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Kaja Kazmierska
Uniwersytet Lodzki

Od redaktora:

Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

Abstrakt Wsréd wielu opublikowanych badan, spotecznych diagnoz i refleksji teoretycznych dotyczacych
procesu transformacji w Polsce znalez¢ mozna przede wszystkim rozwazania dotyczace zmiany
ujmowanej z perspektywy makrospolecznej w réznych jej aspektach. Waznym uzupetnieniem ta-
kiego ujecia badawczego i teoretycznego jest podejscie biograficzne ukazujace, jak w doswiadcze-
niu jednostek perspektywa przesziosci, rozumianej umownie/historycznie jako czas sprzed trans-
formacji w 1989 roku, laczy sie z perspektywa wspodtczesnosci, czyli czasu przemian. Pokazanie
transformacji przez pryzmat doswiadczen biograficznych, czyli aktoréw spolecznych, ktorzy jed-
noczesnie stali si¢ podmiotami, jak i przedmiotami owej zmiany, to jest wspottworzyli proces prze-
mian, jednocze$nie mu podlegajac, daje mozliwos¢ wielowymiarowego uchwycenia tego procesu.
Artykut przedstawia zatem korzysci badawczo-teoretyczne perspektywy biograficznej, zawiera
krotki komentarz metodologiczny oraz przedstawia jeden z aktualnie realizowanych projektow

poswieconych biograficznemu doswiadczeniu transformaciji.

Stowa kluczowe biografia, narracja, transformacja, metoda biograficzna, doswiadczenia biograficzne

Kaja Kaz’mierska, doktor habilitowana, profesor
Uniwersytetu L.odzkiego, kierownik Katedry Socjologii Kul-
tury Uniwersytetu Lodzkiego, dyrektor Instytutu Socjologii.
Specjalizuje si¢ w badaniach biograficznych, zagadnieniach
tozsamosci i pamieci biograficznej. Autorka ksigzek: Do-
$wiadczenia wojenne Polakéw a ksztattowanie tozsamosci etnicznej.
Analiza narracji kresowych (IFiS PAN, Warszawa 1999), Biografia
i pamigé. Na przyktadzie generacyjnego doswiadczenia ocalonych
z Zagtady (Nomos, Krakéw 2008) oraz Biography and Memory:
The Generational Experience of the Shoah Survivors (Academic
Studies Press, Boston 2012). Zredagowata wybor tekstow Me-

toda biograficzna w socjologii. Antologia tekstéw (Nomos, Krakow
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2012). Wspotautorka (razem z Katarzyng Waniek i Agatg Zy-
siak) ostatnio wydanej ksiazki Opowiedzie¢ uniwersytet. £6dz
akademicka w biografiach wpisanych w losy Uniwersytetu Eodzkie-

g0 (Wyd. Uniwersytetu Lodzkiego, L6dz 2015).
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Od redaktora: Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

Dlaczego perspektywa biograficzna?

Transformacja, rozumiana jako proces zmiany we
wszystkich aspektach Zycia spolecznego, umownie
znajduje swoj poczatek w zmianie systemowej zaini-
cjowanej w 1989 roku. Oczywistym jest wiec fakt, iz
calosciowe przeksztalcenie Zycia spotecznego oraz
jego ram instytucjonalnych, nazywane ,transfor-
macja spoleczno-polityczng”, stato si¢ przedmiotem
zainteresowania nauk spolecznych, w szczegdlnosci
socjologii. Wszak minelo juz ponad dwadziescia pie¢
lat, a w doroste zycie wkroczylo wtasnie pokolenie
urodzone w poprzefomowej rzeczywistosci. Wsrdd
wielu opublikowanych badan, spotecznych dia-
gnoz i refleks;ji teoretycznych znalez¢ mozna przede
wszystkim rozwazania dotyczace zmiany ujmowa-
nej z perspektywy makrospotecznej w rdéznych jej
aspektach. Wystarczy wymieni¢ dla przyktadu prace:
Domaniskiego (2000; 2002; 2005; 2008), Marody, Gizy-
-Poleszczuk (2004), Gardawskiego (2001; 2009), Jarosz
(2005) oraz najnowsze opracowania, na przykiad:
Gdula, Sadura (2012), Sadura (2012), Kowalik (2009).
Wspomniane dla przykladu publikacje oraz wiele
tu niewymienionych dostarczaja materiatu (przede
wszystkim danych ilosciowych) i sg zrédtem inspira-
qji do tworzenia analiz zmierzajacych do makrosyn-
tezy polskiej transformacji, zwlaszcza, cho¢ nie wy-
facznie, w odniesieniu do jednego z podstawowych
obszardw zainteresowan makrospotecznych, jakim

jest struktura spoleczna.

Autorzy artykulow zamieszczonych w tym nume-
rze ,Przegladu Socjologii Jakosciowej” pokazuja, iz
waznym uzupelnieniem wskazanego wyzej ujecia
badawczego i teoretycznego jest podejscie biogra-

ficzne ukazujace, jak w doswiadczeniu jednostek

perspektywa przesztosci, rozumianej umownie/
historycznie jako czas sprzed transformacji w 1989
roku, faczy sie z perspektywa wspotczesnosci, czyli
czasu przemian. Pokazanie transformacji przez pry-
zmat doswiadczen biograficznych, czyli aktorow
spotecznych, ktdrzy jednoczesnie stali sie¢ podmio-
tami, jak i przedmiotami owej zmiany, to jest wspot-
tworzyli proces przemian, jednoczesnie mu podle-
gajac, daje mozliwos¢ wielowymiarowego uchwyce-
nia transformacji, z uwzglednieniem perspektywy
diachronicznej, poréwnawczej oraz zniuansowa-
niem przyjmujacych juz postac etykiet kategoryza-
cji, takich jak na przyktad podziat na przegranych
i wygranych transformacji. Historie zycia pozwalaja
bowiem zanalizowa¢ dynamike proceséw spolecz-
nych, historycznych i politycznych wpisang w bio-
grafie, ukazac zaréwno dwczesne, jak i wspdtczesne
sposoby interpretacji doswiadczen biograficznych
i proceséw spolecznych oraz naswietli¢, co i w jaki
sposOb zmienilo si¢ wskutek réznych aspektow
zmiany systemowej. Pokazanie tego przejscia umoz-
liwia zrozumienie proceséw transformacji z punktu
widzenia jednostki i realnego znaczenia okoliczno-
$ci spoleczno-historycznych wptywajacych na wy-
bory biograficzne, strategie adaptacyjne w nowej

demokratycznej rzeczywistosci'.

Perspektywa ponad ¢wieré¢wiecza, ktora mineta od
roku 1989 jako przyjetego w powszechnym dyskur-
sie momentu przejscia, dodatkowo uprawomocnia
przyjecie biograficznego punktu widzenia. Nar-
racja biograficzna pobudza autorefleksje, sklania
do poréwnania faz zycia i towarzyszacych im do-

Swiadczen. Jest tez zarazem efektem relacji miedzy

! Na ten temat pisze réwniez Jacek Burski w niniejszym tomie.
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tym co jednostkowe i zbiorowe. Tak wigc minione
ponad dwadzie$cia pig¢ lat tworzy symboliczne
i egzystencjalne pole do rozwazan biograficznych
jednostek bedacych dzisiaj na réznym etapie cyklu
zycia. Dodatkowym walorem ujecia biograficzne-
go jest mozliwos¢ dokonywania wewnetrznych i ze-
wnetrznych poréwnan. Te pierwsze odnosza sie do
wyzej opisanej perspektywy poréwnawczej two-
rzonej w obrebie jednej narracji: w swojej historii
zycia jednostka buduje relacje miedzy biograficz-
nie interpretowana przeszloscia, majaca zarazem
walor spoteczny i historyczny, a terazniejszoscia.
Drugi przypadek dotyczy diachronicznego aspek-
tu materiatéw biograficznych. Cho¢ w Polsce jest
niewielu badaczy, ktérzy analizujq problematyke
transformacji przy pomocy szeroko ujetej metody
biograficznej, to zebrane przez nich na przestrzeni
dwoch dekad materiaty skladaja si¢ na bogaty za-
sOb ukazujacy dynamike przemian réwniez przez
fakt realizowania projektow badawczych w roz-
nych momentach minionego ¢wieréwiecza. Krotko
mowiac, w kilku o$rodkach akademickich powstaty
mniej lub bardziej rozbudowane, zarchiwizowane
kolekcje materialow biograficznych, stanowiacych
nieoceniony zapis historii spotecznej, ktdrego war-

to$¢ z czasem niewatpliwie bedzie rosta®.

A zatem podstawowym motywem przygotowania
monograficznego tomu ,Przegladu Socjologii Jako-
Sciowej” poswieconego doswiadczeniu transformacji
bylo zaprezentowanie, przynajmniej czesciowe, dorob-
ku socjologdw, ktorzy podejmuija te problematyke, po-
2 Doskonatym tego przykladem jest pierwszy zamieszczony
w tym tomie artykut Agnieszki Golczynskiej-Grondas i Mat-
gorzaty Potocznej pt. Z klasy robotniczej do pomocy spotecznej.
Biograficzne doswiadczenia dawnych ,beneficjentéw socjalizmu”

w postindustrialnym polskim miescie. Autorki odnosza si¢ w nim
do materiatéw zebranych w drugiej potowie lat 90.
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stugujac sie podejsciem biograficznym. Nalezy tu wy-
mieni¢ przede wszystkim inicjatywy badawcze Ada-
ma Mrozowickiego, Joanny Wawrzyniak i Markiety
Domeckiej. Trzeba je uznac jako cenne, nowatorskie
metodologicznie podejscie, przetamujace dominujace
tendencje badawcze socjologicznych studiow polskiej
transformacji. Socjologowie ci odnosza si¢ w swoich
badaniach przede wszystkim do sfery ,ludzi pracy”
(zarowno robotnikow, jak i kadry menadzerskiej) —i to
pracy w duzych zakladach przemystowych. Koncen-
truja sie na tym, w jaki sposdb pracownicy doswiad-
czaja/doswiadczyli przeksztalcenn wiasnosciowych
po 1989 roku, a takze, jak je pamietaja i opowiadaja o
nich. Te ostatnie wymiary uwzgledniane sa w wigk-
szym stopniu przez J. Wawrzyniak, natomiast badania
A. Mrozowickiego osadzone sg zdecydowanie w tra-
dycji ,realizmu” socjologicznego. Z kolei Agnieszka
Golczynska-Grondas i Malgorzata Potoczna reprezen-
tuja zespdt okreslany mianem Szkoty Badan nad Bieda
i Pomoca Socjalna, ktdry przez ponad dwadziescia lat
prowadzil badania w oparciu o podejscie biograficzne:
wywiady narracyjno-biograficzne oraz analizy przy-
padkéw historii rodzinnej. Dodatkowym impulsem
do zredagowania tego tomu stat si¢ projekt badawczy
realizowany obecnie w Katedrze Socjologii Kultury
Uniwersytetu Lodzkiego pt. ,Doswiadczenie procesu
transformacji w Polsce. Poréwnanie socjologiczne na

podstawie analizy biograficznej”.

® Instytucja finansujaca projekt jest Narodowe Centrum Na-
uki; Opus 5 (6.02.2014-5.02.2017). Projekt realizowany jest
w Katedrze Socjologii Kultury Uniwersytetu bLoédzkiego.
W skiad zespolu wchodza: Kaja Kazmierska — kierownik pro-
jektu, Katarzyna Waniek (UL), Piotr Filipkowski (IFiS PAN),
Maciej Melon (IFiS PAN) — gtéwni wykonawcy, Joanna Wy-
gnanska (UL) i Jacek Burski (UL) — asystenci badawczy. Arty-
kut powstal na podstawie projektu ,Doswiadczenie procesu
transformacji w Polsce. Poréwnanie socjologiczne na podsta-
wie analizy biograficznej” sfinansowanego ze $rodkéw Naro-
dowego Centrum Nauki przyznanych na podstawie decyzji
numer DEC-2013/09/B/HS6/03100.

Od redaktora: Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

Zastosowanie wywiadu
biograficzno-narracyjnego w badaniach
nad transformacja

Jedna z najczesciej stosowanych obecnie technik
w badaniach biograficznych jest wywiad biogra-
ficzno-narracyjny. Uzyskana w jego wyniku narra-
cja daje mozliwosci rekonstrukeji zaréwno obrazu
rzeczywistosci, jak i jej interpretacji przez aktorow
spotecznych. Transkrypcja wywiadu odnoszacego
sie¢ do catego zycia lub tez jego wybranego wymia-
ru, na przyktad kariery zawodowej, moze by¢ da-
lej opracowywana wedtug okreslonych procedur
analitycznych, jak tez traktowana jako typowy
material empiryczny w badaniach spotecznych,
to jest w mysl tradycji , realizmu” socjologicznego.
Badacze, traktujac biografie jako srodek, poszu-
kuja woéwczas w narracjach konkretnych infor-
macji, czyli odpowiedzi na pytanie, co wydarzy-
o sie¢ w zyciu jednostek, co buduje ich spoteczne
doswiadczenie. Umieszczenie odpowiedzi na te
pytania w kontekscie calosciowo ujetej opowiesci
pozwala na poznanie ich wewnetrznej logiki, zro-
zumienie motywacji, wyjasnienie sekwencji zda-
rzen. Ten sposdb analizy socjologicznej positkuje
sie¢ materiatem biograficznym jako ,ilustratorem”
przedstawianych zjawisk i procesow spotecznych.
W takim przypadku wartos¢ perspektywy bio-
graficznej lezy w szeroko pojetym podejsciu jako-
Sciowym, za$ przywolywany w opracowaniach
materiat, na przykltad w postaci cytatow z wy-
wiadow, petni funkcje pogladowa, pobudzajaca
wyobraznie socjologiczna czytelnika, ukazujaca
kontekst badanych zjawisk. Cytowane fragmenty
narracji jako takie nie sg za$ z pewnosciag poddane

analizie.

W prezentowanym czytelnikowi numerze , Prze-
gladu Socjologii Jakosciowej” znalez¢ mozna cate
spectrum podejs¢ metodologicznych do materia-
6w biograficznych. W artykutach Adama Mrozo-
wickiego, Joanny Wawrzyniak i Karoliny Mikota-
jewskiej-Zajac, Agnieszki Golczynskiej-Grondas
i Matgorzaty Potocznej oraz Patrycji Kruczkowskiej
biografia wykorzystywana jest jako $rodek. W ja-
kiej$ mierze socjologowie ci (z wyjatkiem ostatniej
autorki), cho¢ w rézny sposob, rozwijaja prekur-
sorskie na poczatku lat 80. XX wieku podejscie Da-
niela Bertaux i Izabelle Bertaux-Wiame do badan
nad spolecznymi skutkami produkcji w przemysle
(Helling 1990: 21). Natomiast w tekstach Markiety
Domeckiej, Katarzyny Waniek, Jacka Burskiego,
Joanny Wygnanskiej czy po czesci Rafata Mrow-
czynskiego znajdziemy odniesienie do metody
wywiadu biograficzno-narracyjnego opracowanej

przez Fritza Schiitzego (2012).

Warto poczyni¢ w tym miejscu uwage metodolo-
giczna. Lektura wymienionych artykutéw pozwala
nie tylko na zapoznanie si¢ z rozwazana w nich pro-
blematyka transformacji w perspektywie biogra-
ficznej, ale tez z réznymi etapami pracy analitycz-
nej. I tak artykut M. Domeckiej prezentuje koncowe
wyniki projektu badawczego. Tekst R. Mréowczyn-
skiego jest proba przejscia od wstepnych kategorii
analitycznych do pierwszych uogdlnien. Dodatko-
wo autor stosuje na raz kilka metod analizy narra-
cji i taczy kodowanie wedlug teorii ugruntowanej
z perspektywa socjologii biografistycznej Fritza
Schiitzego. Z kolei teksty K. Waniek, ]J. Burskiego,
J. Wygnanskiej, powstajac w efekcie toczacego sie
projektu ,Doswiadczenie procesu transformacji

w Polsce. Pordwnanie socjologiczne na podstawie
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analizy biograficznej”, pokazuja poprzez studia
przypadkow i tworzenie portretéw biograficznych
wstepny etap analizy materialu, ktorego celem jest
poszukiwanie relacji miedzy doswiadczeniami in-
dywidualnymi a zbiorowymi. W tym kontekscie
najmocniej odnosza si¢ one do analizy narracji. Dla-
tego trzeba tu po krétce przywota¢ najwazniejsze
zalozenia analityczne stosowane do tego typu ma-

teriatu.

Podstawowa zaleta wywiadu narracyjno-biogra-
ficznego jest, zgodnie z zalozeniami teoretycz-
no-metodologicznymi, mozliwo$¢ odtworzenia
przez narratora doswiadczanych proceséw bio-
graficznych, ktore ksztattowaly jego zycie w ko-
lejnych fazach biografii. Analiza narracji pozwa-
la na przesledzenie podejmowanej przez niego
pracy biograficznej nad tymi doswiadczeniami,
wyroznienie argumentacyjnych i narracyjnych
schematéw komunikowania, ktére umozliwiaja
porownanie przesztej i wspolczesnej perspektywy
w procesie konstruowania opowiesci biograficznej
i interpretacji wlasnych doswiadczen przez nar-
ratora. Wszystko to umozliwia przede wszystkim
rekonstrukcje procesualnosci badanych zjawisk,
a wiec zasadniczej cechy transformacji, na ktorg
nalezy patrzec jako na rozciagniety w czasie wie-
loaspektowy proces zmiany. Analiza schematow
komunikacyjnych w tekscie wywiadu pozwala
systematycznie pordwna¢ dawna perspektywe
przezywania biografii przez narratora w momen-
cie, kiedy byt on ,,wtedy” uwiktany w opowiadane
konstelacje wydarzen z nowa perspektywa obser-
wagji, ktora powstaje ,tu i teraz” podczas komuni-
kacji w ramach wywiadu. W ten sposéb mozliwa

jest takze systematyczna analiza przez narratora
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dzisiejszej interpretacji oraz dwczesnych przezy¢
i doswiadczen biograficznych. Po analizie schema-
tow komunikacyjnych, ktéra pozwala odpowie-
dzie¢ nie tylko na pytanie co, ale tez jak narratorzy
odtwarzaja wlasne sposoby widzenia zbiorowo-
-historycznych konstelacji wydarzen i uksztatto-
wanych przez nie formacji spotecznych, nastepuja
utarte kroki analizy: w odniesieniu do pojedyn-
czego wywiadu przeprowadzana jest formalna
i strukturalna analiza kolejno po sobie nastepuja-
cych segmentow opowiadania z wyodrebnieniem
struktur procesowych przebiegu zycia (trajektorii
cierpienia, biograficznych schematéw dziatania,
biograficznej metamorfozy i instytucjonalnych
wzoréw oczekiwan), jak i analityczna abstrakcja
polegajaca na utworzeniu portretu biograficznego
(ktory w istocie sktada si¢ z kombinacji struktur
procesowych przebiegu zycia), polaczona z anali-
z3 wiedzy i analiza ram spotecznych. Szczegolnie
dwa ostatnie kroki pozwalaja ukaza¢ sposoby po-
strzegania rzeczywistosci spotecznej, w tym roz-
nych wydarzen spoteczno-historycznych i ich (tak
przezytych, jak i interpretowanych) implikacji dla
wlasnego zycia, oraz sposoby postrzegania i inter-
pretacji spotecznej struktury transformacji, zaréw-
no w wymiarze indywidualnym, jak i zbiorowym.
Kolejny krok to (minimalne i maksymalne) po-
rownanie kontrastowe wynikéw analizy poszcze-
golnych przypadkoéw. Koncowym etapem pordéw-
nania kontrastowego sa rozdzialy portretowe. Ich
zadaniem jest prezentacja i dyskusja przypadkow
wzorcowych (stanowiacych ,kamienie wegielne”)
dokonanej analizy. Ilustruja one podstawowe bio-
graficzne i spoteczne procesy, ktore zawarte zosta-
na w wylaniajacym sie z kontrastowego poréwna-

nia modelu teoretycznym (Schiitze 2012).

Od redaktora: Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

W niniejszym tomie wspomniane artykuty K. Wa-
niek, J. Wygnanskiej i ]. Burskiego zawieraja por-
trety biograficzne poszczegélnych przypadkow.
Zostaly one wybrane nie przypadkowo, lecz w wy-
niku wstepnej analizy zebranego dotychczas mate-
riatu. By¢ moze dalszy proces badawczy zweryfi-
kuje aktualnie dokonang analize, jednak juz dzis$
mozna przypuszczal, ze rozwazane w tekstach
narracje, na przyklad Roberta czy Hanny, stang sig
rozdziatami portretowymi dla koricowych wnio-
skow. Z kolei przypadek tukasza przedstawiony
przez J. Wygnanska peini funkcje kontrastowa wo-
bec procesu doswiadczenia transformacji, a przez
to niejako nie wprost pokazuje cechy zmiany sys-

temowe;j.

Trzy sposrod zamieszczonych w tomie tekstéw po-
wstaty na bazie projektu ,Doswiadczenie procesu
transformacji w Polsce. Porownanie socjologiczne
na podstawie analizy biograficznej”. Dodatkowo,
jak zaznaczylam, sg one efektem wstepnego etapu
analizy. Z tego wzgledu warto przedstawi¢ pod-
stawowe zalozenia projektu, aby ukazac¢ kontekst
zaprezentowanych analiz, tym bardziej, ze autorzy
poszczegolnych tekstéw celowo tego nie czynia,

aby unikna¢ zbednych powtorzen.

Doswiadczenie procesu transformacji
w Polsce. Porownanie socjologiczne na
podstawie analizy biograficznej

W projekcie w centrum zainteresowan lezy (auto)
biografia, ktérej ramy wyznacza wiek rozmdéwcow
w chwili wywiadu (co pociaga za soba szereg in-
nych zréznicowan) oraz doswiadczenie przetomu

1989 roku — przezyte indywidualnie jako wtasne

albo stanowiace jedynie odlegte (co nie znaczy
obojetne) spoteczno-historyczne tlo proceséw bio-
graficznych. Podstawowym kryterium porzadku-
jacym pole badawcze jest relacja do roku 1989 jako
spolecznie zdefiniowanego punktu zwrotnego.
Aby mozliwie wieloaspektowo uchwyci¢ dyna-
mike tego procesu, w projekcie zatozono przepro-
wadzenie 90. autobiograficznych wywiadéw nar-
racyjnych* z osobami nalezacymi do trzech grup
wiekowych (30 wywiadow w kazdej z grup), czyli
urodzonymi w latach 1960-1970, 1970-1980, 1980-
1990.

Doswiadczeniem roéznicujacym owe grupy byt
proces socjalizacji w ramach kariery edukacyj-
nej i — co za tym idzie — spoleczne zakorzenienie
ich doswiadczen biograficznych. Kryterium edu-
kacyjne jest tu umowne, ale pozwala stworzy¢
punkt wyjscia dla ram interpretacyjnych ukazu-
jacych zrdéznicowanie doswiadczen biograficz-
nych. I tak: grupa pierwsza poddana byta zide-
ologizowanej edukacji i socjalizowana w poczu-
ciu stabilnosci przysztych karier zawodowych
oraz oczywistych regut rynku pracy. Jej przed-
stawiciele z takim bagazem wchodzili w rok 1989
i podejmowali prace oraz rozpoczynali doroste
zycie w zupelnie innej od wyuczonej w dziecin-
stwie i mlodosci rzeczywistosci, ktéra nie tylko
byla przez nich zastana, ale i tworzona — wielu
stalo si¢ beneficjentami przemian. Warto w tym
miejscu zaznaczy¢, ze analiza rozwoju wydarzen
po transformacji ustrojowej pokazuje, iz chodzi
tu raczej o zdynamizowanie spolecznych procesow

przemian, ktéore mimo Zze w sposdb utajony, to

* Dotychczas zebranych zostato 50 wywiadow.
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jednak skuteczny’ rozpoczely sie jeszcze w epoce

socjalizmu.

Druga grupa to pokolenie przetomu roku 1989 — oso-
by, ktore z wlasnego doswiadczenia, takze szkolne-
go, pamietaja jeszcze czasy PRL-u, ale najpdzniej do
poziomu edukacji w szkole sredniej, potem jednak
doswiadczyly zmian programu nauczania przede
wszystkim w sferze jego odideologizowania, ale
nadal oczekiwaty stabilnosci karier zawodowych.
Cho¢ ich dorostos¢ w calosci przypada na czas po
symbolicznym przelomie, to ich pamigtanie i rozu-
mienie rzeczywistosci sprzed przetomu ma ciagle
zaczepienie biograficzne, umocowane jest w indy-

widualnym do$wiadczeniu.

Wreszcie trzecia grupa socjalizowana w nowej
rzeczywistosci spotecznej (mtodsze roczniki z tej
grupy zostaly objete obecna reforma edukacji),
niepamigtajgca PRL-u i mentalnie przygotowana
na niestabilnos¢ biografii zawodowej. W dyskursie
publicznym osoby te prezentowane sa jako poko-
lenie roku 1989 (np. analogiczna grupa w Niem-
czech jako Mauerfallgeneration — pokolenie upadku
muru berlinskiego). Przy czym nie chodzi tu scisle

o date urodzenia, ale o to, ze cate Swiadome zycie

®> Do stwierdzenia tego sklaniajg nas m.in. wyniki badan pro-
jektu ,,Doswiadczenie biograficzne w PRL i NRD oraz jego
przepracowanie w powojennym pokoleniu 1945-1955. Po-
rownanie socjologiczne na podstawie analizy biograficznej”
(projekt finansowany przez Polsko-Niemiecka Fundacje na
Rzecz Nauki; realizacja 2012—-2014), a w szczegdlnosci wywia-
dy z prawnikami zaangazowanymi w tworzenie kluczowych
regulacji prawnych od lat 80. czy pracujacymi w nowych albo
zreformowanych instytucjach panstwa, jak Trybunat Kon-
stytucyjny, Naczelny Sad Administracyjny, Najwyzsza Izba
Kontroli. W ramach tego projektu, realizowanego wspoélnie
z Uniwersytetem w Magdeburgu, przeprowadzono po 40 wy-
wiadéw narracyjno-biograficznych w Polsce i w Niemczech
z osobami urodzonymi w latach 1945-1955 (por. Kazmierska,
Schiitze 2013).

12 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

generacja ta przezywa w warunkach wolnosci, ze
nalezace do niej jednostki sa pierwszymi petnymi
beneficjentami przemian. W projekcie celowo nie
dokonano konkretyzacji dalszych kryteriow do-
boru badanych, aby otworzy¢ pole dla zbadania
i ukazania réznorodnosci biograficznych doswiad-
czen transformacji. Kolejne przypadki dobierane sa
zgodnie z procedurg teorii ugruntowanej (Glaser,
Strauss 1967). Zalozenie dotyczace réznorodnosci
doswiadczen biograficznych wynika tez z faktu,
iz przedmiotem zainteresowania sa biografie tak
zwanych zwyktych ludzi (przez odwotanie do kon-
cepcji ,czlowieka z ulicy” Alfreda Schiitza [1985])
urodzonych we wskazanych dekadach. Celem
projektu nie jest zatem badanie osoéb znanych, na
przyktad w przypadku pierwszej grupy aktywnie
wspottworzacych badz kontestujacych ideologie
PRL-u, ktérych dziatania znalazly bezposrednie
odbicie w sferze publicznej w okresie PRL-u, jak
i w czasie transformacji i analogicznie, w pozosta-
tych kohortach, nie chodzi o osoby, ktérych gtos

zaznaczony byl/jest w dyskursie publicznym®.

Inspiracja dla takiego sformatowania proby ba-
dawczej stala sie koncepcja pokolenia Karla Mann-
heima (1952; 1992-1993), ktéry pojmowat generacje
nie tylko w rozumieniu biologicznego nastepstwa
pokolenia, ale przede wszystkim w perspektywie
wspolnoty doswiadczen ludzi, ktérzy osadzeni
byli w tych samych zbiorowo-historycznych wy-

darzeniach i warunkach spotecznych (szczegolnie

® Wsérdd niezbyt bogatej literatury i badan na ten temat osoby
te, ktdre, zgodnie z typologia Schiitza, okresli¢ mozna mianem
»eksperta” lub , dobrze poinformowanego obywatela”, byty
najczesciej opisywane przez badaczy (np. Torariska 1994; 2004;
2006; Kondratowicz 2001; Mucha, Keen 2006; Grupinska, Waw-
rzyniak 2011).

Od redaktora: Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

w ksztattujacej je fazie mtodosci), ktorymi bylty wa-
runki zyciowe i horyzont doswiadczen. Mannhe-
im podkreslat, ze kazde usytuowane w przestrze-
ni spoteczno-historycznej pokolenie w specyficzny
sposob wlacza doswiadczenie swojego spoleczen-
stwa w zbiorowaq przestrzen wyobrazen i w pamie¢
biograficzna, a przez to takze w proces ksztattowa-
nia tozsamosci biograficznej’. Istota Mannheimow-
skiej koncepcji generacji jest podkreslenie pokole-
niowej wspolnoty losu, ktora powstaje tam, gdzie
— w nastepstwie uczestnictwa w okreslonych pro-
cesach spoleczno-historycznych — wytwarzajq sie
specyficzne wiezi miedzy jej cztonkami — tak po-
wstaje pokolenie rzeczywiste. W fazie konceptuali-
zacji badan trudno bylo stwierdzi¢, czy kryterium
generacyjnego umiejscowienia zwigzane z faktem
doswiadczania tej samej fazy kolektywnego proce-
su bedzie wystarczajace, a zatem, czy wskazane tu
grupy naleza do pokolenia rzeczywistego czy sa
przedstawicielami jednostek pokoleniowych, two-
rzonych przez szczegoélne sposoby doswiadczania

okreslonych proceséw spoteczno-historycznych.

Mimo iz projekt ciggle trwa, a proces gromadzenia
i analizy materiatu nie zostat zakonczony, juz dzi-
siaj mozna stwierdzi¢, iz przyjete podejscie gene-
racyjne znalazto swoje uzasadnienie. I nie chodzi
tu tylko o biologiczne nastepstwo pokolen — oczy-
wistym jest, ze osoby nalezace do poszczegolnych
kohort znajduja sie¢ w réznych fazach cyklu zycia
— ale o odmienno$¢ biograficznych wzoréw dzia-

fan, interpretacji wlasnych doswiadczen oraz po-

7 Warto odwotaé si¢ tez do prac Hanny Swidy-Zieby (1995;
2011: 13), ktéra w swojej ostatniej ksigzce podkresla, ze na
ksztatt pokolenia ma wptyw przebieg socjalizacji oraz wspol-
ny kod kategorii komunikacyjnych.

strzegania biografii w poréwnawczej perspekty-
wie pokoleniowej. Narratorzy dokonuja porownan
z generacja rodzicéw, kontrastujac przeszie (peere-
lowskie) i wspolczesne rutyny dnia codziennego.
Mozna powiedzieé, ze pordwnanie jest zarazem
jedna z podstawowych ,wewnetrznych”, to jest
stosowanych w narracji, kategorii analitycznych,
odnoszacych si¢ do wlasnej biografii® oraz ,ze-
wnetrznych”, to jest stosowanych przez badaczy
w toku analizy narracji. W drugim przypadku
perspektywa poréwnawcza dotyczy trzech bada-
nych grup oraz odnosi si¢ do wczesniejszych ba-
dan zespotu. Projekt ten jest bowiem kontynuacjq
osiggnie¢ badawczych Katedry Socjologii Kultury
UL, gdzie wczesniej zostaly zrealizowane badania
poswiecone doswiadczeniom II wojny Swiatowej
na ziemiach polskich oraz doswiadczeniom bio-
graficznym PRL-u i NRD’. Obecne badania wpi-
suja si¢ zatem w chronologiczna logike podejmo-
wanych przez zespodt zagadnien badawczych i sitq
rzeczy uruchomiaja perspektywe porownawcza.
W tym kontekScie najjaskrawsza roznice widac
w pokoleniu lat 80. Przy czym nalezy tu wzia¢ pod
uwage nie tylko konsekwencje zmiany systemowej,
ale réwniez procesy globalne, zwtaszcza zwigzane
z modernizacja i technologiami informacyjnymi.
Niewatpliwie w pokoleniu tym mamy tez do czy-
nienia ze znaczaca dezinstytucjonalizacja biografii
w roznym sensie. Chodzi tu zaréwno o odniesie-
nie do sfery prywatnej, zwigzanej z planowaniem
wlasnego zycia emocjonalnego, w tym rodzinne-

go, jak i sfery publicznej, zwtaszcza (chod nie tylko)

8 Ten aspekt bardzo wyrazny jest w przepadkach narracji anali-
zowanych w tym tomie w artykutach K. Waniek i J. Burskiego.
° Projekty: ,Biografia a tozsamos¢ narodowa” (1996), projekt
KBN 1992-1994 oraz por. przypis 5.
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swoistosci rynku pracy’. Paradoksalnie, cho¢ cze-
sto najmlodsza badana generacja nie zaklada wta-
snej rodziny, to wiasnie afiliacje rodzinne pozosta-
ja dla niej statym, stabilnym, a niekiedy jedynym
biograficznym punktem odniesienia. Mozna wiec
postawié pytanie, czy wzor ten bedzie reproduko-
wany w sytuacji, gdy pokolenie to, uznajac wartos¢
wiezi rodzinnych, zarazem samo czgsto nie buduje
tych relacji. To jedno z wielu pytan, a w zasadzie
paradoksdw, jakie sformutowa¢ mozna w odniesie-

niu do zebranych materiatéw.
Struktura tomu

Jak juz wskazatam, celem monograficznego numeru
,Przegladu Socjologii Jakosciowej” jest pokazanie
badan nad transformacja z wykorzystaniem metody
biograficzneji, biorac pod uwage minione ¢wierc¢wie-
cze, przedstawienie ich w perspektywie czasowej.
Uktad tomu zostal zaprojektowany tak, by faczy¢
ujecie chronologiczne z tematycznym, w ten sposob,
iz pierwszy z artykulow zaprezentowanych w po-
szczegolnych czesciach odnosi si¢ do materiatow
starszych, drugi zas wpisuje si¢ w rozwazang w obu

tekstach problematyke, bazujac na danych nowszych.

Tom otwiera artykut Agnieszki Golczyniskiej-Gron-
das i Malgorzaty Potocznej Z klasy robotniczej do pomo-
cy spotecznej. Biograficzne doswiadczenia dawnych ,bene-
ficjentow socjalizmu” w postindustrialnym polskim mie-
$cie odnoszacy sie do materiatéw zebranych w latach
90., ktore w perspektywie szybkiego tempa przemian
spotecznych wpisywac wrecz mozna w zasob histo-

rii spotecznej. Zaréwno ten artykul, jak i tekst Joanny

' Najpetniej traktuje o tym artykut Adama Mrozowickiego.
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Wawrzyniak i Karoliny Mikolajewskiej-Zajac — No-
stalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego
wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych —
przez pryzmat wywiadow biograficznych prezen-
tuja problemy osob/grup spotecznych, ktdre staly sie

raczej przedmiotami niz podmiotami transformaciji.

W kolejnej czesci zamieszczony jest artykut Markie-
ty Domeckiej Biographical Experiences of Post-Socialist
Transformation in Corporate Business: Doing the Neoli-
beral Path analizujacy sytuacje tych, ktorym zwyklo
si¢ przypisywac¢ aktywny — podmiotowy — udziat
w procesie transformacji. Autorka odwotuje sie do
materiatéw chronologicznie nastepujacych po bada-
niach przedstawionych przez A. Golczyniska-Gron-
das i M. Potoczna, to jest pochodzacych z poczatku
2000 roku. W tekscie znajdziemy bardzo dobre uza-
sadnienie kontekstu spoleczno-politycznego rekon-
struowanego w logice neoliberalnej ideologii skiero-
wanej do menadzerow, czyli aktywnych kreatorow
nowego tadu'’. Uzupelnieniem tej perspektywy jest
artykut Jacka Burskiego Klasa srednia a perspektywa
biograficzna. Empiryczne studium przypadku, ktory —
na bazie zebranego w 2015 roku materiatu — przed-

stawia studium przypadku menadzera.

Na trzecig czes¢ sktadaja sie teksty poswigcone wspot-
czesnemu doswiadczeniu prekarnosci, ktére dotyka
osoby teoretycznie dobrze przygotowane, dzieki wy-
ksztatceniu i kwalifikacjom, do poruszania si¢ na ryn-
ku pracy. Teza o normalizacji prekarnosci wyrazona
przez Adama Mrozowickiego — Normalization of Preca-

riousness? Biographical Experiences of Young Workers in

I Odwotanie do tej logiki znajduje si¢ tez, cho¢ w nieco innej
konfiguracji, w artykule Karoliny Mikotajewskiej-Zajac i Joan-
ny Wawrzyniak.

Od redaktora: Proces transformacji w doswiadczeniach biograficznych

the Flexible Forms of Employment in Poland — moze by¢
rozwazana przez odniesienie do artykutu Katarzyny
Waniek — Potencjaty beztadu i cierpienia w biografiach
mtodych kobiet wchodzacych w Swiat sztuki i medycyny —

przedstawiajacego dwa studia przypadkow.

W ostatniej czesci tomu zamieszczone sg trzy tek-
sty: Rafala Mrowczynskiego — Post-Socialist Trans-
formations in Autobiographic Narratives of Polish and
Russian Lawyers, Joanny Wygnanskiej — Doswiadcze-
nia biograficzne Zycia w dwdch kulturach. Studium przy-
padku oraz Patrycji Kruczkowskiej — Urzednik kontra
menadzer — przemiany roli kierownika instytucji kultury,
dla ktérych wspolng rama odniesienia jest perspek-
tywa poréwnawcza, cho¢ w kazdym z tych artyku-
6w w nieco innym rozumieniu. R. Mréwczynski

i]. Wygnanska wychodza poza kontekst polski. Ten
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The Process of Transformation in Biographical Experiences

Abstract: The majority of empirical researches, diagnoses, and theoretical analyses regarding Poland’s transformation are con-

structed from the perspective of macro sociological approach. Biographical research can be treated as an important supplement of

this perspective since biographical analysis serves to reconstruct collective processes, to grasp the mutual influence of individual

experiences and macro socio-cultural processes of collective change and transition. The article presents main analytical and theo-

retical advantages of biographical approach in this respect, contains a brief methodological note, as well as characterizes one of the

on-going projects based on the biographical experience of transformation.

Keywords: Biography, Narration, Transformation, Biographical Research, Biographical Experiences
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Z klasy robotniczej do pomocy spoleczne;j.
Biograficzne doswiadczenia dawnych ,beneficjentow
socjalizmu” w postindustrialnym polskim miescie

Abstrakt Od poczatku lat 90. socjologowie z Uniwersytetu Lodzkiego prowadza wielowymiarowe badania bie-
dy i wykluczenia spolecznego. W latach 1997-1999, w ramach projektéw ,Formy ubdstwa i zagrozen
spotecznych i ich przestrzenne rozmieszczenie w Lodzi” (1997-1999) oraz , The Social Cost of Economic
Transformation in Central Europe: Social History of Poverty in Central Europe — The Polish Case” (1999),
przeprowadzono wywiady typu family life histories z trzema generacjami rodzin wspieranych przez po-
moc spofeczng. W PRL-u narratorzy reprezentujacy , podstawowa” generacje badanych (40-50-latkowie)
zaliczani byli do klasy robotniczej i reprezentowali zbiorowos¢, ktérg w pewnym sensie okresli¢ mozna
mianem , beneficjentéw socjalizmu”. W okresie realizacji badan przezywali oni traumatyczne trajekto-
rie wywotane przez procesy pauperyzacyjne. W artykule powracamy do danych sprzed prawie 20. lat
i przedstawiamy biograficzne doswiadczenia narratorow w odniesieniu do ich subiektywnego rozumie-
nia procesu transformacji. W ostatniej czesci artykutu odwotujemy sie do badan powtdrzonych, przepro-
wadzonych w latach 20082010, wskazujemy na makrostrukturalne uwarunkowania loséw badanych

rodzin i na czynniki znaczace dla podtrzymywania blednego kota biedy i marginalizacji spoleczne;j.

Stowa kluczowe badania biograficzne, transformacja systemowa, klasa robotnicza, , beneficjenci” socjalizmu, miedzygeneracyjna
transmisja biedy i wykluczenia spotecznego
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szar jej badan to problematyka wykluczenia spotecznego, w szcze- badawcze autorki obejmujg problematyke biedy i wykluczenia
golnosci badania biograficzne z udzialem oséb zagrozonych spolecznego, pracy socjalnej i pomocy spolecznej, aktywnych
marginalizacjg spoleczng. Zainteresowana przede wszystkim narzedzi integracji osob wykluczonych spolecznie, ewaluacji
watkami mikrosocjologicznymi — przebiegiem loséw zyciowych, i edukacji do pracy socjalne;j.
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Z klasy robotniczej do pomocy spotecznej. Biograficzne doswiadczenia dawnych , beneficjentow socjalizmu”

cena efektow polskiej transformacji systemowej
Ow dyskursie publicznym jest ambiwalentna. Li-
nia podzialu w najwigkszym uproszczeniu przebiega
miedzy dwiema wielkimi grupami — przegranych
i wygranych transformacji'. Pierwsi z nich postrzegaja
zmiany w kategoriach politycznego, ekonomicznego
i spolecznego sukcesu. Wymieniajq takie osiggniecia,
jak: decentralizacja panistwa, demokratyzacja zycia
publicznego, rozwoj spoteczenstwa obywatelskiego
— organizacji pozarzadowych i ruchéw spotecznych,
integracja europejska, akces do struktur Unii Europej-
skiej i NATO. Drudzy — gleboko rozczarowani prze-
mianami — postrzegaja je w kategoriach utraty, pod-
kreslajac wysokie koszty (nieefektywnych) reform,
nieréwno ponoszonych przez rézne warstwy spotecz-
ne, wzrost bezrobocia, nasilenie nieréwnosci spotecz-
nych i miedzygeneracyjnej transmisji biedy oraz wy-
kluczenia spofecznego i — tym samym — ,,wykluczenia
z sukcesu” znaczacej czesci spoteczenstwa. Opiniom
~przegranych” towarzyszy poczucie spolecznej nie-
sprawiedliwosci, apatia i brak nadziei wynikajace
z utraty bezpieczenistwa socjalnego (m.in.: Jarosz 2007;

Kozarzewski 2007; Kowalik 2009; Kowalski 2010).

Niewatpliwie transformacja systemowa, zwlaszcza
w swoim poczatkowym okresie, spowodowata uru-
chomienie proceséw pauperyzacyjnych ,spychaja-
cych” jednostki, rodziny i grupy zawodowe na mar-
gines zycia spofecznego. W konsekwencji, w struk-

turze spoleczenstwa polskiego ujawnil si¢ nowy

! Do takiego dychotomicznego podzialu odwotywali sie au-
torzy pierwszych posttransformacyjnych analiz socjologicz-
nych (Czapinski 1995; Rychard 1995). I chociaz juz w latach 90.
wskazywano na fakt znacznego uproszczenia tej kategoryzacji
(m.in. Rychard 1995; Marody 2002), to dychotomia ta, réznie
konceptualizowana, jest caly czas obecna w analizach nauko-
wych, dyskursie publicznym i — zwtaszcza ostatnio — politycz-
nym (m.in. Kowalski 2010; Ost 2015b; Zarycki 2015: 714).

w postindustrialnym polskim miescie

element — zbiorowos$¢ nowych, posttransformacyj-
nych biednych?®. Juz w pierwszych latach przemian
zespodt socjologow kierowany przez Wielistawe Wa-
rzywode-Kruszynska® rozpoczat w Lodzi i regionie
f6dzkim kontynuowane do tej pory analizy biedy
i wykluczenia spotecznego. Istotna, jakosciowa czes¢
badan zespotu opiera si¢ o zrédia biograficzne: wy-
wiady narracyjne, poglebione wywiady biograficzne,
family life histories, dane zastane — na przyklad insty-

tucjonalne akta osobowe i inne dokumenty osobiste.

W niniejszym tekscie odnosimy si¢ do danych o warto-
$ci juz niemalze historycznej — family life histories oraz in-
dywidualnych wywiaddw biograficznych zgromadzo-
nych w ramach trzech szeroko zakrojonych przedsie-
wzie¢ badawczych —w zrealizowanych w drugiej poto-
wie lat 90. projektach: ,Formy ubdstwa i zagrozen spo-
fecznych i ich przestrzenne rozmieszczenie w Lodzi”
(1997-1999) oraz , The Social Cost of Economic Trans-
formation in Central Europe: Social History of Poverty
in Central Europe — The Polish Case” (1999) i w finan-
sowanym w ramach EFS projekcie , WZLOT — Wzmoc-
ni¢ szanse i ostabi¢ transmisje biedy wsrdd miesz-

kancéw miast wojewddztwa todzkiego” (2008-2010)*.

* Na gorze drabiny stratyfikacyjnej pojawily sie rowniez nowe
kategorie: przedsigbiorcy, menadzerowie (wyzsze kadry kie-
rownicze), eksperci (specjalisci) (Janicka, Stomezynski 2013).

* Zespot ten okreslany mianem L.odzkiej Szkoty Badan nad Bie-
da i Pomoca Spoteczna, a zwlaszcza Wielistawa Warzywoda-
-Kruszynska i Jolanta Grotowska-Leder we wczesnych latach 90.
jako jedne z nielicznych podjety watek analizy nowych nieréw-
nosci w kategoriach klasowych (2015b). Autorki tekstu sa takze
czlonkiniami zespotu.

* W latach 1998-1999 zostalo przeprowadzonych 90 wywiaddéw,
obejmujacych co najmniej dwie generacje 40. rodzin, w ktérych
czlonek pokolenia sredniego byl klientem pomocy spoteczne;j.
Najstarsza generacja badanych reprezentowata pokolenie urodzo-
ne przed 1939 rokiem, srednia generacja to pokolenie urodzone
w latach 1950-1960, najmtodsza — pokolenie urodzone po roku
1970. CzeSciowo przedwojenne historie rodzin poznaliSmy po-
przez opowiedci mtodszych generacji. W projekcie WZLOT uzy-
skano wywiady od 90. 0séb, cztonkow 49. rodzin, wsrdd ktorych
znalazlo si¢ 30 rodzin wchodzacych w sktad proby z roku 1998,
co pozwolito poznac¢ historie kolejnej, czwartej generacji rodzin
wspieranych przez pomoc spoteczna.
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Wyniki projektéow przedstawiono w wielu ksiazkach
i artykulach autorstwa czlonkéw i wspotpracowni-
kow zespotu’. Obecne zainteresowanie, jakie wsréd
socjologow i historykow wywotuje transformacja sys-
temowa, uprawnia nas jednakze do rozwazenia pre-
zentowanych w artykule kwestii z perspektywy dwu-
dziestolecia, ktére uptyneto od naszych pierwszych
analiz. W tekscie koncentrujemy sie na biograficznych
doswiadczeniach , przegranych transformacji” — wy-
wodzacych sie¢ z biednych przedwojennych rodzin
przedstawicieli socjalistycznej, wielkoprzemystowej
klasy robotniczej, ktérzy we wczesnych latach 90. stali
sie klientami pomocy spotecznej’. Formutujemy teze,
ze biograficzne doswiadczenia transformacji wyni-
kajace z oddzialywan polaczonych ze sobg nurtéow
przemian systemowych i globalnych (Sztompka 2000)
byly najbardziej dotkliwe wiasnie dla ,beneficjen-
tow” socjalizmu, poddanych trajektoryjnej degradacji
w pierwszych latach transformacji, a wspodtczesnie
zatrzasnietych w ,blednym kole ubdstwa i wyklu-
czenia spolecznego”. Co oczywiste, kwestia, na ile ro-
botnicy wielkomiejscy byli realnymi beneficjentami
ustroju socjalistycznego jest znacznie dyskusyjna. Ich
role uwypuklata ideologia panistwa socjalistycznego,
znajdujaca najpetniejszy wyraz w Konstytucji Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej. W preambule ustawy za-

sadniczej okreslono klase robotnicza jako przoduja-

° Najwazniejsze pozycje monograficzne to: Warzywoda-Kru-
szyniska W., red., Zyé i pracowaé w enklawach biedy (1998 [2001]);
Warzywoda-Kruszyriska W., red., (Zy¢) Na marginesie wielkie-
go miasta (1999); Golczynska-Grondas A., Mezczyzni z enklaw
biedy. Rekonstrukcja petnionych rél spotecznych (2004); Potocz-
na M., Warzywoda-Kruszynska W., Kobiety z todzkich enklaw
biedy. Bieda w cyklu zycia i miedzypokoleniowym przekazie (2009);
Jankowski B., Warzywoda-Kruszynska W., Mieszkarcy t6dz-
kich enklaw biedy 10 lat pozniej (2010); Warzywoda-Kruszyn-
ska W., Jankowski B., Ciggtos¢ i zmiana w tédzkich enklawach
biedy (2013).

¢ Zbiorowos¢ ta jest, jak sie wydaje, ,,zaniedbywana” w dys-
kursie naukowym (por. Ost 2015a; 2015b).
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ca klase spoteczng i przypisano jej kierownicza role.
W kolejnych artykutach Konstytucja PRL-u gwaran-
towata niezabezpieczone przed II wojng $wiatowa
prawa pracownicze, takie jak prawo do pracy (w tym
8-godzinny dzien pracy), prawo do wypoczynku, bez-
platnej opieki lekarskiej, a takze bezplatna edukacje
i upowszechnianie dobr kultury (Konstytucja Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej). Te uprawnienia socjalne na-
wet dwczesni krytycy ustroju uznawali za ,, zdobycze”
socjalizmu, jednakze w rzeczywistosci to nomenkla-
tura partyjno-rzadowa posiadata uprzywilejowana
pozycje spoleczna w postaci wladzy i dostepu do wy-
nikajacych z niej deficytowych dla pozostatych czesci
struktury spotecznej dobr (Kuron, Modzelewski 1965
za Domanski 2015: 94-98). Podkreslamy zatem, ze
sformulowania ,beneficjenci socjalizmu” uzywamy
tutaj toutes proportions gardées i w cudzystowie, a do
zastosowania tego pojecia uprawniaja nas wyniki
analiz ujawniajace kontrasty osadzone w genealogii
rodzin narratoréw, obrazujace przejscie od glebokiej
przedwojennej biedy do biograficznego doswiadcze-
nia stabilizacji i bezpieczenstwa socjalnego w okresie

PRL-u”. W tekscie odwolujemy sie do przyktadu zu-

7 Awans spoleczny dotyczyt przede wszystkim najnizszej
warstwy klasy robotniczej, na co zwraca uwage m.in. Henryk
Stabek, wskazujac, iz poczucie rzeczywistego awansu mieli
przede wszystkim robotnicy w pierwszym pokoleniu wywo-
dzacy sie z najbiedniejszych srodowisk chlopskich oraz ro-
botnicy zatrudnieni w sektorach przedwojennego przemystu
najbardziej narazeni na bezrobocie — dla obu tych kategorii
poréwnanie przeszlej i nowej sytuacji byto podstawa zado-
wolenia i satysfakcji. Jednoczesnie wysoko kwalifikowani
robotnicy (np. kolejarze, pracownicy gazowni i elektrowni)
mieli odczucie drastycznej degradacji spolecznej. Ponadto
awans ekonomiczny klasy robotniczej miat przede wszyst-
kim miejsce w latach 1956-1959, kiedy to realne ptace robot-
nikéw wzrosty o 35%, natomiast od lat 60. ptace te rosty prze-
cietnie o0 2%, w tym okresie zaczetly sie takze zwiekszac roz-
pietosci dochodowe na korzys¢ pracownikow umystowych.
Wraz z biegiem czasu coraz bardziej malal réowniez udziat
robotnikow we wspotzarzadzaniu zaktadami pracy i zmniej-
szalo si¢ znaczenie robotniczej samorzadnosci (Stabek 2009:
326-332, 422-424; patrz takze Jarosz 2007).
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bozatych mieszkanicow Lodzi — miasta, ktore do roku
1989 byto najwigkszym polskim centrum przemystu
tekstylnego, a obecnie stalo si¢ jednym z europejskich
shrinking cities®. Oprocz danych empirycznych jako ma-
teriat ilustracyjny wykorzystujemy takze cytaty z do-
kumentalnego filmu Moja ulica w rezyserii Marcina
Latalty (2012), ukazujacego posttransformacyijna histo-
rie 16dzkiej robotniczej rodziny, zamieszkujacej jedna

z badanych przez nas ,,enklaw biedy”.

»,Beneficjenci socjalizmu” — od lat
przedwojennych do PRL-u

Uczestniczacy w badaniach ,posttransformacyjni”

klienci pomocy spotecznej to potomkowie migran-

8 Proces depopulacji widoczny w Lodzi juz w konicowej fazie
lat 80. dotyczy aktualnie catego t6dzkiego obszaru metro-
politarnego. W latach 1989-2014 liczba mieszkanicéw miasta
zmniejszyla sie o 144 186 osob. Liczba mieszkanicéw terendow
okalajacych L6dz odznacza si¢ stagnacja i nie wyréwnuje
spadku liczbowego ludnosci miasta. Wsréd podstawowych
przyczyn takiego stanu rzeczy wymienia si¢: ujemny przy-
rost naturalny, przyspieszony wzrost udziatu oséb starszych
w populacji mieszkaricéw miasta, niska atrakcyjnosé osie-
dlencza Lodzi. Na przestrzeni ostatnich lat liczba osob, ktére
zdecydowaty sie na osiedlenie w Lodzi, jest w przeliczeniu
na 1000 os6b dwukrotnie mniejsza niz w przypadku innych
duzych miast. Ponad potowa oséb wymeldowujacych sie
z Lodzi osiedla sie przy tym w powiatach podregionu 16dz-
kiego (Szukalski 2015).

? Film Marcina Latalty stanowi doskonalq reprezentacje me-
dialng wynikow badan prowadzonych przez t6dzki zespot,
ukazuje bowiem postepujaca degradacje wielopokolenio-
wej niegdy$ robotniczej rodziny, wielowymiarowe wyklu-
czenie dotykajace jej cztonkéw, przemiany, jakie dokonuja
sie¢ w funkcjach i rolach rodziny w wyniku biedy. Obrazy
z historii rodziny kontrastuja z filmowym zapisem budowy
centrum handlowego Manufaktura powstajacego w miejscu
dawnych zakladéw tekstylnych Izraela Kalmanowicza Po-
znanskiego, w okresie PRL-u Zaktadow Przemystu Bawetnia-
nego im. Juliana Marchlewskiego ,Poltex”. Bohaterowie fil-
mu zajmujg mieszkanie w tzw. ,famule” (dawnym budynku
mieszkalnym dla robotnikéw fabryki Poznanskiego), potozo-
nej po drugiej stronie ulicy Ogrodowej, przy ktorej miesci sie
kompleks Manufaktury wraz z luksusowym hotelem Andels.
W, famutach” po II wojnie Swiatowej utworzono mieszkania
zaktadowe, ktore po transformacji, jako przejete przez gmine
nieremontowane mieszkania komunalne i socjalne, ulegaly
postepujacemu zniszczeniu.

w postindustrialnym polskim miescie

tow, ktorzy przybyli ze wsi do przemystowej Lo-
dzi albo przed druga wojng $wiatowa, albo w ra-
mach powojennej fali migracyjnej. Przedwojenne
migracje uwarunkowane byly w znacznej mierze
czynnikami ekonomicznymi. Historycy oceniaja,
ze poziom zycia ludnosci chiopskiej byt najnizszy
w poréwnaniu do innych klas i warstw struktury
spolecznej przedwojennej Polski', a na sytuacje pol-
skiego chlopstwa wplynat swiatowy kryzys rolny
w latach 1929-1935, ktdérego efekty odczuwalne byty
w naszym kraju jeszcze w roku 1939. Kryzys ten
dotknat nie tylko najubozsze warstwy matorolnych
chtopow i robotnikow rolnych' zyjacych na pozio-
mie glodowym, zwlaszcza w tradycyjnych rejonach
biedniackich (Polska wschodnia i potudniowa). Jego
skutki odczuwaty tez zamozniejsze rodziny chlop-
skie, ktére — by sprosta¢ zobowigzaniom podatko-
wym i splaca¢ zaciagniete przed kryzysem pozycz-
ki — musialy w zwiazku ze spadkiem cen produk-
tow rolnych wyprzedawac zasoby niezbedne do
prowadzenia gospodarstwa i wyzywienia wiasnej
rodziny (Landau 1973: 542-548; Zarnowski 1982:
298-304). Rodzice najstarszej generacji narratorow
wywodzili si¢ wlasnie z biednych rodzin wiejskich
doswiadczajacych wielowymiarowej deprywacji,
miedzy innymi fatalnych warunkéw mieszkanio-
wych, zimna, glodu, wyczerpujacej pracy ,na stuz-

bie” od wczesnego dziecinistwa:

Jak nas byto szescioro, to my si¢ rzucalismy jak te hie-
ny na te sliwki i w mig juz tych sliwek nie byto. Bie-

da byla taka, Ze nie bylo pieniedzy na sdl. Jak nas na

10 Poziom ten, generalnie rzecz biorac, moégt by¢ w okresie mie-
dzywojennym nawet nizszy niz przed I wojnag swiatowgq (Lan-
dau 1973: 547).

" W okresie migdzywojennym populacja robotnikow rolnych
liczyta ponad 3 mIn (Zarnowski 1982: 301-304).
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stuzbe matka dawata, to tak byto, ze siostra dostawata
trzy metry Zzyta przez lato, przy pasieniu kréw ija tez
dostawatam trzy metry zyta. No i dwa metry kartofli
albo metr, a przewaznie to piec redlin. I to trzeba byto

sobie samemu wykopac. (1997-1999)"2

Cztowiek suchego chleba zjadt z mlekiem i kartofli,

mama barszcz gotowata i kapuste. (1997-1999)

Spalismy razem po dwoch, po trzech, cztery 16zka

staly w tym duzym pokoju. (1997-1999)

Przybywali oni ze swoimi matzonkami i dzie¢mi do
Lodzi w poszukiwaniu lepszego losu. Pozbawieni
zasobow materialnych, wyksztatceni na poziomie
elementarnym (co najwyzej kilka ukoniczonych klas
szkoly podstawowej), osiedlali si¢ w najtariszych
mieszkaniach. Ojcowie rodzin podejmowali prace
w zaktadach przemystowych, matki zajmowaty sie

domem, niekiedy pracujac dorywczo:

W tym pokoiku, moze mialo z pietnascie merdw,
16zko byto jedno, drugie i szafa, i to bylo wszystko,
byto to mieszkanko na poddaszu, jak bylo lato, to
nas robactwo chciato zjes¢, takie robaki byty, karalu-
chy czarne, pluskwy, rodzice poodsuwali te 16zka na
srodek wiecej, zeby nas nie gryzlty. Bo to gromadka
dzieci byta i to wszystko mate. A jak znéw przyszia
zima, znoéw byly poodsuwane t6zka, bo taki byt 16d
na $cianie, ze my 16zko wyskrobatysmy w Sciane
w mieszkaniu. Wegiel si¢ kupowalo na wiaderka,

na kilogramy. Jak mama poszla, to przyniosta piec,

12 Cytaty zamieszczone w niniejszym tekscie ukazywaly sie
w wiekszosci w innych tekstach zespotu. Tu pojawiaja sie
w nowym kontekscie i nowej konfiguracji. Oznaczenia w na-
wiasach oznaczajq lata, w jakich dane zostaly zebrane.
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dziesig¢ kilo, ledwo sie¢ na tym jedzenie ugotowalo.
To marzto wszystko, woda zamarzata w mieszkaniu
i tak mieszkalismy do wojny i cala okupacje, dopie-
ro po wojnie przeprowadzilismy sie tutaj na [nazwa
$rodmiejskiej ulicy — przyp. AGG, MP] i mieszkam
tutaj po dzis dzien. (1997-1999)

Stwierdzi¢ nalezy, ze bilans migracji w badanych
rodzinach byt negatywny. Nadzieje na poprawe sy-
tuacji nie spetnily sie, do czego w bardzo duzym
stopniu przyczynit si¢ kryzys ekonomiczny lat trzy-
dziestych®. Wiejscy ubodzy wkrotce stali si¢ czescia
biedoty miejskiej:

Ojciec z poczatku pracowal jako murarz, pézniej byto
trudno z praca przed wojna jak teraz, to pracowat tylko
na sezonowej robocie, a potem no to wychodzil na taki
tak zwany ,bigiel”, tu byl na Baluckim Rynku i tam
na tym , biglu” sie wszyscy tacy bezrobotni schodzili
i przychodzit wtasciciel, czy do wytadowywania we-
gla, czy tam gdzie$ do Zydéw co$ tam zrobi¢. No taka

to byta robota. (1997-1999)

Jak chodzitam do szkoty, to mi dawali tran, bo bardzo
bytam zabiedzona. A jak sztam do pierwszej komunii
Swietej, to pamietam, ze mnie sasiedzi ubrali, to zna-

czy, ze byla u nas bieda. (1997-1999)

W latach kryzysu przetrwanie rodzin umozliwiaty
prace dorywcze, pomoc sasiedzka oraz okresowe
wsparcie ze strony panstwa w postaci zasitkow dla

bezrobotnych i programow dozywiania dzieci':

13 Skutkiem kryzysu ekonomicznego byto narastajace w Lodzi
na przestrzeni lat 1929-1933 bezrobocie.

4 Np. program dozywiania niemowlat realizowato prowadza-
ce dziatalnos¢ charytatywna towarzystwo ,Kropla Mleka”.
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Zima, jak ojciec nie pracowal, to cata rodzina byla
na zasitku panstwowym. Jak juz zima przeszla, no
to znéw poszedt na sezonowa prace, zima znow sie-
dzial. Ze spétdzielni dostawalismy takie talony na je-
dzenie, broni Boze tam zesmy nie glodowali, bo nam
to dali, i kawe, i cukier, i mydto, proszek, jak siostra
byta mata, to byty talony na mleko. Tam sie¢ chodzito
po mleko i z barika sie chodzilo po jedzenie, gotowa-
ne bylo, bo gotowane jedzenie tez bylto. No i zawsze
si¢ te cztery miesigce czy pie¢ najgorszych miesiecy

panstwo pomagato. (1997-1999)

Najstarsza generacja bezposrednio przez nas ba-
danych osob to dzieci przedwojennych migrantow
lub osoby, ktére same po wojnie przyjechaty do
Lodzi jako adolescenci badZ bardzo mtodzi doro-
8li, poszukujac pracy. Ci ostatni takze urodzili sie
w biednych rodzinach wiejskich. Oprocz biedy
w biografie tego pokolenia wpisuje si¢ jeszcze jed-
no bardzo istotne wydarzenie. II wojna swiatowa
spowodowata dekompozycje przebiegu ich zycia.
Czes¢ narratorow w okresie adolescencji wywie-
ziona zostata na przymusowe roboty do Niemiec
lub pracowata w niemieckich zakladach przemy-

stowych w Lodzi:

W czterdziestym pierwszym w czerwcu wystali
mnie do Niemiec, czternascie lat miatam skonczone,
byla taka oblawa na mtodych i mnie zatrzymano.
W Niemczech bytam u bauera, tak trafitam nawet do
bardzo dobrych ludzi, starsze matzenstwo. Nie mie-
li dzieci swoich, syna jedynego w wojsku. No i tam
u tego bauera pracowatam. Tam bytam do czterdzie-
stego roku i wilasnie w czterdziestym pigtym roku
w lutym wrécitam, to juz w marcu zaczetam praco-

wad. (1997-1999)

w postindustrialnym polskim miescie

Inni musieli przeja¢ w swoich rodzinach role do-

rostych:

To mdj czas, jak dla dziecka, to byt bardzo smutny, bo
ja caty dzien zajmowatam si¢ dzie¢mi, mamusia szta
do pracy na caty dzien [...]. A ja z tymi dzie¢mi, dzigki
pomocy cioci czy babci, bo one tam wejrzaty do mnie
i zobaczyly, jak ja sobie radzg, ale na mojej gtowie spo-
czywalo, ja mialam w tysigc dziewigéset czterdzie-
stym trzecim roku te trzynascie—czternascie lat, to byt
mdj obowiazek, no moja koniecznos¢ zajmowania sie

tymi dzie¢mi i ugotowania czegokolwiek. (1997-1999)

Wojna spowodowala takze przerwanie edukaciji.
Niektére narratorki uczeszczaty do tak zwanych
Volksschulen fiir Polnische Kinder, w ktérych uczono
jedynie jezyka niemieckiego i rachunkdéw, a lekcje
zastepowala praca fizyczna. Inne trafity do jednej
z trzech zorganizowanych przez okupanta szkot
zawodowych, ktdére przygotowywaly do podjecia
pracy w niemieckich zakladach odziezowych w t.o-
dzi lub w Niemczech (Bojanowski 1992 za Potoczna,
Warzywoda-Kruszynska 2009). Mimo ze na terenie
Lodzi, tak jak i w innych czesciach kraju, prowadzo-
no tajne nauczanie (Szlawski b.d.), zadna z badanych
0s0b nie wspomina o udziale w tej formie ksztatce-
nia, co moze rodzi¢ pytanie o znaczenie czynnikow
strukturalnych ograniczajacych dostep dzieci z klas

nizszych do tej formy edukaciji.

Okres przedwojenny i wojenny stanowia w do-
$wiadczeniu czlonkdw rodzin narratorow do-
$wiadczenie o charakterze stricte trajektoryjnym.
Przetamanie rodzinnych trajektorii zwigzane jest
z zakonczeniem II wojny $wiatowej i systemowy-

mi przemianami makrostrukturalnymi w Polsce.
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Poprzez mechanizm awansu spolecznego nizszych
warstw struktury spotecznej przedwojenni biedni
i ich doroste dzieci stali sie robotnikami w wiel-
koprzemystowej Lodzi. Dynamicznie rozwijajacy
sie socjalistyczny rynek pracy gwarantowat im juz
w pierwszych latach powojennych natychmiastowe
zatrudnienie, przy czym badani nie podejmowali
przerwanej przed wojng nauki, co najwyzej uczest-
niczyli w kursach przyuczajacych do wykonywania
zawodu®. W historii rodzin narratoréw od polowy
lat 50. zauwazalna jest dyskontynuacja proceséw
pauperyzacyjnych, stanowiaca przede wszystkim
efekt uwarunkowan makrostrukturalnych zwiaza-
nych z funkcjonowaniem socjalistycznego welfare
state. Narratorzy zapewnione mieli stale zatrudnie-
nie, ich dzieci uczeszczaty do bezptatnych ztobkow
i przedszkoli. Czlonkowie rodzin bezptatnie lub
czeéciowo odplatnie korzystali z wyjazddw kolonij-
nych i weczasdw oraz innych $wiadczen gwaranto-
wanych przez zaklad pracy. Rozwdj panstwowego
systemu ubezpieczen spolecznych zapewnial do-
step do bezplatnej opieki zdrowotnej, gwarantowat
renty dla niepetnosprawnych i stanowil zabezpie-
czenie dla najstarszej generacji w postaci emery-
tur'®. Do zauwazalnej poprawy sytuacji materialnej

badanych przyczynialy sie takze decyzje indywidu-

5 Podkresli¢ w tym miejscu nalezy, ze do rezygnacji z nauki
motywowal narratoréw niedostatek pierwszych lat powojen-
nych: ,Mialam zamiar uczy¢ si¢, marzytam o tym, by zosta¢
pielegniarka, ale mnie zycie zmusito, zeby pracowac. Musiatam
i8¢ do pracy, mama po wojnie byta bardzo chora, tatus wrdcit
juz z tych okopéw [pracy przymusowej — przyp. AGG, MP],
no i ci starsi, rodzenstwo, musieliSmy i$¢ do pracy, trzeba byto
i8¢ pomagac ojcu, pracowac, zeby reszte rodziny utrzymac. Kto
starszy, to poszedl do pracy i pracowal, a pdzniej to juz sie nie
chciato [pojs¢ do szkoty — przyp. AGG, MP], jak cztowiek do-
rost do dwudziestego roku zycia, potem wysztam za maz, to
juz byto inne zycie, juz si¢ nie chciato szkoty” (1997-1998).

16 Mimo ze Swiadczenia emerytalne i rentowe byty niskie, a ja-
ko$¢ stuzby zdrowia kontrowersyjna, w stosunku do lat przed-
wojennych obywatele PRL-u mieli poczucie bezpieczenstwa
socjalnego, jakiego brakowato w II Rzeczpospolitej.
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alne, na przyktad o dodatkowej pracy (np. na tzw.
,nadrobkach”” w zakladach przemystowych lub
podejmowaniu dodatkowych czesci etatu), a takze
zawarcie zwigzku malzenskiego i mozliwos¢ utrzy-
mywania gospodarstwa domowego przez dwie
doroste osoby. Najstarsi narratorzy doswiadczyli
rowniez znaczacej — w stosunku do lat przedwo-
jennych — poprawy warunkow mieszkaniowych,
zamieszkujac w wigkszych mieszkaniach w zadba-
nych kamienicach, mieli mozliwos¢ zabezpieczenia
warunkéw mieszkaniowych swoim dzieciom, dzie-
ki czemu $rednia generacja wkraczata w dorostosé
zaopatrzona albo w ksiagzeczke mieszkaniowa, albo

wprowadzata si¢ do nowo oddawanych blokéw.

Co istotne, srednia generacja doswiadczyta relatyw-
nego awansu edukacyjnego, konczac zasadnicze
szkoty zawodowe, a niekiedy nawet uzyskujac matu-
ry. Socjalizm stanowit wiec rodzaj spolecznej tram-
poliny, zwlaszcza dla najstarszej generacji, dla ktdrej
przynaleznos¢ do klasy robotniczej stanowita zrédio
poczucia godno$ci, mimo Ze trzyzmianowa praca

w fabrykach byta bardzo ciezka i wyczerpujaca:

To byt méj budynek pracy, tutaj pracowatam, tu praco-
wato trzy pokolenia wlasnie, w tym matym budynecz-
ku [...]. Ja pracowatam z tamtej strony na stanowisku,
tu pracowala moja babka i moja matka, na tym stano-
wisku, to znaczy si¢ na tej potowie sali. [.. ] ile ja sie
wysiedziatam na tych stopniach tam na, przed, przed
drzwiami. M¢j Boze, jak cztowiek byt zmeczony, nie-
wyspany. Dobre wspomnienie (((z tesknota))) [...]. Ale

chcialabym jeszcze ze dwa dni przerobi¢, jak Boga ko-

17 Pojeciem ,nadrobki” postugiwano sie, by okresli¢ prace
w godzinach nadliczbowych, z rozwiazania tego korzystano,
gdy w rodzinie potrzebne byly dodatkowe $rodki finansowe.
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cham, jakby tak mozna byto otworzy¢... odtworzy¢ to
co bylo, to chetnie, bo chociaz jestem juz teraz nie bar-
dzo, ale bym se chciata jeszcze przed $miercig popra-
cowacd chociaz osiem godzin ((ze $miechem)) na swoim
stanowisku. No nie wiem, bytam, po prostu bytam
taka osoba, ze to bylo dla mnie: moja praca. (babcia
Renia oprowadzajaca rezysera po centrum handlowo-

-rozrywkowym ,Manufaktura”, Moja ulica 2012)

Mimo oznak recesji gospodarczej we wczesnych
latach 80."%, z konsekwencjami ktdrej borykalo sie
cale spoteczenstwo polskie, rodzinom, w ktorych
nie pojawialy sie powazniejsze problemy', udato
si¢ zachowac¢ stabilizacje materialng do momentu

transformacji systemowe;j.

Transformacja systemowa — doswiadczenie
glebokiej, nieodwracalnej straty

Dezindustrializacja oraz stanowiagca jej konse-
kwencje pauperyzacja dotknely, jak wspomniano,
w pierwszych latach transformacji znaczacy liczeb-
nie zbior obywateli polskich. W 1988 roku 2,1 mIn Po-
lakéw zyto ponizej linii ubdstwa (120 USD per capita),
w roku 1993 takich oséb byto prawie pieciokrotnie
wigcej — 9,8 mIn. W samej Lodzi w 1975 roku 548 osob

18 Z poczatkiem lat 80. nastgpito zahamowanie rozwoju pan-
stwowych inwestycji przemystowych. Takze t6dzki przemyst
wszedt w faze recesji (m.in. Marczynska-Witczak 1996: 55). Ko-
biety ze Sredniego pokolenia w tamtych latach czasowo wyco-
fywaty sie z rynku pracy. W zwiazku z rodzicielstwem wyko-
rzystywaty urlopy macierzynskie i wychowawcze.

¥ W artykule opisujemy do$wiadczenia tych rodzin, w ktorych
w okresie socjalizmu nie ujawnity si¢ powazne dysfunkcje
i problemy, przede wszystkim alkoholizm i zachowanie prze-
mocowe mezczyzn. W rodzinach obarczonych problemami
tego rodzaju sytuacja materialna byla zdecydowanie gorsza.
O biedzie wieloproblemowej traktujg obszernie inne teksty
zespotu, ktére czytelnik znajdzie w pozycjach Warzywoda-
-Kruszynska (1999); Warzywoda-Kruszynska (2001), por. takze
Golczynska-Grondas (2014).

w postindustrialnym polskim miescie

na tysiac funkcjonowato na rynku pracy, w tym 276
na tysiac zatrudnionych byto w przemysle. W roku
1996 liczby te wynosity odpowiednio 301 i 106 na ty-
sigc. W 1996 roku 128 tysiecy z 804 tysiecy todzian
wspieranych bylo przez pomoc spoteczng (Wa-
rzywoda-Kruszynska, Grotowska-Leder 2000: 20).
Transformacja systemowa przezywana byla przez
ubozejacych robotnikéw fabrycznych w kategoriach

wielowymiarowej, nieodwracalnej straty:

Zmienia sie, zmienia sig, wszystko si¢ zmienia dostow-
nie, pod kazdym wzgledem... Ja maly taki berbe¢ lecac
nieraz, bo przeciez naprzeciwko fabryki mieszkam (x)
ta matke o wpot drugiej i ja pamietam ta mase ludzi

wylewajacych sie z tej fabryki. Ale to wychodzili ludzie

zmeczeni praca, naprawde zmeczeni praca, ciezka pra-
ca, bo to byta ciezka praca... Moja matka, moja babka
pracowala, moja prababka pracowata, mdj ojciec praco-
wal, méj szwagier pracowat... To ja przechodzitem so-
bie prze/przez tkalnig i czutem zapach tej pary, przedzy
zmoczonej, ktdra sie roznosita po catej tkalni, to byt za-
pach, ktérego teraz ja nie czuje... Nie ma juz prze/prze-
mystu bawetnianego w Lo/Lodzi. Ja jestem od dwuna-
stu lat zarejestrowany w urzedzie pracy bez prawa do
zasitku. Ja to jestem akuratnie w tym samym stopniu

tak zburzony jak ta fabryka. (Marek, Moja ulica 2012)

Co oczywiste, doswiadczenie to réznicowaty przy-
naleznos¢ pokoleniowa i ple¢, niemniej jednak wi-
doczne jest, ze generacje najstarsza i $rednia cier-
piaty z powodu , anihilacji” socjalistycznego fadu®,
tracac poczucie sprawczosci we wszystkich podsta-

wowych wymiarach funkcjonowania. Po pierwsze,

% Cze$¢ z nich odczuwata przy tym poczucie chwilowej ulgi
zwigzanej z uwolnieniem si¢ od cigzkiej fabrycznej pracy, nie
zdajac sobie sprawy z nadchodzacych konsekwencji bezrobocia.
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transformacja gospodarcza zdestabilizowata do-
tychczasowe wzory funkcjonowania na rynku pra-
cy. Stale zatrudnienie zastgpione zostato praca do-
rywcza lub bezrobociem i towarzyszacym mu poni-

zajacym doswiadczeniem zaleznosci i braku nadziei:

Cztowiek jest [...] w sumie niewolnikiem, no bo takie
sq stawki [...], ale oferowanie pracy za cztery miliony,
to uwazam, ze po prostu uwlacza godnosci ludzkiej.

(1997-1998)

Po drugie, jedna z najpowazniejszych konsekwencji
bezrobocia byto drastyczne ograniczenie mozliwo-

sci zaspokajania podstawowych potrzeb bytowych:

Po czterdziestu dwdch latach [zycia — przyp. AGG,
MP] cztowiek musi umrze¢ z glodu, bo jest stary, nie

ma dla niego pracy. (1997-1998)

Narratorzy musieli opracowac¢ zatem nowe strategie
radzenia sobie z codziennoscia, czy inaczej — strate-
gie radzenia sobie z materialng bieda, od préb utrzy-
mania przynajmniej czesciowej autonomii az do
ekonomicznej (materialnej i mieszkaniowej) zalez-
nosci, przede wszystkim od bliskich i/lub instytucji
pomocy spolecznej. W czesci narratorzy ze sredniej
generacji podejmowali proby odzyskania réwno-
wagi ekonomicznej, poszukujac jakiejkolwiek pracy
zarobkowej, inni — z uwagi na brak wyksztalcenia
lub kwalifikacji niezbednych do podjecia zatrudnie-
nia na kapitalistycznym rynku pracy lub w szarej
strefie — zedlizgiwali si¢ w biede. Podkresli¢ nalezy,
ze zjawisko strukturalnego bezrobocia znacznie
ograniczalo mozliwosci uzyskania pracy poprzez
prosty fakt zmniejszenia liczby dostepnych miejsc

pracy w zwiazku z likwidacja wielu zakladow. Re-
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formowane lub nowo powstajace instytucje polityki
spotecznej”! nie posiadaly zasoboéw dostatecznych
do uporania si¢ z nieznanym dotychczas zjawiskiem
masowego bezrobocia, a kontakt z urzedami pracy
czy nawet osrodkami pomocy spotecznej traktowa-

ny byl przez petentéw jako traumatyzujacy:

A to bylo przed samymi Swietami Bozego Narodze-
nia, a ja bytam bez grosza [...], przyszly te papiery
[zwigzane z dawnym miejscem pracy narratorki —
przyp. AGG, MP], zawioztam do posredniaka, no to
w posredniaku przyjely panie te papiery, kazata mi
napisa¢ mimo wszystko podanie, ze nie przyznano mi
z powodu takiego i takiego, ze tam braki byty jakies
w papierach i miesigc czasu czeka¢ na odpowiedz... Ja
mowie no to fajnie, Swigta sa, a ja jestem bez pienie-
dzy... No i, nie wiem, ((wzdycha)) chyba tydzien zno-
wu minat czy dwa, dostalam wezwanie do posred-
niaka, mysle sobie, kurczg, co jest, na odpowiedz mia-
fam czekac miesiac czasu, mowie znowu pewnie cze-
gos brakuje. Znéw sie zdenerwowatam, pojechatam
znowu do tego posredniaka eee, no ale tam akurat juz
posztam do innego zupetnie pokoju, na gore, i tam
pani mi wyttumaczyta co i jak. Ze wlasciwie, zeby to
wszystko szybciej szlo, to ja nie musze tego podania
wecale sktada¢, wystarczy tylko, ze sie wyrejestruje,
dzisiaj, przykltadowo, jutro si¢ zarejestruje i oni mi
juz przyznaja pieniazki. No to ja méwie: ,to kierow-
niczka nie mogta mi tego od razu powiedziec¢?”. No
przeciez mogta wyttumaczy¢ jak cztowiekowi. A ona
tylko , pani ztozy podanie” i do widzenia... [...]. Oczy-

wiscie tez musiatam odczeka¢ prawie miesiac, zeby

' W roku 1990 uchwalono Ustawe o pomocy spotecznej refor-
mujaca dawny system opieki spolecznej, a takze rozpoczeto re-
forme stuzb zatrudnienia, powotujac najpierw Rejonowe Biura
Pracy, a nastepnie Rejonowe Urzedy Pracy, ktére w 1999 roku
przeksztatcono w Powiatowe Urzedy Pracy.
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je dostac, tak ze dostatam je w styczniu... I tak. No i,
a ze, a ze jeszcze to wszystko zalatwitam, zostato mi
przyznane te pienigzki ktoérego$ tam juz grudnia, no
to w styczniu jak dostatam, to dostatam tylko za te
dni od dwudziestego ktorego$ do trzydziestego, tylko
za te dni dostatam co$ tam dwiescie ztotych ((placze)).

Tez to byto ((dtuzsza przerway))). (2004*?)

Uogdlniajac, $rednie pokolenie zmuszone zosta-
o do przynajmniej okresowego korzystania ze
wsparcia rodzicéw dysponujacych wtedy wypra-
cowanymi w okresie PRL-u swiadczeniami eme-
rytalnymi, co znaczaco ograniczalo niezaleznos¢
tych pierwszych i powodowato ubozenie tych dru-
gich. Po trzecie, procesy pauperyzacyjne oddzialy-
waly na zycie rodzinne. W tej sferze szczegdlnie
uwidoczniajq si¢ uwarunkowania zwigzane z picia
i wiekiem — zmianom ulegaty role i funkcje rodzin-
ne, podzial obowigzkéw i wladzy. Znaczaca czesé
narratorek sredniego pokolenia stata si¢ gtéwnymi
organizatorkami Zzycia codziennego, pozyskuja-
cymi réznymi sposobami srodki na zaspokojenie
potrzeb. Taki scenariusz miat miejsce wowczas,
gdy mezczyzni nie byli w stanie uporac sie z kon-
sekwencjami utraty pracy, a ich pozycja jako me-
z6w, ojcow i zywicieli byta kwestionowana przez

pozostatych czltonkéw rodziny®. Wycofanie sig

2 Cytat pochodzi z wywiadu przeprowadzonego w bLodzi
w projekcie ,INVITE. New Ways of Biographical Counselling
in Vocational Rehabilitative Training” (2003-2006) zrealizowa-
nego w ramach programu Leonardo da Vinci (zob. Golczyn-
ska-Grondas, Dunajew-Tarnowska 2006).

2 Rowniez w okresie socjalizmu tradycyjna pozycja mezczyzn
byta kwestionowana, na co zwracaja uwage Anna Giza-Polesz-
czuk i Mirostawa Marody, wskazujac, Ze juz socjalizm uksztatto-
wat specyficzne stereotypy pici kulturowej w rodzinie — kobiety
jako ,dzielnej ofiary” oraz mezczyzny jako ,duzego dziecka”,
zaleznego od swojej zony, przy czym oboje skoncentrowani byli
na zapewnieniu dobrobytu swojej rodzinie (Giza-Poleszczuk,
Marody 2000: 62 za Golczynska-Grondas 2004: 41-42).

w postindustrialnym polskim miescie

cze$ci mezczyzn z aktywnosci rodzinnych, w po-
taczeniu z uzaleznieniem od alkoholu, stanowia-
cym niekiedy rodzaj strategii dostosowawczej do
trudnej sytuacji zyciowej, powodowalo nasilenie
probleméw rodzinnych lub rozpad rodziny. Pro-
blemy dorostych oddziatywaty na sytuacje dzieci
(najmlodszej generacji badanych). Doswiadczy-
ly one, podobnie jak osoby wychowywane w ro-
dzinach dysfunkcyjnych, skrécenia biograficznej
fazy dziecinstwa, przejmujac obowiazki zwigzane
z organizacja domu, funkcjonujac w rolach , boha-
teréw rodzinnych”. Wejscie w dorostos¢ w przy-
padku nastoletnich dziewczat przyspieszato wcze-
sne, nieplanowane macierzynstwo. W przypadku
czesci modych mezczyzn zaniedbania opiekuncze
i brak konstruktywnego wsparcia ze strony insty-
tucji edukacyjnych i pomocowych powodowaty
rozpoczecie destrukcyjnych karier biograficznych
(Golczynska-Grondas 2004: 139-146; Bunio-Mro-
czek 2015). Z kolei najstarsza generacja (przede
wszystkim Zyjace jeszcze babki) przejmowata na
siebie ciezar wspierania swoich bliskich, zaréw-
no w aspekcie niematerialnym, jak i materialnym,
przekazujac pieniadze na przezycie, zajmujac sie
na co dzien wnukami, stajac si¢ dla nich niekiedy
formalng rodzina zastepcza, oferujac mozliwos¢é

zamieszkania u siebie u progu dorostosci:

Pomagalam wychowywac dzieci synowi i pomagam
teraz, bo jest na bezrobotnym, to, co mogg, to dam.
Duzo tez nie moge da¢, bo mi tez nie starczy. Ja reki
nie wyciggam nigdzie, tylko musze zy¢ z tego, co
mam. Mam emerytury piecset czterdziesci zlotych.
Jak pomoge dzieciom, to musze sama potem oszcze-
dza¢, zeby starczylo do renty, Zzeby nie pozyczy¢.

(1997-1998)
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Po czwarte, widoczna konsekwencja transformacji
jest spoteczna izolacja narratorow. Relacje z dalszy-
mi, zwlaszcza bogatszymi krewnymi przewaznie
z biegiem lat ulegly ograniczeniu w zwigzku z nie-
moznoscia sprostania regule wzajemnosci (Palska
2000). Badani utrzymywali kontakty prawie wy-
facznie z osobami o podobnym statusie spoteczno-

-ekonomicznym:

Ze$my sie uméwili, oni tez tak specjalnie nie Zyja za
bardzo tak rozrzutnie [...] razem jak zrobimy [sylwe-
stra — przyp. AGG, MP], to bedzie troszeczke wygod-
niej, sympatyczniej. (1997-1999 [wypowiedz mezczy-

zny na temat sasiadow])

Narratorzy to osoby (samo)wykluczone z zycia pu-
blicznego, nie braty udzialu w wyborach (,,Polity-
ka w ogole mnie nie interesuje” [1997-1999]), nie
angazowaly sie w jakakolwiek dziatalno$¢ w spo-
leczenistwie obywatelskim. Zycie religijne w ich
przypadku uleglo sprywatyzowaniu — w wigkszo-
sci deklarujacy sie jako wierzacy, narratorzy nie
uczestniczyli w mszach, nie przyjmowali ksiezy
po koledzie. Poziom zaufania do instytucji publicz-
nych byl prawdopodobnie jeszcze nizszy niz ten,
jaki cechuje obecnie przecietnego Polaka*. Zubozali
klienci enklaw, przewaznie nieobecni w polu zain-
teresowania politykdw, reprezentuja zatem katego-
ri¢ niepetnego obywatelstwa — obywatelstwa au-

tozmarginalizowanego, ale tez w znacznej mierze

# Jak wynika z badan, w zyciu spotecznym Polacy sa raczej
nieufni. Blisko trzy czwarte badanych wyznaje zasade zacho-
wania daleko idacej ostroznosci w relacjach z innymi ludzmi,
niespetna jedna czwarta deklaruje, Ze mozna ufa¢ wigkszosci
ludzi. Najwigkszg nieufno$¢ wzbudzaja partie polityczne, me-
dia, rzad, sejm, senat, sady, urzednicy administracji publiczne;.
Zasada organicznego zaufania nie dotyczy najblizszej rodziny,
znajomych i sagsiadow (CBOS 2012).
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wykluczonego z dyskursu publicznego lub przed-
stawianego w kontekstach moralizatorskich (Woz-

niak 2012; Tarkowska 2013).

W kategoriach najbardziej ogdlnych stwierdzi¢ mo-
zemy, ze w pierwszych latach transformacji systemo-
wej narratorzy wkroczyli w nowa, degradujaca prze-
strzen spoteczna. Przejscie to mialo takze swoj aspekt
terytorialny, wynikajacy z koniecznosci przepro-
wadzki z dotychczasowych mieszkan w blokach lub
zadbanych kamienicach o wysokim standardzie do
starych, zdewastowanych budynkéw w zubozatych
sasiedztwach. Procesy pauperyzacyjne przejawiajace
sie¢ migedzy innymi poprzez miejskie migracje oraz
decyzje administracyjne, w wyniku ktérych w mniej
zadbanych fragmentach przestrzeni miejskiej zacze-
to lokowac osoby i rodziny obarczone szczegdlnymi
dysfunkcjami, powodowaty narastajaca degradacje
calych sasiedztw?®. Historie zycia dokumentuja tra-
jektoryjne doswiadczenie nagromadzenia powaz-
nych i bardziej btahych trudnosci wynikajacych
z oddziatywania naturalnych wydarzen w cyklu zy-
cia, takich jak starzenie sig, pogarszanie stanu zdro-
wia, $mier¢ bliskich, oraz problemdéw stanowiacych
skutek zarowno warunkowanej makrostrukturalnie
biedy ekonomicznej, jak réowniez niekiedy dysfunk-
¢ji rodzinnych. Traumatyczne pogorszenie sytuacji
zyciowej powodowalo utrate nadziei oraz poczucie

niezrozumiatej niesprawiedliwosci:

B Lodzkie enklawy biedy po raz pierwszy zidentyfikowane zo-
staly w roku 1997 (Grotowska-Leder 1998). Przyktad opisu de-
gradacji niegdy$ dobrze funkcjonujacego sasiedztwa stajacego
sie ,,enklawa biedy” znajdzie czytelnik m.in. w tekscie ,Dru-
gie zycie Ziemi Obiecanej” (Jankowski, Golczynska-Grondas
2010). Obecnie w zwiazku z rewitalizacja, indywidualnymi
dzialaniami deweloperskimi oraz przeprowadzkami zamoz-
niejszych Lodzian na peryferia geografia enklaw biedy ulega
zmianom — zubozale sgsiedztwa maja obecnie w czesci charak-
ter wyspowy, tworzac archipelag t6dzkiej biedy (Warzywoda-
-Kruszynska, Jankowski 2013: 40 i nast.).
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Nie mogge sie teraz zgodzi¢ z ta niesprawiedliwoscia,
jak stysze, jakie te pensje s3 wszedzie na tych stano-
wiskach, takie duze, ja wiem, Ze to trzeba zeby oni
mieli wigksze, ale to jest strasznie niesprawiedliwe,

straszna duza réznica. (1997-1999)

A teraz jest gorzej, teraz to juz naprawde trudno
jest wyzy¢, to jest takie skromne zycie, byleby nie
umrzec¢ z glodu [...]. Bo zeby chlopak czterdziesci
lat, zeby nie miat pracy, troje dzieci na utrzymaniu,
to jest naprawde. Ale takie sa ustroje, tak musi by¢.

Nikt na to nie poradzi. (1997-1999)

Doswiadczenie transformacji systemowej wraz
z jej negatywnymi konsekwencjami wptynelo zna-
czaco na obraz siebie ,beneficjentow socjalizmu”.
Dawni szanowani robotnicy wielkoprzemystowi
zaczeli sobie uswiadamiac¢ swoj marginalny status
w neoliberalnym, demokratycznym spoleczen-
stwie. W jednej z ostatnich scen filmu Marcina
Latalty reprezentantka najstarszego pokolenia,
niegdys dumna 16dzka widkniarka, tak podsumo-

wuje prace nad filmem:

Tamten jeszcze nie otrzezwiat od wczoraj [o bezrobot-
nym synu — przyp. AGG, MP] i teraz on jest yy wielki
wojownik bohater, choletra Rewolucji Pazdzierniko-
wej. Ijeszcze oni zyrujg na mnie na mojej rencie! A jak
nie maja co zry¢, to do mnie przyjda. Wiec do kogo
mam mied pretensje... Wyjdzie ci zakoniczenie [filmu
- przyp. AGG, MP] pieknie. Z robociarzy wyjdzie na
alkoholikéw zawodowych. Tak ze nie martw sie synu
[do rezysera — przyp. AGG, MP], wszystko ci ujdzie
na ptask, ptasko, tadnie, elegancko, bo jest mottoch.
Nardd, ktéry nie ma wyksztalcenia, ktdry jest robo-

lem, to nie warto, zeby w ogole na swiecie zyli, to jest

w postindustrialnym polskim miescie

tylko zwykltym popychadtem. A ja sie tylko wstydze,
ze mam taka rodzine... Nic wigcej... A niestety chcie/
jak chcielismy, zeby ten film, no zeby nie bylo tego
zapomnienia, zeby ta robo/ ta robotnicza rodzina

wyszta na ludzi, no jakos pokazac¢ z tej strony... no

w miarg, ze te ludzie byli ludzmi, ale my nie jesteSmy

ludzmi na to wychodzi. (Moja ulica 2012)

Podkresli¢ nalezy, ze upadajacej klasie robotniczej
w pierwszych latach posttransformacyjnych za-
braklo przy tym zaréwno reprezentacji, jak i sku-
tecznych sojusznikéw nawet wsrdd lewicujacych
przedstawicieli nowo powstajacych elit. Jak twier-
dzi David Ost, po transformaciji ,celowo i $wiado-
mie unikano dyskursu klasowego” (2010: 250) — nie
dyskutowano, jak realizowa¢ interesy klas spo-
fecznych, jakie formy przyja¢ powinna dystrybu-
cja zasobow miedzy elitami a nieelitami, a nawet
nie dopuszczano ,do wyrazenia roznic klasowych
w klasowych kategoriach” (2010: 251). Robotnikéw,
araczej nowa klase pracujaca, pozbawiono poczucia
sity i mocy sprawczej, ktéra charakteryzowata ich
przy obalaniu komunizmu. Nie wykorzystano przy
tym wzorow charakterystycznych dla socjaldemo-
kracji zachodnich, w ktérych w miare skutecznie
instytucjonalizowano konflikty klasowe, wiaczajac
robotnikdw w procesy decyzyjne. Zatem ,robotnicy
uczynili mozliwym sukces polityczny, a to wlasnie
oni musieli poniesc¢ jego koszty” (Ost 2010: 250-260,
272, patrz takze Ost 2015a; 2015b).

Zamiast wnioskow: follow-up study
i negatywny bilans transformacji

W latach 2008-2010 Bogdan Jankowski przepro-

wadzil badania powtdérzone w rodzinach objetych

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 29



Agnieszka Golczyniska-Grondas, Malgorzata Potoczna

pierwszym projektem, docierajac do kolejnej ge-
neracji, ktéra w ciggu dekady dorosta w t6dzkich
»enklawach biedy”* (Jankowski, Warzywoda-Kru-
szynska 2010; Warzywoda-Kruszyniska, Jankowski
2013). W okresie tym rodziny narratorow doswiad-
czyly postepujacej wielowymiarowej degradaciji,
pogtebiajacej sie izolacji spolecznej i wykluczenia.
Badana zbiorowos$¢ nie skorzystata w zaden sposob
z rozwoju ekonomicznego kraju, przeciwnie — wy-
niki projektu stanowity kolejne potwierdzenie tezy
o miedzygeneracyjnej transmisji biedy i problemow
spotecznych. W badanych rodzinach bieda stala sie
lejem, ktdry osadza je i zakorzenia w dolnych war-
stwach struktury spotecznej. Podstawowa ,walutg”
wymienialng w ich dyspozycji s réznego rodzaju
niepetnosprawnosci i dysfunkcje (Hausner, Marody
1999; Marody 2000), przy czym poglebianiu sie dole-
gliwosci i schorzen sprzyja nie tylko bieda, zwigzane
z nigq zte warunki mieszkaniowe, nieodpowiednie
zywienie i tak dalej, ale takze trudnosci w dostepie
do systemu bezptatnej stuzby zdrowia. Instytucjom
pomocy spotecznej i innym stuzbom mimo znacz-
nych naktadéw nie udalo si¢ —jak dotad — doprowa-
dzi¢ do skutecznego rozwiazania nawarstwionych,
wielorakich probleméw mieszkancéw tddzkich
enklaw biedy. Badania przeprowadzone w ramach
tego samego projektu w najwiekszych miastach wo-
jewodztwa todzkiego ujawnity bledy i zaniechania
instytucji polityki spotecznej: brak wczesnej diagno-

zy problemow, systematycznej wspdtpracy miedzy-

% Projekt ,WZLOT — Wzmocni¢ szanse i ostabi¢ transmisje biedy
wsrdd mieszkancow miast wojewodztwa tddzkiego” sktadat sie
z 4 modutéw badawczych obejmujacych problematyke zbiorowo-
$ci niszowych: dorostych mieszkaricow ,,enklaw biedy”, dzieci zy-
jacych w ,,enklawach dzieciecejbiedy” oraz dziecii mlodziezy nie-
petnosprawnej, a takze nastoletnich rodzicow zamieszkujacych
spauperyzowane sasiedztwa. W ramach projektu analizowano
réwniez dziatania podejmowane na rzecz dzieci i mtodziezy wy-
wodzacej sie z rodzin zagrozonych wykluczeniem spotecznym.
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instytucjonalnej, tradycji pracy interdyscyplinarnej,
co skutkuje miedzy innymi rozproszeniem dziatan
i powielaniem interwencji w poszczegdlnych srodo-
wiskach. Ponadto stwierdzono brak oferty pomo-
cowej dla 0séb z najpowazniejszymi problemami,
niedostatki kadrowe, w tym brak szkolen adekwat-
nych do potrzeb zaréwno pracownikéw stuzb, jak
i dostosowanych do specyfiki klientéow stuzb, czego
rezultatem bylo rozpowszechnienie dziatan pozor-
nych (Warzywoda-Kruszynska, Golczynska-Gron-
das 2010: 78-93).

Narratorzy, poddani makrostrukturalnym presjom,
pozbawieni efektywnego wsparcia ze strony insty-
tucji pomocowych, nie dysponuja jednostkowymi
i kolektywnymi zasobami niezbednymi do wy-
rwania si¢ z btednego kota biedy*” i dostosowania
sie do wymogdw kapitalistycznego spoteczenstwa
postprzemystowego (Giddens 2001; Beck 2002). Ich
zycie nie jest indywidualnym projektem, przeciw-
nie — kwestia decydowania o sobie jest bardzo pro-
blematyczna. W dyskursie publicznym stygmatyzo-
wani sg jako nieproduktywni, pasywni, ,wadliwi”
obywatele, funkcjonujacy poza spoteczenstwem
obywatelskim, nieuczestniczacy w przemianach
kulturowych. Uczestnicy gléwnego nurtu zycia
spotecznego traktuja ich jak zagrazajacych, win-
nych swojemu polozeniu obcych (Lister 2005; Bell
1994 za Marody 2015: 55-56).

Wedtug badanych opowiadajacych historie swojego
zycia pod koniec pierwszej dekady XXI wieku bi-

lans transformacji jest negatywny. O ile odnosza sig¢

¥ Np. powazne klopoty zdrowotne powoduja utrate pracy,
a trwate skutki nie(do)leczonych schorzen uniemozliwiaja jej
odzyskanie (Jankowski, Warzywoda-Kruszynska 2010: 17).
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oni do sfery polityki i przemian spotecznych, ide-
alizuja ustrdj socjalistyczny, podkreslaja uczciwos¢
owczesnych dysponentéw dobr publicznych i wska-
zuja na znacznie lepsze mozliwosci zaspokajania

swoich potrzeb:

Za komuny moze nie byto duzo w sklepach, stalo sie
w kolejkach, ale miates jako$ z czego zy¢, miates swo-
ja prace [...], dzieci miaty wszystko, co dusza zapra-

gnie, a teraz? (2008-2010)

Zachciato nam sie wolnosci, to mamy wolnos¢, pa-
migtam jak weszta Solidarnos¢, tez strajkowatam,
myslatam, Ze bedzie lepiej, a [...] dla mnie bynajmniej

jest gorzej. (2008-2010)

Swoistym podsumowaniem doswiadczen ,przegra-
nych transformacji” moze by¢ zdanie, jakie sformu-
lowata jedna z pierwszych narratorek, zaproszona
do udziatu w wywiadzie w zwiazku z doswiadcze-

niem przedwojennej skrajnej wiejskiej biedy:

Kiedy$ przed wojng to nikt nie widzial [nie zauwa-
zat — przyp. AGG, MP] biednych ludzi. Pani Agniesz-
ko! Nie daj Boze, ja jak, wie pani, pluja teraz tak, pluja
jadem takim na ten komunizm, na ten PRL... Ale, pani
Agnieszko... jak ja to, y, jak pozniej juz ta demokracja, ten
kapitalizm... to ja si¢/ Ja mowieg, Boze, jak ja si¢ boje tego
kapitalizmu [I: mhm]. Kapitalizm jest dla biednych ludzi
straszny, straszny jest kapitalizm. (1997-1999)

Lk ok

W artykule koncentrowatysmy sie przede wszystkim
na bezposrednich doswiadczeniach biograficznych

zwiazanych z transformacja systemowsq i jej konse-

w postindustrialnym polskim miescie

kwencjami dla analizowanej zbiorowosci. Podsu-
mowujac tekst w nieco szerszym planie, stwierdzi¢
mozna, ze zebrane w ciggu 20 lat dane empiryczne
sklaniajg do postawienia tezy, iz doswiadczenia bio-
graficzne ,przegranych transformacji” i ich potom-
kéw w przysziosci beda kontynuowane, a szanse na
przerwanie blednego kota biedy i wykluczenia spo-
fecznego sa w ich przypadku co najmniej watpliwe.
Socjalistyczne panstwo do pewnego stopnia zniwe-
lowato nieréwnosci spoteczne, zwlaszcza w przy-
padku najubozszych warstw przedwojennego spo-
teczenstwa, ,czasowo” wyposazajac te zbiorowosci
w zasoby umozliwiajace codzienne, spokojne zycie.
W posttransformacyjnej Polsce zmarginalizowani
~beneficjenci socjalizmu” w pewnym sensie znikne-
li z pola widzenia innych aktoréw spotecznych. Pod-
wazajacy dyskurs ,normalnosci”?® dawni robotnicy;,
dzisiaj nowi biedni, uwikfani w gre mechanizméw
makro- i mikrostrukturalnych, postrzegani sa jako
zastugujacy na swdj los ,wykolejericy”. Funkcjo-
nowanie globalnego rynku, zagrozenie kryzysem
ekonomicznym, brak rzeczywistej reprezentacji
politycznej nizszych warstw struktury spotecznej,
niedoskonalos¢ systemow wsparcia, w tym brak
przemyslanej, dlugofalowej, opartej na wynikach
rzetelnych badan polityki spotecznej realizowanej
niezaleznie do przemian sceny politycznej, styg-
matyzacja osob wykluczonych, brak solidarnosci
spotecznej (ograniczenie reakcji ,,zwyktych ludzi”
na biede przewaznie do akcyjnej pomocy) — to tylko
niektére czynniki, ktére podtrzymywac beda mie-
dzygeneracyjna transmisje ubdstwa i marginalizacji

spolecznej.

% Na ten typ dyskursu i jego role w rozmywaniu kwestii klaso-
wo uwarunkowanych nieréwnosci spotecznych zwraca szcze-
gblna uwage m.in. David Ost (2015b).
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From Working Class to Social Welfare. Biographical Experiences of Ex-“Beneficiaries of
Socialism” in Post-Industrial Polish City

Abstract: Since 1990 the sociologists from the University of Lodz have been conducting multidimensional analyses of poverty and
social exclusion. In 1997-1999, within the framework of two projects, “The Social Cost of Economic Transformation in Central Eu-
rope—Social History of Poverty in Central Europe” and “Forms of Poverty and Social Risks and Their Spatial Distribution in Lodz,”
family life histories of 3 generations of the families supported by social welfare agencies were collected. In Polish People’s Republic,
the narrators from the generation named “the basic” (40-50 years old) belonged to the working class and—in a sense—represented
the collectivity of socialism beneficiaries; at the moment of the research they were experiencing traumatic trajectories of unexpected
impoverishment. In the paper, we are coming back to the data from 1990 and discuss biographical experiences of narrators within
the context of their understanding of transition process. In the last part of the article, some results of the follow-up study conducted
in 2008-2010 are presented with the notion to the macrostructural conditionings of family life histories and factors decisive to the

vicious circle of poverty and social exclusion.

Keywords: Biographical Studies, Systemic Transformation, Working Class, “Beneficiaries” of Socialism, Intergenerational

Transmission of Poverty and Social Exclusion
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Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

rzedmiotem naszej analizy sa nostalgiczne zna-
Pczenia, jakie pracownicy nadaja swojemu $ro-
dowisku pracy w czasach jego gwattownych i grun-
towanych przemian. W artykule wskazujemy na:
a) nostalgie, ktéra poprzez emocjonalne odwolania
do ,starych dobrych czaséw”, jest narzedziem kwe-
stionowania status quo i polityki firmy przez pracow-
nikow oraz b) strategie nowej kadry menadzerskiej,
ktéra kreuje wizerunek marki za pomoca nawiaza-
nia do wartosci, takich jak autentycznos¢, wspdl-
nota, poczucie przynaleznosci, a tym samym wy-
twarza wrazenie ciaglosci pomiedzy przesztoscia,
terazniejszoscia i przysztoscia. Zastosowana metoda
— analiza , opowiesci organizacyjnych”, ktére zosta-
ty utrwalone w narracyjnych wywiadach biograficz-
nych oraz w danych zastanych — pozwala wskazac
zrodia nostalgii i odpowiedzie¢ na ogdlniejsze py-
tanie o sposoby jej spolecznego wytwarzania w la-
tach transformacji ekonomicznej. Temat podejmo-
wany w artykule wpisuje si¢ w zwrot historyczny
i pamigcioznawczy w studiach nad organizacjami
(Management and Organizational History, dalej MOH),
z ktérym zwiazany jest nasz aparat analityczny do-
tyczacy nostalgii i zmiany organizacyjnej. Kierunek
ten efektywnie wykorzystuje potencjal teorii pa-
mieci spotecznej* do badan nad rolg przesztosci we
wspotczesnych korporacjach (Rowlinson i in. 2014;
Booth, Rowlinson 2015).

! Publikacja finansowana w ramach programu Ministra Nauki
i Szkolnictwa Wyzszego pod nazwa Narodowy Program Rozwoju
Humanistyki w latach 2013-2017. Projekt nr 11H 12 0215 81. Szcze-
golne podzigkowania za wspodtprace dla Piotra Filipkowskiego,
Hanny Gospodarczyk, Aleksandry Leyk i Karoliny Sztandar-
-Sztanderskiej, a takze dla Kornelii Konczal i dwéch anonimo-
wych recenzentéw za uwagi do ostatniej wersji tekstu.

2 Rozréznienia pomiedzy ,pamiecig zbiorowa” i ,pamiecia
spoteczng” sa nieostre; tutaj odwolujemy sie do pojecia pamie-
ci spolecznej, aby uwypukli¢ kluczowy od czaséw Maurice’a
Halbwachsa (2008 [1925]) spoleczny i komunikacyjny aspekt
wytwarzania pamieci.

W pierwszej czesci artykulu przyblizamy kontekst
i zalozenia projektu, w ramach ktdérego zostal ze-
brany material badawczy. W drugiej — omawia-
my znaczenie nostalgii dla zrozumienia przemian
w $rodowisku pracy. W czesci trzeciej przedsta-
wiamy studium przypadku, ktére wskazuje na od-
mienne funkcje, jakie opowie$¢ o przedwojennej
historii firmy petnita w jej polityce wizerunkowej
i narracjach jej pracownikéw po przemianach 1989
roku. Strategia wizerunkowa kreowala wrazenie
kontynuacji pomiedzy miedzywojenna przeszto-
Scia i ksztaltowana przez mendazerow przyszloscia
firmy. Pracownicy z kolei uzywali ,tej samej” prze-
sztodci do krytyki wspodtczesnych metod zarzadza-
nia w firmie, podkreslali ich nieciagtos¢ w stosunku
do ,zlotej legendy” przedwojennego wlasciciela.
W ten sposdb nostalgia, nadajac negatywne znacze-
nia zmianom warunkOw pracy, staje sie narzedziem

krytyki transformacji.

Od socjalistycznej fabryki do
miedzynarodowej korporacji: kontekst
i metoda

Neoliberalizm, prywatyzacja przedsiebiorstw pan-
stwowych i rosnacy udzial miedzynarodowego
kapitatu staty si¢ charakterystycznymi zjawiskami
w gospodarkach kapitalistycznych po kryzysie naf-
towym lat 70. XX wieku. Cecha specyficzna transfor-
macji w Europie Wschodniej po 1989 roku byta inten-
syfikacja i kondensacja tych zmian w czasie: Europa
Wschodnia (w tym Polska) stala si¢ w skali swiato-
wej poligonem doswiadczalnym liberalnych regula-
cji: nie tylko szybkiego otwierania gospodarek lokal-
nych na obcy kapital, ale takze gwaltowanego zde-

rzenia lokalnych postsocjalistycznych kultur pracy
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z kulturami miedzynarodowych korporacji (zob.
Bandelj 2008; Hardy 2010; Ther 2015). Na zerwanie
z regutami gospodarki planowej, spadek produkcji
i prywatyzacje w przemysle naktadalo sie¢ opdznio-
ne wobec zaawansowanych gospodarek przejscie
od fordyzmu do postfordyzmu (Gardawski 2009).
W przedsigbiorstwach polegato ono miedzy innymi
na restrukturyzacji i znaczacych redukcjach zatrud-
nienia, odchodzeniu od produkcji masowej na rzecz
specjalistycznej, zmianach w technologii produkcji
(od ,brudnej” do ,czystej”), reorganizacji produkcji
w strone outsourcingu czy wprowadzaniu zarza-
dzania jakos$cia (Tonkiss 2006: 95-104). Biograficzne
i spoleczne ugruntowanie oraz konsekwencje tych
zmian byly badane przez socjologéw i antropolo-
gow za pomoca roznych metod: Prywatyzujgc Polske
Elizabeth Dunn (2007) napisata w wyniku badania
etnograficznego, praca Adama Mrozowickiego Co-
ping with Social Change (2011) czerpata z bogatej ko-
lekcji narracji biograficznych, monografia na temat
przeksztalcen w przemysle metalurgicznym autor-
stwa Very Trappmann (2013) to studium przypadku
Nowej Huty, by wymie¢ tylko kilka prac, ktdre sta-

nowia dla nas istotny punkt odniesienia.

Autorzy tych prac rozwazaja konsekwencje, jakie
przemiany przemystu niosly dla tozsamosci pra-
cownikow oraz dla wspolnot zawodowych i spo-
fecznosci lokalnych. Dunn — prowadzac badania
w podrzeszowskich zakladach przetwdrstwa spo-
zywczego nabytych przez amerykanski koncern
— stawiata sobie za cel opis ksztaltowania nowej
podmiotowosci pracownikdéw poprzez korporacyj-
ne techniki zarzadzania zasobami ludzkimi. Za-
chodzacy w przedsigbiorstwie proces prywatyza-

cji i dostosowywania do regut globalnego kapitali-
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zmu wymagat nowej tozsamosci: socjalistyczny ba-
gaz biograficzny, rutyna i zacofanie miaty wedtug
menadzerow stanowic¢ dla robotnikow szczegdlne
obciazenie; tymczasem Dunn pokazywala, Ze to
elastycznos¢, a nie rutyna, byta cecha pracowni-
kéw w ramach gospodarki niedoboru. Mrozowicki
wykazat, ze upadek klasy robotniczej w hierarchii
prestizu spotecznego oraz warunkow egzystencji
i szans zyciowych odbyt sie przy jej wspoétudzia-
le. Rozwazajac ten paradoks, opisat zmieniajacy sie
$wiat zycia codziennego robotnikéw $laskich, ich
strategie zyciowe i formy sprawczos$ci. Studium
Nowej Huty Trappmann takze nalezy do krytycz-
nych analiz transformacji — gléwnym punktem
odniesienia dla autorki jest akcesja Polski do Unii
wiodacego przemystu metalurgicznego. Niemiec-
ka socjolozka zwraca uwage, ze w przemianach
przemystu byto ,za duzo szoku, za mato terapii”
(Trappmann 2013: 30), a wstapienie do UE — przed-
stawiane jako lekarstwo na bolaczki posttransfor-
macyjnej gospodarki — nie poprawito sytuacji ro-

botnikdéw.

Nas z kolei interesuje przede wszystkim pamieé
o tych przemianach, retrospektywne znaczenia
nadawane im przez pracownikow po dwodch deka-
dach doswiadczania transformacji. Tekst powstat
w ramach projektu Od socjalistycznej fabryki do mie-
dzynarodowej korporacji. Archiwalna kolekcja narracyj-
nych wywiadéw biograficznych z pracownikami prze-

mystu®, wykorzystuje wywiady pozyskane przez

* Wspotpracujemy z Archiwum Historii Méwionej Domu Spo-
tkan z Historia, gdzie archiwizujemy wywiady jako wydzie-
long kolekcje Instytutu Socjologii UW. W momencie sktadania
tekstu do druku zrealizowalismy ok. 120 wywiadow w ramach
tego projektu i wezesniejszego pilotazu.

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

zespdt w latach wczesniejszych* oraz udostepnione
nam wywiady przechowywane w Muzeum War-
szawskiej Pragi’. Podstawowym celem naszego
przedsiewziecia badawczego jest uchwycenie tego,
jak pracownicy, w kontekscie swoich historii Zycia,
interpretuja przemiany, ktore zachodzity w ich za-
ktadach pracy po ich wykupieniu przez migedzyna-

rodowe korporacje.

Podstawowa technika badawcza jest dla nas nar-
racyjny wywiad biograficzny. W sposobie rejestro-
wania wywiadéw inspirowalysmy sie zaréwno do-
$wiadczeniami Fritza Schiitzego (2012) i jego konty-
nuatorow?®, jak i niemieckiej historii mowionej, ktéra
postuguje sie podobna technika, cho¢ wywodzi ja
z innych przestanek epistemologicznych’. W pierw-
szej fazie wywiadu prosimy o opowiedzenie historii
zycia, kolejne pytania dotycza kwestii niejasnych,
przestonietych i zwiazanych z doswiadczeniami
przemian Srodowiska pracy. Nie wszystkim wy-
wiadom udaje si¢ spetni¢ kryterium narracyjnosci
— pozyskany zbior stanowi jednak podstawe do réz-
norodnych analiz jako$ciowych, w tym uogdlnien

i typologii doswiadczenia i pamieci transformacji.

Wywiady prowadzimy z pracownikami dwuna-

stu postsocjalistycznych przedsigbiorstw prze-

* W ramach projektu Narodowego Centrum Nauki Prywaty-
zacja doswiadczeniem biograficznym 2011-2012 (MNiSW N N116
639740) oraz seminariow badawczych ze studentami socjologii
Instytutu Socjologii UW.

® Podziekowania dla Katarzyny Kuzko za udostepnienie wy-
wiadow.

¢ W kontekscie badan nad transformacja zob. Nagel, Teipen,
Velez (2012); szerszy kontekst i powiazania z socjologia polska
zob. Kazmierska (2014).

7 Zob. np. Niethammer (1985). Franka Maubach (2013) omawia
roznice i podobienstwa pomiedzy narracyjnym wywiadem
biograficznym w niemieckiej socjologii i oral history.

myslowych, ktére zostaly wybrane wediug kry-
teriow zroznicowania branzy przemystowej oraz
pochodzenia korporacji przejmujacej dane przed-
sigbiorstwo — sa wsérod nich firmy amerykanskie,
francuskie, holenderskie, koreanskie i niemieckie.
Podstawowym kryterium poszukiwania rozmoéw-
cdw byta ich pozycja w hierarchii przedsigbiorstwa
w momencie prywatyzacji (pracownicy szczebla
zarzadzajacego, dzialacze zwiazkowi, pracownicy
biurowi i pracownicy fizyczni), a takze zatrudnie-
nie w danym przedsigbiorstwie zaréwno w czasach
socjalistycznych, jak i korporacyjnych. Wywiady
z tymi grupami pracownikéw uzupetniamy rozmo-
wami z osobami, ktdre pamietaja wylacznie okres
PRL-u lub lata transformacji. Prowadzimy takze
rozpoznania w roznego typu danych zastanych na
temat wybranych przedsigbiorstw, co utatwia nam
odtworzenie proceséw, o ktorych opowiadaja nasi

rozmowcy.

Realizowanie wywiadoéw biograficznych w obre-
bie case studies daje dodatkowa wartosc, ktdra chce-
my tu pokaza¢ na przykladzie zjawiska nostalgii.
Analizowany material pochodzi z wywiadow prze-
prowadzonych z pracownikami zakltadéw Wedla®.
Anonimizacja tej fabryki — ze wzgledu na specyfike

tresci nostalgicznych — wydata nam si¢ niemozliwa,

8 Nasz zespol zrealizowat 23 wywiady w latach 2010-2012,
do analizy wilaczylysmy takze 17 wywiadéw udostepnionych
nam, jak wspomniano, przez Muzeum Warszawskiej Pra-
gi (zrealizowane w roku 2010). Jedna osoba powtarzata sie
w obu zbiorach. W sumie w tej grupie znalazto si¢ 19 mez-
czyzn i 20 kobiet, z ktorych 13 oséb urodzito sie przed woj-
na, 11 w latach 40., 10 w latach 50. i 5 w latach 60. Technika
nagrywania wywiadu przez zespdt Muzeum Warszawskiej
Pragi byla inna, ale z punktu widzenia pytania badawcze-
go o znaczenia opowiesci o Janie Wedlu ta réznica nie ma
fundamentalnego znaczenia. Istotniejsze, ze byli to czesciej
rozmowcy starsi, poniewaz Muzeum zalezalo na zapisaniu
pamieci o historii wojenne;j.
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dlatego dalej postugujemy sie¢ jej zwyczajowa nazwa
i podajemy kontekst historyczny, ktory umozliwia
zrozumienie tego przypadku. Zaktady wedlowskie
wywodza si¢ z cukierniczej firmy rodzinnej zatozo-
nej w potowie XIX wieku w Warszawie przez przy-
bytego z Meklemburgii Karola Wedla, ktéry rozwi-
jat swoja cukiernie przez trzydziesci lat, a nastepnie
przekazat interesy synowi Emilowi (jego charaktery-
styczny podpis zachowat sie do dzi§ w postaci logo
firmy), ktory przeniost rozrastajaca si¢ manufakture
z ulicy Miodowej na ulice Szpitalna, gdzie nadal mie-
Sci si¢ elegancka pijalnia czekolady. Firma rozwineta
sie w latach 30., gdy trzeci w kolejnosci Wedel - Jan
zarzadzil budowe nowoczesnej fabryki na warszaw-
skiej Pradze. U progu PRL-u zostata ona znacjonali-
zowana, rozbudowana i przemianowana na Zaklady
Przemystu Cukierniczego im. ,,22 Lipca” d. E. Wedel.
Z racji swej dtugiej tradycji i powszechnej rozpozna-
walnosci zaklady wedlowskie bywaly nazywane
papierkiem lakmusowym proceséw prywatyzacyij-
nych — zaréwno z powodu przebiegu tych zmian, jak
iich spotecznego odbioru. Na poczatku lat 90. Wedel
stal si¢ czesciq transnarodowej korporacji PepsiCo
Ltd.,, w 1999 roku zostal sprzedany firmie Cadbury,
a w 2010 roku, po wrogim przejeciu brytyjskiej kor-
poracji przez Kraft Foods, odstgpiony azjatyckiemu
koncernowi Lotte Group (por. Koztowski 1993; Go-
spodarczyk, Leyk 2012; Mikotajewska 2012; 2014;
2015).

Jak widag, losy tego poczatkowo rodzinnego przed-
siebiorstwa byty burzliwe i jego tad organizacyjny
zmienial si¢ wielokrotnie, a szczegdlnie intensyw-
nie w ostatnich dwdch dekadach. Sa to okolicznosci,
ktore stanowia tlo i tworzywo dla nostalgicznych

opowiesci pracownikow. Jednostka analizy w tym
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artykule sg te elementy narracyjnych wywiadow
biograficznych, ktére mozna uzna¢ za ,opowiesci
organizacyjne” (Czarniawska 1997, Konecki 2007)
o miedzywojennym wiascicielu fabryki, Janie We-
dlu. Zdecydowatysmy sie na ich analize, poniewaz
pojawialy si¢ w niemal wszystkich wywiadach,
ktore zostaty przeprowadzone z pracownikami
praskiej fabryki. Uderzajace byty dla nas powtarzal-
nos¢ i spdjnosc tych opowiesci, tym bardziej inte-
resujace, ze jedynie czes¢ rozmOwcow najstarszego
pokolenia miata w przeszlosci szanse spotkac Jana
Wedla. Przystepujac do analizy tego dobrze ugrun-
towanego narratywu, zadatySmy pytanie o jego
znaczenie nie tyle na poziomie indywidualnym, co
kolektywnym, czyli w $wiecie zycia pracownikow
fabryki, ktora podlegata gwattownym przemianom

organizacyjnym.
Nostalgia, nostofobia, postalgia

We wspotczesnych teoriach psychologicznych no-
stalgia jest rozumiana jako emocja wywotywana
wspomnieniem przeszlosci. Badacze nostalgii jako
zjawiska spotecznego i kulturowego argumentuja
na rzecz jej ujmowania jako fenomenu nieodzow-
nie zwigzanego z nowoczesnoscia: raptownymi
przemianami politycznymi, gospodarczymi i spo-
fecznymi; ciaglym wytwarzaniem instytucji spo-
fecznych na nowo (Fritzsche 2001; Boym 2007);
powszechnym kultem innowacji (Koselleck 1985).
Nostalgicy tesknig za miejscem i czasem, w ktdrych
realizowane bytyby ich pragnienia, ale boli ich nie
tyle utracone wczoraj, co nieprzyjazne i trudne dzi-
siaj (Starobinski, Kemp 1966 za: Lewicka, Prusik,
Zaleski 2014: 277). W tych interpretacjach, nostalgia

jest emocjonalna reakcja na przemiany moderniza-

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

cyjne isposobem przepracowania indywidualnego
stresu. Autor klasycznej pracy Yearning for Yesterday
stwierdzil, ze nostalgia ,zapewnia jednostce — za-
nurzonej w spotecznos$ci — zestaw narzedzi, umoz-
liwiajacy ciagla rekonstrukcje tozsamosci” (Davis
1979: 31 [ttum. wiasne]). Mozemy zatem powiedzie¢,
ze nostalgiczne opowiesci i wyobrazenia posredni-
cza miedzy przemianami makrospotecznymi a in-

dywidualna potrzeba przynaleznosci.

W ramach MOH od lat toczy si¢ dyskusja, ktora
pozwala przenies¢ powyzsze ogdlne rozpoznania
do badan nad organizacjami i srodowiskiem pracy.
Yiannis Gabriel (1993: 133) dowodzit, ze — cho¢ po-
tocznie uznajemy nostalgie za element tozsamosci
jednostki — to powstaje ona w ramach organizacji
spotecznych, a wywotuja ja okolicznosci wspoét-
czesne (Gabriel 1993: 121). Analizujac wywiady
przeprowadzone w pigciu miejscach pracy, Gabriel
dostrzegt silny zwigzek nostalgii z terazniejszoscia
w dwoch obszarach: po pierwsze, w kontekscie za-
rzadzania organizacja — osoby doswiadczajace no-
stalgii uwazaja, ze miniony ,ztoty wiek” cechowat
si¢ porzadkiem i rozsadkiem, natomiast wspodicze-
$nie widza wokot siebie chaos i nieracjonalne dzia-
tania; po drugie zas w kontekscie zmiany technolo-
gicznej — pracownicy kojarza dawne czasy z mozli-
woscig rozwoju i kreatywnosci, w przeciwienstwie
do wspolczesnej rutyny i obnizania kwalifikacji

(deskilling; Braverman 1974).

Nostalgiczna przesziosc jest ,selektywna, wyideali-
zowana i wypelniona sensem — pisze Gabriel (1993:
121 [ttum. wiasne]) — nostalgia zatem buduje mitolo-
gie przesztosci, czyli co$, co jest czescia nas, ale nie

jest czescia wspoltczesnego swiata”. Nostalgia wy-

wotuje reakcje emocjonalna, powodujac w ten spo-
sob dalsza idealizacje przesztosci. Zdaniem Gabrie-
la przejawem nostalgii jest taka opowies¢ o miejscu
pracy, w ktorej przeszlos¢ jawi sie jako radykalnie
oddzielona od terazniejszosci, co powoduje, ze
niemozliwy jest powrdt do rzeczywistosci sprzed
zmiany. Pracownicy, ktérzy doswiadczyli zmiany,
postrzegaja siebie jako zdecydowanie innych od
tych, ktérzy podjeli prace pozniej. Czasami widza
siebie jako ocalonych z wczesniejszych czaséw. ,Ich
przesztos¢ jest dziedzictwem, ktore ich spaja i wy-
klucza tych, ktérzy nie posmakowali zycia przed
upadkiem przesziosci” (Gabriel 1993: 122 [ttum.
wilasne]). Nostalgia zapewnia wigc poczucie przy-

naleznosci i wspdlnoty.

Nostalgia ujmowana przez Gabriela raczej jako fe-
nomen spoteczny niz jednostkowy wspodlgra z ro-
zumieniem organizacji jako rodziny, metafora,
ktdra autor postrzega jako kluczowa w budowaniu
wspdlnoty, poniewaz odnosi si¢ do formy zycia
spotecznego i czasu, w ktorych wszelkie potrzeby
biologiczne i psychologiczne sa zaspokajane dzieki
solidarnosci i trosce. Z organizacja wiaze si¢ tak-
ze kilka waznych punktéw odniesienia nostalgii:
budynki, ktérym mozna przypisywaé zwiazek
z wartosciami miejsca pracy; przywodcy, czesto
cztonkowie rodzin zatozycieli, w odrdznieniu od
wspolczesnych technokratycznych czy macho mena-
dzeréw, jak i inne wazne postaci, na przyktad daw-
ni koledzy, ktérych odejscie z pracy w narracjach
nostalgicznych przedstawiane jest w sposdb niemal
rownoznaczny ze $miercig (Gabriel 1993: 125-131).
Gabriel twierdzi jednak, Ze rozpowszechnienie no-
stalgii nie musi by¢ niepozadane z punktu widzenia

kierujacych organizacjq — praktykowanie pamieci
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o ,Swietlanej przesztosci” (Burawoy, Lukacs 1992)
daje bowiem ujscie negatywnym emocjom i wy-
gasza potencjal do mobilizacji — w istocie przyczy-
niajac si¢ do utwierdzania zmian wprowadzanych
przez kadry zarzadzajace. W tym sensie autor ujmu-
je nostalgie jako typowy mechanizm defensywny

i antynowoczesny (Pickering, Keightley 2006).

Polemike z Gabrielem podjat miedzy innymi Tim
Strangleman (1999), ktéry wskazat na bardziej
skomplikowany proces wytwarzania narracji no-
stalgicznych i na ich zréznicowane funkcje. Odwo-
tujac sie do badan dotyczacych sprywatyzowanych
kolei brytyjskich, zwrdcit on przede wszystkim
uwage, ze ujecie Gabriela nie uwzglednia strategii
kadry menadzerskiej wobec nostalgii. Strangleman
zaznaczyl z jednej strony zjawisko nostofobii, czy-
li prébe odcinania si¢ przez menadzeréw od prze-
sztosci przez malowanie jej czarnego obrazu po to,
aby zmiany na ,nowe” przedstawic¢ jako koniecz-
ne’. Z drugiej strony zwrocil uwage na zjawisko
kreatywnego zawtaszczania elementéw przeszitosci
i przedstawiania ich jako pozytywnych — w celach
marketingowych lub w ksztattowaniu relacji z pra-
cownikami. Nostalgia w tym ujeciu nie jest tylko
pasywna emocja starszego pokolenia pracownikdw,
ale takze narzedziem w rekach menadzerdw, ktérzy
stosuja w ten sposob ,ontologiczng manipulacje™
przeszios¢ doswiadczona i zapamigtana przez pra-
cownikow jako pozytywna zostaje uniewazniona
i zastapiona przez ,wizje przyszlosci, ktéra bazuje

na innej przesztosci, takiej, ktora nie zostata [przez

® W Polsce mozna odwola¢ sie do badan Elizabeth Dunn (2007)
dotyczacych Alimy-Gerber; ich esencja byty reklamy Frugo anta-
gonizujace stare ,,odchodzace” pokolenie PRL i mlode pokolenie
»przysztosci”.
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nich — przyp. KMZ, JW] doswiadczona” (Strangle-
man 1999: 742 [ttum. wtasne]).

W tym kierunku rozwazan miesci si¢ takze koncep-
cja ukierunkowanej na przysztosé , postalgii” wpro-
wadzona przez Sierka Ybeme (2004). Sam termin
moze wydac si¢ trudny na gruncie jezyka polskie-
go, umozliwia jednak dostrzezenie menadzerskiej
przeciwwagi dla nostalgii pracownikéw nizszych
szczebli. W przeciwienstwie do nostalgii, ktora jest
,bronia stabych”, Ybema postrzega postalgie jako
z definicji przynalezng do dyskursu menadzerskie-
go: wspolgra z tworzeniem misji, wizji, planéw dtu-
gofalowych, wyznaczaniem celéw. Nie ma tu mowy
0 ,raju utraconym”, ale ,raju do pozyskania” (Ybe-
ma 2004: 826). O ile nostalgie Gabriel traktowat jako
cze$¢ nieformalnej organizacji, trudnej do skontro-
lowania przez kierownictwo, o tyle postalgia jest
dyskursem wtadzy. Nostalgie kojarzy¢ bedziemy
ze starszym pokoleniem pracownikéw, a postalgia
przynalezy raczej do mlodszego pokolenia, kto-
re ma tendencje do celebrowania zmiany (Ybema

2004: 834).

Postalgia jest praktyka dyskursywna majaca uza-
sadni¢ i wywota¢ zmiany; lecz nizsze warstwy
pracownikéw niekoniecznie musza by¢ rownie en-
tuzjastyczne wobec ich wprowadzania co kierow-
nictwo. Czasem dochodzi do spotkania postalgii
jako strategii retorycznej wladzy z nostalgia jako
emocjonalng reakcja i wyrazem oporu podwlad-
nych wobec zmiany (Ybema 2004: 837). Nostalgia
i postalgia nie sa zatem tylko mechanizmami psy-
chologicznymi, ale spotecznym i politycznym ode-
graniem (performance) pragnien, ktére maja wptyw

na poznanie i emocje zaréwno pracownikdéw, jak

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

i konsumentow. Mozemy mie¢ do czynienia z orga-
nizacjami, w ktorych zywe sa ciepte wspomnienia
o przeszlosci, a jednoczesnie podzielana jest narra-

cja o dazeniu do lepszej przysztosci.

Analizowanie napiecia miedzy postalgia i nostalgia
jest niezwykle przydatne do badan nad rola pamieci
spofecznej w czasach transformacji ekonomiczne;.
Szczegodlnie istotne wydaje sie uwzglednienie ar-
gumentacji za tym, by nie dyskredytowac nostalgii
jako formy , fatszywej $wiadomosci” czy wytacznie
defensywnego, nieproduktywnego mechanizmu.
Nostalgia nie jest prostym zanegowaniem ,po-
stepu” czy ,nowoczesnosci”. Warto podkresli¢, ze
jest to narzedzie interpretacji $wiata spotecznego,
ktore umozliwia opis i ocene wspolczesnosci na tle
(przezytej lub wyobrazonej) ,,zlotej ery” z przeszto-
$ci. Jak ujat to Tim Strangleman (2012: 411), narracje
o przesztosci wyrazajace niezadowolenie ze wspol-
czesnej kultury pracy stanowi¢ moga wartosciowa
krytyke przemian spolecznych i gospodarczych.
Ciekawa ilustracje przedstawili brytyjscy autorzy,
ktorzy zbadali dyskurs postepu i nostalgii w czasie
modernizacji stuzby zdrowia w Wielkiej Brytanii
u schytku lat 90. Opowiesci chirurgdéw i innych
ekspertow o wspodtczesnych warunkach pracy sa
krytyczne wobec sposobow, form i jezyka zmian.
Pracownicy ,czerpia z nostalgicznych narracji, by
zaprezentowac alternatywna, konkurencyjng wi-
zje $wiata tak, by podwazy¢ dyskurs modernizacji,
ktory przenika [komunikaty — przyp. KMZ, JW]
rzadu, a wiec i strategie dziatan szpitala” (McDo-
nald, Waring, Harrison 2006: 1108 [ttum. wlasne]).
Badania te pokazuja, ze krytyka moze polega¢ na
wytykaniu nieracjonalnosci i wadliwych rozwia-

zan nowoczesnosci, ktore byly nie do pomyslenia

w poprzednich dekadach. Cho¢ taki sposob ujmo-
wania nostalgii nie jest jeszcze czesto spotykany
w literaturze, to podobieristwo wnioskéw plyna-
cych z badan Stranglemana, McDonald i innych
oraz z prezentowanego tu projektu badawczego
pozwala przypuszczad, ze by¢ moze mamy do czy-
nienia z nowymi sposobami konstruowania czasu

minionego w organizacjach.

Mit dobrego wlasciciela — narzedzie
postalgii

W badanych w ramach projektu Od socjalistycznej fa-
bryki do miedzynarodowej korporacji zaktadach pracy
obserwujemy rozne formy odniesien do przesztosci
— najczesciej jednak sytuuja si¢ one pomiedzy no-
stofobig i nostalgia wobec czasow PRL-u. Opisany
w tym artykule przypadek jest o tyle interesujacy,
ze dotyczy wykorzystywania po 1989 roku zasobu
symbolicznego z miedzywojnia: mitu wtascicie-
la firmy, Jana Wedla (1874-1960), a takze dlatego,
ze odwotlania do legendy Jana Wedla wystepowa-
ty zaréwno w materiatach reklamowych firmy, jak
i w nostalgicznych opowiesciach pracownikdow.
Wystapita wiec sytuacja zauwazona przez przywo-
fanego wyzej Strangelmana (1999): selektywne za-
wlaszczanie przez kadre menadzerska przesztosci
w celu budowania strategii komunikacyjnej i wize-

runku marki.

Warto w tym miejscu podkresli¢, ze biografia Jana
Wedla nie doczekata si¢ jeszcze krytycznego opra-
cowania. Dostepna jest tylko w zmitologizowanych
przekazach rodzinnych (film Czekoladowa dynastia,
rez. Jacek Butrymowicz, 1995), dziennikarskich

(bogato ilustrowana ksigzka Olgierda Budrewicza
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Opowies¢ pachngca czekoladg [2004]) czy opowie-
sciach pracowniczych, w ktorych trzeci w kolejnosci
wlasciciel firmy przedstawiany jest jako moderniza-
tor, dobry pracodawca i dziatacz spoteczny. Wiado-
mo, ze to Jan Wedel wprowadzil nowe receptury,
zdobywal $wiatowe rynki czekolady, zainicjowat
i przeprowadzil budowe budynkow fabrycznych
przy ulicy Zamoyskiego na warszawskiej Pradze
w latach 30. XX wieku, w ktdérych do dzi$ miesci sie
gldwna cze$¢ fabryki. Zorganizowal wiele udogod-
nien socjalnych dla pracownikéw (zlobek, przed-
szkole, opieke lekarska, mieszkania pracownicze,
klub sportowy, orkiestre), ktore zdawac sie mogty
luksusem na tle éwczesnych warunkow pracy i zy-
cia w Polsce. W czasie wojny wykorzystywat swo-
je niemieckie pochodzenie, aby chroni¢ polskich
pracownikow. Wstepne rozpoznania archiwalne
wskazuja jednak, ze posta¢ Jana Wedla jest bardziej
zniuansowana niz wskazuja watki dostepne w dys-
kursie publicznym; dotyczy to zwlaszcza jego nega-
tywnego stosunku do strajkow i zwigzkéw zawodo-

wych w latach wielkiego kryzysu'.

Pamiegc o patronie, ,,dobrym wlascicielu”, jest zatem
konstruktem majacym swoje zrédta w miedzywoj-
niu, PRL-u i czasach transformacji. Niewatpliwe
zostata ugruntowana w latach powojennych i sta-
nowita pewien zasob symboliczny, z ktérym zaktad
wszedl w czas transformacji. Przypuszczac jednak
nalezy, ze historia przedwojennego wtasciciela od-

grywataby mniejsza role po 1989 roku, gdyby nie

10 Bolestaw Waszul Jan Wedel. Szkic postaci, 23.12.1969. Archi-
wum Miasta Stotecznego Warszawy, zbidr rekopisow, 440.
Artykuly w dzienniku ,Robotnik”, szczegdlnie: Firma , Wedel”
przeciwko organizacji robotniczej, nr 244, 21.08.1930; Robotnicy We-
dla od dzisiaj strajkujg, nr 245, 22.08.1930; Strajk w fabryce ,Wedla”.
Delegatom nie wolno przechodzic¢ ulicq Szpitalng, nr 257, 2.09.1930.
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nowe wydarzenia wzmacniajace pamie¢ o rodzi-
nie Wedlow, do ktdérych nalezat na poczatku lat 90.
glosny proces spadkobiercow Jana Wedla z firma
PepsiCo o prawo do uzywania nazwiska Wedel
w marce firmy (to wowczas powstal wspomniany
wyzej film), czy stworzenie w fabryce izby pamieci
poswieconej Janowi Wedlowi, co bylo préba poka-
zania, ze miedzynarodowy koncern dba o polska

tradycje.

Wykorzystanie postaci Jana Wedla w przemyslanej
menadzerskiej kampanii wizerunkowej nastapito
jednak w czasach, kiedy fabryke przejeta firma Cad-
bury (1999-2010). Swoja strategie wizerunkowa fir-
ma generalnie budowata na odwotaniach do histo-
rii (Rowlinson 2002) i zastosowata w Polsce techniki
wyprobowane w Wielkiej Brytanii. W opowiesci
o losach firmy na stronie internetowej, w zamoéwio-
nej za posrednictwem agencji reklamowej ksiazce
Budrewicza (2004) czy w rozbudowywanych wow-
czas stylizowanych na staro$wieckie pijalniach cze-
kolady, pokazywata réwnolegte losy dwoch ,,podob-
nych” rodzin: Cadburych w Wielkiej Brytanii oraz
Wedléw w Polsce, opowiadata o ich protestanckich
korzeniach (w przypadku tych pierwszych — kwa-
kréw, tych drugich — ewangelikéw), przedstawiata
sylwetki twdrcow potegi fabryk, a takze tradycje
dbania o pracownikdéw i spotecznosci lokalne, ktéra
miafa by¢ wspdtczesnie kontynuowane przez poli-
tyke ,spolecznie odpowiedzialnego biznesu” kon-
cernu Cadbury. Przejecie fabryki Wedla przez Cad-
bury rysowato sie w tej narracji jako kontynuacja fir-
my Wedel (z ktérej wszak po sprzedaniu zaktadow
przez panstwo firmie PepsiCo zostala tylko marka).
To w tym czasie nastapilo najwieksze zerwanie

z czasami PRL-u na rzecz projektu przysztosci po-

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

przez budowanie zmitologizowanego obrazu losow
firmy w miedzywojniu. Co wazne, czas intensyw-
nego ,fabrykowania” mitu Jana Wedla, czerpania
i utozsamiania sie z jego wizerunkiem jako dobrego
pracodawcy przez Cadbury przypadat na lata kry-
zysu, zwolnien i odchodzenia z firmy pracownikéw
starszego pokolenia, a takze kltopotéw samej korpo-
racji, ktéra w konicu padta ofiarg wrogiego przejecia

przez Kraft Foods.

Mit dobrego wlasciciela — narzedzie
nostalgii

Zgromadzone przez nas wywiady zostaly w wiek-
szosci nagrane w okresie sprzedazy Cadbury
koncernowi Kraft, nalezy wiec przypuszczaé, ze
poprzedzajaca dekada intensywnej polityki wi-
zerunkowej wplynela na narracje pracownikéw.
Okazuje si¢ jednak, ze w sposéb odmienny od za-
mierzonego — pracownicy nie tyle utozsamiali sig
ze wspolczesng fabryka jako kontynuacja firmy
przedwojennej, lecz za pomoca idealizowania cza-
sow miedzywojennych wyrazali swoja dezaprobate
wobec przemian transformacyjnych. Wyroznity-
$my trzy podstawowe obszary, w ktdrych nostalgia
byta szczegdlnie obecna. Sa to opowiesci, w ktorych
pracownicy opisuja przemiany organizacji pracy,
wyznaczaja granice wspolnoty pracownikéw oraz
przywotuja zmiany, jakie po prywatyzacji fabryki

zaszly w organizacji produkgcji.

Metafory ojca, rodziny i domu w opowiesciach

0 organizacji pracy

Uderzajace sa odniesienia do fabryki jako ,drugie-

go domu”, traktowanie jej zalogi jako ,,rodziny”, zas

Jana Wedla - jako jej ojca. Mozna je rozumie¢ do-
stownie: w fabryce czesto pracowaly cate rodziny,
a geste sieci pokrewienstwa i przyjazni przyczynia-
ly si¢ do powstawania rodzinnej atmosfery w miej-
scu pracy (i poza nim). Jak méwi urodzona w latach
30. corka robotnicy wedlowskiej: , kolezanki mojej
mamy to byly moje ciocie” (W31). Inna pracownica
podkreslata, ,ja si¢ na rowerze nauczylam jezdzi¢
na terenie fabryki. Byt taki dyrektor, on miat syna
takiego, Andrzeja. MySmy sie uczyli jezdzi¢ na jego
rowerze. No mdéwie panu, ze caty zyciorys to Wedel,
Wedel, Wedel” (W17). Byto to $cisle zwiazane z sys-
temem zatrudniania, ktory opieral si¢ w znacznej
mierze na poszukiwaniu pracownikéw przez sieci

rodzinne, towarzyskie i sasiedzkie:

[Jan Wedel — przyp. KMZ, JW] znal tatusia w ten
sposob, ze moj tatus$ jest urodzony w Markach. Zna
pan? Tu zaraz, siedem kilometréw, i przez parkan
byta fabryka pana Wedla siostry, greplarnia taka.
I oni sie tak znali, zagladali se przez ptot jak pan-
stwo chodzito. (Trzy bony byty tam). Wiec to wszyst-
ko po znajomosci byto u Wedla. (W17)

Rodzinne wigezi w zakladzie pracy wzmacnia-
ty sasiedzkie stosunki w kamienicach, w ktérych
Wedel lokowat swoich robotnikéw. Ten sposdb re-
krutacji praktykowano tez w czasach, gdy zaklad
byt socjalistycznym przedsigbiorstwem panstwo-
wym: ,czes¢ tych pracownikéw po wojnie, ktdra
byta bardzo ofiarna [...], te same zasady przyjela.
A wsrdd tych pracownikéw dorastali nowi pra-
cownicy, ktorzy w to wsigkli” (W6). System znaj-
dywania pracownikéw przez znajomosci zostal
porzucony dopiero po 1989 roku wraz z profesjo-

nalizacja polityki zatrudnienia, ktéra w narracjach

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 45



Karolina Mikotajewska-Zajac, Joanna Wawrzyniak

pracowniczych ukazywana jest jako bezosobowa
i krzywdzaca: ,wysylaja te setki CV, gdzie to lata
po podiodze i nawet nikt na to nie spojrzy!” (W1).
Dzial HR nowego wtasciciela uznawany byl za
winnego rozbijania owych silnych wiezi miedzy-
ludzkich, ktorych zZrddet pracownicy upatrywali

w przedwojennej fabryce.

Co wazne, infrastruktura socjalna, ktéra byta bu-
dowana i podtrzymywana od lat 30. przez okres
realnego socjalizmu, i przyczyniala si¢ do wytwa-
rzania wiezi nieformalnych, zostata rozmontowa-
na przez nowych wiascicieli, dla ktorych stanowita
przede wszystkim obcigzenie. Jeden z bytych so-
cjalistycznych kierownikoéw, ktéry dos¢ skutecz-
nie wszed! w role menadzera w PepsiCo, mowit
o swoim ambiwalentnym zadaniu ,,oczyszczania”
zakladéw z ,przyleglosci” (kamienicy, domoéw
wczasowych i innych elementéw socjalnego zaple-
cza zaktadow): ,Wszystkie ja to nazywam te wi-
nogrona musieliSmy oczyscic [...], zeby juz nic nie

przeszkadzalo [wyrdzn. KMZ, JW]” (W14).

W przeciwienstwie do polityki kadry menadzer-
skiej po prywatyzacji dziatania Jana Wedla, wedtug
opowiesci pracownikéw, wprowadzaty harmonie,
porzadek, dobrostan. Jak méwita dekoratorka torci-
kéw: , Tylko poszukac takiego dzisiaj gospodarza, to
by byto nam dobrze, o, od razu by nam si¢ polepszy-
fo!” (W8). Jan Wedel opisywany jest w nostalgicz-
nych opowiesciach jako troskliwy, paternalistyczny
— a jednoczes$nie wymagajacy — pracodawca, ktory
dbat o pracownikéw i ich rodziny, co pracowniczka
dzialu socjalnego podsumowuje nastepujaco: , Byt
to kapitalista, ktory, wie pan, powiedzialabym ra-

czej socjalista, na dzisiejsza [...] nomenklature, dla-
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tego ze mial bardzo dobre zyski. Mial bardzo dobra
opini¢ jako menadzer. Bardzo. Postawit zaklad na

najwyzszym poziomie” (W6).

Oprécz powtarzajacych sie opowiesci o pozycz-
kach dla pracownikow, ktére miat czesto umarzac,
statym watkiem sa historie zwigzane z wojna.
W fabryce, pracujacej na potrzeby Niemcow, pra-
cownicy mogli dosta¢ positek oraz paczki z pod-
stawowymi produktami zywnosciowymi. Wedtug
torciarki, ktora w czasie wojny zostata osierocona
i znalazta prace jako pomocnica u Wedla, kaz-
dy z pracownikdéw miat wobec wtasciciela diug
wdzigcznosci. Opowiada o tym tez cytowana
sprzedawczyni ze sklepu Wedla, ktérej rodzice,

a potem maz byli zwiazani z fabryka:

Tatusia mojego nam zabrali do wojska w trzydzie-
stym dziewiatym roku. Zostala nas tréjka matych
dzieci i sparalizowana matka przy tym. Oczywiscie
zajat sie¢ nami, bo byla straszna bieda, zajat si¢ nami
pan Wedel. Dostawalismy $niadania, obiady i pod-
wieczorki. Chodzilo si¢ na fabryke, ktéres z nas
dzieci i tam na stoléwce nam dawano. [...] Tam sie
zagladalo, prawda, na dziaty produkcyjne, tam sie
spotykato pana Wedla, to pan Wedel spytat: , A kto
ty jestes?”. Okupacja, tatus w niewoli, pan Wedel
sie zajal, pan Wedel wykupit tatusia [...]. Pan Wedel
w ten sposob zatatwil mezczyzne, ktédremu zaptacit
piec tysiecy ztotych, to wiemy. I on pojechat do pra-
cy za mojego tatusia, a tatu$§ w czterdziestym dru-
gim roku wrdcit do nas, do dzieci. Tak ze, no ijuz sie

skonczyta taka bieda, bo juz tatu$ pracowatl. (W17)

Opowiesci te kontrastuja z rozumieniem funk-

cji przedsigbiorstwa, jaka wedlug pracownikow

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

promowana byla po prywatyzacji: mianowicie, ze
podstawowym zadaniem fabryki jest wytwarzanie
zyskéw, a nie dbanie o bezpieczenstwo i dobrostan
pracownikow. Profesjonalne treningi, szkolenia,
dziatania integracyjne dzialu HR byly oceniane
jako zbedne, sztuczne i nieprowadzace do celu,
ktory osiggano wczesniej innymi sposobami. Mo6-
wil o tym jeden z menadzeréw z zarzadu firmy,
ktory w Wedlu spedzit wieksza czes¢ swojego zy-

cia zawodowego:

to niektore te sprawy — te integracyjne spotkania,
szkolenia, ktore miaty zblizy¢, integrowac, mysle, ze
one nie maja zadnego sensu... jest to forma moze
i nagrody, zabawy, natomiast ona chyba tak nie zin-
tegruje zalogi. Jaki to cel miato mie¢? Zeby ta zaloga
byta tak zgrana jak w tamtych latach? Oczywiscie,
byty animozje jakie$ tez, rowniez zazdrosci, ale
generalnie ludzie bardzo dobrze wspdtpracowali.
Wydaje mi sig, ze te nowoczesne metody nie dajg
takich efektow, jak jest to przedstawiane i oczeki-

wane. (W14)

Nostalgiczne opowiesci o Janie Wedlu pozwalaja
pracownikom wyrazic to, jak wyobrazajq sobie ide-
alnie zorganizowane miejsce pracy i skontrastowac
te wizje z praktykami nowych wlascicieli po pry-
watyzacji. Podstawa poréwnania jest to, ze w obu
przypadkach maja do czynienia z zakltadem pracy
funkcjonujacym w gospodarce kapitalistyczne;.
Mit Jana Wedla pozwala wydoby¢ rozumienie jed-
nostki spotecznie zanurzonej w gestych sieciach
spotecznych (w zwiazku z czym pracy nie da sie
w pelni oddzieli¢ od zycia prywatnego), w przeci-
wienstwie do pracownika jako osoby samodzielnie

dbajacej o siebie i wyraznie oddzielajacej poszcze-

golne sfery zycia, ktora to filozofie uosabiaja pra-
cownice nowego dziatu HR i ich dziatania. W tym
punkcie zblizamy si¢ do wnioskow Elizabeth
Dunn (2007) z badart w Alimie-Gerber: pracowni-
cy zaktadow Wedla tworzyli swoja podmiotowos¢
w spotecznym zanurzeniu, nie rozdzielali w pelni
swojego zycia prywatnego i zawodowego. Jednak
w odroznieniu od Dunn zauwazamy, ze tworzy-
wem opowiesci o spotecznym zanurzeniu jest no-
stalgia za epoka miedzywojenna, a nie doswiad-

czenie czaséw PRL-u.

Nostalgia jako sposdb wyznaczania granic

,rdzennej” wspolnoty pracownikéw

Dla wigkszosci narratorow fabryka byta jedynym
miejscem pracy w catej historii ich zawodowego
zycia (badz jedynym do czaséw zmian kadrowych,
ktdre nastapily po prywatyzacji). Po tym, gdy jej
wilascicielem zostal koncern PepsiCo, w firmie za-
czeli pojawiac sie¢ nowi pracownicy — mtodzi spe-
cjalisci od zarzadzania czy pracownicy biurowi,
a takze robotnicy tymczasowi wsrdd pracowni-
kéw produkgii. Stali sie oni ,znaczacymi innymi”
dla przedstawicieli starszego pokolenia, ktorzy de-
finiowali wobec nich swoja tozsamos¢. W czasach
kiedy socjalistyczna pewnos$¢ zatrudnienia pola-
czona z niskimi dochodami, a nieraz z niepew-
noscia co do wysokosci zarobkéw (ze wzgledu na
system akordowy), zostala zastgpiona niepewno-
$cig zatrudnienia i pewnymi zarobkami (Burawoy
1985: 171), wielu pracownikow produkcji zostato
zastapionych przez maszyny lub pracownikéow
tymczasowych. W odniesieniu do tych ostatnich
jeden ze zwigzkowcdw, robotnik wykwalifikowa-

ny, uzywa okreslenia ,fleje” — sa to w jego oczach
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pracownicy bez silnej wiezi z miejscem pracy, co
pociaga¢ ma za soba niedbanie o czystos¢ i nale-
zyte bezpieczenstwo pracy. Przede wszystkim jed-
nak to nowi pracownicy wyzszego szczebla podle-
gali czestym rotacjom i niekoniecznie wykazywali
zainteresowanie przeszloscig i kontynuacja firmy:.

Ilustruje to wypowiedz technolozki:

przyszli nowi ludzie, zachtanni na karierg, taka
prawda, ktérych nic nie obchodzi, tylko ich wtasna
kariera. Co ich jakis Wedel, jakie$ pamiatki obcho-
dza. Nie wiedza, czy beda dtugo pracowali, nie wia-
73 swojej przysztosci z tym, nic to dla nich nie zna-

czy, bo nie znaja tej tradycji. (W5)

W wielu wywiadach powraca opowies¢ o tym, ze
cho¢ fabryka w znacznym stopniu ulegla znisz-
czeniu podczas wojny, to pamiatki po dawnych
wlascicielach zachowaty sie i byly przechowy-
wane przez pracownikdw w okresie socjalizmu.
Dopiero w latach transformacji, w toku kolejnych
przeksztalcert wlasnosciowych, czes¢ z nich ule-
gla zagubieniu przez brak nalezytej troski nowych
kadr menadzerskich. Dla kadr byly one wazne tyl-
ko jako potencjalne zrodto reklamy i wizualizacji,
ktére stuzyty podkreslaniu cigglosci marki. Dla
starszego pokolenia instrumentalny stosunek do
przesziosci firmy lub zupelny brak zainteresowa-
nia niq wsrod specjalistow mlodszego pokolenia
$wiadczyly o pozostawaniu poza obrebem wspol-
noty. Byly takze zagrozeniem dla jej istnienia. Jak

ujal to jeden ze zwiazkowcow:
sq osoby, ktére twierdza, [ze — przyp. KMZ, JW] to

jest jeden z wielu zaktadow, ktdre juz maja w swojej

karierze i nie ostatni. No, tutaj takich nie potrzebuje-
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my. Poza tym w pewnym momencie przestato sie ce-
ni¢ wartosci, ktore [...] za Jana Wedla byty zaszcze-
piane, bo nagradzanie pracownika za dtugoletnia
prace w jednym zakladzie to byta norma, [a dzi$ to

sq — przyp. KMZ, JW] ewenementy. (W12)

Premiowanie stazu pracy zostaje tutaj przypisane
Janowi Wedlowi, cho¢ byta to zasada funkcjonu-
jaca takze powszechnie w PRL-u. W tej narracji
prywatyzacja stanowi zatem zerwanie bardziej
gwaltowne niz powojenna nacjonalizacja — pod-
waza dlugotrwate zatrudnienie, a wigc zasade,
ktora miata istotny wptyw na budowanie trwatych
wiezi miedzy pracownikami, a jednoczesnie przy-

czyniata sie¢ do dobrego funkcjonowania fabryki.

Nowo przybyli pracownicy mieli jednak szanse
wejscia do spotecznosci doswiadczonych pracow-
nikow — jesdli pozostawali w zakltadzie diuzej, to
historie o przeszlosci umozliwiaty ich socjalizacje
i zaakceptowanie przez wspdlnote. Jak mowi che-
miczka zatrudniona w potowie lat 90., przed domi-

nujaca wowczas ,,pogonia za zyskiem”, ratowala ja

atmosfera. Osoby, z ktérymi zaczetam pracowac,
z ktérymi zreszta do dzisiaj pracuje, to byty osoby
w duzej mierze zwigzane od zawsze z Wedlem. Oso-
by, ktore mi pomogly wejs¢ w ten taki tryb wedlow-
ski. Takie te tryby tej maszyny. Opowiedziaty mi
o starym Wedlu. [...] | wsigktam w tego Wedla. [...]
Statam sie typowa wedléwka, ktéra potrafi zajadle
walczy¢ o naszego Wedla. (W11)

Nostalgia reguluje zatem przynaleznos¢ do wspol-
noty, otwierajac furtke lub zamykajac dostep do

niej dla nowo przybylych pracownikéw zaréwno

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

na szczycie, jak i na samym dole hierarchii spolecz-
nej przedsigbiorstwa. Nostalgia za Janem Wedlem
to wizja dziedzictwa zakladu pracy, ktérej podzie-
lanie powodowato, Zze pracownicy mogli , czerpac
z tych zasobow pamieci spotecznej oraz powiaza-
nych wartosci i przekonan tak, by definiowac sie-
bie jako indywidualnie i zbiorowo wyjatkowych”
(Brown, Humphreys 2002: 154 [ttum. wlasne]).
Przede wszystkim jednak stanowila narzedzie
poznawcze umozliwiajace opis i oceng przemian,
jakie obserwowali w fabryce po prywatyzacji.
W ich narracjach nie sposob oddzieli¢ stosunku do
transformacji od owej nostalgicznej wizji dawnego
zakladu pracy. Przyjrzymy sie temu, skupiajac sie
na przemianach w organizacji produkgcji, ktérych

kwintesencja byt smak czekolady.

Koniec ,,dobrej roboty”: opowiesci

o przemianach w organizacji produkcji

Przemiany produkgcji to ostatnia ze zmian, w od-
niesieniu do ktdrej nostalgiczne opowiesci o Janie
Wedlu maja szczegolne znaczenie. Jednoczesnie
jest to ten aspekt transformacji, w stosunku do
ktorego wedlowcy byli najbardziej krytyczni. Osia
nostalgicznych opowiesci o produkgcji byty histo-
rie zwiazane z droga zawodowa i usposobieniem
ostatniego przedwojennego wiasciciela fabryki. Jak
glosi zaréwno popularno-historyczna publikacja
powstala na zlecenie Cadbury (Budrewicz 2004:
36), jak i liczne opowiesci pracownikdw, zanim Jan
Wedel przejat kierowanie firma rodzinng, uzyskat
stopient doktora chemii na politechnice w Szwajca-
rii. Po powrocie mial rozpoczac¢ prace w fabryce na
najnizszym stanowisku, by nastepnie poznac kaz-

dy szczebel organizacji. Jako osoba znajaca kazdy

zakamarek fabryki, a zarazem specjalista nie tyl-
ko w zakresie organizacji pracy nowoczesnej fa-
bryki, ale i technologii produkcji wysmakowanej
czekolady, Wedel cieszy¢ si¢ mial ogromnym sza-
cunkiem pracownikdw, czego wyrazem bylo to, ze
mieli zwracad si¢ do niego nie inaczej, tylko ,panie
doktorze”. Méwi o tym jedna z torciarek, ktéra roz-
poczela prace w Wedlu w 1945 roku, kiedy Wedel

jeszcze krétko zarzadzat zaktadem:

gdy przechodzil, to nigdy nie moéowiono: ,O, idzie
Wedel”, tylko méwiono, ze ,Idzie pan doktor”, a je-
zeli nawet widzial swojego siostrzenca [ktory byt
wtedy pracownikiem produkcyjnym, podobnie jak
wczesniej Jan Wedel — przyp. KMZ, JW], to nie zwra-
cal na to uwagi, tylko wszyscy si¢ ktaniali panu dok-
térowi i pan doktér dalej szedt. Tak ze miat Wedel
wielkie powazanie u starszych pracownikdw, i to ja
sama styszatam, ze jeszcze jak zyje, nie styszatam,

zeby ktos zlego stowa powiedzial. (W10)

W postrzeganiu przez wedlowcow przemian pro-
dukgji, ktére dokonaly sie¢ w okresie transformacji,
warto wyodrebni¢ dwa watki. Pierwszy zagranicz-
ny wiasciciel miat budowac swoja pozycje w zakla-
dzie, postugujac sie hastem ,tatwo jest wyproduko-
wag, trudno jest sprzeda¢ wyroby”, a jednoczesnie
nie byt specjalista w zakresie produkgcji czekolady;,
czyli deprecjonowat wiedze i umiejetnosci wigk-
szosci zatogi. Przejecie fabryki przez specjalizujaca
si¢ w stfodyczach firme Cadbury dawalo pracowni-
kom nadzieje na poprawe sytuacji, ale zostata ona
zawiedziona. ,Odchudzona” produkcja (ang. lean
production), ktora wprowadzato zaréwno PepsiCo,
jak i Cadbury, skutkowata ucinaniem srodkéw na

zakup surowcéw koniecznych do wyprodukowania
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czekolad wedltug receptur (z czaséw) Jana Wedla.
Jak méwi technolog, ktéry przeszed! na emeryture

w latach 90.:

[jedna z czekolad — przyp. KMZ, JW] to jest dawniej-
sza jeszcze recepta, ktéra nie ulegla zmianom, a te
wszystkie inne czekolady sa inne, majg dodatki rézne
[...]. Samo Zycie. Niby nas uczono, ze nie wolno oszu-
kiwac klienta, ze towar lepszy musi by¢ troche droz-
szy, a towar gorszy troche tanszy i ze to sam rynek
wyreguluje, no i wyregulowal tak, ze wszystko jest
stosunkowo drozsze i stosunkowo gorsze. Ja przynaj-

mniej to tak odczuwam. (W4)

Polityka , odchudzonej” produkcji krytykowana
jest przez pracownikéw jako w diuzszej perspek-
tywie nieracjonalna, poniewaz deprecjonuje mar-
ke i prowadzi do zanikania specyficznego know-
-how. Jak zauwaza specjalistka do spraw jakosci

SUroOwcoOw:

PepsiCo z racji tego, ze si¢ nie znato na robieniu
czekolady, nie zrobito wielu gtupich rzeczy, ktére
zrobito Cadbury, [ktére — przyp. KMZ, JW] pomi-
mo ze si¢ znalo, to zrobilo chyba rzecz najgorsza,
jaka mogto zrobi¢ - zlikwidowato dziat przerébki
ziarna kakaowego. A prawda jest taka, ze obrébka
ziarna ma wptyw na smak czekolady. I [...] gdzie$
sie zgubil duch Wedla (wyrézn. KMZ, JW). Nieste-
ty Cadbury go nam zgubito. I w tej chwili tego sie
juz teraz nie da odtworzy¢, bo oddziat zostatl zli-
kwidowany i nie ma maszyn, wiec nie wrécimy juz

do tego. (W11)

Co wigcej potaczona z umasowieniem i , odchu-

dzaniem” produkcji polityka inwestycyjna, w ra-
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mach ktérej nabywano najnowoczesniejsze urza-
dzenia do mierzenia jakosci masy czekoladowej,
odsuwata od decyzji robotnikéow wykwalifiko-
wanych, ktorzy umieli samodzielnie oceni¢, czy
jest ona wilasciwie utemperowana. Wedlug jed-
nego z bylych socjalistycznych kierownikéw naj-
lepsi $wiatowi producenci czekolady to ci, ktdrzy
nie zrezygnowali z organoleptycznego spraw-
dzania produktow. Tymczasem decyzje w firmie
pod rzadami zagranicznych wiascicieli miaty by¢
podejmowane na podstawie mierzalnych, kom-
puterowych wynikéw, jak i w obliczu wynikéw
badan rynkowych, ktore zastepowaty smakowa-
nie i uwazna obserwacje jakosci produkcji. Kiedy
PepsiCo podjeto (nieudang) probe wprowadzenia
na polski rynek batondw bedacych odpowiedni-
kiem zagranicznych popularnych produktow, to
fiasko tego przedsiewzigcia stanowilo dla ,sta-
rych” pracownikéw dowdd na to, ze to wedlowcy —
jako ,nasigknieci” lokalng wiedza i tradycjami za-
ktadu - byli bardziej kompetentni w decydowaniu,

jakie produkty warto produkowac i promowac.

Opowiesci o doktorze Janie Wedlu jako specjali-
$cie rozwijajacym nowoczesng produkcje, ktory
nie oszczedzal na pelnowartosciowych skfadni-
kach i tworzyl bogate receptury, stanowity dla
pracownikow narzedzie do wytykania powaznych
btedow we wspodlczesnych sposobach ksztattowa-
nia produkgcji. Jan Wedel jawi sie jako prawdziwy,
rzetelny rzemieslnik, wizjoner, kierownik szanu-
jacy prace produkcyjna. Na zasadzie kontrastu de-
cydenci zatrudniani przez PepsiCo czy — w jeszcze
wigkszym stopniu — przez Cadbury mieli dewalu-
owac wiedze teoretyczna i praktyczna wedlowcow.

Nowi specjaliSci wprowadzaja urzadzenia i proce-

Nostalgia jako narzedzie krytyki transformacji. Mit dobrego wtasciciela w opowiesciach pracownikéw fabrycznych

dury decyzyjne, ktore majq sprawiac, ze praca przy
produkaiji (i jej organizacji) bedzie tatwiejsza i bar-
dziej , przyjazna”, lecz efektem tego jest odarcie ich

pracy z cech fachu (Sennett 2006).

W S$wietle zgromadzonego materialu badawcze-
go mozemy powiedzieé, ze ani sama prywatyza-
cja, ani nawet zmiany w organizacji produkcji nie
doprowadzity do glebokich konfliktow w miejscu
pracy — ich narracyjna osia stata si¢ natomiast ja-
kos¢ produkcji wywodzaca sie¢ z migdzywojnia'.
Emblematyczne jest to, ze nieche¢ wobec projektu
catkowitego przeniesienia produkcji z historycznej
fabryki w Warszawie do innej, nowoczesnej fabry-
ki, nie zostata wyrazona przez jednego ze zwigz-
kowcow w kategoriach interesu zatogi, ale obrony

tradycji i przywiazania do miejsca:

Pracownicy sie o miejsca pracy tak bardzo nie bali, co
o ta sSwiadomos¢, ze ten zaktad przepadnie. Z czym
sie bedzie kojarzyt ten Wedel? No tylko z napisem
i z ta produkcja w Bielanach Wroctawskich? Wedel
byl kojarzony z Warszawa [...]. My bylismy wrecz
sktonni do tego, zeby i$¢ nawet na Warszawg, rozda-
wac stodycze Wedla, ktére sq produkowane w War-
szawie z haslami bojkotowania wyrobow, ktore sa

w Bielanach produkowane. (W12)

W tym kontekscie chcemy raz jeszcze podkresli¢
rozumienie nostalgii nie jako mechanizmu defen-
sywnego, a wiec paradoksalnie korzystnego dla

kadr menadzerskich —jak chciat to widzie¢ Gabriel

' Oczywiscie nie lezy w naszych kompetencjach sprawdze-
nie, czy jakos¢ produktéw wedlowskich faktycznie ucierpia-
la podczas transformacji. Charakterystyczne jest, ze w wy-
wiadach przestoniete zostajg watki niedoboréw i produkcji
wyrobow czekoladopodobnych w czasie kryzysu lat 80.

(1993) - lecz jako podstawy do zbiorowego oporu
wobec zmian. Pamie¢ spoteczna o Janie Wedlu
jest jednoznacznie pozytywna, na prézno szukac
w niej watkdéw dlawienia przez niego strajkow pra-
cowniczych. Interpretacje jego postaci, ktore od-
biegaja od opisywanej przez nas ,zlotej legendy”,
zostaja usuniete w cien. Cho¢ wydaje sie, ze zbu-
dowana w ten sposob identyfikacja zbiorowa jest
krucha, to jej sita tkwi wlasnie w powtarzaniu le-
gendy o wiascicielu umieszczonej w publikacjach
marketingowych i punktowaniu réznic miedzy nia

a dzialaniami firmy.

Podsumowanie

Rozpoznanie znaczenia nostalgii nie bylo pier-
wotnym celem naszego projektu badawczego, jed-
nak powtarzalno$¢ i glebokie osadzenie opowie-
$ci nostalgicznych w narracjach biograficznych
pracownikéw, ktérzy doswiadczyli prywatyzacji
zakladéw Wedla, zwrécily nasza uwage. Funkcjo-
nowanie legendy o przedwojennym wilascicielu
pozwala zrozumie¢ jeden ze sposobdw powstawa-
nia nostalgii pracowniczej w czasach transforma-
cji. Charakterystycznymi cechami tego zjawiska sa:
a) wlaczanie nostalgicznych opowiesci organizacyj-
nych do narracji biograficznych, b) sieganie do pa-
mieci spofecznej okresu miedzywojennego, co po-
zwala wzig¢ w nawias doswiadczenie realnego so-
cjalizmu, ¢) wzajemne oddziatywanie postalgii, czy-
li dyskursu o lepszej przysztosci, i nostalgii, ktdre
zardwno wspieraja si¢ elementami narracyjnymi,
jak i rywalizujg ze soba, d) krytyka transformacji
poprzez taka opowies¢ o , zlotej przesztosci”, ktéra
podwaza wspolczesne stosunki i praktyki pracy oraz

technologie produkcji. W ten sposob nostalgia staje
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sie waznym elementem ekonomii moralnej (Thomp-
son 1971; Scott 1976) pracownikéw okresu transfor-
macji, ktorzy definiujq etyke pracy w kategoriach
solidnosci, rzetelnosci, sprawiedliwosci, ale takze
poszukuja bezpieczenstwa w charyzmatycznym
autorytecie oraz nieformalnej wspdlnocie wymiany

i wtajemniczenia, cho¢ niekoniecznie owa utracona
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Nostalgia as a Tool for Criticism of Economic Transformation: Myth of Benevolent Owner

in Workers’Life Stories

Abstract: The article discusses factory workers’ nostalgia in the times of sudden and radical transformation of their work environ-

ment. It presents nostalgia’s sources, meanings, and functions in the light of a case study of confectionery factory in Poland. It shows

nostalgia not only as a part of workers” moral economy, but also as their tool to criticize transformation, which helps them to delimit

their community and to interpret the changes in conditions of employment and organization of production.
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liberal program, which soon became a hegemon-
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even unreflexively by economists (with the excep-
tion of Kowalik and a few others) and a great major-
ity of sociologists, the new program was sent to Pol-
ish society as a ‘natural” and ‘the only” way to catch
up with Europe and the rest of the developed world.
In the name of civilisation, progress and rationality,
the new patterns of power and privilege were estab-
lished, including some and excluding the rest. Their
arbitrariness was masked with the supposedly sci-
entific description of reality based on the principles
of management techniques, as well as precise mea-
suring and modelling of market forces. As there ex-
ist diverse (even contradictory) economic paradigms
and different varieties of capitalism, the choice be-
tween various models is based not on scientific but

ideological premises. It is a matter of faith. In fact,
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the choice of the neoliberal path together with the
intensity, obtrusiveness and taken-for-grantedness
of the neoliberal discourse reminded some anthro-
pologists of a proselytising religion that had to be
spread among infidels (Buchowski 2013); the reli-
gion with its missionaries and prophets (Kostera
1995), converts, true believers, cynics and masses of

followers unaware of the costs involved.

I use the term neoliberalism here in a sense of an
ideology, a mode of governance and a policy pack-
age following a belief in the power of ‘self-regu-
lating” free market (Steger and Roy 2010). “The less
state, the better” was the slogan of Polish post-so-
cialist transformation, which was put into practice
through deregulation of the economy, liberalisa-
tion of trade and industry, as well as privatisation
of state-owned enterprises. Hand in hand with
those macro-processes, a new model of social be-
ing was created: a self-interested, profit-maximis-
ing and entrepreneurial, embodying the neolib-
eral principles of freedom, opportunity and hard
work. At the beginning of the 1990s, there were
hundreds of conferences organised on transition
to democracy and post-communist transformation.
This reflection turned out to be idle (Krol 2015) as
in the end no other scenario was as powerful as
a top-down neoliberal project. Poland, at that time,
was admired and for some time it was thought that
somehow the myth of Solidarnos¢ would have been
applied in the reform plans. This did not happen.
Instead, we saw the imposition of neoliberalism
as a new system of meaning, a natural choice’
making other alternatives not even worth consid-
ering, which was nothing else but symbolic vio-

lence (Bourdieu 1977:1991) relying on enchantment

rather than social consensus. It served as a basis of
social distinctions (well-fitting vs inadequate) and

legitimised new structures of inequality.

After twenty five years of Polish transformation, it
is finally possible to have a more critical discussion
on the decisions made and possible alternatives
(Kiezun 2013; Bugaj 2015; Krd1 2015; Sowa 2015). Some
of the former Solidarnos¢ activists who took part in
the Round Table talks and then became members
and advisors of post-1989 government, admit now
that they were not prepared for this role. “We were
too cultured, too liberal and the future seemed too
obvious to us. The freedom was supposed to come,
the state ruled by law, so it would be as everywhere
else” (Krdl 2015). The imagined West was treated
as a reference point, but there was a series of issues
which were not even considered. There were no dis-
cussions on the role of foreign capital, the speed of
changes or the scale and distribution of social costs.
There was simply sociological imagination missing,
even among sociologists and intellectuals, as Krdl
(2015) admits now, and no one was able to see even
an outline of the new Poland. As a result, and con-
trary to the expectations expressed in Polish society
and abroad, Solidarity and common good did not
become the basis of the new order. In fact, the no-
tion of social justice did not appear at all as it was
thought that freedom would win on its own, con-
sistently with the neoliberal triad of freedom, op-
portunity and hard work. The ascent of free market
and the descent of the state meant that everyone had
to take care of themselves, which was promoted as
a positive process of ‘taking matters into one’s own
hands’. The mass privatisation and opening of Pol-

ish market followed, contrary to the basic rule that
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weak economies should be protected. The country
and its people were supposed to somehow manage.
Some actually did manage very well as according
to the neoliberal logic they were doomed to succeed
and become the basis of the new middle class. Oth-
ers, left behind without any protection, paid an ex-

tremely high price for changes.

The Allure of Neoliberalism

“There was a man that came about almost by
chance and who wasn’t stupid at all. (...) Without
this character, without his iron will and his abso-
lute conviction that he was right, nothing would
have come out of it” (Krél 2015). That man was
Leszek Balcerowicz, the father of the ‘shock thera-
py’ adopted in 1989, which, if we look at it from the
current perspective, was too much of a shock and
not enough therapy (Shields 2008). Balcerowicz,
however, was not the only one who saw nothing
but the neoliberal path. The economic liberty was
introduced in Poland already in 1988 by Zbigniew
Messner and put into practice by Mieczystaw Wil-
czek. Then the ‘missionaries’ arrived from abroad
in the person of George Soros and then Jeffrey
Sachs who simply said: neoliberalism is the only
way and the Solidarnos¢ people forming the new
government, lacking even the most fundamental
economic knowledge, just believed it (cf, Kiezun
2013; Krol 2015). Balcerowicz’s Plan, strongly in-
spired by Sachs, was quickly written and present-
ed as ‘non-negotiable’ and ‘objectively necessary’.
It implied massive liberalisation conducted with
great speed and marking a radical break-through
from the previous system. The social costs of it

were not imagined. Even now, when it is possible
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to look at those decisions from the perspective of
time, there are many who defend them (Balcero-
wicz included) and even the critics of transforma-
tion, like Marcin Krél, who admit making many
mistakes out of ignorance, naivety and hurry, still
perceive the ‘shock therapy’ as a ‘necessary’ tough
stand since any intermediate forms of economic or-
ganisation, they claim, “didn’t exist then and don’t

exist now” (Krdl 2015).

The allure of neoliberalism came not only from
the new government’s lack of economic knowledge
and persuasive or even seductive power of Amer-
ican advisors. In case of radical transformations
and revolutions, a need to leave the previous sys-
tem behind as quickly as possible is so immense
that often the most attractive solutions are those of-
fering the sharpest contrast to the old order. Polish
economics, politics, and to some extent also Polish
sociology, kept Marxism as an immediate refer-
ence point (Ost 2008), therefore, the elites were not
seriously considering ‘mixed models” like market
socialism or welfare state associating them first of
all with the negative aspects of socialism. Instead,
the neoliberalism understood as a set of institu-
tional changes reconfiguring the relationship be-
tween the state, labour and markets according to
the principles of profitability, efficiency and capital
accumulation, seemed to be the perfect candidate
to become the antithesis of socialism. The previ-
ous ideas of egalitarianism, full employment and
social protection soon were replaced by the ideas
of individual freedom, equal chances, necessary’
unemployment, self-reliance, and individual re-
sponsibility for success and failure. Deregulation,

liberalisation of trade and investment and full pri-
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vatisation were suggested to be the only way of
enabling Poland to function as a ‘modern’ econo-
my and to get integrated with the global system.
As in the times of the rule of Margaret Thatcher,
the economics was considered to be the method,
but the goal was to change the soul, which was
to guarantee the success of transformation. Justi-
fying the course of reforms taken, Leszek Balce-
rowicz expressed his ideas about human nature.
There were strong assumptions that people, when
granted freedom, are naturally self-interested and
profit-maximising therefore in a non-restrictive en-

vironment they naturally compete for private gain:

The decided majority of goods (money, products,
important positions, etc.)) are limited, and the de-
cided majority of people prefer their own interests
(and those of their families) to those of other peo-
ple. They thus would prefer that limited goods fall
to them rather than others. These two facts suffice to
create everyday competition in the world. (Balcero-

wicz 1995:72)

It was not clear, however, how the sum of individ-
ual egoisms was supposed to lead to the public
good. Balcerowicz argued that lifting the state’s
restrictions on property and allowing people to act
in their own self-interest would create markets and
benefit the whole society (cf.,, Dunn 2004:34). There
was a slogan present in all post-socialist coun-
tries of ‘returning to Europe’ (Sztompka 1993) and
by Europe, the Western part of the continent was
meant. In the public discourse there existed an ide-
alised picture of the West, ignoring the differences
between the countries, which was instrumentally

used in politics. People wanted to join the ideal-

ised West, a synonym of freedom, affluence, social
security and all imaginable virtues and they were
told that the only way is the neoliberal one, which
was going to be painful, but certainly worth all the

sacrifices.

During the period of highest popularity of the neo-
liberal perspective, there were some voices (Stark
and Bruszt 2001; Kowalik 2009; 2011) warning that
it can be a poor guide for policy making, but they
were ignored or even ridiculed. The Polish neolib-
eral optics was rejecting diverse types of capitalism
and foresaw one path only following the earlier
stand of Margaret Thatcher that “there were no al-
ternatives.” The economists mentioning social jus-
tice or common good were labelled as “provincial’
and were called the ‘dinosaurs of the Polish People’s
Republic’ (Kowalik 2011). By these means, the door
to social exploration was shut almost immediately
after it had been opened (Stark and Bruszt 2001).
Within the Solidarnos$é movement, which became the
basis for the new post-socialist government, there
were some arguing that with the rapidly growing
social inequalities (with galloping unemployment
rates and growing numbers of people living below
the subsistence level) the neoliberal notion of ‘equal
chances’ is just an empty slogan. These voices, how-
ever, did not reach the ears of those deciding about
the direction of changes (Kowalik 2009; 2011). There
was a strong claim sold to society that there was no
alternative, therefore all resistance would be simply
irrational and illegitimate (Ost 2005). The neolib-
eral perspective assumed that the path to capital-
ism was always the same, regardless of the starting
point and differences in the contexts; therefore, all

the necessary changes could be introduced on the

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 59



Markieta Domecka

basis of imitation of the existing solutions. For neo-
liberals, the fall of socialism was a definite end of
a certain period and a certain logic, and a clear tri-
umph of the market rules. Privatisation was seen as
a means of marketisation thus state-owned enter-
prises were transformed into shareholding or joint
stock companies, whose assets were managed by
a special fund or agency and prepared for sale. Pri-
vatisation was also carried out thanks to the inflow
of foreign capital symbolised by “men (usually) in
dark suits, armed with a different set of weapons
such as downsizing, quality control and just-in-
time management to restructure Polish workplaces”
(Hardy 2009). Elizabeth Dunn (2004) analysed the
privatisation of Alima Fruit and Vegetable Process-
ing Company of Rzeszow taken over by Gerber and
Jane Hardy (2009) observed Volvo and ABB enter-
ing the Polish market, which she compared to the
arrival of conquistadors. No matter how arbitrary
most of the decisions were, there was an ideological
leitmotif of ‘normalcy” preserved both in academic
and political circles. Much of social protection has
been eliminated in the name of flexibility and bud-
getary constraints, which was also the result of the
external pressure coming from the World Bank, the
International Monetary Fund and the World Trade
Organisation. From the present perspective, how-
ever, it is clear that the premature and accelerated
liberalisation of financial markets, the sale of banks
and very quick deindustrialisation were a strategic

mistake.

The introduction of market economy itself, which
initially was perceived as a straightforward task of
imitation, turned out to be a much more difficult

task. It entailed not only a great scale privatisation
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and creation of new economic institutions (such as
stock markets, commercial banks, etc)) but it also
required the creation of a new propertied class. It
was a paradox that the reforms were being carried
out in the name of the class that did not exist yet
(Eyal, Szelényi, and Townsley 1998; Ost 2005). Cap-
italism was built for the capitalists who were about
to be born. At the same time, all these changes hit
mostly those who made them possible. Solidarnosc,
which started as a trade union and a broad social
movement of people who wanted a better life, be-
came a political power valuing other concerns over
social justice. The reforms introduced favoured
technical intelligentsia occupying managerial po-
sitions. Having sound credentials as specialists at
their disposal, they managed not only to preserve
but also to elevate their positions. The pro-middle-
class and pro-business orientation of the Solidarity
governments helped significantly to prepare the
grounds for the arrival of new managerial class and
to make them the beneficiaries of transformation. In
the course of transformation we could observe also
a changing iconography. From the manual work-
er and freedom fighter of the 1980s to a successful
businessman of the 1990s — the neoliberal symbol of

freedom, reason and progress.

Corporate Men and Women: Doing
Neoliberalism or Making Do With It?

In the years 2002-2004, working first on my masters
and then doctoral thesis, I was collecting autobi-
ographical narrative interviews with people work-
ing in the business field in Poland, which had been
the epicentre of neoliberal changes. I was meeting

managers and CEOs working in multinationals and
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in the previously state-owned and then privatised
enterprises, as well as entrepreneurs running their
own businesses in the south-western part of Poland
(Upper, Lower and Opole Silesia). They were men
and women of different age and class background
who were telling me the stories of their life. The
first striking thing was the role of work in their bi-
ographies, dominating over all other spheres of life.
Many were not telling their life stories, but work
stories. The second was the discovery of business
people that the rules they apply in their professional
lives cannot be used in their private lives as these
are not the things they would like to teach their chil-
dren. And the third thing that struck me was the
level of suffering I found in the lives of those pow-
erful and apparently very successful people. That
showed me that the high costs of the neoliberal path
were paid not only by the excluded ones but also by
those working in the mainstream economy who, by
their everyday practices, were actually doing neo-

liberalism.

The Polish path of post-socialist transformation, as
already mentioned, was supposed to be a simple im-
itation of liberal economies. It was assumed that the
ready-made solutions already existed, so it would
suffice to copy them in order to make the Polish
economy modern, efficient and competitive. It was
consistent with the assumption that the neoliberal
rules are not context-dependent as the ‘hard” indi-
cators of profitability and efficiency are unaffected
by local histories and cultures. Every imitation has
its limits, however, and local contexts do play their
role, so the Polish economy is marked by hybridi-
ty and uneven development (cf., Shields 2008). Still,

the almost perfect imitation was possible in case

of multinational corporations. Here, the logic, the
policies and the practices of Polish branches were
supposed to mirror those of the headquarters and
other branches placed elsewhere. The same feeling
of ‘higher necessity’ as we see in the dominating
neoliberal discourse is also felt in the business field
in general and in multinationals in particular: peo-
ple often feel trapped in multiple and contradictory
expectations of economic rationality, efficiency and
profit maximisation, family roles (impossible to rec-
oncile with extremely long working hours), life-long
learning and constant skills upgrading with a basic
need of having a meaningful life. The question I ask
here is how people working in the business field
(particularly in multinationals) deal biographically
with the neoliberal logic brought by post-socialist
transformation. What role is played by biographical
work and biographical knowledge in this process?
How, actually, do they do neoliberalism in their ev-
eryday practices? Or perhaps do they simply try to

make do with it?

I use the concept of biographical work here in
a sense of reflexive elaboration of one’s life expe-
riences, as well as the relations between the act-
ing self and the context of action. It is the capacity
and the practice of reflecting on self in relation to
the context and reflecting on context in relation to
self. Biographical work may also be described as an
inner activity of mind constituted by conversation
with significant others and oneself (Schiitze 2008),
a process that is intended to establish or re-estab-
lish ultimate meaning for own existence, for ev-
eryday life situations and significant social rela-
tionships (Schiitze 1992). It is a process of ‘working

on’ one’s biographical experiences, which can be
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translated substantively into descriptive language
such as ‘thinking over’, ‘struggling with’, ‘fighting
out with oneself, and ‘finally getting a new slant
on self” (Strauss 1993:98). Such descriptive phrases
sometimes unquestionably imply self-interactive
work, as well as work with others, some of which is
likely to involve personal and/or collective indeci-
sion, anguish, and suffering (Riemann and Schiitze
1991). It is the work entailed in the process of un-
blocking the blocked action, and moving along into
the future (Strauss 1993:52). It is concerned with
how a person sees and interprets the world and
defines ‘reality” for himself or herself. It is based on
the assumption that all have an ‘interpretive self’,
which helps us to discover ‘who one is’. This en-
ables to construct an autobiographical story of how
we came to be the person we are. This is a process
of construction and reconstruction as life unfolds.
Biographical work is crucial especially during
turning points when one needs to go beyond the
routine actions in order to deal with change. It is
a mediating element between the objective struc-
tures, with their patterns and requirements, and
the individual actions. It is aimed at broadening
the sphere of inner-directedness and to lead to
a situation where one acts as much as possible and
is conditioned as little as possible (cf., Kohli 1981).
The result of the lived life and biographical work
is the biographical knowledge. Following Apitzsch
and Siouti (2007) we can say that biographical
knowledge is accumulated and symbolised in life
courses of individuals and groups. On the basis of
one’s own experiences and the experiences of sig-
nificant others and on the basis of their reflexive
elaboration, we develop the knowledge that consti-

tutes the coordinates of our orientation.
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Multinational corporations entering the Polish mar-
ket were welcomed with open arms as they symbol-
ised the modern and prosperous world that politi-
cians, economists and sociologists believed in. Piotr
Sztompka was no exception here, writing: “well-or-
ganized, efficient enterprises make up islands of mo-
dernity, the exemplars of civilizational competence
from which it may spread by imitation to the whole
economy (..) the role of multinational corporations
or joint ventures, establishing the outposts, enclaves
of modern business culture in former socialist coun-
tries is hard to overestimate” (Sztompka 1993:94). It
was again the imitation that was placed before Polish
society as a task. The model already existed, it was
assumed, and it was enough to copy it. No critical
assessment and reflection were called upon, just im-
itation. Only later there came some awareness that
multinationals may also break the law, violate work-
ers’ rights and make the life of employees and trade
unions very difficult. It also became clear that some
of the multinational corporations would not neces-
sarily use the same standards in Poland as they use
in the countries where they have their headquarters.
For many people, however, especially those aspir-
ing for managerial positions, multinationals became
a very attractive employer. They were providing clear
career ladders, high salaries and a system of bonus-
es, as well as possibilities of having international
experience. It is not surprising then that some of the
people (young university graduates, first of all) en-
tering such organisations were becoming enchanted
or even seduced by the corporate world (Kazmierska,

Piotrowski, and Waniek 2012).

In the social arena of multinational corporations,

taking over (often in a very hostile way) privatised
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Polish companies or building their branches from
scratch, the process of creating a new manager
started. In accordance with the logic of new econ-
omy, the language of flexibility, productivity and
individual responsibility was introduced. New
managers were expected to be imaginative and
innovative, but in fact in their training more em-
phasis was put on a conformist type of behaviour
(adjusting to the Western patterns) than on genu-
ine creativity and resourcefulness (cf., Dunn 2004;
Ost 2008). Going through the process of metamor-
phosis from the socialist kierownik to the capital-
ist menedzer, people were changing their beliefs,
language, offices, houses, clothes, shoes, watches,
haircuts, leisure activities and diets. They were
becoming the new symbol of activity, mobility
and modernity. Elizabeth C. Dunn describes how
managers of state-owned enterprise Alima had to
be transformed once the firm was taken over by

American Gerber:

Gerber began by sending over a team of executives
from its Fremont headquarters to ‘live in’ during
the period of transformation and to teach Alima
managers new capitalist disciplines. (...) In the mar-
keting department, the American manager was so
convinced of the importance of transforming the
way Polish employees thought about business that
he staffed his department with a group of young
Poles and then lived in the same house with them
for several months, so he could train them night and
day in the habits and values of American managers,
as well as in the technical aspects of marketing. (...)
Gerber also sent managers from all over Alima to
Gerber’s headquarters in Fremont, Michigan, where

they could observe the workings of a capitalist firm

firsthand. (...) Shopping trips, restaurant dinners,
and visits to the homes of Gerber’s managers and
workers were as much a part of the curriculum as
factory tours and technical training. The atmosphere
was clearly one of proselytism, with strong pressure
on Alima employees to convert to Gerber’s way of

thinking, working, and consuming. (Dunn 2004:51)

Multinationals were the agents of change in the
sense that entering the Polish market they also
aimed at introducing new techniques, such as ag-
gressive marketing, audit, and quality control, as
well as the rules of profit maximisation and flexibil-
ity. Not only were the enterprises forced to become
more flexible but also the people working there.
They both had to become ‘self-regulating selves’
adjusting swiftly to the changing moods of the
market. The introduction of profit maximisation
and flexibility rules basically meant that people
had to accept job insecurity. They were expected to
change their skills, manage their careers, bear risk
and take responsibility even for the things beyond
their control. All levels of social reality were trans-
formed: from labour relations, through organisa-

tional practices to managers’ bodies and souls.

In the following analytical part, the three cases of
managers will be presented, who in the late 90s
joined a privatised company that became a part
of a multinational corporation. All working in
the same organisational context, they represent
three different ways of biographical working-out
of changes, ranging from doing neoliberalism in
an uncritical way through making do with neolib-
eralism till taking it strategically or even instru-

mentally.
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Marcin Zabramski': Doing Neoliberalism
Uncritically

The style of management in business changed dra-
matically since it had to be based first of all on the
productivity and profitability indicators. Entering
freshly privatised companies, many of the man-
agers, fresh graduates of new economics, as well
as all other disciplines (from philosophy and so-
cial sciences, through law and administration to
engineering and mathematics), had a feeling that
the post-socialist firms were so inefficient that “the
costs could be cut with an axe there,” as one of the
interviewed managers put it. They often treated
the former state-owned companies as an experi-
ment ground, where spectacular results could be
achieved by applying principles of flexibility and
profit maximisation. In order to improve the finan-
cial standing of the companies, the restructuring
was initiated, which involved very high human
costs in the form of mass layoffs. In the process of
performing all the ‘necessary’ tasks of ‘moderni-
sation’, the figure of a ‘new manager’ was made.
Marcin Zabramski, who entered a socialist enter-
prise just after it was privatised in one of the most
common ways — taken over by a multinational cor-
poration producing very similar products as those
produced before by the socialist plant, provides

a good illustration of this process:

At the beginning, they proposed to me the position
of a procurement specialist and after four months
I managed to get promoted and I became a procure-
ment manager. And I started the restructuring of the

! The names of all interviewees have been changed in order to
preserve their anonymity.

64 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

whole department, which turned out perhaps more
cheerfully [bardziej wesoto] for me than for the em-
ployees, who'd been working in this department. The
location was changed, as well as 100% of personnel.
The restructuring has continued until now with good
results. The productivity has increased. The work ef-
ficiency has increased several times in comparison
to the level of four years ago. The workload has in-
creased as well. [...] It was an outdated [przestarzaty]
team, the people at the age of my parents. The team
and I, we couldn’t understand each other at all. The

team had different goals than the ones I had.

Everything was apparently new here. The logic was
new, the company had to be transformed according
to the new rules and Marcin was a new man capa-
ble of doing so. He does not reflect on the meaning
of the new practices. Privatisation and restructuring
are taken for granted by him as the means leading
to the goal of efficient management and improved
performance. Marcin Zabramski is an example of
a young manager who went through an accelerat-
ed course of neoliberal economics, where efficiency
and profit maximisation are the main rules. The sto-
ry of laying off the whole team is important here as
Marcin tells us straight away, at the beginning of his
narrative, after a few synthetic phrases summing up
his educational path and beginning of work. Told
in a nonchalant or even objectifying language, this
story plays a role of a statement here. It defines who
Marcin is (the proponent of the new economy) and
who ‘others” are (‘backward and incompatible’).
This new logic is biographically significant for Mar-
cin as it can be used as an identity statement. When
I'met him in 2002 in his new job in a big city, he was

28 years old. It was his first employment after uni-
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versity graduation and it seemed that for the first
time he had a chance to encounter something tan-
gible in his life - a paved way to success. His youth
in a small town is marked by disorientation. After
graduating a secondary school of biology-chemistry
profile (potentially leading to a prestigious medical
career) and having some artistic ambitions (Marcin
describes himself as a humanist) he decides to enrol
in a military academy. This unexpected choice is ex-
plained by his wish to “relieve his parents from the
costs of his maintenance.” He describes his family
as intelligentsia (father works as an engineer and
mother is professionally inactive). He does not men-
tion their economic status, but we realise there are
some constraints. When the idea with the military
academy does not work out (entrance exams “min-
imally” failed), Marcin decides to study Law and
Administration in the extramural system (during
weekends) enabling him to take up work in order
to cover his costs of living. Initially he has no in-
terest in law. Taking this direction is described as
a pure accident (as Marcin simply follows one of
his friends), but it also seems to be another choice
dictated by his desire for a prestigious career. As
he declares, he has “always had an ambition to do
something going beyond the norm,” making a dis-
tinction between him and those who never left the
small town where he was born and raised and “now
have a very grey life.” His whole narrative is led by
the rules of a status game. The schools he attends
are “best in town,” the year-long scholarship he
wins at one of the UK universities, after the fourth
year of his studies in Poland, he calls “a scientific
internship” (staz naukowy). The constraint to work
he calls “fun” (zabawa). During his university years,

he goes abroad “playing as a shop-assistant, a farm-

er or a small smuggler”” When he has a chance to
move from extramural to full-time studying, he also
moves from a small town to a large city, where, for
the first time, he is confronted with an individual-
istic approach (“everybody for himself”). During
his stay in the UK, “a bit out of boredom, a bit to
test himself,” Marcin starts looking for a job. He
prepares a list of multinational companies operat-
ing in Poland and contacts all of them. He goes to
a few job interviews, among others in the company
where he is currently employed. He is proud that
he was one of the three candidates selected out of
600 applying, and invited for an induction course.
There, in a small town outside London, in a group of
thirty newly employed young people, Marcin goes
through the crash course in the new economy and
corporate work. His intensive training continues in
Poland, where he acts as the subject and the object

of accelerated changes:

In three months I got promoted to the role of a man-
ager and in four months the old team was gone. And
I started building the new department, moving the
whole logistics to the new place, which was going
hand-in-hand with the recruitment process. So, the
person who eight months before had gone through-
out the recruitment, now had the right to recruit on
his own. Lots of fun, two hundred people sieved

through my hands.

The satisfaction of sitting on the other side of the ta-
ble is certainly related to power relations, but also to
the feeling of belonging. Becoming a modern corpo-
rate man, Marcin belongs to a new world and having
shaped himself in order to fit, he has a chance now

to mould the others. He does not simply follow the

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 65



Markieta Domecka

dominating logic, he is doing neoliberalism. Marcin
has a ready-made narrative about his employment,
his quick promotion to a managerial position, his
role in the restructuring process, laying off the ‘old’
and recruiting the ‘new” people in ‘his” department.
The language Marcin uses is impersonal, technical
even and his way of narrating resembles ticking
boxes of ‘goals’, “personnel composition’, “productivi-
ty” and ‘efficiency’. The fact that Marcin had a ready-
made scenario for telling his story became appar-
ent when during our first meeting there were some
technical problems with recording and we had to
interrupt the interview and make another appoint-
ment. When we met again and started the interview
from the very beginning, Marcin was telling exactly
the same story, using the same language and struc-
ture. Even the jokes and anecdotes he was telling
were the same and they appeared exactly in the
same moments. That was a well rehearsed narrative
Marcin had a chance to tell many times before. Af-

ter switching off the recorder he kept talking, telling

new economy
international business

profit maximisation

modernity, civilisation

dynamism, mobility, hyper-activity

flexibility

youth

self-reliance, responsibility

individualism

impersonal relations based on calculation, networking
strong career drive, need to achieve

risk taking

constant skill upgrading (importance of certificates)
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me about his practices at work and his strategies of
quick promotion. Due to ethical considerations, the
off-record material has not been cited in any publi-
cations, but it has been used in the process of case
interpretation. The narratives of Marcin during and
after the recording are consistent as if the switch-
ing off of the recorder did not mark for him the end
of performance. It shows his work rewards him not
only materially but also existentially, giving him an
identity, a way of life and a sense of being. He does
not question the corporate logic and practices, on
the contrary, he takes them for granted and focuses
only on the development of his skills in order to fit
this logic even better as he knows that a good fit is

going to be rewarded.

As so many other ‘new men’ in managerial posi-
tions (cf., Dunn 2004), Marcin Zabramski was decid-
ing which employees were capable of adapting to
the new conditions and which were not, according

to the following dichotomies:

socialism

state-owned enterprises

plan execution

backwardness (resistance to change, mental incompatibility)
passivity, inertia

rigidity

age

dependence, attitude of claims (roszczeniowosc)
collectivism

personalised connections

stability of employment, anchoring

risk avoidance

outdated knowledge
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Marcin was given a team of people representing,
according to him and according to the binary neo-
liberal logic, all the qualities of the right side of the
column (often called, even by sociologists, as the
attributes of ‘socialist mentality’, ‘socialist heritage’
or even homo sovieticus) therefore, according to the
new market logic that was also his own logic, he
had ‘no other choice’ than to dismiss them all. Their
assumed ‘age’, ‘backwardness’, ‘dependence’ and
their goals, so different from his own, made their
collaboration impossible. In fact, there was no time
to verify these assumptions as the decision about
dismissals had been taken before the work together

even began. This was a purely ideological move.

The decisions of who would be fired from fresh-
ly privatised companies were made on the basis of
a simple check: are the qualities of the left or the
right column dominating? Those who could not
stay were judged as having a ‘socialist mentality’
or simply a ‘wrong attitude’. In fact, these were not
skills and experience, which played a crucial role
here, but the ‘inner characteristics” and ‘right per-
sonality” (cf, Dunn 2004). The ‘right personality’
had to be demonstrated, therefore all the chang-
es in language, dress, possessions and lifestyle
played such a crucial role. Again, it was a ques-
tion of transforming body and soul. In this process
there were also the media, which came with help.
There were constantly showing the assumed West-
ern business culture, with its work, leisure and
consumption practices, treated as a pattern that
should be copied in the new’ Poland. By adopt-
ing those practices Polish corporate men signalled
their desire for membership in the imagined com-

munity of international business. The same aspi-

ration is clearly visible in Marcin’s narrative. His
engagement in the building of a new department
based on the new rules and the new management
style, his efforts of cutting the costs and “fighting
with excessive consumption,” and his participa-
tion in “countless training courses in every pos-
sible field,” were appreciated and rewarded with
an invitation to join the company’s international
body responsible for its procurement policy “in the
whole world.” Every two years Marcin participates
in the meetings of the group of procurement man-
agers responsible for different locations, discuss-
ing new “global” projects and comparing the re-
sults. He travels to other continents, which symbo-
lises his access to international business. This is his
main positive reference point, the environment he
wants to be identified with. The negative point of
reference is all those having the traits of the right
column, his family and former friends included,
which shows that those simplified divisions were
not limited to the sphere of work and functioned

also as the axis structuring family relations:

[my] father was a person very much rooted in the pre-
vious system... in previous Poland. I consider myself
already to be a person of a completely different gener-
ation, with no complexes at all towards the colleagues
from... working in our company. I see no difference,
I'm not ashamed of anything and without problems
I can compete in any field. While my father, unfortu-
nately, in the 90s started losing ground under his feet

and we didn’t agree on many things.

According to the same logic, the alliances are built,
where the support for the ‘new” and opposition to-

wards the ‘old” are extended and strengthened:
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I have a brother who I try to help financially or by
showing him the way he should choose in his life and
suggesting some things, starting from the choice of

faculty and finishing with the choice of future career.

New corporate men and women in Poland were
made according to the imagined pattern of modern,
civilised, young, self-confident, well-dressed, fit and
flexible individuals. Free-floating characters capable
of shaping and reshaping themselves as they were
supposed to be free of ‘socialist heritage” and uncon-
strained by their family or milieu of origin norms
and expectations. Liberated from complex social
relationships they could follow the impersonal log-
ic of the market. The new men and women needed
new reference groups and new leisure circles. Mar-
cin, living for three years in a large city, does not
have a group of friends or acquaintances. He does
not visit his place of origin very often and his social
contacts are limited to his younger brother and col-
leagues from work. Beside the abstract international
business, in his narrative there are no collective ref-
erences. He hopes for some new contacts as he has
just bought a new flat “in the environment of very
young people who probably have similar... interests
and jobs similar to mine.” While Marcin represents
the features of many young managers entering the
corporate world from the beginning of the 1990s,
this picture alone would be too simplistic. As some
managers were complying entirely with the new
rules, actually doing the neoliberal path and being
rewarded with promotions and bonuses, others
managed to contest, negotiate and reinterpret the
logic sown by the proponents of neoliberal market.
Not being able to change the organisational contact,

they were leaving multinational corporations. And
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if staying, they were looking for the peaceful niches
enabling some degree of freedom. In this way, they
were not doing neoliberalism. They were merely

making do with it.

Pawel Wozniak: Making Do With
Neoliberalism

In the same company where I interviewed Mar-
cin Zabramski, a multinational corporation oper-
ating in the energy sector, I had a chance to meet
Pawel Wozniak as well. In fact, after the interview
with Marcin I asked him if he could introduce me
to some of his colleagues. He chose Pawel and he
did it as a joke. He said: “If you want to interview
more people who make careers, you need to talk
to this guy” and he laughed. Marcin considered
Pawel (just seven years older) as his complete an-
tithesis as according to his own definition, Pawet
was not as ambitious and as career-driven and in
consequence not as successful as himself. The in-
terview with Pawel Wozniak showed that indeed,
he was much less enchanted with the corporate
world (Kazmierska et al. 2012) and less driven by
the logic of productivity and profit maximisation.
He was mainly focused on his engineering work,
keeping distance from the pressure of climbing the

corporate ladder:

To be honest, I don’t feel drawn to it. 'm not dreaming
of becoming a CEO [prezes] or something. But, may-
be there’s something like fear not to be left behind.
So, like a donkey one pulls it, without knowing what
for, just not to be left out-of-the-way. I've been here for
a few years, I don't know other companies, and I see

that if somebody’s not in the mainstream, then sooner
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or later, in one way or another he drops out, leaves...
in short, disappears. Probably in other places it’s the
same. (...) So, trying not to lose touch... Maybe it’s just
appearance, the things I do outside, trying to show
that I do care about something, climb up and so on.
No, I don’t really see myself as a director who fires
people, for example. No, I wouldn't be able to do it. To
be the one who demands work after hours, for free,
because extra hours are rarely paid. Well, but if it’s
needed, I'll worry then. For now, fortunately, I don’t
need to worry, I'm fine like this, we’ll see what the
future brings. One used to dream to go somewhere
further, not necessarily higher, but further [phone
ringing] now, I rather dream to stay in the company,

to keep my job.

Pawet recognises the dominating logic in the cor-
porate world very well. He is aware that contesting
it or refusing to take part in the corporate race, one
faces a high risk of being excluded. Running is real-
ly a condition of corporate existence as again there
is the dichotomy of previous passivity and stagna-
tion and current need for dynamism, movement
and hyper-activity. His strategy to survive is to do
his engineering job well, to work in the niche he is
responsible for, but at the same time to keep close to
the mainstream, to protect himself (refusing work-
ing over time if it is not an emergency) and to keep
his standards high. He makes do with the neoliberal
logic by keeping a distance and this is exactly this
distance that enables him to reflect upon the rules of
corporate world and establish the relations between

the context, his actions and himself.

Beside the apparent contrasts between Pawel and

Marcin, there are also some similarities between

them. They both have fathers who are engineers
and mothers who work at home. Each of them has
one sibling. They both follow a standard path of
education and felt disoriented at the time of grad-
uating secondary school. At this point, however,
appears a major difference in their biographical
paths. As Marcin simply follows his friend and
starts studying Law, Pawet fails one of his A-levels
(which he does not present as a failure) and while
attending a post-secondary school not of much sig-
nificance for him, he takes a year to think his life
over. This is his moratorium period helping him to
decide which direction to take. He is interested in
architecture, but being, at the same time, pushed
by his family towards more pragmatic solutions
(presumably giving better employment opportu-
nities), he chooses Mechanical Engineering. The
turning point in his educational career (similarly
to Marcin) is his scholarship in Germany where
he “catches the wind in his sails.” When he comes
back to Poland to finish his MSc degree, he sees
a job advert in the newspaper, he sends an appli-
cation and he is offered the job. It is the same mul-
tinational where he works at the time of the inter-
view. His narrative style is very different from the
one of Marcin. Pawet does not try to impress. He
tells the story of his employment and promotion
to the managerial position in a matter-of-fact man-
ner and instead of seriousness, a status game and
a success story (as in the case of Marcin), there is
some amusement and surprise felt. The main dif-
ference, however, between these two young man-
agers can be described by biographical work and
biographical knowledge. Pawet is much more re-
flexive as he never lost the distance between his

life projects and the organisation he works for.
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Keeping this distance, he reflects (works biograph-
ically) on his experiences, the company’s logic and
the relations between himself and the context of
his actions. Marcin, on the other hand, merged
with the organisational context to the extent that
the company and him have become one. The goals,
interests, strategies and practices of the company
have been internalised becoming his own. Pawet,
thanks to his reflexivity (and contrary to Marcin),
has never been seduced by the corporate world and
this perspective was additionally strengthened by

the experiences of his wife:

She used to have... a view... like many young people:
I'll make it, I'll get a job, make a career... Now, not
any more. It's not only because of me because she
was going through such things.. it cured her. For ex-
ample she was a boss in a company and it turned out
that this company went bankrupt, so she had to fire
people herself. They were Germans, the owners of
this company, and these Germans failed to comply
with payments, it wasn’t their fault, they just went

bankrupt.

The experiences of bankruptcy and the layoffs that
followed happening so close to Pawet reinforced
his idea that the new market reality in general and
corporate reality in particular bring high risks indi-
viduals like he and his wife need to deal with. On
the basis of reflection on his own experiences and
those of his wife, he has developed a different un-
derstanding of corporate reality, which can be de-
scribed as biographical knowledge constituting the
coordinates of his orientation (Apitzsch and Siouti
2007). In the previous passage he admits he used to

dream to go far, not necessarily in the sense of high
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positions but rather as a chance for development
and self-realisation. Now, his ambitions have been
reduced to the level of maintaining the job he al-
ready has. Anchoring in his niche seems to him the
best strategy of dealing with the unpredictability of

the neoliberal market.

The different approaches of Marcin and Pawet
are the result of their different biographical expe-
riences, different levels of biographical work and
biographical knowledge, as well as their different
professional standing. Marcin Zabramski studied
Law and Administration and to become a manag-
er he went through some courses abroad, where
the company’s headquarters are based, and on job
training. Pawet WozZniak, on the other hand, is an
engineer monitoring the condition of equipment
and calling himself “the machines’ doctor” (lekarz
maszyn). Their dissimilarity can be also analysed in
terms of differences between people working in cor-
porate management and traditional professions (cf.,
KaZmierska et al. 2012). As Pawel with his strong
engineering background, despite his fear, may find
a job outside the corporate world relatively easily,
it does not have to be the case of Marcin. Feeling
that his skills could be more context-specific and not
having negative experiences in the corporate world,
Marcin still in 2002 stayed enchanted, shaping his
actions according to the neoliberal rules of produc-

tivity and profit maximisation.

As in the case of Marcin, there is the experience of
intergenerational conflict related to different defi-
nitions of past and present systems, in the case of
Pawet we see the intergenerational transmission.

Here, father and son are both mechanical engineers
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and identify more with the work they do than the
positions they occupy. Two important dimensions
of intergenerational transmission here are the pro-
fessionalisation (the value of being competent) and

work ethos (the value of hard and honest work):

[My] Father worked a lot, for many years in differ-
ent mines (...) and in Hungary he was a manager
[kierownik], I don’t remember exactly. So, he always
worked in his profession. And I have a great respect
for [my] father because he really was a man who
worked his whole life honestly. He was never making
any agreements [ukfady], any tripping, that’s absolute-
ly not him. He was always competent. Even working..
in the Mining Office he did a doctorate, just like this!
(-..) He also worked very hard. And even today, be-
ing retired, something I'd never expected, he started
a business, with very good results. And when I see
how he writes plans, business plans, right? Market-
ings, things, I'm shocked because I'd never manage, as
well as he does. I'm saying it quietly because officially
I'd manage very well. So that here I can say... I value

him very much because of this.

Even though in the neoliberal discourse the figures
of socialist kierownik and new menedzer are juxta-
posed, in the narrative of Pawel, they are not treated
as contrastive. On the contrary, the binary logic of
left and right columns turns out to be entirely in-
adequate for the description of reality. Pawel’s fa-
ther, the socialist kierownik, has many features of the
left column (like flexibility, life-long learning and
risk-taking) whereas Pawel himself, the supposed-
ly neoliberal, modern menedzer, lacks them. He does
recognise very well the arbitrariness of those dis-

tinctions and plays with the convention. He knows

what the expectations are towards him and official-
ly he complies with them. What he really thinks and

does, is a different story.

Agnieszka Wronska: Neoliberalism Taken
Strategically

In order to make the picture even more complex,
let me introduce a third person I interviewed in
the same multinational. A 36-year-old woman, Ag-
nieszka Wronska, a mother of two young daughters.
Keeping the organisational context unchanged, we
can see clearly the role of biographical experiences,
biographical work and biographical knowledge for
the negotiation, contestation, instrumentalisation or

uncritical acceptance of the neoliberal discourse.

Agnieszka, similarly to Marcin and Pawel, ended
up in a multinational as her other life projects did
not work out and the corporate world promised
a well-structured, predictable and relatively affluent
life. Agnieszka’s dream has always been singing. It
seemed, however, so impractical that she did not
have the courage even to try this path. Instead, she
graduates a secondary school of the biology-chem-
istry profile (like Marcin) and after graduating
it she feels so disoriented that she decides to take
a year off in order to think over (like Pawel) what
she really wanted to do next. During the gap year
she is pushed by her parents (father is a carpenter
and mother an office worker) to get a paid job. She
starts working in a hospital (as it gives preferential
points at the university entrance exams) and after
a year, following her friend, Agnieszka takes up
Physiotherapy studies in a college. After gradua-

tion she works in hospital as a physiotherapist, but
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her dream of the Academy of Music was still there.
Unable to fight it anymore, Agnieszka takes the en-
trance exams to study at the Vocal Faculty. At this
point starts a background construction, nested in
her main narrative, where she tells with tiniest de-
tails about her entrance exams and so much looked
forward to Vocal studies. This path is interrupted,
however, by very painful experiences of a serious
illness and death of her mother, which was then fol-
lowed by the birth of Agnieszka’s first child. Here,
the background construction finishes as she goes
back to her main narrative line: the dream of singing
was over. She becomes a full time mother and two

years later, she gives birth to her second daughter:

Children are such a part of life that determines es-
pecially women, I think, to make the effort.. I need
to admit that I'm not a typical woman who can fulfil
herself at home. I wouldn't be able.. I love my children
very much and whenever I can spend some... (...)
time, it’s all theirs, for studying, for playing together.
But, I just can’t be with them at home. Well, I mean,
it’s not that I can’t stay at home, I can't play this one
role only. I was, I took five years of maternal leave. So,
it wasn’t that I left.. gave birth and went away. And
I thought it was the perfect age for them to join their
peers and I should go back to work. In sum I devoted
to my children five years of staying with them every
day and bringing them up. And then I decided that
I just couldn’t do it any more. I couldn’t, psychologi-
cally I couldn’t stand it any longer. I had to go to work
because I couldn’t cope. I was so exhausted, so impov-

erished psychically that...

Agnieszka goes back to her work in hospital know-

ing perfectly well that she needed a career change
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as she did not see any chance for development in
a “fossilised and highly hierarchical environment.”
She starts extramural Management studies at the
Polytechnic and soon after is offered a job as an ad-
ministrator in a multinational company (the same
where Marcin and Pawet work). Agnieszka starts
with great enthusiasm as she sees the new job as
a chance for development and learning new things.
Working full time during the week and studying
during the weekends, she needs to re-organise the
family life. Her daughters, who are 4 and 6 at that
time, are taken care of by Agnieszka’s sister who
was then unemployed. The two of them also share
housework (the role of Agnieszka’s husband in the
domestic job division was not mentioned). Soon it
becomes clear, however, that the style of work re-
quired in the corporate world (including ongoing
training and travels), is not sustainable. Weighing
the possibilities of development and professional
fulfilment on the one hand, and paying very high
biographical costs on the other, Agnieszka faces

a fundamental question: is it worth it?

From the morning till night, in fact, I'm away. My chil-
dren don't see me, practically, sometimes it happens
that I go for a business trip and then I've got classes
[at Polytechnic] and they don’t see me for a week. (...)
When I come and see my child sleeping with a photo
of me... it’s just terribly sad. Really. I've been think-

ing, many times, if it’s worth it.

The experience of role overload and conflict, to-
gether with the tensions between the company’s re-
quirements and her own identity and life projects,
has led Agnieszka to intense biographical work. She

reflects on the dominating style of corporate work,
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the costs paid by her and her family and looks for
the ways out. What is typical, however, is her way of
reasoning. Agnieszka, similarly to many other men
and women working in multinational corporations,
interviewed in this project, does not even think
about changes, which could be introduced on the
level of the organisation. Instead, she tries to mould
herself to fit, to accumulate as much cultural, social
and economic capital as possible in her current job

and then to leave:

Ultimately, although I know it’s not a good moment
now, I'd just like to run my own business. I'd like to
manage it in such a style that would be the most ra-
tional for me. Learning from mistakes, drawing con-
clusions, building a good climate in a team. I'd love it,

I've always wanted it.

When compared to Marcin and Pawel, the case of
Agnieszka is very interesting as it represents a dif-
ferent strategy of dealing with the neoliberal rules
of the corporate world. As Marcin takes them un-
critically and Pawel accepts them only outwardly,
Agnieszka treats them instrumentally. The rule of
constant skill upgrading works well for her life proj-
ect as her current employer pays her university fees
and the cultural capital she accumulates now (in the
form of knowledge and recognised certificates) will
be useful in her next job. The rules of dynamism,
mobility and networking helps Agnieszka to gath-
er social capital equally useful for her profession-
al future. And the training she undergoes now in
flexibility and risk-taking may be important in her
entrepreneurial scenario. There are some doubts,
however, if the strategy of changing a corporate ca-

reer into an entrepreneurial one may bring the de-

sired work-life balance. The interviews conducted
with male and female entrepreneurs show that their
working time and stress levels are comparable if not
higher with those of corporate managers. In order to
avoid this trap, Agnieszka will have to invest more

in doing biographical work.

The differences in biographical experiences, bi-
ographical work and biographical knowledge be-
tween these three managers are also visible on the
level of their style of narration and self-presentation.
As Marcin feels very comfortable during the inter-
view, self-confident, seemingly laid back and par-
ticipating in a status game, Pawet feels nervous and
does not try to impress. As Marcin seems to have
a ready script of his professional biography that he
acts out, the narrative of Pawet is often interrupted
by “I don’t know what else to say, I've never talk-
ed about myself.” Those differences may come also
from the fact that Marcin considers himself a good
speaker and Pawet stutters a little bit. Agnieszka is
still a different case as she is neither over-confident
nor shy. Her narrative is the longest of all, most de-
tailed, most complex. Recounting the death of her
mother and the impossibility of giving more time to

her children, she cries quietly.

The narrative of Marcin does not suggest the ongo-
ing reflective elaboration of his past experiences or
the critical reflection about the context of his actions
and the relations between him and the context. Be-
ing comfortably placed in the mainstream of corpo-
rate life, he has internalised the company’s logic and
treats it as his own. As long as there are no tensions
between his own career project and the company’s

opportunity structure, he does not problematise the
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relations between them. Pawel, on the other hand,
with his desire for a peaceful life, constantly expe-
riences the tensions between himself and the con-
text, which stimulates him to reflect on his life, his
place, his career and his plans. His desire for a qui-
et life does not make him passive as the mere fact
of keeping his job requires complex arrangements,
negotiations and constant checking if his position
gets closer to the mainstream or to the margins. The
biographical knowledge accumulated by them and
constituting the coordinates of orientation for their
lives also differs. Pawet has learnt on the basis of
his wife’s experiences, adapting his life and career
plans accordingly. Marcin is still at the point where
Pawel’s wife was before the company’s bankruptcy:
all the qualities of the left column embodied and no
tensions felt yet. Agnieszka finds herself between
a rock and a hard place, which constantly stimu-
lates her biographical work. There are still many
unresolved issues in her life, which she is aware of
and which she tries to tackle. She does not seem to
realise one thing, however, that the corporate style
of work can be negotiated. She recognises the need
for flexibility, but she applies it only for her biogra-
phy, not the organisation she works for. She makes
do with the neoliberal reality on the basis of her re-
sources, biographical work and biographical knowl-
edge, trying to increase the profits and reduce the

damages, but without questioning its logic.
Conclusions

In Poland, a country with little liberal tradition, af-
ter the fall of real socialism, liberalism (or neolib-

eralism) was on the lips of all. Jerzy Szacki, para-

phrasing Marx and Engels, wrote in 1994: “A spectre
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is haunting Eastern Europe - that spectre of liberal-
ism” (Szacki 1995:1). What was often meant was lib-
eralism in its ‘pure’ form, long forgotten in the West
(Szacki 1995) or neoliberalism of American repub-
licans, where capitalism for the poor is combined
with socialism for the rich (Moskalewicz 2014).
The introduction of the neoliberal rules, stressing
the importance of freedom, opportunity and hard
work, significantly favoured business people fa-
cilitating their accumulation of capital and desig-
nating them as the basis of the new middle class
in Poland. In a special way the managers working
in multinational corporations were to embody the
neoliberal persona: self-interested, profit-maximis-
ing, flexible, individualistic and instrumentally ra-
tional. The neoliberal project except triggering the
changes on all levels of social reality, from labour
relations to body and soul, brought also numer-
ous contradictions. It was discovered that the new
style of work makes it impossible to be at the same
time a good employee and a good parent, as time
resources needed for both roles are simply insuf-
ficient, and that the practices commonly applied
at work, leading to economic efficiency and profit
maximisation, are not necessarily the ones people
would like to see in their private lives. In order to
deal with these contradictions, the new managers
had to develop certain strategies in order to make
their lives fairly consistent and acceptable. As some
became devoted proponents of the new economy,
acting instrumentally and actively strengthening
the course of changes, actually doing neoliberalism;
others maintained a critical distance, trying to make
do with neoliberalism by finding a peaceful niche
in corporate structures; others still became skilful

players, thinking strategically and well, recognising
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the new opportunities and constraints, neither ide-
alising nor demonising them, but simply trying to

make the most of them.

The analysis of these three biographical cases, rep-
resenting different ways of coping with the new or-
der introduced by the post-socialist transformation,
has demonstrated how neoliberalism was actually
done. People of different social and educational back-
grounds were entering the business field, where they
were learning by doing and through their practices
shaping the new context of action. Multinational cor-
porations played a special role here. With their se-
ductive power, they attracted many who dreamed of
doing ‘something important’. The definitions of ‘the
important” differed significantly. As some were lured
by the opportunity of climbing the corporate ladder
and joining the club of international business (main-
ly interested in the external signs of success and high
status), others, immune to the status game, aimed at
a relatively stable employment and financial security
giving them a peace of mind. Still for others, multina-

tionals were a substitute for their interrupted careers
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Biographiczne doswiadczenia transformacji postsocjalistycznej w korporacjach. Tworze-
nie neoliberalnej sciezki

Abstrakt: Porzadek neoliberalny, wprowadzony w Polsce w procesie postsocjalistycznej transformacji, stanowil kontekst dziatania
oraz repertuar zasad i praktyk, z ktérymi nowi korporacyjni menadzerowie musieli si¢ zmierzy¢. O ile czes¢ z nich traktowata ten
nowy porzadek jako ,oczywisty” i bedacy ,jedyng” droga pozwalajaca dotaczy¢ do grona gospodarek wyidealizowanego Zachodu
i przez swoje codzienne praktyki nakierowane na efektywnos¢ i maksymalizacje zysku w istocie tworzyta neoliberalizm, inni, za-
chowujac dystans do nowego Swiata ,wolnosci i mozliwosci”, zdotali wypracowac bardziej krytyczne stanowisko. Ci drudzy wiec
nie tworzyli aktywnie neoliberalizmu, lecz uczyli si¢ z nim zy¢, podchodzac do niego strategicznie lub nawet instrumentalnie.
W artykule tym wyeksponowana zostaje rola pracy biograficznej i wiedzy biograficznej w procesie dystansowania sie, ktory umoz-

liwia monitorowanie i negocjowanie relacji pomiedzy dzialajagcym podmiotem a neoliberalnym kontekstem dziatania.

Stowa kluczowe: postsocjalistyczna transformacja, biografia, praca biograficzna, neoliberalizm, korporacje
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Klasa srednia a perspektywa biograficzna.
Empiryczne studium przypadku’

Abstrakt W artykule skupiam sie na prébie rekonstrukcji klasowej pozycji przedstawiciela klasy $redniej — jego

biograficznej drogi oraz napie¢ wynikajacych z zajmowania okreslonego miejsca w strukturze spotecz-

nej. Te swoista analize wspieram ujeciem badawczym wywodzacym sie z tradycji metody biograficznej,

a w szczegolnosci tradycji szkoty analizy autobiograficznych wywiadéw narracyjnych Fritza Schiitzego.

Gléwna argumentacja skupia si¢ na pokazaniu zalet metody biograficznej w analizowaniu problematyki

klas spotecznych.

Stowa kluczowe metoda biograficzna, klasa $rednia, transformacja, studium przypadku, autobiograficzny wywiad narracyjny

artykule skupiam si¢ na probie rekonstruk-
Wcji klasowej pozycji przedstawiciela kla-
sy éredniej — jego biograficznej drogi oraz napigc
wynikajacych z zajmowania okreslonego miejsca

w strukturze spotecznej. Te swoistg analize wspie-
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ram ujeciem badawczym wywodzacym si¢ z trady-
cji metody biograficznej, a w szczegdlnosci tradycji
szkoly analizy autobiograficznych wywiadéw nar-
racyjnych Fritza Schiitzego. O ile znajdziemy przy-
ktady zastosowania metody biograficznej do anali-
zy problematyki klas spotecznych, to wydaje sie, ze
z racji stosunkowo niewielkiej liczby tego rodzaju
inicjatyw oraz ich ograniczen warto podejmowac
dalsze proby wykorzystania badann o charakterze

biograficznym.

Patrzacnabadana problematyke pod szerszym katem,
wykorzystuje opisywany przypadek biografii specja-

! Artykul oparty jest na materiale pochodzacym z kolekcji wy-
wiaddéw autobiograficzno-narracyjnych zebranych w projekcie:
Doswiadczenie czasu transformacji w Polsce. Poréwnanie socjologicz-
ne na podstawie analizy biograficznej, realizowanym w Katedrze
Socjologii Kultury UL. Opis projektu znajduje si¢ we wstepie do
niniejszego numeru , Przegladu Socjologii Jako$ciowej”, napisa-
nym przez Kaje Kazmierska, pt.: Proces transformacji w doswiad-
czeniach biograficznych. Artykul powstal na podstawie projektu
,Doswiadczenie procesu transformacji w Polsce. Poréwnanie
socjologiczne na podstawie analizy biograficznej” sfinansowa-
nego ze srodkéw Narodowego Centrum Nauki przyznanych na
podstawie decyzji numer DEC-2013/09/B/HS6/03100.
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listy z branzy bankowej do pokazania, jak — z jednej
strony — transformacja ustrojowa jako specyficznie
polski kontekst, a z drugiej, procesy modernizacyjne
o charakterze globalnym, zachodzace we wspdtcze-
snym kapitalizmie, wptywaja na jednostkowe losy.
Szczegodlnie interesujaco przedstawia sie tu sprawa
reprezentacji okreslonego segmentu struktury spo-
fecznej — klasy sredniej, spodziewanego w zwiagzku
z tym toku narracji oraz pojawiajacych si¢ w wywia-
dzie momentow przelamania stereotypu przedstawi-
ciela klasy sredniej. Postaram sie¢ wykazac, ze wyko-
rzystanie autobiograficznego wywiadu narracyjnego
moze by¢ uzytecznym zabiegiem, ktory poszerza
spoleczng wiedze na temat ,pracy” strukturalnych
napie¢ (zwigzanych z wprowadzeniem elementow
systemu kapitalistycznego, demokratyzacja struktur
panistwa, urynkowieniem réznych sektoréw gospo-
darki itp.), przekladajacych sie na biografie jednostek
wystawionych na dzialanie makrospotecznych sit.
Jednoczesnie takowe dzialanie analityczne wspiera
kontrujace dyskurs gtéwnego nurtu glosy, wprowa-
dzajac bardziej wysublimowane refleksje na temat
tego, co stato sie udzialem polskiego spoteczenstwa

w ciggu ostatnich dekad.

Struktura artykulu przedstawia si¢ nastepujaco:
w pierwszej czesci tekstu zaprezentuje wnioski pty-
nace z analizy autobiograficznego wywiadu narra-
cyjnego z przedstawicielem grupy spotecznej spe-
cjalistow pracujacym w sektorze bankowym. Ten
przypadek zostal przeze mnie potraktowany jako
forma soczewki analitycznej, przez ktdra mozemy
dostrzec, jak procesy spoteczne pracuja w perspek-
tywie biograficznej oraz jakiego rodzaju sprzeczno-
$ci generuja w pozornie stereotypowej narracji ,wy-

granego” transformacji. Wnioski ptynace ze zderze-

nia jednostkowego case study z — miedzy innymi —
mitem transformacji ustrojowej jako historycznego
sukcesu polskiego spoteczenistwa oraz zmianami
o charakterze globalnym beda stanowily gléwna os

rozwazan w drugiej czesci artykutu.
Opis przypadku empirycznego

Analizowany wywiad zostal przeprowadzony
w kwietniu 2015 roku w miejscu pracy narratora.
Z przyczyn metodologicznych nalezy podkresli¢
fakt, ze badacz i rozméwca znali si¢ przed prze-
prowadzeniem wywiadu. To o tyle istotne, ze
w kluczowym momencie narracji (co zostanie pod-
kreslone w pdzniejszej czesci tekstu) kwestia wcze-
$niejszej znajomosci moze by¢ brana pod uwage
w trakcie analizy jako czynnik wspierajacy inter-
pretacje. Sam wywiad sktada sie na pule dziewigc-
dziesieciu narracji zbieranych w ramach opisanego
w pierwszym przypisie projektu badawczego. Zo-
stal wybrany do wnikliwej analizy pod katem ar-
tykutu ze wzgledu na silng narracje klasowa oraz
momenty jej ,przetamania” — czyli te czesci wy-
wiadu, w ktérych narrator opisuje sytuacje, badz
wyglasza komentarze stojace w sprzecznosci badz
komplikujace proste odczytanie jego narracji jako
opowiesci przedstawiciela grupy tak zwanych wy-

granych transformacji.

Rozmoéwca (nazwany w procesie anonimizacji
Robertem) urodzit sie w 1972 roku w matym mie-
$cie w centralnej Polsce. Rodzina narratora przy-
najmniej od pokolenia dziadkéw mieszkata w tej
miejscowosci. Dziadek (ze strony ojca) byt drobnym
przedsigbiorca tuz po wojnie, co pozwala postawic¢

hipoteze, ze, uzywajac nomenklatury peerelowskiej,
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nalezat do grupy tak zwanych prywaciarzy. Jego
rola w kontekscie historii rodziny byta o tyle istot-
na, ze zostawil kapital w postaci nieruchomosci,
ktore staly si¢ dodatkowym zasobem finansowym
w trudniejszych ekonomicznie czasach. Swoje dzie-
cinstwo rozmowca przedstawia jako nierdzniace sie
od tego, co mieli jego réwiesnicy. Znaczacym wy-
daje sie fakt, ze Robert jako kryterium oceny wyko-
rzystuje odniesienia do poziomu zycia czy sytuacji
finansowej rodzicéw. To charakterystyczna cecha
jego wypowiedzi, ktdra pojawia si¢ rowniez w in-

nych momentach wywiadu:

No, ale wracajac jakby do szkoty, jakos tam przesze-
dtem bez wigkszych problemdw. Jezeli chodzi o sy-
tuacje yyy materialna, no to wbrew pozorom yy ona
nie byla yyy dobra. Byla taka $rednia, jak to w tam-
tych czasach, wszyscy mieli mniej wigcej po réwno,
ciezko bylo cokolwiek kupi¢, nawet za te pieniadze,
tak ze nie odczuwato sie tak bardzo braku tych pie-
niedzy. Wiekszo$¢ rzeczy sie zalatwialo, pamietam,
jak tam tata zatatwial lodowke gdzies$ tam, telewizor,
staliSmy w kolejkach, przez tydzien, zeby kupi¢ sobie
Rubina 714P yy, ale to byt taki standard, ktéry w za-
den sposéb nie powodowat, ze yyyy czulem si¢ gor-
szy czy lepszy yy od tej strony wlasnie materialnej
yy znaczy pewnie fakt, ze moi rodzice/ tata pdzniej
zostal dyrektorem szkoty, tak ze powinni materialnie
gdzie$ tam plasowac sie powyzej Sredniej, ale czasy
byty takie, ze yyy, ze jakiekolwiek wigksze zakupy
czy wyjazdy na wakacje, to gdzie$ tam trzeba byto te

pieniadze wyskrobywac i organizowac.
Narracja Roberta w duzej mierze skupiona jest na

opisie kariery najpierw edukacyjnej, potem zawo-

dowej. Mamy wiec szkole podstawowa, w ktorej
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badany jest wyrdzniajacym si¢ uczniem, nastepnie
okres w liceum, w ktérym podejmuje decyzje o zda-
waniu na uczelnie techniczng na kierunek informa-
tyczny. Mozna postawic teze, ze to okres spedzony
na studiach jest formacyjny dla dalszego przebiegu
biografii. Wyzsza uczelnia daje badanemu nie tylko
wyksztalcenie, ale pozwala dzigki dyplomowi szyb-
ko znalez¢ prace, co w potowie lat 90. w dotknigtym
bezrobociem miescie, w ktérym narrator pracuje,

nie byto tatwe.

Obecnie pracuje w instytucji finansowej na stano-
wisku dyrektorskim. Jego kariera zawodowa wygla-
data nastepujaco: po zakonczeniu edukacji wyzszej
udato mu sie zdoby¢ prace w instytucji finansowej,
z ktorej przeniost sie do firmy odziezowej, by po-
wrdci¢ na poczatku XXI wieku do sektora finanso-
wego. W jednym z najwiekszych polskich bankow
wspottworzyl jeden z istotnych segmentéw dziala-
nia korporacji. W trakcie swojej kariery nigdy nie
zostal zwolniony ani nie zaznal wyraznej degrada-
qji (czes¢ przeksztatcent w obecnej korporacji mozna
by uznac za ostabienie jego pozycji w strukturze, ale
nie jest to sytuacja jednoznaczna i nie wigzata sie
na przyktad z obnizeniem pens;ji). Robert wlasciwie
sukcesywnie przez cate swoje doroste zycie powigk-
szal swoj dorobek zawodowy na zasadzie awansow.
Warto rowniez podkresli¢ silng wiez miedzy roz-
moweca a firmg, w ktorej pracuje. Rdwniez w sensie
materialnym korporacja ,tworzy” $wiat, w ktéorym

Robert zyje:

Znaczy, z takich ciekawostek, to powiem tak, ze nigdy
nie miatem swojego telefonu komdrkowego [$miech].
Zawsze miatem stuzbowy, jak on sie zrobil popu-

larny, to wtedy wlasnie pierwszy dostatem w mojej
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obecnej pracy, w banku, i od tego czasu () Samocho-
dy prywatne mialem dwa, ale no od tadnych kilku
lat tez nie mam swojego prywatnego, tylko mam yy
stuzbowy. To tez sa jakie$ fajne bonusy, ktore dla mo-
ich rodzicow yy byly nieosiagalne, a dla mnie i dla
moich dzieci sg juz taka oczywistoscia, ze to sie¢ do-

staje w pracy, jak cztowiek ma dobra prace.

W wywiadzie mamy do czynienia z perspektywa
osoby, ktdra silnie wrosta w srodowisko pracy. Nar-
rator ma szeroka wiedze na temat niuanséw prowa-
dzenia biznesu w sektorze bankowym, co znacznie
uwiarygodnia jego komentarze na temat spotecz-
nego $wiata korporacji finansowych i czyni bardzo
interesujacym elementy opisu zmiany, ktora zaszla
w ciggu ostatnich lat. Narrator w ramach autooceny
rowniez postuguje sie, opisujac wiasna sytuacje, ter-

minem ,wygranego transformacji”:

N: Tak ze perspektywy tych, tych zmian, ktore sie
zadzialy, no to tez moge postrzegac siebie jako be-
neficjenta.

B: To sie nazywa naukowo ,wygrani i przegrani
transformacji”/

N: [miech] No to zaliczam sig raczej do tych pierw-

szych.

Dopiero na sam koniec zasadniczej czesci wywia-
du wprowadzony jest watek rodziny — historia po-
znania zony oraz pojawienia sie dwojki dzieci (cho¢
te wystepuja réwniez wczesniej jako znaczacy inni
w kontekscie poréwnawczym dla sytuacji rozmow-
cy). W czeéci pytan do gtéwnej narracji rozszerzona
jest kwestia wychowywania potomstwa oraz réznic
w poziomie zycia pomiedzy okresem dorastania

narratora a obecna sytuacja.

Jedna z kluczowych czesci wywiadu jest moment
politycznej deklaracji rozmoéwcy. Zaangazowanie
polityczne narratora (a przede wszystkim jego sil-
nie prawicowy i neoliberalny kierunek) jest jednym
z glownych watkéw analizy. W tej czesci skupiam
si¢ rowniez na innych istotnych kwestiach: stosun-
ku narratora do rodzicéw w kontekscie jego awan-
su finansowego oraz triadycznej relacji pomiedzy
rodzicami rozmdéwcy, nim samym a jego dzie¢mi,
ktora kilkukrotnie w tekscie wywiadu jest konstru-

owana przez Roberta.

Prawicowy neoliberal — rekonstrukcja
swiatopogladu badanego

Sam fakt wyraznej deklaracji politycznej by¢ moze
nie powinien by¢ traktowany jako rzecz wyjatkowa
w trakcie pytania o biografie rozmdwcy. Zaskaku-
jace jednak jest, jaki kierunek obiera ten konkretny
narrator, gdy zaczyna interesowac si¢ polityka. Za-
nim przejde do préby odpowiedzi na pytanie o po-
wody ksztaltowania si¢ takiego, a nie innego swia-
topogladu, chciatbym pokrotce zrekonstruowac
kolejne jego elementy przedstawiane przez Roberta

w trakcie wywiadu.

Jak podkreslatem juz wyzej, narrator czesto wyko-
rzystuje tematyke ekonomiczna do komentowania
swojego zycia i $wiata, w ktérym funkcjonuje — cho-
ciazby przy opisywaniu zmian, jakie zaszty w Pol-
sce na przestrzeni ostatnich kilku dekad. Réwniez
w czesciach wywiadu, w ktdrych odnosi sie do swo-

jego swiatopogladu, wraca temat finansow:

Poniewaz, no, zarabiam catkiem niezle, to tak ekono-

micznym wymiarem jest, zeby tych podatkéw mniej
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zabierali, tak, no szkoda tej kasy tyle oddawac, a od-
daje jej sporo, nie. Zwlaszcza ze mam ciagle wrazenie,
ze lepiej bym wykorzystal tq moja kase, niz ktos tam
za mnie wykorzystuje. Eee prawica no jest za obniza-
niem podatkow ee chociaz, tak jak powiedziates, jest

to strasznie u nas skomplikowane.

Argument o przewadze prywatnego nad publicz-
nym (w tym przypadku narrator przedstawia po-
stulat zmniejszenia opodatkowania jego dochodéw)
doskonale wpisuje si¢ w obecny w polskiej debacie
publicznej glos deprecjonujacy role panstwa jako
spotecznego redystrybutora. Zapytany o konkretne

sympatie polityczne odpowiada:

Yy znaczy u nas ta prawicowos¢ niestety kojarzy sie
z PiS-em yy, ktéry z racji yyy przywodcéw, osob, kto-
re si¢ gdzie$ tam pokazuja w telewizji, nie moze by¢
pozytywnie oceniany. Ale jezeli chodzi ooo chociaz-
by Unie Polityki Realnej, tak, Korwina-Mikkego czy
jeszcze inne partie, ktore no maja takie podejscie yy
prawicowe, zaréwno do gospodarki, jak i tego, jak
mozna poukladaé sobie yy polityke wewnetrzna,
polityke zagraniczna w kraju, to, to zdecydowanie

w tym kierunku ide.

Postulaty liberalizacji ekonomicznej sa wsparte sil-
nie konserwatywnym glosem odnoszacym si¢ do
kwestii obyczajowych — szczegdlnie w kontekscie
odmiennych opcji politycznych oraz mniejszosci

seksualnych:

Bo dla lewej strony no to mam wrazenie, ze rodzina
jest niewielkg wartoscig, ta moja perspektywa z ra-
cji tego, ze mam dwojke dzieci, si¢ zmienita, mysle

o przysztosci moich dzieci, widze to, co ztego dzieje
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sie w szkotach yy, ze te szkoty nie wygladaja tak, jak
powinny wyglada¢, ale yyy lewica idzie w tym kie-
runku, ze najlepiej jakby byli single, dzieci nie musza
mie¢, jak juz majq dzieci, to najlepiej, zeby byta rodzi-
na zfozona z dwoch tatusiow albo z dwoch yy mamus$
yy, jestem yy znaczy bardzo negatywnie nastawiony

do tych yyyyy roznych genderow [$miech].

Dodatkowo Robert wyraznie podkresla swoje przy-
wiazanie do narodowego zasobu symbolicznego
w tym jego wymiarze, ktory bazuje na odrebnosci
etnicznej i kulturowej. To (paradoksalnie w zwigz-
ku z faktem, ze firma, w ktorej pracuje, nie jest pol-
ska spotka) wspierane jest elementami euroscep-

tycznego dyskursu:

Teraz to, co mnie niepokoi no to tez taka yy taka to-
talna yy podporzadkowanie si¢ Unii Europejskiej. Yyy
no mam obawy, ze to moze mmm zaszkodzi¢ jakie$
naszej odrebnosci narodowej, nie. JesteSmy w ekstra
sytuacji, ze nie mamy zadnych mniejszosci w Polsce,
bo jakbysmy byli taka Ukraing albo chociazby Wegra-
mi, to tam jest sporo: a tutaj Rumunii sg, a tutaj Ruscy.
U nas po wojnie zadbali o to, zeby wszystkich obcych
powysiedlaé, a zza Buga ludzi tutaj przesiedli¢ na te
Ziemie Odzyskane, tak ze jesteSmy spojni kulturowo
i ee znaczy, nie wiem wtasnie, w jakim kierunku ee
bedzie szta ta dalsza yyy dalsza unifikacja Unii, tak

moéwiag, tak [..].

Generalizujac, poglady polityczne Roberta mozna
opisac jako neoliberalne i prawicowe. Zasadnym wy-
daje si¢ tu pytanie o powody takiego ukierunkowa-
nia sympatii politycznych osoby, ktdra, reprezentu-
jac wyzszy segment klasy sredniej, powinna raczej

- przynajmniej w kwestiach obyczajowych — wspie-
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ra¢ centrowe propozycje obecne na polskiej scenie
politycznej. Proponowatbym tu teze o zlozonym
wptywie srodowiska, w ktérym narrator si¢ obraca.
Robert wprost méwi o inspiracji kolegami, , ktorzy
sa po tamtej stronie”, wskazujacymi mu chociazby
strony internetowe czy ksiazki historyczne, ktére po-
winien przeczytaé. Niemniej jednak wydaje sie, ze
w toku wywiadu na plan pierwszy wysuwa sig¢ kwe-
stia wptywu przesztosci rodzicow jako uwiktanych
w poprzedni system, a jednoczesnie w ostatnich la-
tach bedacych albo sympatykami takich partii jak
Sojusz Lewicy Demokratycznej, Platforma Obywa-
telska czy Unia Wolnosci, albo wprost ich cztonkami
(w przypadku ojca). Posta¢ matki jako nauczycielki
historii, ktéra, co wynika z wywiadu, rozmawia
z synem na temat falszowania historii Polski zgodnie
z Owczesnym interesem politycznym, jawi sie jako
glowny bodziec do poszukiwan Roberta w jego wla-

snych prébach zmierzenia sie z historia.

Postaci rodzicow zostaja wprowadzone w pierw-
szych zdaniach wywiadu. Obydwoje byli nauczy-
cielami w szkotach, w ktorych uczyl si¢ narrator
(ojciec byl nauczycielem i dyrektorem w szkole pod-
stawowej, matka uczyta historii w liceum), a on sam
zalicza ich do inteligencji, cho¢, odnoszac sie do tre-
$ci wywiadu, mozemy mie¢ podejrzenie, Ze narrator

nie jest pewien tak wybranej kategorii:

Eee yyy pierwsze rzeczy, ktére pamigtam... yy... no
to tak, rodzice byli nauczycielami, tak ze nie wiem,
jak to okresli¢ w tamtych czasach, ale jakas tam inteli-

gencja pewnie. Klasa $rednia, tak to nazwijmy.

Rozmowca wskazuje, ze najpewniej obydwoje byli

cztonkami PZPR. Matka, osierocona, wychowatla si¢

w instytucjach opieki, co sam Robert podkresla jako
czynnik wptywajacy najej pozytywna postawe wo-
bec peerelowskiego systemu. Co wigcej, byla row-
niez nauczycielem historii, co w narracji rozmoéwca
przedstawia w kontekscie jej konformistycznego

podejscia do peerelowskiej polityki historycznej:

Yy co ciekawe, jeszcze uczyta historii moja mama, tak
ze kiedys tak tego nie postrzegatem, ale teraz to cze-
sto rozmawiamy o tym, na ile ona swiadomie lub nie-
$wiadomie falszowala tq historie albo pomijala jakies
fakty, no bo kupe rzeczy wtedy w szkotach nie mozna
bylo méwi¢, o wielu rzeczach nie mozna byto wtedy

mowid, tak.

Po latach okazato si¢ to dodatkowym bodzcem do
odciecia si¢ Roberta od politycznych wyboréw jego
rodzicéw. Watek uwiklania matki i ojca w poprzed-
ni system oraz stosunku narratora do tej czesci ich

zycia dobrze oddaje nastepujacy cytat:

I yyy pdzniej, znaczy oni nie byli jakimi$ tam za-
zartymi komunistami, jak wiekszo$¢ ludzi w Pol-
sce yy moj tata byl, bo musial, moja mama, jak z nig
rozmawialem, to byla, bo ona tam w wieku siedmiu
czy osmiu lat zostata sierotg catkowitg i ona uznata
yyyy, ze gdyby nie ten system, ktory wtedy byl yy,
to ona nie dosztaby do tego, do czego by doszta, bo
miala darmowe szkoty, darmowe studia, stypendia,
ktore pozwalatly jej sie utrzymac i praktycznie sa-
modzielnie, bez zadnej opieki no doszta do tego, do
czego doszta, tak. Ona uznawala, ze ma jaki$ tam
dtug wdzigcznosci wobec tamtego systemu i go spta-
ca, jak potrafi, swoja praca i zaangazowaniem. Yy co
ciekawe, jeszcze uczyla historii moja mama, tak ze

kiedys tak tego nie postrzegalem, ale teraz to czesto
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rozmawiamy o tym, na ile ona $wiadomie lub nie-
$wiadomie fatszowata tq historie albo pomijala ja-
kies fakty, no bo kupe rzeczy wtedy w szkotach nie
mozna byto mdéwic, o wielu rzeczach nie mozna byto

wtedy mowig, tak.

W wywiadzie sa jeszcze dwa istotne momenty,
w ktorych pojawiaja sie rodzice Roberta: w momen-
cie rozwodu, gdy narrator ma 18 lat i ojciec odcho-
dzi od rodziny (Robert ma miodszego o siedem lat
brata, ktory — przynajmniej wedle badanego — prze-
zywa to rozstanie znacznie silniej) oraz po studiach,
gdy w pewnym sensie zmuszaja narratora do zna-
lezienia pracy, przestajac go finansowad, tak jak to
czynili w okresie nauki. Obecnie z obojgiem narra-
tor ma dobre kontakty, cho¢ nalezy podkresli¢, ze
wieksza role odgrywa matka, z ktorg Robert rozma-

wia na tematy polityczne.

Ze wzgledu na czeste odwolywanie sie do historii
politycznych wyboréw rodzicow oraz po ich zesta-
wieniu z obecnymi pogladami narratora, wydaje
sie zasadnym uznanie, Ze to oni, jako znaczacy inni
nie tylko w sensie opiekunéw biograficznych, ale
rowniez jako punkt odniesienia w dorostym zyciu
Roberta, moga by¢ traktowani jako osoby kluczowe
dla konstrukcji jego $wiatopogladu. Z tresci wywia-
du mozna jednak wysnu¢ jeszcze jedna teze doty-
czaca takiego kierunku uswiadamiania polityczne-
go. W wypowiedziach dotyczacych firmy, w ktorej
pracuje Robert, przechodzi on od pozycji oddanego
wspottworcy korporacji do zawiedzionego obecna
polityka rozwoju. By¢ moze w kontekscie jego upoli-
tycznienia mozna si¢ doszukiwac rowniez wplywu
elementéw zaniepokojenia swoja sytuacja zawodo-

wa. W tej, by¢ moze zbyt mocno postawionej, hipo-
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tezie prawicowy zwrot bylby formg poszukiwania
silniejszych wiezi ze wspolnotg — tu rozumiang jako

nardd wraz z jego historia.
Awans spoleczny kosztem rodzicow?

Patrzac z perspektywy klasowej, Robert repre-
zentuje dyskurs klasy aspirujacej. Podkresla swoj
awans w stosunku do pozycji rodzicow poprzez
wskazanie réznic w mozliwosciach konsumpcyj-
nych. Opisuje bezposrednio i posrednio histo-
ri¢ transformacji kapitatu kulturowego w kapitat
ekonomiczny. Ten pierwszy posiadali jego rodzice
jako przynalezacy, badz co najmniej aspirujacy, do
inteligencji panstwa socjalistycznego. Ich zarobki
nigdy nie stanowily podstawy do wyznaczania
statusu spolecznego rodziny. Jezeli o takowej do-
datkowej (wyrdzniajacej) funkcji zasobéw finan-
sowych mozemy moéwi¢ w przypadku Roberta,
to bytaby to spuscizna po dziadku — prywatnym
przedsigbiorcy okresu powojennego. Okres PRL-u
dla rodziny badanego to okres budowania kapitatu
kulturowego, ktéry w biografii narratora zafunk-
cjonuje poprzez system edukacji. Mozna zaryzyko-
wac teze, ze sukcesy edukacyjne rozmowcy byty
mozliwe miedzy innymi dzigki wsparciu i zaple-

czu spotecznemu rodzicow.

W przypadku Roberta ostatecznie nastepuje prze-
suniecie na pozycje klasy sredniej w neoliberalnej
gospodarce demokratycznego panstwa. Tymcza-
sem jego rodzice w toku zmian zostali (przynaj-
mniej w ocenie badanego) zdegradowani w sto-
sunku do pozycji, ktora zajmowali przed 1989 ro-
kiem. Wraz ze zmiang podstawowego kryterium

wyznaczania pozycji w strukturze okazalo sig, ze
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to, co kiedy$ dawato spoteczny prestiz (wyksztal-
cenie, zawod — w przypadku rodzicéw rozmowcy
bycie nauczycielem), obecnie ustepuje pola czynni-
kom ekonomicznym. Robert wiecej zarabia — jego
pozycja finansowa gwarantuje bezpieczenstwo eg-
zystencji. Badany dekonstruuje owo przesunigcie

w nastepujacym cytacie:

Yy znaczy na ten okres mojego wchodzenia gdzie$
tam na rynek pracy i dojrzewania, no to wiadomo, ze
dzialo si¢ sporo waznych spraw. Rok osiemdziesia-
ty dziewiaty, wszystkie te przemiany wilasnosciowe
w kraju. I tutaj uwazam, Ze ja na tych przemianach
wyszedlem dobrze, nawet bardzo dobrze — troche
zawdzigczam sobie, troche szczesciu, ze gdzie$ tam
w odpowiednim momencie i czasie bytem i tg szanse
wykorzystatem. Ale oceniam, Zze wiasnie pokolenie
moich rodzicéow to strasznie jest poszkodowane na
tych przemianach [...]. A moi starzy, ktérzy pracowa-
li tadnych kilkadziesiat lat yyy w poprzedniej epo-
ce, nie dostali totalnie nic poza tym, ze teraz dostaja
jakie$ emerytury, z ktorych tam starajq sie yy lepiej

badz gorzej yy przezyc¢.

Mamy tu wiec do czynienia z kilkoma splatajacy-
mi sie watkami. Po pierwsze, narrator wskazuje na
istotng role zmiany transformacyjnej jako gtéwnej
ramy strukturyzujacej swiat, w ktory wchodzit
w momencie studiow i rozpoczynania kariery za-
wodowej. Interpretuje te sytuacje jako szanse, kto-
ra wykorzystal przede wszystkim poprzez awans
ekonomiczny wobec rodzicéow (co wida¢ rowniez
w innych czesciach wywiadu). W tym, z pozoru
prostym, poréwnaniu kryje si¢ by¢ moze cos wie-
cej, co wiaze si¢ z ocena sytuacji jego rodzicow

jako ofiar transformacji. Robert jako ten, ktdry jest

jej beneficjentem, widzi jej zlozonos¢, komplikacje
i niesprawiedliwos¢. Jest to o tyle istotne, Ze ten typ
wypowiedzi mozna potraktowac jako kontrapunkt
do tych cytatow i czesci, w ktérych badany tworzy
mit pelnego sukcesu wlasnej kariery biograficzne;j.
Ten oczywiscie na wielu poziomach jest niezaprze-
czalny, ale ma réwniez swoje drugie tto. Okazuje
sig, ze sukces transformacji musi mie¢ réwniez
swoje ofiary, a jej wygrani by¢ moze skrywaja po-

czucie winy z powodu wilasnego powodzenia.
Triada rodzice-badany-dzieci

Robert czesto wykorzystuje réznice pokoleniowe,
ktére pozwalaja mu na wprowadzenie perspekty-
wy porownawczej miedzy réznymi momentami
jego biografii. Doswiadczenia jego rodzicow, jego
samego oraz jego dzieci pozwalaja mu na zapre-
zentowanie komentarzy na temat Swiata, w ktorym
zyje i pracuje. Ukladaja si¢ one w swoistg triade,
w ktorej posta¢ narratora staje w centrum rézno-
rakich proceséow spotecznych zmieniajacych rze-
czywistos¢ spoteczna. Do analizy tych momentow
wywiadu moze przydac si¢ koncepcja pracy bio-
graficznej (Schiitze 1992; 2008; 2012), w ktorej jed-
nostka staje si¢ bardziej Swiadoma siebie, swojego
zycia, przebiegu swojej biografii poprzez refleksyj-
ne przepracowanie jej elementéw. Moga w tym po-
moc znaczacy inni. W tym kontekscie funkcja ro-
dzinnej triady w przypadku Roberta moze zostac
zinterpretowana jako stale pracujace lustro. W nim
rozmoéwca jest w stanie spostrzec i zrozumie¢, co

si¢ z nim stato w trakcie jego biografii.

Robert porownuje siebie, swoich rodzicow i dzie-

ci na kilku ptaszczyznach: konsumpcji, spedzania
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czasu wolnego czy politycznych postaw. Kluczowa
role odgrywa tu kryterium konsumpcji jako wy-
miaru, w ktérym najbardziej wyraznie zycie jego
rodzicow i dzieci odrdznia sig od jego dziecinstwa,
a jego obecna pozycja od tej, ktora zajmowali jego
rodzice. W odniesieniu do kwestii dzieci Robert
wyraznie wpisuje sie w dominujace w klasie Sred-

niej podejscie:

[.] no ja z racji tych moich jaki$ tam yyy pogladow,
staram sie¢ yy tak bardzo konserwatywnie wycho-
wywac te dzieci, zajmowac si¢ nimi, organizowac im
czas, na ile to jest oczywiscie mozliwe, tak. Yyy tak ze
szkota, jakies tam zajecia pozalekcyjne — to samo, co

ja miatem.

Interesujaca informacja jest to, Ze narrator wska-
zuje, iz sam mial podobne dziecinistwo w wymia-
rze organizowania czasu wolnego, cho¢ w gléw-
nej czesci wywiadu o tym nie méwi. Dodatkowo
samej logiki kontroli nie traktuje jako co$ nowego,
a wrecz opisuje ja jako podejscie konserwatyw-
ne. Tego rodzaju kategoryzacja jest stosunkowo
wyjatkowa na tle innych wywiadéw z kolekgji,
w ktorych badani o podobnych cechach demo-
graficzno-spotecznych posiadajacy dzieci wprost
mowili o zwigkszaniu sie¢ potencjalu kontroli
nad aktywnos$cia swojego potomstwa. Wyraznie
pracowata u nich perspektywa pordéwnawcza,
w ktodrej ich dziecinstwo jawilo sie¢ jako swobod-
ne, niekontrolowane i nieorganizowane. Na prze-
ciwnym biegunie bylo dorastanie ich dzieci — $ci-
Sle zaplanowane, kontrolowane takze w sensie
fizycznym (wymiar przestrzeni, w ktorej dzieci
moga si¢ bawié, znacznie si¢ zmniejsza), ztechno-

logizowane.
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Transformacja ustrojowa a perspektywa
biograficzna

Dotychczasowy dorobek nauk spotecznych na
polu opisywania samej transformacji ustrojowej
i jej spotecznych skutkéw skupia sie na podejsciu
makrosocjologicznym badz makroekonomicznym
(Marody 1996; Domanski 2000; 2002; 2008; Gar-
dawski 2001; 2009; Marody, Giza-Poleszczuk 2004;
Titenbrun 2007; Kowalik 2009). Na tym tle wyro6z-
niaja si¢ prace badaczy spolecznych, ktérzy po-
dejmowali inicjatywy o charakterze jakosciowym
(czesto biograficznym), eksplorujace temat zmia-
ny spotecznej (Palska 2002; Ost 2005, Domecka,
Mrozowicki 2008; Dunn 2008; Gdula 2008; Sadura
2012; Zarycki 2014; Sowa 2015). Szczegdlng uwage
chciatbym zwrdcic na ksiazke Style Zycia i porzqdek
klasowy w Polsce (Gdula, Sadura 2012). Mamy tu do
czynienia z osadzeniem w konkretnym materiale
jakosciowym (cho¢ niejednolitym) skontekstuali-
zowane]j propozycji teoretycznej Pierre’a Bourdieu.
I o ile polemizuje si¢ z jej konkluzjami czy metodo-
logia, to trudno nie doceni¢ oryginalnosci pomy-
stu wykorzystania materialéw biograficznych do
analizy klas spolecznych. W artykule chciatbym
w ograniczonym zakresie skorzysta¢ z koncepcji
stylu zycia klasy $redniej, pamietajac, jak rozumie-

ja go autorzy:

Mozliwa jest takze analiza w kategoriach rywalizu-
jacych uniwersalnosci. Dopuszcza si¢ wtedy istnie-
nie roznorodnych roszczen formutowanych przez
konkretnych aktoréw, ktorzy staraja sie¢ przeksztal-
ci¢ swoje partykularne cechy w wartosci i dziata-
nia o aspiracjach do powszechnosci. (Gdula, Sadura

2012: 34-35)
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Na opis klasy $redniej sktadaja sie¢ nastepujace
elementy: ,rygoryzm i praworzadnos¢, niepew-
nos¢ statusu, nastawienie na awans i akumulacje”
(Gdula, Sadura 2012: 42). Na zasadzie dystynkcji
klasa srednia szuka tych wartos$ci i postaw, ktore
pozwola jej przede wszystkim odrdznié si¢ od kla-
sy ludowej i imitowad styl zycia klasy wyzszej. To
niekoniecznie oznacza tendencje do kopiowania
metaregul funkcjonowania w $wiecie spotecznym.
Raczej jest powiazane z przymusami konsump-
cyjnymi, zorientowaniem na kumulowanie kapi-
talu (przede wszystkim ekonomicznego), nawet
(@ moze przede wszystkim) kosztem poczucia bez-
pieczenstwa i utraty stabilnosci. Styl klasy sredniej
jest o tyle istotny, ze ze wszystkich trzech rodza-
jow uniwersalizacji jest najbardziej powszechny
w swoim oddziatywaniu na zbiorowe przekonania
o aspiracjach zyciowych. Tym samym, szczegélnie
w przypadku, gdy spelnienie tychze jest niemozli-
we, moze to prowadzi¢ do generowania potencja-
6w trajektoryjnych (w znaczeniu trajektorii uzy-
wanym przez analitykow z kregu Frtiza Schiitzego
[Kazmierska 1996; 2008; 2012; Schiitze 2012]). Co
wiecej, w przeciwienstwie do klasy wyzszej (ka-
pitat ekonomiczny) i ludowej (zakorzenienie we
wspdlnocie) klasa $rednia jest stosunkowo bez-

bronna wobec przymusu aspiracji.

Gdula z Sadura (2012: 54) méwia rowniez o poczu-
ciu rozdarcia miedzy aspiracjami a pochodzeniem,
ktore ma swoj wyraz w stosunku do protestow
spotecznych (przedstawiciel klasy $redniej bedzie
raczej przeciwko) i panstwa (zdecydowanie nie-
chetny wobec redystrybucyjnych funkcji systemu).
Tak skonstruowana postawa pozostawia jednostke

sama wobec ewentualnych porazek zyciowych —

poczucie sukcesu indywidualnego jest wlasciwie
jedynym atrybutem, ktdry skutecznie moze ograni-
czy¢ potencjat trajektoryjny wynikajacy z niedosta-

tecznego spetniania celow i zamierzen.

Na osobny watek zastuguje temat wychowywania
dzieci, ktéry w analizowanym przypadku petni
jedna z kluczowych rél wyrdzniania stylow klaso-
wych rozméwcow. Dzieci rozumiane jako swego ro-
dzaju inwestycja to charakterystyczny element pro-
jektu biograficznego typowego dla przedstawicieli
tej grupy spotecznej. Scista kontrola nad procesem
wychowawczym i zaplanowany rozwdj, przy jed-
noczesnym zapewnianiu odpowiedniego poziomu
konsumpcyjnego, sa najbardziej wyraznymi atry-
butami wychowywania na tym poziomie drabiny

spotecznej.

Gdy poréwnamy opis proponowany przez Gdule
i Sadure z wywiadem z Robertem, to zauwazymy
wyrazne podobienstwa w tych elementach, ktdre
wiaza sie z akumulacja i aspiracja. Przede wszyst-
kim badany regularnie odmierza swdj zyciowy do-
robek poprzez pryzmat tego, co udato mu sie osia-
gnac. Wykorzystuje perspektywy poréwnawcze
z rodzicami i dzie¢mi, by nie tylko pokaza¢, ,jak
zmienito si¢ zycie”, ale rOwniez by zaprezentowac
swo¢j awans — spetniong aspiracje. Co wiegcej, i co
jest szczegolnie interesujace w kontekscie rozwa-
zan klasowych, wskazuje na dodatkowe kryterium
wyrozniajace z ttumu: posiadanie badz nieposia-
danie kredytéw. To, wedle badanego, kwestia kre-
dytéw petni funkcje demaskujaca wobec utudy po-
siadania badZ nieposiadania, a w dalszej perspek-
tywie zajmowania okreslonej pozycji w hierarchii

spolecznej:
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Ale pozniej yyy wrdcita (zona narratora — przyp. JB)
ijuz na tyle ja dobrze zaczatem zarabia¢, a ona tez nie
najgorzej, ze moglismy sobie pozwoli¢ na ta zmiane
mieszkania i na szybkie tam sptacenie kredytu, no bo
w obecnych czasach to fajnie si¢ pochwali¢, jak masz
mieszkanie, samochod i jeszcze jakies rzeczy, to jesz-
cze nie znaczy, ze masz yyy ze masz, ze twdj status
jest ok, no bo wystarczy spojrze¢ na kredyty, ktore
masz trzydziesci sze$¢ zaciggniete, i przez ile lat je

bedziesz sptacat, tak.

Robert opisuje i klasyfikuje strukture zgodnie z za-
sada: ,Jestes na tyle bogaty, na ile mozesz sobie
pozwoli¢ bez finansowania tego pozyczonymi pie-
niedzmi”. Wazna role w tym fragmencie pelni tez
zona rozmowcy, a przede wszystkim fakt jej sukce-
su zawodowego i finansowego. Razem moga sobie
pozwoli¢ na splacenie kredytu mieszkaniowego,
co w perspektywie biograficznej uwalnia ich od
waznego zobowigzania finansowego szeroko doty-
kajacego czes¢ spoteczenstwa polskiego. Réwniez
w kwestii oceny roli panistwa badany jest krytyczny

wobec jego funkgcji.

Interesujaca wydaje sie tu kwestia niepewnosci
statusu. O ile ciezko ja zauwazy¢, to wydaje sie,
ze rozmowca zdradza pewne $lady zaniepokoje-
nia. Szczegolnie w tych momentach, gdy opowia-
da o przemianach w firmie. Jego ocena kierunku
zmian jest krytyczna. Wiazacd si¢ to moze z faktem,
ze Robert we wiasnych oczach jest tym, kto miat
wktad w budowe obecnej marki. Korporatyzacja
zmienia jego otoczenie, z ktérym coraz mniej sie
utozsamia. Taka interpretacja moze zosta¢ wsparta
przez drugi element podwazajacy mitologie suk-

cesu rozmoéwcey. Przyjrzyjmy sie blizej cytatowi
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odnoszacemu si¢ do oceny jego pracy przez jego
wlasne dzieci z szerszym wstepem na temat per-

spektyw pracy w banku:

Prezes mi mowi, ze czasy $wietnosci dla bankéw
sie koricza. Ze teraz bedzie walka, obnizanie pro-
wizji yyy coraz mniejsze przychody, tak ze jak kto$
chce dalej dobrze zarabia¢, to powinien zmieni¢ pra-
ce z banku na jakis inny. Znaczy, ja niewiele wigcej
potrafie, ale tez do konica nie wiem, na co miatbym
zmieni¢ yy prace. Znaczy, zawodowo troche mnie
dreczy, ze wszystkie rzeczy, ktére zrobitem, sa takie
yyyy niewidoczne yyy, nienamacalne, tak. Tak cza-
sami gdzies tam zaluje, Ze moglem zosta¢ gdzies tam
tym lekarzem, to mialbym wyleczonego pacjenta,
wdzieczno$¢, super, uratowanie zycia, tak. A tutaj
grzebie kilkana$cie lat w tych komputerach, niby co$
tam dziata, ale tak naprawde nie do konca wiadomo,
czy to moja zastuga, czy kogos innego. Yy najlepiej
to weryfikujq dzieci, moje dzieci to teraz juz sg wiek-
sze, jak byly mniejsze, to si¢ pytaty: ,Co ty, tata, tam
robisz w tej pracy?”. No, wytlumaczy¢, ze kto$ siedzi
iles godzin przed monitorem i cos tam grzebie, no
to nie jest atrakcyjne wyttumaczenie dla dzieci, tak
ze oni dalej mysleli, ze pewnie tam w co$ gram na
tych komputerach. No a jak méj syn mnie przyszedt
kiedy$ odwiedzi¢, jak jeszcze tam siedzieliSmy, no to
najwazniejsza rzecza, ktorg zapamiegtat z mojej pracy
i ktora opowiadat wszystkim na rodzinnych spotka-
niach, to byty pitkarzyki. ,Tata to ma fajng prace, bo
ma pitkarzyki obok swojego pokoju”.

Wydaje sig, ze cytat ten moze zosta¢ potraktowany
jako podsumowanie narracji Roberta na temat jego
pracy. ,Czasy $wietnosci” to okres, w ktérym bada-

ny zaczynal prace i wzrastat wraz z firma. Po kilku-
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nastu latach okazuje sie, Zze nie tylko ta perspektywa
jest na wyczerpaniu. Pomimo wagi wykonywanej
pracy (obowiazki Roberta wymagaja od niego specja-
listycznej wiedzy informatycznej), nie jest w stanie
przekonac nie tylko kilkuletniego syna, ale w pew-
nym sensie rowniez samego siebie, do istotnosci tego,
co robi. Rozmdéwca wykonuje tu prace biograficzna
nad swoja pracg zawodowa. Pokazuje inne, poten-
cjalne drogi swojego zycia i poréwnuje je z tym, co
stalo si¢ jego udziatem. Efekt tego porownania do

jakiego$ stopnia dekonstruuje wizerunek zwyciezcy.

Zamiast zakonczenia:
zalety perspektywy biograficznej
w analizie procesow zbiorowych

W artykule nie ma miejsca na szczegdlowa analize
mitu polskiej transformacji. Warto jednak wskazac
na jedna z kluczowych dychotomii, jakie sa elemen-
tem zbiorowej opowiesci o zmianie ustrojowej: po-
dziat na wygranych i przegranych transformacji. To
dobry przyktad binaryzacji spoteczenstwa z punktu
widzenia neoliberalnych wartosci oraz zekonomi-
zowanego jezyka opisu rzeczywistosci spoleczne;j.
Dychotomia moze by¢ réwniez interesujacym punk-
tem wyjscia do zastanowienia si¢ nad konsekwen-
cjami transformacyjnej gry o status. Zakladajac, ze
zmiana roku 1989 przynosi forme nowego otwarcia,
warto postawi¢ pytanie o jej ewentualny przebieg
oraz konsekwencje, jakie niesie w wymiarze nie
tyle makrostukturalnego opisu, ale réwniez bio-
graficznych do$wiadczen jednostek. Analizowany
przypadek Roberta moze zosta¢ odebrany jako sto-
sunkowo przewidywalna narracja o pelnym sukce-
sow losie beneficjenta zmian. Jednak przy bardziej

wnikliwym czytaniu, syn nauczycielskiej rodziny

idacy na dobre studia i znajdujacy bez wiekszych
perturbacji wysoko ptatng prace, posiadajacy rodzi-
ne i, co wspolczesnie rzadkie i wazne, mieszkanie
bez kredytu, prezentuje si¢ w co najmniej dwu-
znaczny sposob. Po pierwsze, jego polityczne pogla-
dy sa mieszanka neoliberalizmu (co jest w ramach
stereotypu dobrze zarabiajacego przedstawiciela
klasy $redniej zrozumiate) oraz prawicowych wizji
narodu. Szczegolnie ten drugi element, ze wzgledu
na swoja skrajnosc, jawi sie jako niepasujacy do ca-
fosciowego obrazu badanego. Po drugie, jego praca,
jakkolwiek dobrze ptatna, nie przynosi mu takiej
satysfakcji, jakiej moglibySmy sie spodziewac. Brak
tejze prezentowany jest na co najmniej dwa sposo-
by. Po pierwsze, zmiany zachodzace w firmie nie s
przez narratora pozytywnie oceniane. Jego relacja
z korporacja jest dtugotrwata i gleboka. To przekia-
da sie na jego zawiedzenie polityka rozwoju firmy
w ostatnich latach. Po drugie, na gltebszym pozio-
mie narrator widzi, jak trudno uchwyci¢ efekty jego
pracy. Tu szczegdlnie wymagajaca , publicznosciq”
sa dzieci Roberta, ktore w wywiadzie funkcjonuja
jak lustro, w ktérym rozmowca oglada swoje doko-
nania. Nie tylko nie jest w stanie wyjasni¢ im, na
czym polega jego praca, ale réwniez negatywnie
ocenia swiat, w ktérym zyja. W ostatecznym rozra-
chunku radykalne wybory polityczne moga jawic
si¢ jako proba odpowiedzi na frustracje zwigzana

z praca i rodzina.

Proponowana przeze mnie interpretacja, pozosta-
wiajac na boku jej ewentualne uchybienia, pokazuje
potencjal materiatu biograficznego do dekonstru-
owania i poszerzania pola spotecznej wiedzy. Trans-
formacja ustrojowa, jaka miata miejsce w Polsce na

przetomie lat 80. i 90. poprzedniego wieku, to proces
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prowadzacy do przemian w strukturze spotecznej
nie tylko w sensie makro. To réwniez ogrom do-
swiadczen jednostek, ukltadajacych sie w losy zy-
ciowe tych, ktorzy zyli w tym okresie. Sens bada-
nia przekazoéw biograficznych lezy miedzy innymi
w mozliwosci obcowania z materialem, ktory posia-
da potencjal emancypujacy wobec dyskurséw ma-
kro i pozwala na nowe interpretacje proceséw spo-
fecznych funkcjonujacych w wymiarze zbiorowym.
Charakterystyka  perspektywy  biograficznej
z punktu widzenia badania proceséw zbiorowych
wiaze sie z mozliwoscia ich oddolnej analizy. Me-
toda biograficzna w naukach spotecznych (w tym
metoda autobiograficznego wywiadu narracyjnego
Fritza Schiitzego) pozwala na przesledzenie tego,
w jaki sposdb makrostruktura odciska swe pigtno
na biografii jednostek. Dzigki analizie relacji bio-
graficznych mozemy rownoczesnie badac, jak same
jednostki (intencjonalnie badz nieintencjonalnie)
radza sobie z odgoérnie narzucang struktura i pro-
cesami z makropoziomu. Przedmiotem zaintere-
sowania badaczy moga by¢ strategie adaptacyjne
wobec zmian zachodzacych na poziomie spotecz-
nym, ekonomicznym, kulturowym, politycznym.
Co wiecej, materiat biograficzny nie tylko daje nam
dostep do tego, co bylo udziatem jednostek, ale po-
zwala na szersza analize interpretacji zltozonych
proceséw zmieniajacych wigksze catosci. W przy-
padku transformacji moze by¢ to szczegdélowa ana-
liza wplywu zmian w gospodarce polskiej lat 90.

na rynek pracy (Domecka, Mrozowicki 2008)>.

? Zachecam do zapoznania si¢ artykutem Markiety Domeckiej
w tym numerze ,Przegladu Socjologii Jako$ciowej”, pt. Biogra-
phical Experiences of Post-Socialist Transformation in Corporate Bu-
siness: Doing the Neoliberal Path.
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Badania biograficzne pozwalaja na mocniejsze osa-
dzenie naukowej refleksji w empirycznym kontek-
Scie dalekim od zmatematyzowanego opisu staty-
stycznego. Moga by¢ traktowane jako swego rodza-
ju empiryczna korekta dla réznych teorii (w tym
teorii klasowosci) produkowanych w dyskursach
eksperckich, przy ktoérych stosunkowo czesto moz-
na odnies¢ wrazenie, Ze material empiryczny jest
traktowany wybidrczo badz pobieznie. Po drugie,
badania biograficzne jako z gruntu jakosciowe, bo
miedzy innymi zanurzone w tradycji szkoty chi-
cagowskiej i z metodologicznego punktu widzenia
upodmiotawiajace badanych, stoja w opozycji do
refleksji o charakterze ilosciowym. Po trzecie, spe-
cyficzny charakter autobiograficznego wywiadu
narracyjnego, ktory jest technika wykorzystywana
do zbierania danych w projekcie, na ktérym bazu-
je artykul, daje badaczowi mozliwo$¢ zanurzenia
si¢ w (re)konstruowanej biografii. Dzigki temu ma
on dostep do tego, czego sami badani doswiadczali
i doswiadczaja (odpowiedz na pytanie z poziomu
metateoretycznego ,,co?”) oraz jak rozmdéwcy inter-
pretuja (przedstawiaja) swoja historie zycia w sytu-
acji autobiograficznego wywiadu narracyjnego (od-
powiedz na pytanie ,jak?”). Wymiary klasowosci
w takim rodzaju materialu naturalnie wymykaja si¢
z upraszczajacych uogolnien i nabierajg bardziej wy-
sublimowanego ksztattu. Po czwarte, skupiajac sie
juz tylko na samej problematyce klasowosci, dzigki
narracjom biograficznym mamy wglad w narracje
przedstawicieli réznych segmentéw struktury spo-
fecznej. W toku mikroanaliz mozemy z duzej grupy
wywiadéw wybrac¢ kluczowe ze wzgledu na okre-
Slone cechy spolteczne i poddac je szczegotowej ana-
lizie przeprowadzonej pod katem istotnych elemen-

tow sytuacji klasowej danej jednostki czy grupy.
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W tym kierunku biegnie proponowana w artykule
analiza, do ktorej dobrany zostal autobiograficzny
wywiad narracyjny z Robertem. Wysokie zarobki,
stabilna sytuacja zawodowa i rodzinna predestynu-
ja widzenie tego narratora w kategoriach typowego
przedstawiciela klasy $redniej. Blizsze przyjrzenie
sie jego narracji kaze wstrzymac si¢ z pochopnymi
sagdami. Nie tyle ze wzgledu na strukturalny wy-
miar jego umiejscowienia w hierarchii spotecznej, co
z powodu napie¢ obecnych w biograficznej narracji
— sprzecznosci wyrazanych przez narratora expressis
verbis, ale tez kontradykcji o bardziej zlozonej natu-
rze, ktdre staja si¢ widoczne dopiero przy szczegdto-
wej analizie zawarto$ci wywiadu. Waga tego przy-
padku jest wiec fundowana na podwojnej podstawie:
po pierwsze, sama tres¢ narracji to interesujacy przy-
ktad realnie funkcjonujacego stylu klasowego przed-
stawiciela jednego z kluczowych segmentéw klasy
$redniej. Dzigki tego rodzaju relacji z pola mozemy
zaobserwowac, jak ,pracujg” takie wskazniki, jak
wysokie zarobki, miejsce w konkretnym sektorze go-
spodarki, wyksztalcenie zawodowe i tym podobne;
tym samym mozemy niejako stworzy¢ obraz Sciezki
zyciowej specjalisty z branzy finansowej i pokazac
jego droge z punktu A (dom rodzinny, szkota, stu-
dia) do punktu B (wysoka pozycja zawodowa, wy-
soki status ekonomiczny). Jednoczesnie, jako drugi
poziom analizy, mozemy postawic¢ pytanie o szersze
znaczenie konkretnych segmentéw narracji dla in-
terpretacji roznych $ciezek zyciowych w kontekscie
umiejscowienia ich na osi dzielacej polskie spote-
czenstwo. Wykorzystanie tej dychotomicznej (i jed-
noczesnie sptycajacej) metafory jest jedynie punktem
wyijscia do pytania o istote przemian polskiego spo-
feczenistwa oraz pracy roznych formacji klasowych

(inteligencji, klasy sredniej, klasy ludowej) w obliczu

proceséw spotecznych wykraczajacych poza kon-
tekst lokalnych (globalizacja, przemiany kapitalizmu

i Swiata korporacji, wptyw kryzysu finansowego).

Przypadek Roberta jest dobrym przykladem bio-
grafii, w ktorej widzimy transformacje kapitatu
kulturowego, ktory rozméweca przejalt wraz z wy-
chowaniem w rodzinie nauczycielskiej, w kapital
ekonomiczny. Ostatecznie kluczowa dla powo-
dzenia w karierze zawodowej okazala si¢ decyzja
o wyborze studiow informatycznych oraz pdzniej-
sze zatrudnienie w sektorze bankowym. W kwestii
politycznego zaangazowania narratora widac jed-
nak zerwanie ciaglosci z doswiadczeniem rodzi-
cow, ktérzy w narracji Roberta jawia sie jako osoby
albo oddane poprzedniemu systemowi polityczno-
-ekonomicznemu (matka), albo wchodza w nieko-
niecznie aprobowane przez syna mariaze z centro-

wymi badz centrolewicowymi formacjami (ojciec).

W odniesieniu do pytan postawionych na poczatku
tekstu, warto si¢ zastanowi¢ nad tym, co ten przy-
padek empiryczny moze nam powiedzie¢ na temat
polskiej klasy $redniej. Traktujac przypadek Roberta
jako typowy dla reprezentanta klasy $redniej, mo-
zemy zauwazy¢, ze rzuca si¢ w oczy jego, z jednej
strony, silny indywidualizm podkreslany przez od-
niesienia do pozycji finansowej i tego, ze doszedt do
tego swoja praca. W niektorych momentach wiaze
sie to z krytyka systemu podatkowego, w innych jest
podkreslaniem wlasnej pozycji i awansu. Z drugiej
strony narrator bardzo wyraznie okresla swoj $wiato-
poglad polityczny. Metaforycznie rzecz ujmujac, roz-
klada na czesci pierwsze swojq inicjacje polityczna.
Opisuje rame ideologiczna, do ktdrej si¢ odnosi. Kre-

$li obraz wspolnoty — homogenicznej pod wzgledem
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narodowodci, orientacji seksualnej, postawy poli-
tycznej, ale przede wszystkim silnej, bo zdolnej do
zaistnienia w takim ksztalcie. To ,uwiedzenie” pra-
wicowoscia stawia pytanie o swoja przyczyne. Pro-
bujac na nie odpowiedzie¢, wydaje si¢, ze mozna
podazy¢ tropem analizy wypowiedzi dotyczacych
pracy i rodziny. To by¢ moze za daleko idaca hipo-
teza, ale wydaje si¢ interesujacym, ze w wymiarze
czasowym polityczne zaangazowanie narratora
zbiega si¢ z okresem kryzysu, ktory od kilku lat do-
tyka $wiatowa gospodarke. Oczywiscie dziataja tu
zapewne czynniki zewnetrzne, takie jak chociazby
ksztatt bwczesnej polskiej debaty politycznej, ale per-
spektywa kornica $wiata korporacji, jaki badany zna
i ktéry wspottworzyl, mogta mie¢ wptyw na jego
aktywizacje na tym polu. Tu mielibySmy wigc prace
potencjatu niestabilnosci. Klasa $rednia jest struk-
turalnie rozdarta pomiedzy dazeniem do awansu

i jego potwierdzeniem poprzez konsumpcje a ryzy-

Bibliografia

Domanski Henryk (2000) Hierarchie i bariery spoteczne w Polsce w la-

tach 90. Warszawa: Wydawnictwo Instytutu Spraw Publicznych.

Domanski Henryk (2002) Polska klasa srednia. Wroctaw: Wy-
dawnictwo Fundacja na Rzecz Nauki Polskiej, Wydawnictwo

Wroctawskie.

Domanski Henryk (2008) Zmiany stratyfikacji spotecznej w Polsce.
Warszawa: Wydawnictwo IFiS PAN.

Domecka Markieta, Mrozowicki Adam (2008) Robotnicy i ludzie
biznesu. Wzory karier zawodowych a zmiana spoteczna w Polsce. ,Prze-
glad Socjologii Jakosciowej”, t. 4, nr 1, s 136-155 [dostep 31 marca
2016 r.] Dostepny w Internecie <http://www.qualitativesociology-
review.org/PL/archive_pl.php>.

92 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

kiem utraty tych atrybutéw i stoczenia si¢ w hierar-
chii spotecznej. Co wiecej, nie dzialaja na nig tylko
procesy zwiazane z samg transformacja ustrojowa.
Chociazby zmiany struktury firmy, w ktorej pracuje
narrator, wiaza si¢ raczej z globalnymi przemianami
logiki korporacyjnej, powiazanymi z kryzysem eko-
nomicznym. Réwniez charakter zycia codziennego
(czesto przywotywany przez badanego w kontekscie
dzieci) jest wypadkowa nie tyle okreslonych decy-
zji ekonomicznych czy politycznych zachodzacych
na poziomie polskim, ale jest po prostu lokalnym
odbiciem tendencji zachodzacych globalnie. Uciecz-
ka w radykalizm (czy to lewicowy, czy prawicowy)
bylaby wiec proba obrony przed zmiana, a w przy-
padku polskim mozna taka biograficzna decyzje od-
czyta¢ jako swoista krytyke procesu transformaciji.
Robert bytby tu wigc symbolem postawy kontestu-
jacej pomimo zwiazku miedzy jego indywidualnym
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ased on the results of a research project on pre-
Bcarious workers’ life strategies carried out in
2013 in Wroctaw (Poland), this article explores the
evolving characteristics of their biographical experi-
ences, career patterns and social agency in the con-
text of capitalist transformation in Poland. The so-
cio-economic background for workers’ life strategies
can be defined in terms of a shift from the socialist
type of Fordism to the capitalist, neoliberal, flexible
labour regime'. Poland is one of the countries in
Europe in which the accelerated growth of tempo-
rary and precarious employment took place in the
2000s. As of 2015, there were 27.9 per cent of employ-
ees with a contract of limited duration in Poland as
compared to less than 5 per cent in 2000; in the age
category of 15-24, the same figures amounted to 14.2
per cent in 2000 and 73.1 per cent in 2015 (Eurostat
LFS n.d.). For young people, the expansion of tem-
porary contracts meant a far-reaching change in the
mechanisms of their transition to labour market as
compared to older generations; the change that took
place in a relatively short time span. Yet, despite the
development of precarious employment, the Polish
workers were, until recently, not too prone to pro-
test. The strike level in the country in 2000-2013 was
one of the lowest in Europe (Van Daele 2014) and
no mass social movements comparable, for instance,
to indignados emerged during the 2007+ global eco-

nomic crisis.

! Fordism has its roots in capitalist economies and refers both to
the regime of accumulation based on mass production of stan-
dardised goods and the regulatory regime based, among oth-
ers, on a set of oligopolistic institutions, Keynesian economic
policies and ideal of full employment (Amin 1995:9; Czarzasty
2010:49-51). As noted by Gardawski (2009: 53), in state socialist
countries a type of “iron Fordism” emerged which diverged
from its capitalist counterparts by some of its features, includ-
ing state monopoly in economy and the lack of autonomous
collective representations of workers’ interests.

of Employment in Poland

This article addresses this apparent paradox by an-
alysing the meanings given to the changing nature
of employment by workers themselves, involving
the gradual “normalisation” of precarious working
conditions. Referring to the notion of “normaliza-
tion,” it is suggested that for at least some infor-
mants interviewed in Wroclaw, unstable, frag-
mented career patterns became “institutionalised”
in a similar manner to the patterns of Fordist, long-
term employment in one workplace (Kohli 2002).
In this context, “institutionalisation” concerns in
particular the “cultural-cognitive” (Scott 2008: 51)
pillar of careers, built upon taken-for-granted as-
sumptions and shared understandings concern-
ing the expected shape of occupational lives. From
the perspective of biographical analysis, a similar
approach to institutionalisation is reflected in the
notion of “institutional model process of biogra-
phy” which refers to the social and organisational
“timetable of expectations” regarding individual

biographical experiences (Schiitze 2005: 306).

Obviously, the argument about the “normalisa-
tion” of fragmented careers is not new. It was ad-
vanced by authors such as Ulrich Beck (1992), An-
thony Giddens (1995) and Richard Sennett (1998).
Subsequently, it was criticised by a number of
empirical studies of occupational careers which
basically questioned its generalisability (see, e.g.,
Alheit 1995; Fenton and Dermott 2006; Domecka
and Mrozowicki 2013). This article adds to this lit-
erature by discussing the biographical conditions
of the “normalisation” of precarious employment,
as well the emergence of counter-narratives to it in
the life stories of young Polish entrants to the la-

bour market.
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Theoretical inspirations, as the sources of sensitis-
ing concepts (Blumer 1954), include critical social
realism in its variety proposed by Margaret Archer
(2000; 2007), as well as biographical approaches
(Schiitze 2005). Another reference point is the litera-
ture on precarious workers (Castel 2000; Sowa 2010;
Standing 2011; Trappmann 2011; Potawski 2012; Des-
perak 2015; Dorre 2015). By combining these various
strands of literature with the results of biographical
research on 24 young precarious workers in the ser-
vice sector in Wroclaw, Poland, the article presents
an attempt to explain how are the workers” mode(s)
of coping with social changes interlinked with the
mechanisms of institutionalisation/normalisation
and contestation of precarious careers. Following
a brief presentation of a methodological context,
I will discuss the new dimensions of precariousness
in Poland resulting from the expansion of tempo-
rary employment and present a brief theoretical
discussion of the “normalisation of precariousness”
and the resistance to it. In the body of the article, the
summary of results of a qualitative study on young
precarious workers in the service sector in Wroctaw
will be given. In the conclusion, theoretical and po-
litical implications of the normalisation of precari-

ousness are presented.

Methodological Note: A Research on
Young Precarious Workers in Wroclaw

The article draws from a research project which
concerns the experiences and life strategies of work-
ers younger than 30 years old, employed in the ser-
vice sector in Wroctaw, Poland. The project made
use of biographical narrative interviews as designed

by Fritz Schiitze (1983) to explore the impact of un-

96 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

stable employment on both the objective course of
occupational lives and the subjective patterns of in-
terpretations of individual careers (Domecka and
Mrozowicki 2013), as well as broader experiences of
precarious lives, as well as individual and collective
agency of workers. In cooperation with Agata Kra-
sowska and sociology students at the University of
Wroctaw, 24 biographical narrative interviews with
young people (younger than 30 years old) were col-
lected in 2013. All interviews included complete life
stories from the childhood till the present moment.
They were supplemented by answers to biograph-
ical questions about the issues not covered in first
part of interviews and the questions concerning
precarious employment situation, potential prob-
lems generated by it and individual and collective

strategies to cope with it.

The informants were employed with the various
types of flexible work contracts (self-employed and
employed with civil-law/service contracts) in low-
skilled and high-skilled services. This included,
among others, the (low-skilled) cleaning activities,
restaurants/pubs, call centres, as well as (high-
skilled) cultural, teaching and IT services. As far
as their social background is concerned, the ma-
jority of them (18) were born outside Wroctaw, into
the families of workers, farmers or middle class
representatives. Most of the informants were not
married, had no children and lived in informal re-
lationships. Their educational resources were rath-
er high (11 had university degrees; the remaining
ones were students (7), some others interrupted
their university education (3) or stopped education
at the secondary or postsecondary school level (3).

More than a half (14) of the informants had migra-
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tion experiences (in two cases, informants were
foreigners living in Poland). None of the infor-
mants worked in a unionised workplace, nor were

a trade union member.

The analysis of the empirical data gathered did not
strictly follow the principles of the biographical
analysis by Fritz Schiitze (1983); although it made
use of some of Schiitze’s categories, such as bi-
ographical process structures, for the sake of data
coding. Coding and comparative analysis of cate-
gories, their properties and the whole biographi-
cal cases followed the guidelines of the grounded
theory methodology, including open coding to
generate categories and selective coding to build
relationships among them using theoretical codes
(Glaser 1978; Charmaz 2006). For the sake of this
article, a particular emphasis was placed on the
analysis of subjective meanings attached to unsta-
ble employment and the conditions of their diver-
sification. The notions of “normalisation of precar-
iousness,” “biographical costs of flexibility” and
“counter-narratives to precariousness” formed the
main reference points in the selective data coding
of which results are presented in the empirical part

of the article.

Precarious Employment and Workers’
Strategies in Poland: A Theoretical puzzle

The changes taking place in the sphere of employ-
ment in Poland can be represented as a shift from
a state socialist type of Fordism marked, among
others, by rapid industrialisation, the policies of full
employment, mass production of standardised con-

sumer goods and the lack of civic freedoms to the

of Employment in Poland

“embedded neoliberal regime”; characterised by po-
litical democratisation and attempts to find a com-
promise between social cohesion and neoliberal
market reforms (Bohle and Greskovits 2007). The
neoliberal shift involved economic restructuring
and privatisation, dismantling the institutions of or-
ganised labour and welfare state and the expansion
of market-individualistic ideas of coping with social
changes advocating entrepreneurship, investments
in higher education, geographical mobility and flex-
ibility. The ideology of post-Fordism justified mar-
ket individualism and non-linear careers as obvious
and “natural” in a modern capitalism (Sennett 1998;

Strzelecki 2012).

Parallel to this, in the last 15 years, Poland observed
a systematic attempt at flexibilising employment in
order to fight very high unemployment levels in the
early 2000s, increase employability of workers and
stimulate competitiveness of the Polish economy
(Maciejewska, Mrozowicki, and Piasna 2016). They
resulted not only in a spectacular rise of tempo-
rary employment contracts but also an increasing
number of those with civil law contracts, includ-
ing freelance and specific tasks contracts which are
not covered by the regulations of the Labour Code.
According to the most recent data (GUS 2015), the
number of people worked solely with civil law con-
tracts in 2012 amounted to 1.3 million as compared
to 546.7 thousand in 2010. A share of self-account
self-employed also grew from 6 per cent in 2008 (931
thousand) to 6.8 per cent (1.1 million) in 2014 (Eu-
rostat LFS n.d.).

As documented by existing studies (Kiersztyn 2012),

workers with temporary employment contracts are
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systematically underprivileged in terms of wag-
es, their protection against dismissals is lower and
they experience higher risk of poverty, economic
deprivation and financial exclusion as compared
to permanent employees. Those with civil law con-
tracts and self-employed are excluded from any reg-
ulations concerning working time, minimum wage,
statutory annual leave and others included in the
Labour Code. In the case of specific tasks contacts,
obligatory contributions to social and health secu-
rity are not paid either. Until the recent verdict of
the Constitutional Tribunal (in June 2015), workers
with civil law contracts and self-employed were
also legally excluded from the possibility of joining
trade unions. Taking into account the common char-
acteristics of precariousness, such as the limitation
of workers’ rights, restricted employment protec-
tion and low wages (Rodgers 1989; Standing 2011),
the situation of temporary employees in Poland can
be considered precarious. Other authors add to the
list of precariousness’ factors; the erosion of solid
identities related to one’s professional work, as well
as chronic feeling of lack of certainty, permanence
and stability (Sowa 2010). For Robert Castel (2000),
precarisation means both limited integration in an
economic dimension as a result of unstable work
and the processes of disaffiliation understood as the

instability of social relationships.

Yet, it is the matter of empirical investigation
whether flexible employment is indeed experienced
in terms of instability, risk and exclusion. The ex-
isting studies carried out in Poland indicate some
level of “normalisation” of precarious employ-
ment. Pawet Potawski (2012), based on the analysis

of 120 semi-structured interviews with workers on
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the contracts of limited duration, observed a ten-
dency to downplay the differences between per-
manent and temporary employment. Iza Desperak
(2015) emphasised the high level of internalisation
of market discourse among university graduates
in Lédz performing low-paid, precarious jobs,
which included the emphasis on the accumulation
of skills and a tendency to perceive permanent
employment as a reward for the best employees.
Ewa Giermanowska (2013:199-246) indicated that
atypical forms of employment are considered by
some young people, employers and policy-makers
as a “temporary” bridge towards typical employ-
ment. The tendency to veil the negative aspects of
flexibility among middle-class informants was not-
ed by Maciej Gdula (2014). Similarly, Jan Strzelecki
(2012) observed that a fear of job instability and job
loss among lower classes contributes to their col-
lective passivity and subordination in labour rela-
tions, while better educated middle classes tend to
minimise the negative aspects of flexibility. Joan-
na Rog-Ilnicka (2015), drawing from three editions
of her qualitative research in the Lubuskie region
in Poland, developed an empirically grounded
typology of occupational careers of employees in
non-standard employment and argued that the
subjective dimension of careers might involve the
interpretation of this kind of employment either as
“choice” or as a “chance,” in the latter case indicat-
ing the feeling of constraints and the lack of their
options. Finally, a study carried out in 2003-2004
showed that for some workers and business peo-
ple in Poland fragmented careers became an ex-
pected, taken-for-granted pattern of occupational
lives, while others strongly feared and rejected it

(Domecka and Mrozowicki 2013).
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Even though the existing studies document some lev-
el of “normalisation” of flexible and precarious em-
ployment, the results are ambivalent. Indeed, some
counter-tendencies are also noted, mostly in the liter-
ature on employment relations. Firstly, it is suggest-
ed that a limited collective mobilisation against the
expansion of precarious employment does not need
to mean its full acceptance by workers. As observed
in the 1970s by Albert Hirschman, followed in the
CEE context by Béla Greskovits (1998) and Guglielmo
Meardi (2012), employees can also “vote with their
feet,” choosing for migration or refuse to work at all
and opt for social benefits (sometimes combining it
with work in the informal sector). Indeed, from 2002
to 2007, mostly as a result of Poland’s accession to the
EU and opening borders, the number of Poles living
abroad almost tripled (up to 2.27 million [GUS 2011]).

Secondly, in the course of global economic crisis in
2008-2014, the new forms of collective voice began to
emerge both in the work sphere and beyond it. On
the one hand, trade unions began to mobilise on the
streets against the lack of the social dialogue with
the government with respect to the issues such as
working-time regulations, pension reforms and the
expansion of “junk contracts”; the latter denoting
both temporary employment and civil law contracts.
On the other hand, the revival of right-wing nation-
alistic social movements was observed which mobil-
ised against the liberal camp of the Civic Platform
(Kajta 2014), with a relatively strong support enjoyed
among young people, including protest-voting in the
last presidential and parliamentary elections (2015).
A relatively high support granted by young people
for the anti-establishment, right-wing populist can-

didate for the president of Poland, Pawel Kukiz (20.8
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per cent of votes) was interpreted by some publicists
as the expression of the Polish precariat’s “anger”
(Pawlicka 2015; Wildanger 2015). Simultaneously,
left-wing initiatives similar to the Greek Syriza or the
Spanish Podemos are less visible. A new political par-
ty, Razem (Together), calling itself an organisation of
precariat, enjoyed modest support in parliamentary
elections (3.62 per cent of votes), which was sufficient
to secure state funding until the next elections, but

gave it no seats in parliament.

The Biographical and Social Limits of
Precariousness: Structure, Culture, and
Agency

It is an open question which goes beyond the scope
of this article to which extent a new expression of
collective agency of workers in Poland can be con-
sidered a part of a “counter-movement” against the
unleashed expansion of the market forces (Polanyi
2001). However, their emergence presents a chal-
lenge to the “normalisation” of flexibility and, more
broadly, radical marketisation. In this context, the
question of workers” social agency, understood as
human capacity to “‘make a difference” in a given
state of affairs” (Giddens 1984:14), becomes crucial.
Exploring workers” agency, two theoretical assump-
tions were made (Mrozowicki 2011). Firstly, in order
to understand the social and biographical limits of
the reduction of social agency to the expression of
market individualism, it is necessary to (analytically)
distinguish between the properties of social agency
and the properties of cultural systems. This is diffi-
cult on the grounds of social theories that empha-
sise the (one-directional) influence of the dominant

discourses of radical individualism, modernisation,
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flexibility on workers” individual actions and col-
lective inaction. Secondly, in order to avoid volun-
tarism, it is needed to take into account for structural
differentiation of workers” milieus in terms of their
resources (Bourdieu 1986) and structural and insti-
tutional factors impacting on the contexts in which

workers’ life strategies are developed.

Referring to the works by Margaret Archer (2000;
2007), we can define social agency as the outcome of
the interplay of powers pertaining to subjects (such
as reflexivity and intentionality) and those pertain-
ing to social structures and culture (temporal priori-
ty, relative autonomy, causal efficacy vis-a-vis mem-
bers of society). Accordingly, workers’ social agency
cannot be reduced to the properties of cultural sys-
tems, including neoliberal discourses and ideologies
that justify the expansion of flexible employment.
Analytically distinguishing between the powers
pertaining to subjects, social structures and cultur-
al systems, critical realism leaves some autonomy to
workers in developing their life strategies in relation
to their social circumstances. By exploring the vari-
ety of life strategies, it is possible to study the ways of
achieving a particular way of life developed in reflex-
ive confrontation with action contexts workers face,
and have faced throughout their biographies (Mrozo-
wicki 2011). It also allows us to understand the social
and biographical mechanisms which reproduce and/
or challenge the normalisation of precariousness un-
derstood in terms of full subordination of individual
expectations to the institutionalised pattern of frag-

mented careers.

Before discussing the results of analysis of the

young precarious workers’ biographies, it is worth
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distinguishing between social and biographical di-
mensions of the limits to the normalisation of pre-
cariousness. At the most general, social level, the
resistance to radical flexibility derives from the so-
cial limits of commodification of labour which were
described, among others, by Karl Polanyi (2001:76).
As argued by Polanyi (2001:76), “the alleged com-
modity ‘labour power” cannot be shoved about,
used indiscriminately, or even left unused, without
affecting also the human individual who happens
to be the bearer of this peculiar commodity.” Bev-
erly Silver (2003:18) comments that “the extension
of the self-regulating market provokes resistance
in part because it overturns established and widely
accepted social compacts on the right to livelihood
- in other words, it is in part fuelled by a sense of
‘injustice.” A similar observation is made by Klaus
Dorre (2015:51) who says that precarious and flexible
employment are necessary conditions for the repro-
duction of the neoliberal capitalist system, among
others, as disciplinary measures, vis-a-vis core
workforce. However, the principle of full flexibility
stemming from market orthodoxy cannot be fully
implemented because “attempts at micro-social im-
plementation always contain mistakes and generate
counter-movements” (Dorre 2015:51). In this context,
it is worth studying the mechanisms by which sys-
temic limits to flexibility and precariousness are ei-
ther enforced or weakened by life strategies and cop-

ing patterns adapted by young precarious workers.

Young Precarious Workers in Wroclaw:
Biographical Experiences

The analysis of biographical interviews with precar-

ious workers collected in Wroctaw in 2013 was guid-
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ed by two sets of questions related to the study of
the “normalisation” of precariousness. Firstly, it was
a question to which extent and under which condi-
tions non-linear fragmented careers become a part
of institutional model processes of biography, in the
sense given to this process structure by Fritz Schiitze
(2005:306), namely if “they can be expected within the
framework of a social or organizational timetable of
expectations of the holder of the biography and his
or her partners in the interaction or opponents.”” In
this context, the problem of the normalisation of pre-
carious and flexible employment can be explored by
studying the taken-for-granted assumptions about
the expected and therefore “normal” shape of occu-
pational lives. Secondly, the analysis of biographies
of precarious workers made it possible to observe
gaps and cracks in the process of institutionalisation
of flexible careers related to their biographical costs.
When (and if at all) do they become a problem for
those involved? How is the problem defined and to
what extent these definitions are linked to the emer-
gent counter-movements discourses? And, finally,
how and to what extent are solutions to this problem
imagined and, if at all, translated to any expressions

(or images) of collective agency?

Normalisation of Precariousness:
Instrumentalism, Post-Fordism, and
Anti-Fordism

Normalisation of precariousness is a biographical

process formed by a configuration of factors which

2 The careers are understood in line with Chicago School tradi-
tion as composed of objective elements (a stream of positions,
jobs, offices, statuses and situations) and subjective elements
related to identity transformations accompanying occupation-
al mobility and immobility (Becker and Carper 1956).

of Employment in Poland

on a subjective level justify the unstable employ-
ment of informants and on the objective level con-
tribute to the development of a set of coping prac-
tices aimed at minimising the biographical costs
and tensions related to it. Normalisation results in
blurring the differences between various types of
contracts (employment, civil law, self-employment)
from the perspective of a worker and questioning
the negative consequences of having flexible jobs for
personal, family and social life. Notably, normali-
sation does not need to mean the lack of criticism
of precariousness. However, it changes the under-
standing of a “normal career.” The pattern of a frag-
mented career is interpreted either the result of per-
sonal choices or the outcome of external conditions
(Domecka and Mrozowicki 2013; Rog-Ilnicka 2015).
In both cases, however, it is an expected frame of

professional experiences.

In the interviews collected, unstable and flexible
jobs are often represented as a part of collective, gen-
erational and family experiences. Yet, informants
rarely consider them an uncontrollable fate. Instead,
they are reinterpreted as a result of biographical de-
cisions motivated by either instrumental or autotelic
values. Instrumental values are usually connected
with life strategies in which work is of secondary
importance and has mostly pragmatic meaning
(por. Kazimierska, Piotrowski, and Waniek 2011). By
contrast, autotelic values, or ultimate concerns (as
“those internal goods that they care about most,” in
terms of Archer [2007:6]) justify flexible employment

as a part of a long term biographical project.

In the case of instrumental orientations, flexibil-

ity is accepted because of its short term benefits.
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Flexible contracts are at least “any contracts” (Na-
tasza) as opposed to illicit work or unemployment.
They are often the sources of the first legal income
earned in life. The counter-narratives to precari-
ousness are absent due to the lack of experiences
and knowledge about the activities of collective ac-
tors opposing the expansion of junk contracts, such
as trade unions. Unstable jobs are seen as “transi-
tory,” a temporary “bridge to the labour market”
(Giermanowska 2013). If the period of instability is
protracted, an additional justification comes with
the discourse of learning, accumulating experienc-
es, collecting “points” for CV in which even a sim-
ple job can count. The biographical costs of flexible
careers are counterbalanced by real and imagined
advantages of a job, as in the case of Monika who
works in a cafe, and Natasza working in the re-

search sector:

Monika: I worked in some funny promotions, in a bri-
colage store, [promoting] some screwdrivers (..) And
I'have always thought that this is a kind of work which
doesn’t teach you something, it doesn’t give you any
experience and it doesn’t pay off to write about it in
the CV. But, it turned out that I could use it. Because
at this work, where I work now, they asked me during
recruitment about experience which I could use in this
job. And I told them about these wretched promotions
() And one of those managers who recruited me told
me that she also worked in promotions and she knows

that this is hard work.

Natasza: All in all, this is advantageous, you've got
2 zlotys for a questionnaire. It takes you between 5,
maximum 10 minutes to fill in one questionnaire, so it

is 10-12 zlotys per hour. So it’s cool. There is a contract,
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so it’s not work in black, it’s always an advantage. I can
now afford spontaneous trips, I can spend money for
clothes which I dreamt about (...) I can afford every-
thing and I'm happy [..] For me, a junk contract, from
which taxes are paid, but no contributions [to social
security] and other things are taken is an advantage
because I get more money into my pocket and, at this

moment, it’s cool for me.

In instrumental and pragmatic terms, the normali-
sation of precariousness is possible thanks to indi-
vidual coping strategies which minimise the risks
of flexible employment. For those who can afford
them, either due to individual work or family sup-
port, public services (e.g. health care) are replaced
by better quality private services for which one is
able to pay. Due to a disbelief in the public services
(health care, social security and pension systems
in particular), the need to pay social and health
security contributions is called into question. The
majority of informants believe that investments in
education, additional courses, voluntary work and
(paid or unpaid) traineeships can improve their la-
bour market position. Migration abroad remains
an important “exit” in case of labour market fail-
ures and the plans of leaving the country serve as
a justification for collective disengagement. Family
constitutes an additional “safety net” and its sup-
port (as long as it is granted) enables to experiment
with various career paths, providing necessary fi-

nancial resources and insurance.

Even if convincing in an early phase of occupation-
al experiences, instrumentality and pragmatism
seem to be insufficient to explain why the “nor-

malisation” of flexibility occurs in the long run.
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In the majority of life stories collected, the logic
of instrumentality is supplemented by some auto-
telic values of work. In the latter case, the choice
of flexible career is connected with longer-term
life projects aimed at advancing or protecting
“what we care about most” (Archer 2007:6). The
biographical costs are either minimised or con-
sidered a price of certain career type and fulfill-
ing individual aspirations. In the course of data
analysis, two types of flexible careers motivated
by autotelic values emerged, the “market liberal”
(“post-Fordist”) type and the “post-corporate”
(“anti-Fordist”) type.

The “market liberal” career is related to the ideal
of upwards occupational mobility based on ac-
cumulation of resources, experiences and skills,
a multi-track “construction” (Domecka and Mrozo-
wicki 2013). It was typical of those who combined
sought-after skills and workplace bargaining pow-
er with the biographical experiences of successful
occupational advancement (Mrozowicki, Krasows-
ka, and Karolak 2015:133). In the narratives of peo-
ple like Przemystaw, a self-employed programmer,
the language of “investments” is combined with
the discourse of resourcefulness, self-confident in-
dividualism, life-long learning and entrepreneur-
ship which are in the core of post-Fordist ideology
(Strzelecki 2012):

Przemystaw: I was unconsciously afraid of taking
a normal job, working for a normal employer in my
occupation. (..) Working in a cinema, I constantly
improved my skills, I invested in books, invested
my time in reading the books, invested in computer

equipment and I tried to do something on my own,
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I tried to develop myself and this brought tangible
effects. I left the cinema and I started to work for
a company, doing computer applications (...) And
moving from one company to another, because it is
very often like this in this sector that you work on
average for one year in one company and you change
employer, it is such a phenomenon, and each time
you negotiate higher salary, I reached the moment in
which I said: “OK, I can do enough to start my own

business, one more time” (...)

Reinterpreting instability as the matter of choice is
accompanied by the distance towards people hav-
ing stable jobs. Instead of instability, the autotelic
value of work and its relevance for personal iden-
tity come into the foreground. The good examples
are narratives of Agnieszka, a PR manager, and
Mirostaw, a translator, both working with free-

lance contracts:

Agnieszka: Work in PR requires that I need to deal
with certain things after hours (...) I know that this is
related to the specificity of this occupation. If I want-
ed to work from 8 till 16, I would become a clerk
in the State Insurance Company. I didn't become
a clerk, so I need to get used it that this work looks

like this.

Mirostaw: If there is an order, there is no time for
any games... This is not anymore this époque (...) It's
hard work. But, I really admire it. It’s exactly what
I wanted to do. And even though I don’t have so
many orders that I could talk about high earnings,
I love each hour at work. The translation is the only
thing which defines me, in which I fulfil myself, this

has always been like this. Working with a text.
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Notably, the normalisation of flexibility in the “lib-
eral” variant is coupled with questioning the legit-
imacy of counter-narratives, including union pro-
tests against “junk contracts.” They are dismissed
as “infantile” (Przemystaw), rooted in socialism,
ignoring the forces of globalisation (Agnieszka)
and therefore potentially dangerous as they can
only increase unemployment. The experiences of
upward social mobility reinforce the vision of the
labour market which would work smoothly if only

the state had not intervened.

The “post-corporate” career, in turn, was manifest-
ed in a most coherent way in the narratives of those
who reflexively choose an “unstable life” (Andrzej)
to fulfil some broader life projects either within the
sphere of work or beyond it. It is based on the re-
jection of corporate and bureaucratic careers, the
development of counter-narratives to precarisation
and emphasis on personal freedom, self-devel-
opment and, often, post-materialistic values. An
example is the narrative of Andrzej, a freelance

showman and culture animator:

Andrzej: I had so many jobs that, holy shit, I can’t
recall them. I was everyone in my life whom I could
have been (...) Leaflets! A walking fork in STP (a fast-
food restaurant - AM), holy shit. MC. A seamstress.
The life of a seamstress (laughing). A locksmith,
fuck, carpenter. There was more than this. The most
humiliating was to work as a walking fork for STP.
This was a drama. Interviewer, debt collector. Bar-
man. Hostess. In a sense of, I don’t know, promo-
tions. [..] I think that people having stable jobs are
mega-unhappy. Considering my flat mates (laugh-
ing). Because they usually have shitty jobs which
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they don’t want to do (...) And others have freelance
occupations, I don't know, jugglers, holy shit, jour-
nalists... And they have a good life. Because if you
do something with passion and you become profes-
sional, you don’t care too much about money. Money
comes to you. And being a freelancer, you are used
to it that either you've got money or not. And this is

your own business how you deal with it.

The “post-corporate” type was most typical of in-
formants who were connected with alternative
milieus in Wroclaw (squatters, activists of queer
movements, urban movements). However, we
could also find some elements of it in other narra-
tives. The rejection of corporate and bureaucratic
careers is based on personal motives (the lack of
self-development (Maria), being in a “state of lim-
bo” (Kamila), or moral criticism of corporate life
and its values (“if you want to cheat people, do
it without me” - Ada). The story of Kamila, who
after a couple of years of working for a financial
corporation decided to start a vegan catering com-
pany with friends, provides a good example that
choosing uncertainty of self-employment can also

be a liberating experience.

Kamila: I had a feeling that for a couple of years
I was in a state of limbo. At work, in my relation-
ship... That, you know, I could see that it’s wrong,
but I didn't know what to do. Right. Because...
I couldn’t see any... any other pathway. Such a dead-
lock (..) So, after some time of going to fitness, the
period of regular life and coming back home from
work after 16, I had to destroy something. And so it
happened, I left this job (...l was still convinced that

if something happens, my parents would help me (...)
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So I did it spontaneously, rashly, I had no savings,
Ijumped into deep water. Once we started a catering

project, we had no base for it.

In the “post-corporate” types, flexible employment
reflects a broader biographical process of “matura-
tion” which involves shifting emphasis on various
spheres of life in order to find “one’s place.” A job
does not need to be stable, it might be lesser paid
and involve intensive work and irregular working
time, but it has to be meaningful and give a sense
of agency and personal freedom. As opposed to
the “liberal” type, in the case of “post-corporate”
orientations the acceptance of flexibility does not
coincide with the support for self-sustained mar-
ket individualism. Instead, instability is consid-
ered a “cost” of individual freedom, often related
to pursuing certain lifestyles and not-work-related
life projects, in which financial motives are of sec-

ondary importance.

From Biographical Costs to
Collective Voice: The Formation of
Counter-Narratives

The “market liberal” (or post-Fordist) and “post-cor-
porate” (or anti-Fordist) career patterns create
a space for interpretive practices which “natu-
ralise” flexible employment and make it an expect-
ed model of occupational lives. However, even if
flexibility is reinterpreted as a matter of choice,
it still creates various tensions and biographi-
cal problems. This concerns, inter alia, limited ac-
cess to credits and public health care, the negative
impact of flexibility on family and social life, as

well as restricted individual control over working
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time’. The negative aspects of flexible jobs are often
felt reflexively, from a perspective of some time. Ma-
ria, recalling a period in which she combined festival
work with a job in a bar, says that irregular lifestyle
and night working hours negatively affected her
health. Flexibility also becomes a problem in the mo-
ments of economic recession, when flexible workers
are first to be fired. For Natasza, the lack of customers

meant an intensified search for alternative jobs:

Natasza: I had some problems, because, as I men-
tioned, in this work with questionnaires...clients be-
gan to disappear, it was by the end of last year. And,
I wouldn't deny, I had no cash to pay my bills. I had
to borrow it from my partner (...) And, I remember,
that I quickly, intensively searched for any job, rush-
ing for anything which was possible. I have never

sent so many CVs in my life, this was a tragedy.

More generally speaking, a constant job search be-
comes an everyday life experience (and an actual
biographical cost) of those in precarious jobs (Stand-
ing 2011). Artur, who works as a freelance construc-
tor, says that he needs to “devote a part of his leisure
time for searching for better occupation.” Flexible
employment and self-employment means that the
boundary between work, leisure time and family life
becomes blurred. While most of the informants have
not yet started their own families and had no chil-
dren, high occupational flexibility made their family

decisions more complicated. Piotr, a temporary em-

* The question of working time is crucial as it is connected
with the post-Fordist promise which linked flexibility with
individual freedom (Sennett 1998:47). In the case of self-em-
ployed and those working “on demand,” the actual control
over work is dictated by the flow of orders. In other cases,
the freedom of organising one’s work depends on power rela-
tions in the workplace.
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ployed junior programmer, mentions that due to the
lack of permanent jobs, it is not clear that if he and
his girlfriend are going to stay in Wroctaw. Kamila,
self-employed in a vegan catering company, says that
she cannot separate her work from her relationship
which generates tensions, stress and feelings of guilt

towards her girlfriend.

Figure 1. The space for reformism / collective voice.

As already mentioned, there is no straightforward
relationship between the experience of biographical
problems related to flexible jobs and the emergence
of counter-narratives to it (figure 1). Rather than col-
lective voice, much more typical of the narratives

collected were various individual coping strategies

discussed in the previous section.

Nomalisation

Collective
voice

of precariousness

Source: self-elaboration.

However, the dominance of individual coping
strategies does not preclude the discourse and
practice of resistance to the negative consequences
of precariousness. One of important sources of col-
lective voice is the experience of the involvement in
social movements, social milieus or family contexts
which provide narrative resources to express indi-
vidual discontent in collective terms. According to
Christian Levesque and Gregor Murray (2010: 339),
narrative resources “consist of the range of values,
shared understandings, stories and ideologies that

aggregate identities and interests and translate and
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Individual
coping

Biographical costs of
precariousness

inform motives.” Thus, Pawel, a barman and vocal-
ist of a reggae band, supports trade union actions
against the expansion of “junk contracts” because
of positive experiences of his parents with unions.
Maria, who narrates about the process of leaving
a stable job in the reception of an art gallery in fa-
vour of work in an alternative cafe connected with
left-wing social movements in Wroclaw, refers to

the value and importance of collective agency:

Maria: When I worked in the art gallery, doing this

stupid job, completely useless, I also thought about
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another job, to search perhaps for a job in a corpora-
tion, but then I thought if it is really different from
this stupid job in the art gallery. Except for having
better money and social [benefits], it’s not. You still
do a job which is generally meaningless (..) So it
would be good to do something useful, something
which would be useful for you and other people (...)
to have still, I don’t know, the feeling of some in-
fluence (...) Because what scares me the most is this
powerlessness [..] They ask us for education, en-
thusiasm, activity, work at best for free, millions of
bashed out voluntary jobs(...) I really think that peo-
ple in Poland scream too little. They tell us that we
complain, but, holy shit, how can’t you complain? (...)
If such a situation was in south European countries,
you would have riots in the streets, and there are
riots (...) But, this is the Polish mentality. People are
used to it, “Well, ok, my God, it was even worse.”

Common! I'm for revolution!

The criticism of precarious, junk contracts was most
commonly expressed by those pursuing “post-cor-
porate” careers, but it also emerged from the anal-
ysis of other cases. In some of them, an indirect
reference to the activities of radical trade unions
and social movements was present. In others, crit-
icism of junk contacts was not linked to any par-
ticular social actor, but it revealed a generic need
to protest against social injustice. An illustration
of counter-narratives can be found, among others,
in the interviews of Lucjan, working in a pizzeria,
and Ada, a freelance translator connected with

squatters” milieu:

Lucjan: If many people think that these contracts are

bad, and everyone calls them “junk contracts,” they

of Employment in Poland

should do something with them, change it. But, they
are not so eager to do it [..] (Laughing) If they take
those torches* and burn this government, there will
be another one. And perhaps they will make some-

thing new.

Ada: I mean, I don’t agree with all [trade union] pos-
tulates, but it’s fine, people at least try to do some-
thing, take to the streets, and there is, quote unquote,
a seed of reflection sowed. It’s difficult to say in which
direction it will go, because it can end up with popu-
lism and some far right, you know (...) But, I generally
think that people should take to the streets, discon-

tented with what’s going on in the labour market

Both Lucjan and Ada, point (indirectly) to the po-
tential of right-wing mobilisation and predict, to
some degree (in 2013), the further direction of po-
litical changes in the country. However, the most
general description of young workers” orientations
to collective mobilisation against “junk contracts”
is ambivalence and incoherence. In our earlier
works, we called it a “reformist” approach (cf. Mro-
zowicki, Krasowska, Karolak 2015). It combines the
normalisation of fragmented careers with a moral
opposition to “junk,” civil-law contracts, the crit-
icism of Fordist bureaucracy with the rejection of
post-Fordist injustice and inequalities, the search
for individual freedom with the need for collec-
tive voice. Most typical of the narratives of those
employed in the cultural sectors or lower-skilled

services, some forms of “reformism” appeared

* The reference to “torches” was provoked by a student inter-
viewer linked with the football fans milieus known for their
criticism of the Civic Platform-led government in 2007-2015.
Torches were frequently used during manifestations of right
wing organisations and their supporters at this period of time.

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 107



Adam Mrozowicki

also in other interviews collected (except for those
in the “market liberal” career type). “Reformers”
criticised unions as a “bunch of old farts” not car-
ing about young people (Kamila), fighting only for
people with “long term and stable contracts” (Ur-
szula), living with the myth of Solidarnos¢ (Ada),
being “bureaucratically powerless” (Arkadiusz).
However, regardless of this criticism, they saw so-
cial campaigns against the expansion of temporary
and civil law contracts as needed even if they con-
sidered their efficiency so far rather limited. “Cop-
ing, but dissatisfied” (to use Andrzej Rychard’s
term [cf., Rychard 2002:156]), they called into ques-
tion a market-individualistic basis of the flexible la-
bour market regime without pointing to a coherent

political alternative to it.

Conclusion

The goal of this article was to discuss the life strate-
gies of workers in the context of tension between the
“normalisation” and resistance against the expan-
sion of atypical, flexible and very often precarious
employment in Poland. The expectations of some so-
ciologists that the twilight of post-socialism would
make the life of younger generations “relatively sta-
ble, established, secure, and predictable” (Sztompka
2004:193) have proven to be problematic. While we
can observe the processes and practices related to
“normalisation” of flexibility among some catego-
ries of young employees, there are some symptoms
of the disenchantment of market (Miiller 2007). It is
in the void between the neoliberal market-freedom
and institutional protection that the “grey zone” of
precarious work emerges creating volatile respons-

es at the individual and collective levels.
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In the narratives of young workers in Wroclaw’s ser-
vices we could observe both the reproduction of neo-
liberal subjectivities (Sowa 2012) and the need for the
new forms of workers’ interest representation. The
distinction between the pragmatic, “post-Fordist”
and “post-corporate” types of justification of flexi-
ble employment sheds new light on the existing re-
search on young precarious workers in post-socialist
conditions. Confirming an earlier observed tenden-
cy to veil the negative aspects of flexibility by the
representatives of relatively well-educated fractions
of precarious workers (Strzelecki 2012; Gdula 2014),
the research demonstrated that the latter process
does not need to be explained by the far-reaching
internalisation of market-individualistic discourses.
In some cases, the choice of instability can reflect
a simultaneous rejection of market-individualism
and occupational routine of neo-Fordist corporate
worlds. The latter type resembles the practices of the
“refusal of work” (Weeks 2011:13) as the “the refusal
of a life (...) spent in a factory or in office” (cf., Fed-
erici n.d.), described by Italian autonomist Marxists,
rather than being the manifestations of “neoliberal,”

post-Fordist subjectivities.

Certainly, a local study in Wroctaw based on a rela-
tively high-educated sample of flexible workers has
its serious limitations. Nevertheless, the scepticism
of young precarious workers towards the Fordist
institutions, including welfare state, trade unions
and parliamentary political parties, is meaningful.
It reflects the properties of their life strategies based
on active adaptation to the flexible labour market.
Simultaneously, the study also suggests the emer-
gence of counter-narratives, which are deeply root-

ed in workers” experiences of instability, biograph-
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ical tensions and the sense of social injustice. At
the present moment, this does not (yet?) lead to the
emergence of strong counter-movements. Instead,
individualistic coping strategies tend to dominate.
Yet, we cannot exclude that the seed of discontent
observed in some narratives will sooner or lat-
er translate into some mobilisation in the political

sphere of which direction is difficult to predict.
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Normalizacja prekaryjnosci? Doswiadczenia biograficzne mlodych pracownikow
zatrudnionych w ramach elastycznych form zatrudnienia

Abstrakt: W niniejszym artykule analizie poddano praktyki interpretacyjne i strategie zyciowe zwiazane z uelastycznianiem
zatrudnienia w Polsce. Spoteczno-ekonomiczny kontekst pracowniczych doswiadczen biograficznych i wzoréw radzenia sobie
w zyciu zdefiniowany moze by¢ jako przejscie od socjalistycznej odmiany fordyzmu do kapitalistycznego, neoliberalnego, ela-
stycznego rezimu pracy. W 2015 roku Polska byta liderem w Unii Europejskiej pod wzgledem udziatu pracownikéw z umowami
czasowymi w ogole zatrudnionych. Jednak pomimo ekspansji prekaryjnego zatrudnienia, polscy pracownicy byli do niedawna
niezbyt sktonni do protestow. Niniejszy artykut wyjasnia ten pozorny paradoks poprzez analize znaczen nadawanych zmienia-
jacemu sie charakterowi zatrudnienia przez samych pracownikéw, w kontekscie ich cato$ciowych doswiadczen biograficznych.
Jego empiryczna podstawaq sa 24 biograficzne wywiady narracyjne zebrane w ramach niewielkiego projektu badawczego nad
mtodymi (18-29), nieuzwigzkowionymi pracownikami ustug we Wroctawiu (w 2013 r.). Analiza pozwolila na udokumentowanie
zjawiska ,normalizacji” niestabilnego zatrudnienia wsréd mtodych, sprekaryzowanych pracownikéw, dla ktérych stato sie ono
istotnym aspektem uznawanych za oczywiste zalozen odnosnie ich karier zawodowych. Badanie ujawnito zarazem biograficzne
i spoleczne ograniczenia ,normalizacji prekaryjnosci” i pozwolito stwierdzi¢, ze ,,odczarowanie” elastycznosci moze (w niekto-
rych przypadkach) przyczyniac sie do silniejszego wsparcia dla réznych zbiorowych kontrruchéw (Karl Polanyi). W artykule
przedyskutowano zaréwno normalizacje, jak i odczarowanie elastycznosci rynkowej w odniesieniu do wybranych przypadkéow

biograficznych.

Stowa kluczowe: prekaryjne zatrudnienie, doswiadczenia biograficzne, ludzie mtodzi, kontrruch, Polska
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Potencjaly bezladu i cierpienia w biografiach mlodych
kobiet wchodzacych w swiat sztuki i medycyny

Artykut ten, odwotujac sie do analizy autobiograficznych relacji dwéch trzydziestoletnich kobiet (artystki
i lekarza), podejmuje probe zarysowania pewnych wymiaréw analitycznych zwigzanych z doswiadcza-
niem koniecznosci sprostania oczekiwaniom rodziny oraz — znaczaco odmiennym — wymaganiom kapi-
talistycznej gospodarki rynkowej. Istotna jest tu przynalezno$¢ narratorek do pokolenia, ktdrego proces
adolescencji i wchodzenia we wczesna dorostosé (tym samym na rynek pracy) przebiega w specyficznym
kontekscie historycznym, spotecznym i kulturowym, ktérego rame stanowia dynamiczne i wzajemnie
powiazane procesy transformacji ustrojowej, wejscia w struktury Unii Europejskiej, intensywnej moder-
nizacji, globalizacji czy wreszcie rozwoju neoliberalnej ideologii. Szczegolna uwaga zostaje zatem zwro-
cona na potencjaly beztadu i chaosu ukryte z jednej strony w tradycyjnej rodzinie, a z drugiej w rzadzo-
nym kapitalistycznymi regutami $wiecie pracy. W odniesieniu do drugiego przypadku zostanie pokaza-
ne, w jaki sposob neoliberalne mechanizmy promujace takie przymioty, jak: kreatywnos¢, racjonalnosé,
sprawczo$¢, odpowiedzialno$¢ i tym podobne systematycznie wytwarzaja sytuacje biograficznej putapki

i inicjujq proces trajektorii, ktéra w istocie charakteryzuja neoliberalne antywartosci, to jest niemoc, irra-

cjonalno$¢, bezradno$é czy samowyobcowanie.

Slowa kluczowe potencjat trajektoryjny, transformacja, neoliberalizm, europejska przestrzer mentalna, $wiat pracy, rodzina

Katarzyna Waniek, dr, adiunkt w Katedrze Socjo-
logii Kultury, prace doktorska napisata pod kierownictwem
prof. Fritza Schiitzego na Uniwersytecie Ottona von Gueric-
kego w Magdeburgu. W obszarze jej badawczych zaintere-
sowan znajduje si¢ problematyka migracji, marginalizacji,
obcosci, cierpienia, a takze indywidualne doswiadczenia bio-

graficzne w réznych warunkach spoleczno-historycznych.
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la celéw tego artykutu wybratam osadzone

w szczegdlnych ramach spoteczno-kultu-
rowych autobiograficzne relacje dwdéch mtodych,
wywodzacych sie z inteligenckich rodzin i wy-
ksztalconych Polek, ktére niedawno przekroczy-
ty trzydziesty rok zycia. Analiza sposobu, w jaki
prezentuja one i tlumacza sobie (i stuchaczowi)
przebieg wlasnego zycia, nieuchronnie ujawnia
aspekty systematycznego potencjatu trajektoryjne-
go (Schiitze 2012b: 434). W ich relacjach rezerwu-
ary cierpienia i beztadu niosa ze sobg zagrozenie

dla organizacji ich biografii i tozsamosci, ujawnia-

Potencjaly beztadu i cierpienia w biografiach mtodych kobiet wchodzacych w $wiat sztuki i medycyny

ja kruchos¢ codziennego $wiata zycia oraz famli-
wos¢ nomicznego charakteru rzeczywistosci. Co
najistotniejsze, mozemy w nich znalez¢ empirycz-
ne dowody na powiazanie noszacych znamiona
trajektorii proceséw biograficznych z procesami
przemiany wspolczesnej rodziny umiejscowio-
nych czesciowo w okresie PRL-u i w okresie trans-
formacji ustrojowej oraz z przeksztatceniami ryn-
ku pracy w dobie neoliberalizmu i dynamicznej
modernizacji. Jesli chodzi o relacje rodzinne, to
mamy tu do czynienia ze szczegoélnie silnymi i na-
cechowanymi emocjonalnie wigziami zakorzenio-
nej w nowoczesnosci wspdlnoty, ktéra wyznacza
dominujace w biografii narratorek wzory przebie-
gow instytucjonalnych i tym samym czeSciowo
(w mniej lub bardziej Swiadomy sposdb) ttumi ich
wlasng biograficzna lini¢ rozwoju, ale, paradok-
salnie, stanowi takze swoisty ,wentyl bezpieczen-
stwa” — mechanizm pozwalajacy na opanowanie
potencjatu trajektoryjnego. Jesli zas chodzi o rynek
pracy, obie narratorki dziataja w polu specyficz-
nych i kontrastujacych ze soba zawodowych swia-
tow spotecznych (Clarke 1991; Strauss 2012). Jeden
z nich zwigzany jest z nieuchwytnym i nieostrym
pojeciem ,talentu” (Swiat sztuki) (zob. np. Becker
1982) i, mozna by rzec, odwiecznymi, immanentnie
zwigzanymi z tym polem problemami niestabilno-
Sci zatrudnienia i niepewnoscig dochodu'; drugi
z,,prototypowa profesja” wymagajacqa nie tylko
,ezoterycznej wiedzy” (Hughes 1963: 655) i szcze-

! Mam tu na mysli zalezno$¢ artystéw od umiejetnosci rozpo-
znania ich dziatan artystycznych jako wartosciowych przez
mecenasow czy sponsorow, ktoéra swe korzenie znajduje juz
w starozytnosci. Artysci, jak sie¢ wydaje, zawsze byli grupa
prekarng, tzn. o niestabilnej, nietrwalej i niepewnej sytuacji
zyciowej, ktéra zalezata od ,kaprysu” i gustu mecenasa (bez
wzgledu na to, czy jest nim krdl, papiez, magnat, bogaty przed-
sigbiorca, panistwo czy miedzynarodowa instytucja).

golnych technicznych umiejetnosci, ale tez powo-
fania (medycyna) (Strauss 2001: 11). Innymi stowy,
mozna, upraszczajac, powiedzie¢, ze w tym pierw-
szym przypadku nigdy nie wiadomo, czy praca sig¢
znajdzie i jakie finansowe gratyfikacje przyniesie,
a w tym drugim, ze praca przynoszaca dochdd
znajdzie si¢ co prawda zawsze, ale nie wiadomo,

czy satysfakcjonujaca.

Ponadto, traktujac jako punkt wyjscia stowa Mar-
ka Czyzewskiego, ktdry — odwolujac si¢ do mysli
Foucaulta — pokazuje, ze wspodlczesnie ,zyjemy
w kulturze umiejscowionej miedzy panoptyzmem
i «rzagdomyslnoscig»” (2009: 95), ktéra promuje i le-
gitymizuje (za posrednictwem m.in. dyskursow pu-
blicznych i medialnych) swoiste nastawienia zycio-
we (ugruntowane w dyspozycji do bycia racjonal-
nym, sprawczym, kreatywnym, kompetentnym,
odpowiedzialnym, elastycznym, dyspozycyjnym
i odpornym), pokaze, w jaki sposob tak rozumiana
rama spoteczna prowadzi¢ moze do biograficznej
putapki. Obie narratorki ponosza bowiem biogra-
ficzne koszty zwigzane z poczuciem koniecznosci
sprostania (wyobrazonym) oczekiwaniom rodziny,
jak i realizacji motywowanego zewnetrzng presjq
(cho¢ czesto mylnie rozpoznawanego jako wlasny)
sposobu organizacji przebiegu zycia i orientacji zy-
ciowej. W wielu innych historiach zycia zauwazy¢
mozemy bowiem, ze doswiadczenie rzeczywisto-
$ci spolecznej zorganizowanej wokot wyzej wy-
mienionych neoliberalnych ,wartosci” nierzadko
przeksztalca si¢ w swoje przeciwienstwo: ujawnia
swoja kruchos$¢ i ,nocna strone”, w ramach ktorej
beztad, irracjonalnosé, podatnosc na bycie zranio-
nym, utrata sprawczosci i autonomii staja si¢ pod-

stawowym sposobem doswiadczania wydarzen
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w zyciu. Bywa bowiem i tak, ze cztowiek przygnie-
ciony oczekiwaniami i wymaganiami neoliberal-
nej rzeczywistosci (np. w postaci wymuszonych
praktyk inwestowania w siebie, oczekiwania nie-
ustannego rozwoju, w postaci podporzadkowania
swoich dziatan procedurom i niekonczacej sie spra-
wozdawczos$ci) przestaje postepowac racjonalnie
i panowac nad wlasnym zyciem, co moze zainicjo-
wac proces trajektoryjny. Oznacza to, ze osoba do-
tknieta problemem ma poczucie bycia popychana
przez nieokreslone przemozne sity, traci zdolnos¢
intencjonalnego planowania swojego codziennego
zycia, a w swoich zachowaniach nie rozpoznaje juz

siebie.

Dalej zarysuje pewne sposoby opanowywania cha-
osu i proby odzyskania kontroli nad wiasnym zy-
ciem, zastanawiajac si¢ przy tym nad znaczeniem
odmiennych (tj. innych niz neoliberalna ideologia)
systeméw odniesienia i nad ich zrédiami, ktdre
w indywidualnej biografii stanowi¢ moga prze-
ciwwazna czes¢ sktadowa zestawu kontrastowego
i tym samym umozliwi¢ przynajmniej krytyczny

namyst nad wlasnym potozeniem w zyciu.

Pamietac nalezy, ze przedstawione w tym artyku-
le tezy, ktére wytonity sie¢ w toku analizy zgorma-
dzonej kolekcji wywiadéw narracyjnych? nie maja
charakteru wiazacego. Proponowane tutaj watki in-
terpretacyjne maja na celu otwarcie areny dyskusji
i nakreslenie wymiarow, ktére stanowic beda punkt
wyijscia do konfrontacji z innymi historiami zycia

i wylaniajaca sie teoria.

2 Szczegodtowo pisze o tym Kaja Kazmierska w artykule wpro-
wadzajacym do tego tomu pt. Proces transformacji w doswiadcze-
niach biograficznych.
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Ramowe uwarunkowania potencjatow
beztadu i anomii

Przedmiotem mojej analizy sa opowiedziane
ex tempore historie zycia® dwoch mtodych kobiet
urodzonych w pierwszej potowie lat osiemdziesia-
tych ubiegtego stulecia. Wystepowac¢ tu beda pod
nadanymi im w procesie anonimizacji wywiadu
narracyjnego imionami: Inga i Hanna. Pierwsza
z nich jest artystka wizualng, druga lekarzem
internistg. Zalozona we wspomnianym projek-
cie ramg spoteczno-kulturowa* mogaca wskazac
pewne tropy interpretacyjne doswiadczenia bio-
graficznego osob urodzonych w latach 1980-1989
(a zatem réwniez wspomnianych narratorek) byty,
po pierwsze: , proces socjalizacji w ramach kariery
edukacyjnej”, ktory nie opierat sie juz na zideolo-
gizowanych przekazach zwiazanych z epoka so-
cjalizmu, ale — co nalezy doda¢ — nie byl jeszcze
tak silnie zakorzeniony w mysleniu projektowym,
wymogach kreatywnosci czy oczekiwaniach wie-
loptaszczyznowego rozwoju, oraz, po drugie,
stabnace poczucie ,stabilnosci przysztych karier
zawodowych i oczywistych regut rynku pracy”.
Zaréwno Hanna urodzona w 1981 roku, jak i Inga
’ Korzystam tutaj z zaproponowanej przez Fritza Schiitzego
metody badawczej autobiograficznego wywiadu narracyjne-
go; zob. np. F. Schiitze (1981; 1983; 1984; 2012a) oraz np. I. Hel-

ling (1985), M. Prawda (1989), K. Kazmierska (1996; 2012),
A. Rokuszewska-Pawetek (1995).

* Mowa tu o zatozeniach projektu badawczego OPUS V opisa-
nych w artykule Kai Kazmierskiej.

® Wniosek o finansowanie programu badawczego zlozony do
NCN w ramach programu OPUS V: ,Doswiadczenie procesu
transformacji w Polsce. Poréwnanie socjologiczne na pod-
stawie analizy biograficznej” (termin realizacji: 6.02.2014-
5.02.2017). Artykul powstat na podstawie projektu ,Doswiad-
czenie procesu transformacji w Polsce. Poréwnanie socjolo-
giczne na podstawie analizy biograficznej” sfinansowanego
ze $rodkow Narodowego Centrum Nauki przyznanych na
podstawie decyzji numer DEC-2013/09/B/HS6/03100.

¢ Tamze.
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urodzona w 1984 roku konczyty jeszcze oSmioletnia
szkote podstawowq, ktora rozpoczely odpowied-
nio w roku 1988 i 1991. Mozna zatem zaryzykowac
twierdzenie, Ze rzeczywiscie na tym etapie cyklu
zycia nie doswiadczyly ,wychowania w duchu so-
cjalistycznym” i ,wymknely si¢” zaréwno ideolo-
gicznej indoktrynacji ideami socjalizmu (i tak juz
mocno stabnacej od lat siedemdziesiatych), jak i en-
tuzjastycznemu podporzadkowywaniu wszyst-
kich sfer zycia (w tym szkoly) logice ,przedsie-
biorstwa” i wymogowi konkurencyjnosci. Bez
watpienia dziecigce doswiadczenia PRL-owskiej
,Pprzasnej” rzeczywistosci maja w przytaczanych
tu opowiesciach juz wylacznie etnograficzny cha-
rakter, manifestujacy si¢ w takich obrazkach, jak
na przyktad ten z relacji Hanny: sklepy, w ktérych
byto raczej pusto. I dtugie kolejki, nie wiadomo po co’.
Znaczacy wydaje sie fakt, odzwierciedlony w wie-
lu opowiesciach tego pokolenia® iz ich biografia
w okresie adolescencji i wczesnej dorostosci nie jest
juz ksztattowana w socjalistycznej organizacji spo-
fecznej, ale w okresie intensywnych przemian spo-
feczno-ekonomicznych i modernizacyjnych w Pol-
sce, ukierunkowanych na rozwdj kapitalistycznej
gospodarki rynkowej (jest to okres od potowy laty
dziewiecdziesiatych ubieglego stulecia do dnia
dzisiejszego). Postaram si¢ pokazac¢ réwniez, ze
przekazany przez rodzicow swiat codziennego
zycia jako system odniesienia ksztaltujacy hierar-
chie wartosci stanowi w do$wiadczeniu narrato-
rek swoisty ,mechanizm zabezpieczajacy” przed

pelng i bezkrytyczna akceptacjq ,rzadnomysinej”

7 Kroétkie fragmenty wypowiedzi narratorow oraz sformuto-
wane przez nich kategorie emiczne przytaczane sa kursywa.
8 Pojecia pokolenia uzywam tutaj w potocznym, nie Mannhe-
imowskim (1952) sensie.

rzeczywistosci, stanowiac dla niej — przynajmniej
wymuszajace refleksje nad wlasnymi doswiadcze-

niami — przeciwienstwo’.

Zarysuje najpierw wspodlne wymiary obu historii
zycia, by przej$¢ pdzniej do analizy kazdego przy-
padku z osobna. Zostana w niej wzigte pod uwage
takze dystynktywne cechy doswiadczen biograficz-
nych narratorek. To pozwoli na przeprowadzenie
minimalnego poréwnania kontrastowego — poka-
zujacego jedynie czes¢ mozliwych wymiaréw bio-
graficznych i spolecznych proceséw uwiktanych
w dynamike zmian ekonomicznych, spolecznych
i kulturowych'. Trzeba przy tym pamieta¢, Zze rama
dla zrozumienia przebiegu ich Zycia jest nie tylko
proces zmiany ekonomiczno-ustrojowej w Polsce,
ale tez proces implementacji wzoréw neoliberalnej
ekonomii we wszystkich niemalze obszarach zycia,
proces integracji z Uniq Europejska, procesy inten-
sywnej modernizacji czy wreszcie procesy charak-
terystyczne dla podzniej nowoczesnosci. Ich roz-
dzielenie czy ustalenie wzajemnych powiazan mie-

dzy nimi (o ile jest w ogole mozliwe) wymagatoby

? Zestawy kontrastowe to jeden ze znaczacych elementow kon-
strukcyjnych autobiograficznego wywiadu narracyjnego. Ich
wystepowanie i wnikliwos¢ moze odstoni¢ sposéb widzenia
$wiata przez narratora, ale tez ujawni¢ prowadzona przezen
refleksyjna prace biograficzna (zob. np. Schiitze 2012a). Z tej
perspektywy ciekawe byloby poréwnanie obu omawianych tu
wywiadow, w ktérych narratorki pozostaja w zgodzie z wta-
sng rodzina, z historiami zycia osob, ktorych relacje z rodzi-
cami maja charakter konfliktowy i doprowadzity do zerwania
kontaktéw i/lub ucieczki z ,,duszacej” atmosfery rodzinnego
domu. Pytanie brzmiatoby wéweczas: ,Czy i w jakim stopniu
osoby takie uswiadamiaja sobie podporzadkowanie neolibe-
ralnej ideologii i jaka funkcje petni ona w ich zyciu?”.

W metodzie autobiograficznego wywiadu narracyjnego
strategia poréwnania minimalnego — obok porownania mak-
symalnego — stanowi kluczowy element procedury analitycz-
nej zmierzajacej do budowy modelu teoretycznego. Polega
ona na bardzo szczegétowym i wnikliwym odnoszeniu do
siebie podobnych przypadkéw w celu pokazania niuanséw
i zréznicowania w przebiegu okreslonych struktur proceso-
wych i ich powigzania z okreslonymi ramami spotecznymi.
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precyzyjnego ,chirurgicznego ciecia”, na ktére tutaj
nie mogg sobie pozwoli¢. Przejdzmy jednak do cech
wspdlnych: obie narratorki, jak wiemy, urodzity sie
w pierwszej potowie lat osiemdziesiatych ubieglego
stulecia, pochodza z duzego polskiego miasta (kry-
jacego sie w dalszej czesci tekstu pod litera A), wy-
wodza sie z wyksztalconych rodzin (inteligenckich
czy mieszczansko-inteligenckich), w pierwszych
latach swojego zycia wychowywane byty gltéwnie
przez babcie (pod nieobecnos¢ pochlonigtych pra-
ca rodzicédw), maja starsze rodzenstwo, z ktorym
sq bardzo zzyte, wreszcie obie podejmujq i z suk-
cesem koncza studia wyzsze. Istotnym podobien-
stwem w ich relacjach jest takze brak odwotan do
sfery intymnych relacji, cho¢ to, jak mniemam, ma
rozne (wynikajace takze z dynamiki samego wy-
wiadu narracyjnego) przyczyny. Mozemy jednak
powiedziec z cala pewnoscia, ze obie narratorki nie
zalozyty wlasnych rodzin i nie majq dzieci, lecz, po-

dobnie jak rodzice, koncentruja si¢ na pracy.

W sposob szczegdlny cheiatabym zwroci¢ uwage na
swoisty wymiar ich biograficznego doswiadczenia,
w ktorym Europa staje si¢ wazna, nie tylko symbo-
liczng, rama odniesienia — a zatem wchodzi w ich
przestrzenn mentalng, to jest stanowi realne pole
dziatania i otwiera struktury mozliwosci do realiza-
cji wlasnych planéw zyciowych. Nie bez znaczenia
dla omawianych tu historii Zycia jest bowiem stop-
niowe otwieranie granic Polski i wyjscie z izolacji
bloku wschodniego (cezura jest tu zaréwno rok 1989,

jak 12004). Europa, co za tym idzie, zaczyna w coraz

1 Dalej pokaze, na czym opieram swoje przypuszczenia do-
tyczace pochodzenia narratorek. Jest to supozycja o tyle waz-
na, ze wiaze sie ze szczegdlnym typem transmisji kulturowej
(Giza-Poleszczuk 2005: 42-43).

118 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

wiekszym stopniu by¢ brana pod uwage nie tylko
jako element zestawu kontrastywnego (u Hanny
bedzie to np. dunski szpital i opieka socjalna czy
zaposredniczony przez kolezanke obraz praktyki
lekarskiej w Anglii, u Ingi z kolei zobaczymy odnie-
sienia do holenderskiej uczelni i relacji miedzy stu-
dentami a nauczycielami akademickimi'?), ale tak-
ze jako miejsce urzeczywistniania swoich planow
zyciowych czy miejsce ucieczki (por. np. Waniek
2015) (u Ingi bedzie to zwiazane z podjeciem stu-
diow i pracy w Holandii, ktdra ostatecznie staje sie
dla niej druga ojczyzna), czy wreszcie jako inicja-
tor i sponsor roznych form dzialania i wspdtpracy
(jak np. w przypadku rezydencji artystycznych czy
projektéw Ingi), poszerzajac tym samym przestrzen

mentalnq jednostki®.

W $wietle przedstawionego wyzej ,wspolnego”
profilu biograficznego obu narratorek zastanawia-
jace wydawac sie moze, ze analiza strukturalna ich
narracji ujawnia, iz potencjaly trajektorii cierpienia

wyraznie zwiazane sg z rodzing i polem pracy. Nie

2W obu przypadkach chodzi przede wszystkim o standar-
dy i odmienne sposoby organizacji pracy czy studiowania —
ogolnie rzecz ujmujac, o procesy w obrebie okreslonych swia-
téw spotecznych (Clarke 1991; Schiitze 2012b; Strauss 2012).

B3 Odwotuje sie tutaj do koncepcji europejskiej przestrzeni mental-
nej, ktéra jest wytwarzana i modyfikowana w wyniku spotkarn
z BEuropg w procesie osobistych doswiadczen jednostek, obej-
mujacych: interakcje twarza w twarz z kulturowo odmiennym
Innym (w sensie G. H. Meada), procesy nabywania wiedzy
na temat ,spraw europejskich”, pochodzacej od znaczacych
partnerow interakcyjnych (Schiitze 1984), grup roéwiesniczych,
z kontekstéow edukacyjnych i wszelkiego typu przekazéw me-
dialnych oraz koniecznos$¢ zmagania sie i podporzadkowania
natozonym przez Unie Europejska wymaganiom. Pocigga to
za sobg zazwyczaj: poszerzenie i przeksztalcanie zasobow
wiedzy podrecznej, schematéw odniesienia i systemoéw istot-
nosci (w sensie Alfreda Schiitza) w nastepstwie uwzgledniania
i rozwazania punktu widzenia Innego, jak rowniez przynosi
ze soba koniecznos¢ poréwnywania odmiennych standardow
dziatania oraz kryteridw i narzedzi ich oceny (jak to opisuje
Anselm Strauss w koncepcji ,$wiatéw spotecznych”) (Schiitze,
Schroder-Wildhagen 2012; Schiitze i in. 2012).
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twierdze przy tym, ze sa to jedyne obszary mozli-
wych zagrozen cierpieniem i chaosem codziennej
organizacji ich $wiata zycia, ale te — jak pokazuje
material empiryczny — maja charakter dominuja-
cy. Interesuja mnie przy tym rowniez mechani-
zmy pozwalajace na opanowanie czy ztagodzenie
owych potencjatéw oraz strategie utrzymywania
chwiejnej rownowagi. Mozna tu bowiem dostrzec
~ekonomizujace” podejscie do pracy i ,,optymali-
zacje” wlasnego stosunku do siebie (Czyzewski
2009: 91) — co wydaje sie szczegolnie ciekawe, je-
$li przypomnimy, ze Inga jest artysta wizualnym,

a Hanna lekarzem.

Wréémy jednak do kwestii zasadniczej — a zatem
wyraznych rezerwuaroéw beztadu i bycia wyobco-
wanym z codziennej rzeczywistosci znamionuja-
cych trajektorie cierpienia. Jest ona, jak w swoich
pracach pokazuje Fritz Schiitze, jedna z czterech
struktur procesowych (obok instytucjonalnego
wzorca oczekiwan, biograficznego planu dziata-
nia i biograficznej przemiany), ktére odzwiercie-
dlaja w narracji sposéb doswiadczania i ujmowa-
nia doswiadczen w przebiegu zycia danej osoby
(Schiitze 1981; 1983; 1984; Prawda 1989). Dynamika
trajektorii zwigzana jest z dojmujacym poczuciem
utraty kontroli nad wlasnym zyciem, podlegania
zewnetrznym przemoznym okolicznosciom, z na-
rastajacym wyobcowaniem wobec swiata Zycia
i siebie samego. Czlowiek przestaje wowczas in-
tencjonalnie planowac¢ swoje codzienne dziatania
i coraz czesciej biernie reaguje na zewnetrzne oko-
licznosci. Wpada w coraz wigksza egzystencjonal-
ng otchtan i ma poczucie ugrzeznigcia w putapce
czy staniecia pod $ciang (zob. Riemann, Schiitze

2012; Schiitze 2012b).

Paradoksalnie proces ten ma swoj uporzadkowany
charakter i przebiega zazwyczaj w takiej sekwen-
qji: (1) gromadzenie si¢ potencjatu trajektoryjnego,
(2) nagte przekroczenie granicy miedzy intencjonal-
nym dziataniem a biernym sposobem reagowania,
(3) osiagniecie i proby utrzymania stanu chwiejnej
rownowagi, (4) destabilizacja owego stanu, (5) zala-
manie si¢ organizacji zycia codziennego i orientacji
wobec samego siebie, by w niektorych przypadkach
dojs¢ do (6) prob teoretycznego przepracowania
trajektorii i (7) prob praktycznego przepracowania
trajektorii i uzyskania nad nia kontroli (zob. Rie-
mann, Schiitze 2012; Schiitze 2012b). W omawianych
tu przypadkach, co nalezy podkresli¢, mamy do
czynienia z poczatkowym stadium tego procesu,
w ktérym ogromna role odgrywa ,potencjat tra-
jektoryjny”. Ten, jak pokazuje Fritz Schiitze (2012b:
428), ,posiada z reguty komponent biograficznych
dyspozycji do bycia zranionym oraz komponent
zestawu kluczowych sprzecznosci w obrebie aktu-
alnej sytuacji zyciowej |[...]; oba te komponenty od-
dziatuja na siebie nawzajem, wzmacniajac tenden-
cje wpadniecia w pulapke”. Zaryzykuje tutaj teze,
ze ten pierwszy komponent ma swoje zrédio przede
wszystkim w relacjach rodzinnych, podczas gdy
ten drugi najdobitniej uaktywnia si¢ w momencie
wejscia na rynek pracy. Nie zapominajac, Ze oba te
elementy dynamizuja wzajemnie swdj wplyw na
zycie jednostki — rozdzielam je ponizej jedynie dla
celow analitycznych. Pragne rdwniez podkresli¢, ze
w wielu momentach omawianych tu historii zycia
proces trajektorii zostaje zdynamizowany i narra-
torki w istocie musza sobie radzi¢ z koniecznoscig
utrzymywania stanu chwiejnej rownowagi, balan-
sujac na krawedzi catkowitej utraty kontroli nad

wlasnym zyciem.
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Niezbedny w tym miejscu wydaje sie jednak uzu-
pelniajacy komentarz. W zrozumieniu mechani-
zmow rozwijania sie cierpienia kwestia kluczowa
nie jest wylacznie ustalenie, co je powoduje (moze
to by¢ cigzka choroba, porazka edukacyjna czy
niespeiniona mito$¢), ale przede wszystkim to, jak
jednostka do$wiadcza i nadaje znaczenie okreslo-
nym zdarzeniom w danym momencie swojej bio-
grafii oraz jaki to doswiadczenie ma wplyw na jej
dalsze losy (a co za tym idzie, jak je pdzniej odtwa-
rza w spontanicznej opowiesci). Jest oczywiscie
zasadnicza réznica miedzy sytuacja, w ktorej czto-
wiek zostaje nieoczekiwanie postawiony w obliczu
przemoznego, nieoczekiwanego i nieusuwalnego
fatum, a sytuacja, w ktdrej instytucjonalny wzo-
rzec oczekiwan staje si¢ nieznosny i blokuje wtasna
linie¢ biograficznych poszukiwan (w tym proces
przemiany), czy gdy biograficzny schemat dzia-
fania (zwiazany z intencjonalnym nastawieniem
do wtlasnej biografii) w wyniku fatalnego splotu
okolicznosci prowadzi do zaburzen w porzadku
codziennej rzeczywistosci i wpedza czlowieka
(nawet na chwile) w $lepa uliczke. W pierwszym
przypadku mamy do czynienia z pojawieniem sig
w zyciu czegos nieusuwalnego i nieodwracalnego,
za$ w dwu pozostatych przypadkach z czyms, co,
jak sie wydaje, mozna przy dostatecznym i sys-
tematycznym wysitku wyeliminowac¢ i tym sa-
mym przywrdci¢ kontrole nad wlasnym zZyciem.

Wszystkie te zdarzenia doznawane sa jednak jako

“ Pierwszy z nich ilustruje np. wywiad z chorg na raka piersi pa-
nig Jackson w klasycznym tekscie Gerharda, Riemanna i Fritza
Schiitzego (2012), drugi np. wywiad z Hermannem, w ktérym
zablokowany potencjal twdrczy i rozwdj intelektualny stanowiag
pierwotny potencjat trajektoryjny (Schiitze 1990; 2012b), a trzeci
np. wywiad z pania Volnay — francuskg migrantka, ktora dtugo
i drobiazgowo planowata wyjazd z wlasnym chtopakiem, a poz-
niej mezem, do Stanéw Zjednoczonych (Riemann, Schiitze 2012).
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niedajace si¢ opanowac zewnetrzne okolicznosci
wprowadzajace beztad w codzienng rzeczywistos¢
i w indywidualnym doswiadczeniu znamionuja

trajektorig cierpienia.

Ukryty w rodzinie komponent potencjalu

trajektoryjnego

Z pewnoscia nie bedzie niczym nowym twierdze-
nie, ze ,tlo biograficzne” okresu dziecinstwa i do-
rastania — a zatem socjalizacji pierwotnej (Berger,
Luckmann 1983) — ma zazwyczaj kluczowe zna-
czenie dla zrozumienia indywidualnej biografii
(por. Rosenthal 2012). Pozwole sobie zatem rozpo-
cza¢ moja analize od, jak to okresla Daniel Bertaux
(2012: 312), ,,poziomu trwatych relacji z rodzicami
i bliskimi (significant others G. H. Meada)”, bowiem
tu wtasnie ujawnia si¢ pierwsze mozliwe zrédio
beztadu. W wybranych przeze mnie biografiach
niezwykle ciekawg kwestig jest nieobecnos¢ zapra-
cowanych — cho¢ kochajacych — rodzicéw, ktorzy
w ogromnej mierze sa ,zastepowani” w swoich
funkcjach opiekunczych i wychowawczych przez
babcie. To one wlasnie wprowadzaja swoje wnuki
w $wiat zycia i ,,ustanawiaja reguty gry” (Berger,

Luckmann 1983: 216).

Ogolnie rzecz ujmujac, w analizowanych tutaj hi-
storiach zycia pierwotny ukiad trajektoryjny znaj-
duje swoje zrodto w relacjach rodzinnych, ktére,
z jednej strony, sa tworzone wedlug tradycyjnych

wzoréw'": matzenstwo jest ,na cate zycie” (Maro-

5 Dla unikniecia nieprozumien konieczne sg pewne wyjasnie-
nia. Piszac o ,rodzinie tradycyjnej”’, mam na mysli potoczne
uzycie tego terminu. W rozumieniu socjologicznym odwotuje
si¢ jednak do wzoru rodziny typowej dla nowoczesnosci.
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dy 2015: 141)!%, ma (mimo pietrzacych sig trudnosci)
charakter linearny, stabilny i harmonijny, pojawia-
ja sie dzieci (nie dziecko), a z drugiej strony, wy-
magania wspolczesnosci wystawiaja Ow wzdr na
ciezka probe — przede wszystkim przez koniecz-
nos¢ pracy zarobkowej obojga matzonkoéw. Zazna-
czy¢ tu jednak trzeba, ze wlaczenie kobiet w Swiat
pracy zarobkowej niekoniecznie wyjasnia¢ nalezy
jedynie przez entuzjastyczna emancypacje ko-
biet, ale pamietac trzeba o przymusach bedacych
nastepstwem wojny (ktéra, dodajmy, zawsze nie-
pomiernie redukuje ,zasoby mezczyzn”) (Maro-
dy 2015:139-145), a takze o wymogach proceséw
modernizacyjnych i o konieczno$ci zapewnienia
bezpieczenistwa ekonomicznego wtasnej rodzinie.
W tym ostatnim przypadku warto wspomniec
o potrojnym obcigzeniu kobiet (Zona-matka-pra-
cownica) w bytych panstwach komunistycznych
Europy Srodkowej i Wschodniej (zob. np. Kenney
1999; Kazmierska 2014; Wildhagen b.d.). Szczegdl-
na role w tym ukladzie zaczynajg pelni¢ babcie,
ktorych funkcja nie ogranicza si¢ jedynie do prze-
jecia cze$ci obciazen zapracowanych kobiet-matek
(opieki nad dzieémi oraz utrzymania gospodar-
stwa domowego — ,,zaplecza egzystencjalnego dla
czasu pracy” [Marody 2015:143])", ale manifestuje
si¢ w podtrzymywaniu, wbrew trendom spotecz-

no-kulturowym, modelu Zycia opartego na rodzi-

16 Kiedy Zygmunt Baumann (1993: 14) pisze o stosunkach mie-
dzyludzkich w ponowoczesnosci, sugeruje, Zze wpisana jest
w nie klauzula wymdwienia — wydaje si¢ jednak, ze matzen-
stwa, o ktorych tu mowa, wbrew wszystkiemu, nie biora pod
uwage tego wzorca.

17 Korzystanie z pomocy bab¢, a nie zewnetrznych instytucji
(niania, opiekunka, $wietlica szkolna) ma przy tym dwie zale-
ty ugruntowane w dwoéch réznych porzadkach: po pierwsze,
gwarantuje wzrastanie w poczuciu silnej emocjonalnej wiezi,
zaangazowania i bezwarunkowej mitosci, z drugiej strony jest
to pomoc bezkosztowa.

nie tradycyjnej. Tym samym babcia, z jednej stro-
ny, pozwala rodzicom narratorek na stworzenie
silnego obrazu spojnej rodziny, a z drugiej, nieja-
ko niweluje napiecia wynikajace ze szczegolnego
momentu przejscia miedzy dwoma (niemal wy-
kluczajacymi sie¢) porzadkami — nowoczesnoscia
a ponowoczesnoscia. Zwroé¢my przy tym uwa-
ge, ze o ile w przypadku Hanny babcia pojawia
w opowiesci od razu i na pierwszym planie, co
zwigzane jest z aktywnoscia zawodowa rodzicow-
-lekarzy jeszcze w okresie PRL-u, to u Ingi babcia
,wkracza” wowczas, gdy nieobecnos$¢ rodzicéw
intensyfikuje si¢ po (i w wyniku) transformacji

ustrojowej w Polsce.

Podkresli¢ nalezy raz jeszcze, ze, majac na uwadze
komponenty biograficzne, ktore wptywaja na spo-
sOb do$wiadczania opresyjnych sytuacji zyciowych,
w obu biografiach wskaza¢ mozna napigcie miedzy
instytucjonalnym wzorcem oczekiwan, ktdry nor-
matywnie definiuje przebieg jednostkowej biografii
(Schiitze 2012a: 58), a rzeczywistoscia codziennego
zycia (szczegolnie w obszarze pracy), ktdra rzadza
odmienne niz te zinternalizowane w rodzinie za-
sady porzadkujace $wiat, w ktorej dominuja inne
hierarchie wartosci, reguty dziatania, modele orien-
tacji zyciowej, preferowane sposoby interakcji, wzo-
ry osobowe czy wzory do nasladowania (Schiitze
2012b: 440-441; zob. przypis 22).

W zyciu narratorek widoczne staje si¢ napiecie wy-
nikajace z faktu, Ze starajq si¢ sprostac po czesci wy-
kluczajacym sie zewnetrznym wymaganiom: z jed-
nej strony (czesto niewyrazanym explicite) oczekiwa-
niom rodzicdw, a z drugiej presjom kapitalistycznej

racjonalnosci. Oba te zrodta zewnetrznego nacisku
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wydaja sie blokowac biograficzne linie poszukiwan

i ograniczac autonomie dziatania.

Przyjrzyjmy si¢ zatem wspomnieniom narratorek

z dziecinstwa.

No ijako$ zupetnie przez przypadek doktor nauk tech-
nicznych i psycholog zaczeli prowadzi¢ firme autoka-
rowo-turystyczng do Holandii. I wtedy juz pamietam,
ze w ogole nie widziatam rodzicéw, bo oni strasznie
duzo pracowali i wychowywaty nas babcie. Jedna

przychodzita jednego dnia, druga drugiego. [Inga]

I moi rodzice, no zawsze duzo pracowali, wiec ich
czesto w domu nie byto, w zwigzku z czym to wcze-

sne dziecinstwo, to byta gtéwnie babcia... [Hanna]

Powtérzymy raz jeszcze, gdzie w rodzinie uloko-
wane sg zrodlta mozliwych napieé: po pierwsze,
w usilnych staraniach rodzicow narratorek, by
podtrzymac okreslony model rodziny w obliczu
koniecznej pracy zarobkowej obojga z nich'®, po
drugie, w hierarchiach wartosci i systemach orien-
tacji przezen przekazywanych, ktore wydaja sie
sta¢ w sprzecznosci z wymaganiami neoliberalnego
rynku pracy i charakterem pdznej nowoczesnosci.
Bez watpienia bowiem sila oddziatywania wigzi

rodzinnych — w przywolywanych tutaj historiach

8 Bardzo czesto, co widac takze w wielu innych historiach zy-
cia 0sob, ktérych oboje rodzice ciezko pracuja, utrzymywanie
takiego stanu rzeczy wymaga ogromnego wysitku organiza-
cyjnego (a nie zawsze mozna liczy¢ na pomoc dziadkéw) i pra-
cy nad odczuciami. Ta musi zosta¢ ukierunkowana na pod-
trzymywanie intymnych wiezi z matzonkami i dzie¢mi, aby
wszyscy cztonkowie rodziny nadal pozostawali integralnymi
czesciami swoich biografii (por. Schiitz 2008). Drzemie w tym
bez watpienia ogromny potencjat dezorganizacji zycia rodzin-
nego, bo wielokro¢ nie starcza rodzicom ani czasu, ani sity na
budowanie i podtrzymywanie wspdlnych codziennych prak-
tyk i trwatych, opartych na zaufaniu relacji z dzie¢mi.

122 ©2016 PSJ] Tom XII Numer 2

zycia — ma niebagatelne, formatywne znaczenie dla
narratorek, ale — paradoksalnie — stanowi tez swo-
ista bariere. Otoz tworzone ,,wbrew wszystkiemu”
poczucie tadu i stabilnosci stanowigce podstawowy
wymiar procesu socjalizacji, w ktérym ,przejety
zostaje $wiat zycia rodzicow” (Berger, Luckmann
1983: 203-205) zakorzeniony w takich wartosciach,
jak: trwatos¢, odpowiedzialnos¢, lojalnos¢, zaufanie,
wzajemnos¢, zobowiazanie czy wspdlnotowos¢ (bu-
dowanych czesto w opozycji do Swiata zewnetrzne-
g0)”, wydaje si¢ utrudnia¢ proces zyskiwania auto-
nomii i niezaleznos$ci oraz wejscia w kapitalistyczna
rzeczywisto$¢. Tak rozumiana rodzina moze staé
sie kontrproduktywna wobec wyzwan wspotcze-
snego swiata i fundowanej przezen tymczasowo-
Sci, epizodycznosci, przygodnosci, gaszczu réwno-
prawnych (tudziez braku) wartosci, systemoéw od-
niesienia czy moralnych odpowiedzialnosci — bez
wzgledu na to, jak je ocenimy. W dorostym zyciu
narratorek wyraznie wida¢ napiecie miedzy zobo-
wiagzaniem wobec domu rodzinnego (definiowane-
go jako bezpieczna baza, ktora zawsze oferuje nie
tylko wikt, opierunek, psychiczne wsparcie, ale tez
pomoc finansowa) a checia bycia osoba niezalezna,
podazajaca za autonomicznymi planami biograficz-
nymi. Hanna opowiada na przyktad, ze jesli chodzi
o rodzicow, to jeszcze na studiach miata z ich strony
warunki stworzone takie optymalne, Zeby sobie funkcjo-
nowac w domu. I pomoc tez jeszcze finansowaq i tak dalej.

Zatem obie narratorki w duzej mierze przez swoje

¥ Warto przy tym zwréci¢ uwage, ze obie rodzinny — m.in.
dzigki babciom — trzymaja swoje dzieci ,,pod kloszem”, nadzo-
rujac przestrzen swobody (np. przez niespodziewang wizyte
na wyjezdzie kolonijnym, jak to sie dzieje u Hanny) i w znacz-
nym stopniu ukierunkowujac ich przebiegi biograficzne (np.
oferujac pozaszkolne zajecia). Same babcie petnia tu nie tylko
funkcje opiekuncza, ale tez kontrolujacg — ograniczajaca kon-
takt narratorek z alternatywnymi $wiatami zewnetrznymi.

Potencjaly beztadu i cierpienia w biografiach mtodych kobiet wchodzacych w $wiat sztuki i medycyny

domy zostaja uksztattowane jako dobre uczennice,
angazujace si¢ w roznego typu dziatania wolon-
tariackie, sa pracowite, sumienne, maja poczucie
obowiazku, ale tez sg wrazliwe i otwarte na $wiat
(wypelniajac tym samym instytucjonalny wzorzec
oczekiwanl), tymczasem trafiaja w $wiat innych
wartosci i ,,cnot”, do ktérych nalezy bezwzglednie
dazy¢. Ich repertuar nakredlaja zaréwno wspol-
czesne specjalistyczne, jak i codzienne stowniki,
by zacytowac¢ za Markiem Czyzewskim (2009: 93)
tylko niektore z nich: , kreatywnos¢”, , aktywnos¢”,
,innowacyjnos¢”, ,elastycznosc”, ,jakos¢”, ,dosko-
natos¢”, ,,sukces”, ,ptynnosé”, ,uczestnictwo”, , pro-

7

jekt”, ,,odpowiedzialnos¢ za siebie”, ,wiedza”, ,duch

7

zespotu”, ,rozwdj osobisty”.
Pole pracy jako potencjal beztadu i cierpienia

Sfera pracy jest bez watpienia istotna rama porzad-
kujaca zycie i opowiesci narratorek (empiryczne do-
wody w tresci wywiadu zostang pokazane w trakcie
omawiania poszczegolnych przypadkéw). Maja na
to wptyw procesy i zjawiska, ktére omdwie ponizej,
lecz w pierwszym rzedzie pragne zwrdci¢ uwage na
specyfike wykonywanych przez nie zawoddw-profe-
sji. Dobrze uchwytuje ja emerytowany profesor uni-
wersytetu, mowiac, ze jest to taki typ pracy, w kto-
rym ,czlowiek nigdy nie czuje si¢ po fajrancie, tylko
zawsze ma co$ do zrobienia”® (Kazmierska, Waniek,
Zysiak 2015: 224), trudno przeciez jest przesta¢ my-
$le¢, nawet po przyjsciu do domu, o tym, co stanowi
jej tres¢. Nadto obie analizowane szczegotowo po-
nizej relacje autobiograficzne odzwierciedlaja spo-
feczno-kulturowa tendencje organizacji wszystkich

? Stowa te wypowiada Romuald Olaczek, profesor biologii na
Uniwersytecie L.odzkim.

obszaréw zycia spotecznego wedle neoliberalnego
wzorca, a zatem spoteczenistwa podporzadkowane-
go we wszelkich przejawach swojego istnienia nad-
rzednym prawom rynku (mechanizmom rywaliza-
cji i konkurencji), tracac z pola widzenia czlowieka®.
Jak podkresla Czyzewski, wspotczesnie chodzi prze-
ciez o to, aby by¢ przedsiebiorczym, konkurencyj-
nym, a swoimi dziataniami przynosi¢ zysk. Triumf
$wiecq zatem ,,ekonomizujace” retoryki i ,,ekonomi-
zujace” uprawomocnienia (por. Czyzewski 2009: 91).
Z tej perspektywy warto przyjrzec si¢ specyfice wy-
branych przez narratorki karier zawodowych, a za-
tem: w przypadku Ingi pozornie , bezuzytecznego”
spofecznie zawodu artysty, ktéry niejako ,z natury
rzeczy” wpisuje si¢ w ducha neoliberalizmu — wy-
maga kreatywnosci, sprawczosci, oparty jest na pro-
jektowej, tymczasowej logice pracy*; a w przypadku
Hanny niezmiennie , uzytecznego” zawodu lekarza,
ktory, gdy wezmiemy pod uwage starzenie sie spo-
feczenstwa, a takze coraz bardziej zmedykalizowa-
ne postrzeganie siebie przez ludzi, okazuje si¢ nad
wyraz potrzebny i konieczny dla sprawnego funk-
cjonowania spoteczenistwa. Podsumowujac, moz-
na by powiedzie¢, ze artysci nie sq bezwzglednie

potrzebni — mozna si¢ bez nich obej$¢, lekarze,

A Moéwi o tym przede wszystkim Hanna, poréwnujac swoja pra-
ce jako lekarza do pracy swoich rodzicéw — takze lekarzy — dla
ktérych w pierwszym rzedzie liczyt sie pacjent, podczas gdy te-
raz biurokratyzacja i proceduralizacja usuwajq chorego na dal-
szy plan. Przyjrzyjmy sie temu poréwnaniu: nam juz o tym méwi-
li na studiach, ze pierwsza rzecz zanim sie w 0gole pomysli o catym pa-
cjencie, trzeba myslec¢ o dokumentacji. I to jest cos, czego absolutnie nie
byto w momencie, kiedy oni [rodzice Hanny — przyp. KW] zaczynali
pracowaé / czy przez duzq czes¢ pracy. Szczegdlnie dotkliwa w tym
kontekscie jest dla niej praca w przychodni (do tego watku wré-
ce w gltéwnym tekscie), gdzie — jak sama pokazuje: sig siedzi te
siedem godzin i sie przyjmuje jednego pacjenta za drugim [...] ledwo sie
nadqza z uzupetnieniem papierdw [...] i wypisywaniem recept. [...] Po
wyjéciu z takiej pracy jest si¢ totalnie ogtupiatym.

22 Magda Nowicka (b.d.) zwraca uwage, ze w przeciwienstwie
do poezji ,sztuki wizualne i uzytkowe sg zaprzegane w neo-
liberalna retoryke przemystéw kreatywnych”.
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wrecz przeciwnie — dla nich praca sie zawsze znaj-
dzie. Co ciekawe, charakter wykonywanych przez
narratorki zawoddw-profesji wyraznie si¢ zmienia.
Mirostawa Marody, omawiajac przemiany instytucji
spotecznych, powiada za Richardem Senettem, Ze:
,Dzi$ w swiecie pracy znika tradycyjny model ka-
riery wiodacy krok za krokiem korytarzami jednej
lub dwu instytucji” (Senett 2006: 22 za Marody 2015:
136). Dalej pokazuje, ze wspodlczesny rynek pracy
»przepeiniony zostaje ludzmi, ktorzy dryfuja od za-
trudnienia do zatrudnienia, doswiadczajac tego co
Senett za Castellsem nazywa «ruchami horyzontal-
nymi» a co oznacza sytuacje, w ktdrej pracownicy
wierza, ze pna si¢ w gore, podczas gdy w rzeczywi-
stosci poruszaja si¢ na boki. Sprzyja temu zaréwno
nieczytelna struktura zawoddw, jak i rozmycie sa-
mych kryteriow awansu” (Marody 2015: 136). Praca
projektowa, zadaniowa, wysoce sproceduralizowa-
na i — parafrazujac nieco powyzsze stowa — polega-
jaca na dryfowaniu nie tylko od zatrudnienia do za-
trudnienia, ale tez miedzy kilkoma réwnoczesnymi
pracami domagajacymi si¢ nieustannego zdobywa-
nia wiedzy i rozwoju kompetencji staje si¢ zasada
porzadkujaca catos¢ biograficznego doswiadczenia
obu narratorek. Wydaje sig, ze w ich zyciu nie majuz
ani miejsca, ani czasu, ani sity na realizacje innych
trwatych (a zatem wymagajacych bezustannych
wysitkéw, zaangazowania, lecz réwniez naktadow

emocjonalnych) planéw zyciowych?.

# Zygmunt Bauman pokazuje, ze ,inne niz dawniej cechy
sprzyjaja sukcesom zyciowym [...] nie konsekwencja w poste-
powaniu, uparte trzymanie sie z gory obranego celu, wytrwata
specjalizacja, gromadzenie kwalifikacji o zdecydowanym pro-
filu — lecz elastyczno$¢ zainteresowan i szybkos¢ ich zmiany,
gietkos¢ przystosowawcza, gotowos¢ do uczenia si¢ i umiejet-
nos$¢ zapominania tego, co juz wyszlo z uzycia” i dodaje, ze
kontekst ponowozytny faworyzuje , brak scisle okreslonej toz-
samosci” (Bauman 1993: 14).
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Na koniec, biorac pod uwage oba zrdodta potencja-
fow trajektoryjnych, warto zwréci¢ uwage, ze ani
Inga, ani Hanna nie odtwarza wzoru zycia swoich
rodzicow jesli chodzi o trwate zwigzki Zyciowe, lecz
obie reprodukuja wzdr cigzkiej, organizujacej calg
biografie pracy. By¢ moze zastanowienia wyma-
ga jednak pewna przewrotna teza: przemozne ze-
wnetrzne okolicznosci manifestujace sie¢ w oczeki-
waniach neoliberalnej gospodarki nie s zarodkiem
trajektorii narratorek, ale sposobem tlumaczenia
sobie i innym niespetnienia w innych sferach zycia.
Inaczej rzecz ujmujac: praca stanowi kompensacje
dla braku statych, harmonijnych relacji. Kwestie te

zostawiam otwarta.
Analiza wybranych przypadkow
Relacja Ingi (1984)

To wszystko jest tak prekarne, Ze po prostu moze

jakis podmuch mniejszy jeszcze nas po prostu zwali¢

Inga urodzifa si¢ duzym polskim miescie A w 1984
roku. Obecnie, po studiach licencjackich i magister-
skich ukonczonych na holenderskich uczelniach,
rozwija swoja artystyczng kariere w Holandii i po

czesci takze w Polsce.

Inga przyszta na swiat w rodzinie mieszczanskiej
(0 czym $wiadczy¢ moga otwierajace jej narracje
opowiesci o dziadku fabrykancie czy ogromnym
mieszkaniu w kamienicy, wcigz zywe historie,
a nawet tajemnice rodzinne, artystyczne zaintere-
sowania ojca, ktére wplywaja na bieg jej wlasnej
biografii). Jej rodzice, uwiedzeni mozliwosciami,

jakie zarysowaty sie¢ w Polsce po 1989 roku, porzu-

Potencjaly beztadu i cierpienia w biografiach mtodych kobiet wchodzacych w $wiat sztuki i medycyny

cili swoje zawody (inzyniera i psychologa) i zaczeli
prowadzi¢ firme turystyczna. Wymagato to od nich
ogromnego zaangazowani i poswiecenia, a tym sa-
mym catkowicie ,wchianialo” ich czas ,prywatny”
(Marody 2015: 143). Mozna przypuszczaé, ze — jak
wiekszos¢ oséb w tamtym czasie — liczyli na mozli-
wos¢ niezwyktej poprawy warunkow materialnych
i odbicia si¢ od PRL-owskiej przecietnosci. Opieke
nad dzie¢mi (Inga i jej starszym bratem) scedowali
poczatkowo na babcie, a p6Zniej rowniez na pozasz-
kolne zajecia plastyczne®. Te, jak si¢ okazalo, ode-
graly niebagatelng role w rozwoju zainteresowan
narratorki i ukonstytuowaty jej Sciezke artystyczno-
-zawodowa, stanowiac, obok ojca, ktory zaszczepia
w swoich dzieciach tesknote i chyba nawet mitos¢ do

sztuki, wazny element , klaczy inicjujacych”?.

Wréémy jednak do rodzicéw i konsekwencji bio-
graficznych ich zatracenia si¢ w pracy oraz usilnego
podtrzymywania stanu chwiejnej rownowagi mie-
dzy domem a obowigzkami zawodowymi. Pierw-
sza ,,ofiara” (cho¢ by¢ moze nie najwieksza) tego sty-

lu zycia stat si¢ ojciec, ktéry w wyniku uaktywnie-

# Anslem Strauss w swojej ksiazce Professions, Work and Careers
w rozdziale zatytutowanym Wybrane aspekty naboru do sztuk wi-
zualnych (Some Aspects of Recruitment Into the Visual Arts) (2001:
101) zwraca uwagg na fakt, ze poczatkowo dzieci traktuja sztu-
ke jak zabawe i najprawdopodobniej wielu z utalentowanych
mtodych ludzi nigdy nie zacznie podchodzi¢ do niej na powaz-
nie, o ile nie znajdzie si¢ osoba (biograficznie znaczacy inny),
ktéra im nie uswiadomi tego odmiennego znaczenia. W przy-
padku Ingi role te pelni ojciec.

# Odwotuje sie tu do metafory Piotra Szenajcha, ktéry poszu-
kujac ponadindywidualnych zrédet ,geniuszu” i ,talentu”, sie-
ga po koncepcje Gillesa Deleuze’a i Felixa Guattariego, a tak-
ze do rozwazan Pierre’a Bourdieu i Michaela Foucaulta. Zob.
P. Szenajch, materiat zaprezentowany na konferencji ,Creati-
ve Applications of Biographical Research: Theory, Practice
and Policy” na Uniwersytecie w Durham, wrzesien 2014 r., na
podst. niepublikowanego tekstu doktoratu pt. Ponadindywi-
dualne uwarunkowania , talentu” oraz kulturowe Zrodta i spoteczne
koszty ich pomijania” przygotowywanego w Instytucie Filozofii
i Socjologii. Por. tez: Kazmierska, Waniek, Zysiak (2015).

nia sie choroby genetycznej otart si¢ o Smieré i nigdy
wiecej nie wrocit do pracy. Podczas gdy oddawat sie
pisaniu ksigzek i realizowaniu swoich pasji w domu
na wsi, matka zostala ,jedynym zywicielem” ro-
dziny. Jak mowi Inga: mama strasznie duzo pracowa-
fa zawsze, zeby zapewni¢ swoim dzieciom dobry
start i pozwoli¢ zachowaé dobry poziom zycia. Taki, by¢
moze nad wyraz w tej sytuacji, dobry poziom zaréwno
im, jak i mezowi. Ocena narratorki zawarta w tym
fragmencie pokazuje, ze mama najprawdopodob-
niej pracowata nadmiernie wobec oczekiwan, jakie
jej stawiano. Wpisata si¢ tym samym w ,,symbolike
poswiecenia” czesto (nad)uzywana przez kobiety
pracujace za granicg i pozwalajaca na racjonaliza-
cje swojej nieobecnosci przy zostawionych w domu

dzieciach (Urbanska 2015: 234-236).

Realizowany przez rodzicow plan dziatania - za-
lozenie firmy turystyczno-autokarowej — wynikat
ze strukturalnych mozliwosci, jakie przyniosta ze
soba spoteczno-historyczna zmiana w Polsce po
1989 roku. Jawily si¢ one w istocie jako dajacy sie
spetni¢ — pod warunkiem cigzkiej, wymagajacej
ogromnych po$wiecen pracy — ,amerykanski sen”
(wielokrotnie bedacy zaledwie pogonia za iluzja).
Ten jednak, jak wiemy, zostat okupiony ciezka cho-
roba ojca i przepracowaniem matki. Bez watpie-
nia wplyneto to na decyzje narratorki o szybkim
usamodzielnieniu sie i odcigzeniu matki. Miato to
swoje zrddla w okreslonej orientacji biograficznej,
ktéra wyznacza przekonanie Ingi: mama haruje, to
ja tutaj tez musze. Paradoksalnie jednak to nieustan-
ne gromadzenie kapitalu ekonomicznego (przy
przechowanym w okresie PRL-u oraz pdzniej od-
restaurowanym i rozwinietym kapitale spotecz-

nym i kulturowym) dzieki ciezkiej i czasochtonnej
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pracy matki pozwolito narratorce wejs¢ w kapita-
listyczng rzeczywistos¢ i ,skazato” ja na wielos¢
wyborédw (co zreszta zna z lektur czytanych na

studiach):

Chciatam wszystko po prostu. Nie mogtam zdecydo-
wac co. To tez jest chyba jeden z takich najwiekszych
probleméw wspodtczesnosci. Czytam o tym wszedzie
i mysle sobie: tak, to o mnie! Po prosu wybdr polega
na tym, zeby / zeby czegos jednak nie wybrac. A naj-
trudniej jest () pozbawic sie tych mozliwosci, ktore sa

i wybrac tylko jedno.

Przyjrzyjmy sie teraz blizej momentowi biograficz-
nemu, ktory narratorka opatrzyla powyzej cytowa-
nym komentarzem. Otéz Inga, podazajac za swoim
planem biograficznym (i bratem®), chciata studio-
wacé malarstwo na Akademii Sztuk Pieknych, na
ktore ja jednak za pierwszym razem nie przyjeto.
Mogta natomiast podja¢ studia na Wydziale Eduka-
cji Artystycznej tej samej uczelni, ktory jednak trak-
towata jako ,poczekalni¢”. Rok pozniej dostata sie
wprawdzie na wymarzony kierunek, ale jej sytuacja
wygladata wowczas juz zupelnie inaczej. Ciotka,
u ktorej Inga spedzata wakacje w Holandii”, namo-
wifa ja bowiem na podjecie studiéw tam, a narra-
torka si¢ na nie dostata. Skuszona obietnicq komercji,
bycia odpowiedzialng i szansq zarabiania pieniedzy (ko-
lejnos¢ argumentéw zachowana za informantka),
Inga zdecydowata si¢ studiowac ilustracje za grani-

ca, gdzie — jak wowczas jeszcze wierzyta — wszystko

% Brat wezesniej podjal studia na ASP, a Indze imponowato za-
réowno to, czym tam sie zajmowal, jak i towarzystwo, w ktérym
sie obracat.

¥ W czasie ktérych, podkreslmy, pracuje nielegalnie, zmywajac
naczynia, a swoje 6wczesne doswiadczenia okresla jako , kosz-
marne” i, heroiczne”.
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jest lepsze®®. Ojciec, dodajmy, nie w pelni akceptowat
decyzje swojej corki (uzywajac jego stow) wyjazdu do
jakiej$ kretynskiej szkotki. Wybrany przez nia , prag-
matyczny i uzytkowy” kierunek na holenderskiej
uczelni artystycznej zdawat sie¢ ogromnym przeci-
wienstwem polskiego, dziewietnastowiecznego i ro-
mantycznego postrzegania sztuki, ktére Inga ujmuje
w zgrabnym hasle pedzle, farby i terpentyna. Niestety,
jak sie okazalo, profil tej szkoty byl stricte zawodowy
i w zwiazku z tym nie oferowata ona zadnych wy-
ktadow z zakresu filozofii czy historii sztuki. Inga
poczula, Ze jej — nabyty i uksztalttowany w Polsce
(zaréwno przez rodzicoéw, jak i w szkole) — kapitat
kulturowy w tym obszarze jest znaczaco wigkszy
niz jej kolegow ze studiéw, ktorym bez watpienia
mogta imponowac ,bezuzyteczng” wiedza. Sama

okresla to tak: bytam takim snobem totalnym tam.

Realizujac gléwne zalozenie organizujace wowczas
jej biografie, Inga starala si¢ zwolni¢ mame z obo-
wigzku utrzymywania jej w czasie studiow i sama
zarabiala na Zycie, pracujac jako kelnerka. Zaledwie
po poét roku wyprowadzita sie tez od ciotki, u ktorej
si¢ poczatkowo zatrzymata. Inga przypisuje swo-
jej kelnerskiej pracy ogromne znaczenie (cho¢ mo-
wigc o tym, wydaje jej sig, ze brzmi to jak banal):
dzigki temu [...] nauczytam sie holenderskiego i dodaje:
to [...] zabrzmi zupetnie idiotycznie, no ale zycia sie na-
uczytam, naprawde, bo ja nic nie umiatam. W ogdle jak
tutaj [w Polsce — przyp. KW] mieszkatam, to wszyst-
ko miatam podane na tacy, a tam [w Holandii — przyp.
KW] musiatam sobie sama radzi¢. To ostatnie zdanie

przybiera postac¢ zestawu kontrastowego, w ktérym

% Inga reprodukuje tu w istocie ,stereotyp sytuujacy Polske
wobec Zachodu na pozycjach cywilizacyjnej (lecz nie kulturo-
wej) nizszosci” (Piotrowski 1997: 359).
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ukazana zostaje przemiana narratorki z otoczonego
pelna opieka , nieopierzonego pisklecia” w dorosta,
samodzielng i dojrzata kobiete. Tego typu konstruk-
cja, w ktdrej narrator pokazuje, kim by}, a kim stat
sie¢ w nastepstwie kolejnych zdarzen w zyciu, odda-
je proces przemiany tozsamosciowej — tu poddane;j
refleksji i przepracowanej biograficznie. Ow proces
przemiany bez watpienia jest wpleciony i zdynami-
zowany przez niemalze catkowite zanurzenie w ho-
lenderskiej kulturze i kontakty z jej przedstawiciela-
mi”, ktdrzy, jak pokazuje Inga, sa co prawda bardzo
mili, ale ich mentalnos¢ protestancka, zdroworozsqdko-
wy, wycofany charakter sprawiaja, ze poczatkowo sie
tam zupelnie nie odnajduje. Proces ,,oswajania”, do-
dajmy, byt naznaczony cierpieniem i samotnoscia™
i trwal wedle narratorki cztery a nawet szes¢ lat.
Mozna by rzec, ze mamy tu do czynienia z liminal-
nq faza jej cyklu zycia i doswiadczeniem communi-
tas (van Gennep 2006; Turner 2010), w czasie ktorej
porzucita rutynowy biegu rzeczy i poddata sie pro-
bom majacym na celu udowodnienie sobie samej,
a przede wszystkim bliskim, Ze jest w stanie samo-
dzielnie organizowac swoje codzienne zycie, umie
sprosta¢ wyzwaniom, jakie przed nig stawia los,
potrafi by¢ niezalezna zaréwno w swoim dziataniu,

jak i w mysleniu (por. Waniek 2015). Problem pojawit

¥ Pierwsze cztery lata Inga spedzita na uczelni, gdzie studio-
wali sami Holendrzy, a ona bylta jedynym dziwolggiem-obco-
krajowcem. Sytuacja ta ulega catkowitemu odwrdceniu, kiedy
przeszia na poziom magisterski. Wowczas w jej grupie stu-
denckiej ,wszyscy sa skads$” i jest tylko jeden Holender.

% Procesy te mozna zidentyfikowa¢ w pewnym doswiadcze-
niu biograficznym narratorki — otéz na studiach Inga byta
w zwigzku ze Szwajcarem, ktéry zaraz po uzyskaniu licen-
cjatu chciat wraca¢ do swojego kraju. Inga staneta wowczas
przed dylematem: czy jecha¢ za nim, czy zosta¢ w Holandii.
Jej rekonstrukcja i projekcja na przysztos¢ swoich doswiad-
czen zwigzanych z wejsciem w obcg kulture wyglada tak:
Znowuz nie rozumieC jezyka, znowuz nie mieé¢ znajomych swoich.
Po prostu czutam, ze nie wytrzymam tego po raz drugi —izolacja
(jezyk), samotnos¢ (brak znajomych), nieprzyjemne, cierpie-
nie (nie chce doswiadczac tego po raz drugi).

si¢ jednak wéwczas, gdy nie wiedziata, co ma dalej
zrobi¢ ze swoim zyciem i jaka pozycje zajac (a mo-
glo to w tym momencie biograficznym oznaczac
wyjazd do Szwajcarii, powrot do Polski badZ pozo-
stanie w Holandii). Co wigcej, czego dowiadujemy
z konstrukcji w tle majacej charakter przestoniecia®,
w tym okresie umart jej ojciec. Matka nie prowadzi-
fajuz wowczas firmy przewozowej, ale stala si¢ wta-
Scicielem kliniki dentystycznej, wrdcita do swojego
zawodu psychologa, ktdéry nie tylko zaczeta ponow-
nie praktykowa¢, ale tez wyktadata na prywatnych
uczelniach — najprawdopodobniej caty czas czujac
si¢ odpowiedzialng za materialng sfere zycia swo-
ich dorostych juz dzieci. Smier¢ ojca odegrata w zy-
ciu Ingi ogromna rolg, lecz — na co wskazuje analiza
jej narracji — nie zostata jeszcze przepracowana. Naj-
prawdopodobniej dlatego studia w Instytucie Sztuk
Pigknych narratorka kilkakrotnie opisuje przy uzy-
ciu metafory bycia uratowanq i pokazuje je w bardzo
ciekawej optyce. Porownujac relacje miedzy studen-
tami, wykltadowcami a polem sztuki w Holandii
i w Polsce, odzwierciedla w istocie Bernsteinowskie
rozrdznienie na, odpowiednio, kod integraciji i kod
kolekcji (Bersnetein 1990: 53—-60)* oraz procesy ty-

powe dla $wiatdw spolecznych (Clarke 1991; Strauss

3 Mamy tu do czynienia z konstrukcja w tle, czyli takim frag-
mentem narracji, ktéry zostaje wprowadzony w tok opowiada-
nia z pewnym opo6znieniem, poza uporzadkowana sekwencja
wydarzen, wéwczas gdy narrator spostrzega, ze nieopowie-
dziana czes¢ historii zycia pozbawia jego relacje sensownosci.
Przemilczenie okreslonych wydarzen w odpowiednim dla
nich porzadku opowiadania moze wynika¢ albo z ogromu
doswiadczen narratora, albo z ich bolesnego lub wstydliwego
charakteru (wowczas méwimy o ,,przestonieciu”).

* Kod kolekgji i kod integracji odnosza sie do dwoch réznych
praktyk zwigzanych ze sposobem przekazywania wiedzy.
I tak kod kolekcji oznacza nauczanie specjalistycznych, wyod-
rebnionych, nieprzenikajacych si¢, a dodatkowo silnie zhierar-
chizowanych przedmiotéw. Z kolei kod integracji odchodzi od
czystych klasyfikacji i tym samym dopuszcza przenikanie sie
réznych (w tym potocznych) zrédet wiedzy. O ile w pierwszym
przypadku reguty klasyfikacji i pozycjonowania zaréwno na-
uczyciela, jak i ucznia majq charakter jawny, to w drugim przy-
padku zasady tworzenia hierarchii i stosunki wtadzy sg ukryte.
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2012). Podkresla, ze ludzie traktuja si¢ tam jak part-
nerzy, wszyscy ucza si¢ od siebie nawzajem, czesto
tutorzy (opiekunowie) maja tez swoja praktyke ar-
tystyczng, studentéw odwiedzaja wciaz tworzacy

artysci i podsumowuje:

No wigc to juz jest takie zupelnie partnerskie y (.) to
s relacje mniej wigcej, znaczy ja sig, ja sie musiatam
tego nauczy¢, bo tez bylam wychowana w tym sys-
temie pan profesor, pani profesor i po prostu tam
czego$ takiego nie ma. Méwisz do swojego po prostu
do wspaniatego nauczyciela po imieniu. I to jest, to
jest trudne, tez to byto dla mnie dosy¢ takie trudne.
Jak ja moge powiedzie¢ do [tu pada imie i nazwisko
— przyp. KW], ktdry jest po prostu wspaniatym kry-
tykiem sztuki, ktory daje wyktady na wszystkich uni-
wersytetach $wiata, jak ja moge mdéwic¢ do niego Jan,

no po prostu? No ale tak tam wtasnie byto.

Zhierarchizowany i zrytualizowany stosunek edu-
kacyjny na ojczystej uczelni (odzwierciedlony w re-
gutach komunikacyjnych nakfadajacych obowiazek
zwracania si¢ do wykladowcy ,prosze pani” / , pro-
sz¢ pana”) zostaje skontrastowany ze swiatem ho-
lenderskiej akademii, gdzie dystynkcja wydaje sie
zanikaé, a student odnosi wrazenie, ze ,ma wiek-
sza kontrole nad swoimi posunieciami, czynnoscia-
mi, komunikowaniem” (Bernstein 1990: 74, Hernik
2007) oraz posiada znacznie wigksza autonomie co
do ,wyboru, organizacji, tempa i rozktadu w cza-
sie” procesOw nabywania wiedzy (Bernstein 1990:
38). Co wigcej, Inga pokazuje, ze typowej dla kodu
integracji ,slabej klasyfikacji” i ptynnosci granic
pomiedzy poszczegdlnymi treSciami, otwartosci na
kontekst zewnetrzny towarzyszy przenikanie sie

roznych swiatéw spotecznych, dla ktorych podsta-
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wowa dzialalnoscia jest uprawianie sztuki: a zatem
$wiata kuratoréw, studentéw, wykladowcéw, prak-

tykujacych artystow czy krytykow sztuki.

Ten jawiacy si¢ Indze jako fascynujacy, niemal idyl-
liczny, a na pewno niosacy ze soba ,uwolnienie”
od narastajacego beztadu i dezorientacji swiat za-
granicznej akademii kryje w sobie jednak pewne
putapki. Ow brak hierarchizacji i poczucie swo-
body przeptywu miedzy okreslonymi swiatami
bywaja nierzadko pozorne i manifestuja si¢ zaled-
wie na powierzchni struktur znaczeniowych. Ten
kod - czytelny dla ,insideréw” — nierzadko uwo-
dzi i wyprowadza na manowce ,outsiderow”. Ci
pierwsi widza bowiem nie tylko komunikowany
at face value przekaz, ale takze dostrzegaja ukryte

struktury znaczeniowe.

Inga zywi przekonanie, ze zostajac w Holandii i po-
dejmujac tam studia magisterskie, postapita wia-
$ciwie. Stusznos¢ dokonanego przez siebie wyboru
zdaje si¢ potwierdzac¢ (na zasadzie kontrastu) wy-
stawiona przez nia ocena kariery artystycznej brata,
ktory ukonczyl ASP w Polsce. Wigzalo sig to z tym,
ze: niestety miat duze problemy, zeby si¢ odnalez¢ w rze-
czywistosci tak jak, no jak czutam, Ze tak bedzie, jak ja
tam [na ASP — przyp. KW] tez zostane. [...] Skoriczyt
to malarstwo i po prostu nie, nie miat dla siebie miejsca.
Dodaje, ze pdzniej pracowat jako grafik w odleglej
0 70 km od A malej miejscowosci — w miejscu smut-
nym, w ktorym nie byt szczesliwy. Reasumujac, Inga
stara si¢ pokazac sobie i osobie stuchajacej, ze zosta-
jac na polskiej uczelni, mogtaby podzieli¢ smutny
i nieszczesliwy los brata. Sytuacja ta jednak ulegta
zmianie w momencie, kiedy brat otworzyl galerie

artystyczna — do kwestii tej powrdce pozniej.
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Zatrzymajmy sie teraz na podjetych tu wczesniej
rozwazaniach dotyczacych przeksztatcen w sferze
pracy. Stosunek Ingi do tej kwestii wydaje si¢ bo-
wiem szczegdlnie interesujacy. Przede wszystkim
uwage przykuwa naturalnos¢ (by¢ moze wynika-
jaca ze specyfiki uprawianego przez nia zawodu),
z jaka mowi o prekarnosci. Pierwsze préby upora-
nia si¢ z tym tematem mozemy znalez¢ we wia-
Sciwej sekwencji narracyjnej, a zatem kiedy Inga
przechodzi od momentu skonczenia studiow do
opowiesci o pracy (a wilasciwie pracach). Ta wy-
powiedz ma charakter dialogowy, bowiem narra-
torka odnosi sie i poréwnuje swoje potozenie jako
artysty do potozenia swojej rozmdéwczyni (osoby
prowadzacej wywiad) — doktorantki pracujacej
przy projekcie badawczym?®. Przyréownujac swoje
projekty do doktoratu, klasyfikuje je jako krotsze

i kontynuuje:

ale za kazdym razem ja po prostu badam jakis temat
i prébuije () go w jakis sposob opowiedzied, jakos kry-
tycznie do niego podejsc [...]. I () nie wiem, tak mi sie
wydaje, ze, ze, () i to mi bardzo pasuje taka wolnos¢
po prostu. To jest oczywiscie bardzo trudne, bo trze-
ba wiasnie tez si¢ ubiegac o stypendia, o granty, no
to jakby znamy to. Jak stucham ciebie i pracy twojej
czy tez innych doktorantdw, to, to wydaje mi sie, ze
to jest wlasnie bardzo podobna sytuacja, taka bardzo
prekarna, o takie modne slowo teraz. Ale to wlasnie,
to wiasnie ja, ale jednak mimo wszystko jest to dosy¢
fascynujace. No nigdy nie wiadomo, co si¢ zdarzy, ale

wszystko jeszcze jest mozliwe jakos tak.

¥ Odwotuje sie ona tu prawdopodobnie do watkéw porusza-
nych poza nagraniem, nalezacych do fazy wprowadzajacej po-
tencjalnego narratora w te forme badania (zob. Schiitze 2012a:
230-231).

Z kolei odpowiadajac na dodatkowe — zadane tuz po
zakonczeniu gléwnej linii narracji — pytanie badacz-
ki, ktdra prosi ja o doprecyzowanie, na czym wiasci-
wie polega jej praca, Inga wyjasnia, Ze jej dziatania
koncentruja si¢ przede wszystkim na poszukiwaniu
mozliwoéci finansowania swoich pomystow arty-
stycznych, wsrdd ktérych wymienia takie formy, jak:
granty, rezydencje, projekty, bycie asystentem inne-
go (uznanego) artysty i tym podobne. Wymaga to,
jak mowi pdzniej: troche szczescia i bardzo duzo pracy.
Dodaje przy tym, ze: oczywiscie tez czasem sie zdarzy,
Ze mnie kto$ zaprasza i wéwczas ma mozliwo$¢ zrobie-
nia wlasnej wystawy. Jednak Inga bardzo ciekawie
wykorzystuje swdj kapitat spoteczny, ktory sprawia,
ze catkiem dobrze radzi sobie na rynku pracy arty-
stow. Przede wszystkim, jak to sama nazywa, #gczy
Swiaty, po pierwsze, zapraszajac swoich kolegow
i wykladowcéw z holenderskiej uczelni do galerii
prowadzonej przez brata (a ktdrgq — przypuszczalnie
w duzej mierze — wspiera matka), a po drugie, majac
mozliwosc¢ ubiegania si¢ o finansowanie swoich pro-
jektow nie tylko w Polsce czy Holandii, ale tez calej
Europie (a nawet na calym $wiecie). Tym samym de-
finiuje swoje i brata dokonania zawodowe jako: nam
sie troche moze udato. O sobie z kolei mowi w kontek-
$cie nieustannie ciezko pracujacej i martwiacej sie
o swoje ,artystyczne dzieci” mamy: podkresla swoja
niezaleznosc i to, ze w tej chwili nie korzysta juz z jej
pomocy. A pozniej dodaje: No i teraz w koticu jakos uda-
je mi sie utrzymywac z tego, co robie. Tyle tylko, ze 6w
sukces jest nietrwaty, chwiejny, zalezny od sytuacji,
dobrej woli sponsoréow i wymagajacy pracy w wielu
miejscach. Dobitnie uchwytuje to komentarz samej
narratorki, ktéra o wspolnych osiagnieciach z bra-
tem mowi tak: To wszystko jest tak prekarne, Ze po prostu

moze jaki$ podmuch mniejszy jeszcze nas po prostu zwalic.
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Na koniec warto wspomnie¢, ze to zawieszenie mie-
dzy swiatami i pozycja , cztowieka marginalnego”
(Stonequist 1961) wydaje sie stanowic¢ gotowe two-
rzywo do pracy artystycznej, ale tez sama praca ar-
tystyczna moze by¢ sposobem opanowania beztadu
i cierpienia czy przepracowania wilasnych trudnych
doswiadczen biograficznych. Inna rzecz, ze kryje

sie tu tez ogromy potencjat beztadu.
Relacja Hanny (1981)

[...] to chyba tak psychicznie tez wykaticza, Ze
sie tak nagle uswiadamia, Ze wpadto sie w cos

takiego, co bedzie trwato wlasciwie tak do korica

Hanna urodzita sie 1981 roku w miescie A. Jest le-
karzem internista. Oboje rodzice sa — po dzis dzien
ciezko pracujacymi lekarzami. Ma starsza o 5 lat sio-
stre, ktora ukonczyta studia humanistyczne, zalozy-

ta swoja rodzine i ma dwoje dzieci.

Charakter przezy¢ Hanny odzwierciedlony w spo-
sobie relacjonowania wilasnych loséw pod wieloma
wzgledami ujawnia ,introwertyczny charakter”
narratorki. Nie chodzi tu jednak o opis jej osobo-
wosci i psychologizowanie, ale okreslenie nastawie-
nia narratorki wobec wlasnego zycia, widoczne nie
tylko w jej komentarzach teoretycznych, w ktérych
otwarcie stwierdza: Kiepsko sie aklimatyzuje w nowym
towarzystwie czy jestem cykorem, w opisie nowych
doswiadczen jako zderzen z rzeczywistoscia, ale tez
cechach otaczajacej ja rzeczywistosci, ktore jej od-
powiadaja, takich jak: cisza, spok¢j czy przyjemny
zapach (vs. hatas, pospiech, ktérego doswiadcza).

* Jungowski podziat na introwersje i ekstrawersje nie jest tu uzy-
wany w dostownym, Scistym sensie, ale raczej jako metafora.
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Gléwna zasada organizujaca biografie Hanny jest,
jak sie wydaje, pragnienie bezpieczeristwa (Thomas
1951), wyrazajace si¢ w wielokrotnie powtarzanym
stwierdzeniu, ze kazde miejsce i sytuacja wymaga-
ja pewnego stopnia oswojenia i rozpoznania. Ma-
nifestuje si¢ ono rdwniez w jej podejsciu do wyko-
nywanej przezen profesji lekarza, gdzie na pierw-
szy plan wysuwa sie poczucie obowigzku i obawa
przed skrzywdzeniem pacjenta. Zwréd¢my uwage
w tym miejscu na fragment, w ktérym Hanna opo-
wiada o kroku milowym w swojej (ale tak napraw-
de w kazdej) karierze lekarza, jakim sgq samodzielne
dyzury: towarzyszy jej strach przed nieznanym, ale
jedoczesnie poczucie ogromnej odpowiedzialnosci:
O Jezu! To bylo tez straszne. Przed wejsciem do szpita-
la trzeba sie byto przezegnac, chocby sie nie wiem jak
byto niereligijnym, zZeby tylko nie byto nic strasznego,
zeby to przetrwac jakos, zeby nikomu nie zrobi¢ krzyw-
dy. To ostatnie sformutowanie: Zeby nikomu nie zrobi¢
krzywdy jest semantycznie niemal identyczne z hi-
pokratejskim , po pierwsze nie szkodzi¢” (primum

non nocere).

Po tej ogolnej charakterystyce Hanny przejdzmy te-
raz do bardziej szczegdlowej analizy dwoch wyroz-
nionych dla celow tego artykutu wymiaréw biogra-

ficznych, to jest relacji rodzinnych i pracy.

W opowiesci Hanny rodzina (rodzice, siostra
i dziadkowie) stanowi szczegoélnie istotna — ugrun-
towang w spdjnym systemie wartosci i zwigzana
z ogromnym fadunkiem emocjonalnym — rame od-
niesienia, ktéra zapewnia jej poczucie bezpieczen-
stwa i stabilnosci, ale jednoczesnie zakresla (i przez
to moze ograniczac) jej biograficzne horyzonty. By-

cie czlonkiem tej wspdlnoty ,my” wiaze si¢ z od-
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daniem, lojalnoscia i wzajemnym wsparciem, co
ma podtrzymywad¢ wewnetrzny tad i zapewniac
spokdj”. Opis relacji pomiedzy poszczegdlnymi jej
czlonkami odzwierciedla pewne znamiona rodziny
nowoczesnej (do czego jeszcze wroce), ale jednocze-
$nie — za Mirostawa Marody — wskazuje na pewne
archaiczne, to jest nieprzystajace do wspodlczesnej
rzeczywistosci cechy, ktore nie sa obce Hannie. Pi-
sze ona miedzy innymi tak: ,«Poswiecenie si¢ dla
dobra rodziny» jest traktowane raczej jako objaw
braku asertywnosci niz dowdd dojrzatosci i odpo-

wiedzialnosci jednostki” (Marody 2015: 145).

W okresie wczesnego dziecinstwa poczucie bez-
pieczenstwa i fad w codziennej rzeczywistosci za-
pewniata Hannie babcia. To u niej w domu, gdzie
przez jaki$ czas mieszkata z rodzicami, narratorka
czuta si¢ swojsko i miata poczucie swobody. To ona
pozwala swoim wnuczkom robi¢ sobie rézne fryzu-
ry i nakrecac wtosy na watki, ale tez wyzywac sie na
znienawidzonej zabawce: stawata na wysokosci zada-
nia i wymyslata rzeczy, ktore mozna zrobic lalce, Zeby jej
byto nieprzyjemnie, wiec laka miata sypang sol w oczy
[...], wbijane szpilki pod paznokcie. Hanna wyniosta
z tego okresu poczucie bardzo bliskiej zzytej rodziny.
Ten wzdr, jak pokazuje narratorka, zostaje odtwo-
rzony w relacji jej rodzicow z dzie¢mi siostry. Kie-
dy babcia umarta, narratorka miata niespetna 9 lat

i 0 jej odejSciu mowi tak:

I'to byt taki przetomowy w sumie moment, bo wszyst-
ko sie zaczeto przewartosciowywac¢ w domu. Zwtasz-

cza, ze z tych wczesniejszych takich wspomnien no

¥ Spokdj nie oznacza tu bezruchu, ale przeciwienstwo, czesto
pozbawionej sensu, pogoni za czyms$ (rzecza, uczuciem, pra-
gnieniem, sensem).

to, to wlasnie wszystko sie kreci wokoét babci. I ci ro-
dzice gdzie$ tam na marginesie oczywiscie w pamie-

ci sg, aczkolwiek ten taki gléwny trzon to byta babcia.

Choroba i $mier¢ babci wymusity na rodzicach Han-
ny odstapienie od rutyn zycia zorganizowanych
wokot pracy i skoncentrowanie sie na rodzinie. Kie-
dy mama zajmowata si¢ chorymi dziadkami, tata
wyjechal z cérkami na zimowe ferie, ktére postawi-
ly go w nowym swietle — ten wiecznie nieobecny
w domu mezczyzna okazat sie Swietnym i pomysto-
wym kompanem zabawy. Narratorka wspomina to

w ten sposob:

ferie zimowe spedzane z ojcem moim, ktéry wtedy
to juz w ogole pracowal tak, ze pojawiat si¢ w domu
bardzo sporadycznie. Natomiast jak juz sie¢ pojawial,
no to co strasznie irytowato mojg mame, stanowit
najwieksza atrakcje i ten wyjazd tez stanowit taka
atrakcje, ktory do tej pory sie przejawia we wspo-
mnieniach i moich, i siostry. Bardzo czesto do tego
wracamy [...]. On nam wymyslal wspaniate zaba-
wy, bo jak byly zamarznigte katuze, to na przyklad
mowit, jak mozna podnies¢ katuze. No i podnosit
ta katuze na kawatku gatezi, wigc my bylysmy za-
fascynowane, jaki jest pomystowy. Wymyslal nam
¢wiczenia sprawnos$ciowe, znaczy chodzac po / na
jakie$ tam dlugie spacery trzeba byto trzymac od-
powiedniej cigezkosci patyk w wyciagnietej przed
soba rece, ja miatam mniejszy, siostra wigkszy, ojciec
najwiegkszy i tak zeSmy chodzili po tych terenach.
Potem mielismy / stotowalismy sie w takiej knajpie,
gdzie jak sie otwierato drzwi, to wlasciwie dym, ze
siekiere mozna bylo zawiesi¢. Stawiali nam takie go-
lonki trzesace sie, powiewajace wlosami. My z sio-

stra si¢ na to obrzydzalysmy, wigc ojciec zjadat trzy
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golonki. My dostawatysmy jakies tam nalesniki. No
w kazdym razie bylo to niesamowicie sympatyczne.
Nie bylo tam jaki$ obostrzen, nikt nikomu nic nie
kazal. Naprawde bylo catkiem sympatycznie, a na
dodatek wieczorami czytat nam ojciec ,Misia Pad-
dingtona”, ,Przygody Misia Paddingtona”. A my
wtedy jadtysmy takie mleko w proszku, takie na su-

cho, mleko w proszku jeszcze z cukrem. Teraz sobie

nie wyobrazam, jak to mozna jesc.

Fragment ten stanowi opis fascynujacego i rado-
snego czasu, ktéry pozwolit obu céorkom (Hanna
wszak powtarza, ze zaréwno w jej, jak i siostry pa-
mieci ferie te pozostawily znaczacy $lad) na odkry-
cie ojca i zawieszenie codziennych regut (ujawnia-
jacych sie w tekscie przez domyslny kontrast wobec
zasad panujacych w domu: nie byto obostrzen, nikt
nikomu nic nie kazat). Narratorka zaréwno pojawia-
nie sie w jej zyciu ciezko pracujacego ojca, jak i wy-
jazd z nim na ferie okresla jako atrakcje. Mozna tu
zarysowac pewnga analogie do opisywanych przez
Marody przemian wspotczesnej rodziny —a przede
wszystkim przemian relacji miedzy niebedacymi
juz w zwiazku (rozwiedzionymi) rodzicami oraz
ich dzieémi. Wprawdzie rodzice Hanny po dzis
dzien s matzenstwem, ale ich intensywna praca
i zwigzana z tym nieobecno$¢ w domu w okresie
dziecinstwa narratorki przynosza konsekwencje
podobne do tych, z jakimi mamy do czynienia
w przypadku rodziny rozbitej. Mozna bowiem
odnie$¢ wrazenie, ze w tamtym okresie rodzice,
bedac na marginesie, nie nalezeli do porzadku co-
dziennej rutyny, ale do swoistej ,odswigtnosci”,
ktorej zadaniem jest ,gratyfikacja emocjonalna”
w postaci czasu ,spedzonego jak najatrakcyjniej

i jak najintensywniej” (Marody 2015: 176).
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Mozna zatem powiedzie¢, ze paradoksalnie rodzi-
na, dla ktdrej wartoscia jest jej trwatos¢ i spdjnos¢,
przez to, ze wkracza tu intensywna praca zaréwno
ojca, jak i matki, moze zosta¢ opisana przy pomocy
charakterystyk typowych dla ponowoczesnych re-

lacji miedzy rodzicami a dzie¢mi.

Analiza historii zycia Hanny w wielu miejscach uka-
zuje swoiste biograficznie napiecie, ktore w ogrom-
nej mierze wynika, jak mniemam, ze zderzenia
owych dwdéch rywalizujacych ze soba S$wiatow:
tradycyjnej rodziny i neoliberalnej rzeczywistosci
(czy, jakby powiedzieli inni: nowoczesnosci i po-
nowoczesnosci). Pierwszy, o czym juz byta mowa,
jest zwigzany z niezwykle silnymi, emocjonalnymi
wiezami z rodzing, ktéra — jak mozna przypusz-
czac — nosi rys inteligencki®*. To wlasnie dzieki niej

narratorka zdobywa kapital kulturowy, ktory z po-

% Przygladajac sie tworzonej przez Hanne relacji, mozemy
zrekonstruowac ramy interpretacyjne, zasoby znaczeniowe
i hierarchie wartosci, ktére pozwalajg nam przynajmniej do-
mniemywac o jej przynaleznosci do okreslonego spotecznego
stratum. Wskaznikami moga tu by¢ miedzy innymi: liceum
z tradycjami, do ktérego wysyta ja mama czy przynaleznosc do
harcerstwa. Co wiecej, sama narratorka pokazuje, Zze: Rodzice
zadbali, zebym wiasciwie wszystkiego sprobowata i wymienia: tu-
rystyke gorska, zeglowanie, basen, tyzwy, rytmike, balet. Ale
by¢ moze najwazniejsza jest postawa manifestujaca sie¢ w przy-
wigzaniu do pewnych wartosci i wyobrazeniu o $wiecie oraz
w postawie odpowiedzialnosci i lojalnosci wobec okreslonych
wspdlnot , my”, niesieniu pomocy i poczuciu raczej misji niz
pasji w wybranej przez siebie profesji. Ale bodaj najwazniej-
szym, choc¢ z pozoru banalnym, wskaznikiem moze tu by¢ opis
turystycznej wycieczki do Wilna z rodzicami we wczesnych
latach dziewiec¢dziesiatych ubiegtego stulecia — podczas gdy
Wszyscy jej uczestnicy rozpoczynaja na miejscu dziatalnosé
handlowa, jej rodzice niestrudzenie zwiedzajg miasto (pu-
stym autokarem). To poczucie odstawania i odmiennosci od
reszty grupy i zdziwienie ich zachowaniem pokazuja pewien
inny obowiazujacy w rodzinie system relewancji i orientacji.
Rzecz jasna zestawu podanych wyzej elementéw, a nawet ich
konfiguracji, nie mozna w sposob oczywisty potraktowac jako
niepodwazalnego dowodu na jej inteligenckie pochodzenie.
Latwe zestawienie stylu zycia z miejscem zajmowanym w hie-
rarchii spotecznej moze stanowic¢ pokuse nazbyt prostego
i schematycznego przyporzadkowania okreslonych oséb do
np. klas spotecznych, czego staram sie tu uniknac.
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wodzeniem mogltby zostaé wykorzystany réwniez
poza Polska: jest swietnie wyksztatlconym lekarzem,
zna francuski (a by¢ moze takze angielski), ma ,,oby-
cie w swiecie”¥, lecz z drugiej strony — paradoksal-
nie — ta sama wspolnota wydaje si¢ stanowic bariere
w wykorzystaniu potencjalnych (np. europejskich)
struktur mozliwosci. Z jej narracji dowiadujemy
si¢, ze nie ma w niej gotowosci do podjecia pracy
za granica, co ttumaczy przywiazaniem do rodziny
(tu wymienia zaréwno rodzicow, siostre, jak i swdj
zwierzyniec). Pézniej dodaje: A poza tym jestem cykor,
zeby wyjecha¢ tak zupetnie samodzielnie i nagle sobie ra-
dzi¢ od zera to nie, nie, zdecydowanie nie. Te deklaracje
wydaja sie szczegolnie intrygujace w odniesieniu
do wprowadzanych przez nig poréwnan kontrasto-
wych ukazujacych przygotowanie miodych lekarzy
oraz organizacje i warunki pracy w rodzimej stuz-
bie zdrowia na tle Danii i Anglii. Przyjrzyjmy sie
zatem nieco blizej, w jaki sposob narratorka kresli
przepasc absolutng miedzy opieka medyczna i socjal-

na w Polsce i w Europie Zachodniej.

Pierwszy zestaw kontrastowy oparty jest na jej wia-
snych obserwacjach w czasie wizyty u lezacego

w dunskim szpitalu wujka:

Natomiast jak sie wchodzi do srodka, to wilasciwie
wyglada jak muzeum, sa obrazy na $cianach, w ga-
blotkach jakie$ tam rzezby powystawiane. Noi tez to,
co sie tam rzuca w oczy, to jest cisza. Jak si¢ wchodzi
do polskiego szpitala, to jest gwar, zgielk, jezdza takie

te, te wdzki rozwozace jedzenie, to wszystko kleko-

¥ Hanna wspomina nie tylko o wyjazdach do wujka w Da-
nii, ale tez o ,,objazdéwce po znajomych po Europie” (,zeby to
zrobi¢, trzeba po prostu tych znajomych mie¢”), o wyjazdach
urlopowych i narciarskich za granice.

cze, jest takie jakie$ obrzydliwe. Natomiast tam wta-
$nie cisza, spokdj. Nikt nie biega, nikt jakos nie krzy-
czy do siebie przez te korytarze. [...] No i to co tez si¢
rzuca w oczy [...] akurat w nos, tam pachnialo tadnie.
Czego nie mozna powiedzie¢ o szpitalach polskich,
niestety. Wszystko jest uporzadkowane, jesli chodzi
o [...] pomoc pacjentowi, zeby go dzwigna¢, zeby go
umy¢, oporzadzi¢, ubra¢. U nas jest tak, ze przycho-
dza dwie albo trzy pielegniarki [...] i po prostu musza
sobie poradzi¢, dzwignac jakos [...] pacjenta. [...] No
maja swoje techniki, ale tak czy siak wszystko jest si-
towe. Natomiast tam [...] kazda sala ma taki bieznik
dookota sufitu, [ktéry — przyp. KW] mozna sobie pilo-
tem nastawi¢, w ktérym miejscu ma sie ustawic¢ pod-
nosénik. Pod pacjenta sie podklada tasme, oczywiscie
wszystko to jest bezpieczne, tak zeby tam nie urazi¢
kregostupa i tak dalej i pacjenta sie podnosi bez uzy-

cia sity.

Kolejny odwotuje si¢ do doswiadczen przyjaciotki
ze studidw, ktdra juz wowczas miata plany emigra-
cyjne motywowane gléwnie finansowo. Fragment
ten pojawia sie jako odpowiedz na pytanie badacz-
ki, ktéra probuje wyeksploatowac watek zaledwie

wspomniany w gléwnej linii narracji:

tam jest inny tryb pracy [...] troche inne s3 te specja-
lizacje, zakres obowiazkéw. Natomiast to, co mowi,
to ze jest taka przepas¢ miedzy ludzmi, ktorzy skon-
czyli studia w Anglii i ktérzy koncza studia tutaj.
Merytorycznie jesteSmy dos¢ dobrze przygotowani,
natomiast jesli chodzi o praktyke, jest totalne dno.
U nas sie no wiasciwie tych zaje¢ takich klinicznych /
no to one si¢ zaczynaty od trzeciego roku. No i to tez
zazwyczaj bylo tak, ze grupa powiedzmy dziesigcio-

osobowa dostawata jednego pacjenta, wiec jezeli byla
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jakas procedura do przeprowadzenia, no to nawet
z punktu widzenia tego pacjenta, zeby go nie zame-
czy¢ [...] to robita to osoba jedna, géra dwie, w zalez-
nosci od tego, co to miato by¢ zrobione. A wigkszos¢

byta po prostu takimi gapiami.

Wydaje sig, ze obraz Zachodu — pokazanego jako
cywilizacyjnie stojacego znacznie wyzej (zaréwno
pod wzgledem technologii, organizacji pracy, opie-
ki nad chorym i troski o osoby pracujace — w tym
lekarzy) — jest niezwykle kuszacy. A jednak wyjazd
z kraju nie jest brany przez Hanne pod uwage jako
alternatywa dla, jak sama pokazuje, wyzyskuja-
cego miodych lekarzy polskiego systemu stuzby
zdrowia. Wspomnijmy tu zaledwie kilka opisow
narratorki odnoszacych si¢ do wewnetrznych sta-
now towarzyszacych jej trybowi pracy: wyprana ze
wszelkiego rodzaju emocyi, sil i ze wszystkiego; frustracja,
jaka we mnie narastata; meka straszna®®. Hanna dzia-
fa zatem na granicy fizycznego i psychicznego wy-
czerpania, w pelni zdajac sobie sprawe, ze nie jest to
dobre ani dla niej samej, ani dla pacjentow. Mamy
tu w istocie do czynienia z narastajacym bezladem
i alarmujacym wyczerpaniem, to jest wyraznymi
symptomami biograficznego procesu trajektorii
cierpienia. Do tego kluczowego dla zrozumienia hi-
storii zycia Hanny watku przejde za moment. Tym-
czasem wro¢my do zarysowanego przez narratorke
kontrastu miedzy Polska a Dania, ktora odwiedza
po raz pierwszy w 1993 roku. Swoje 6wczesne do-
$wiadczenie opisuje jako zderzenie z dobrobytem, ze

Scianami chipsow i cukierkéw, jest pod wrazeniem fe-

* Dodajmy, ze to doswiadczenie odnosi si¢ do okresu, w kto-
rym narratorka musiata taczy¢ prace zawodowsq z opieka nad
dzieckiem siostry. Sama o nim mowi tak: Tak Ze to byt taki mo-
ment, ktéry byt dla mnie ciezki do przebrnigcia.
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erii barw i licznych smakdéw lodéw. Z perspektywy
lat stwierdza jednak, ze dostepnos¢ wszelkich dobr
i mozliwo$¢ ich nabycia staly sie codziennoscia tak-
ze w Polsce i, co wigcej, pokazuje, ze cho¢ miastecz-
ko, ktére odwiedza ze wzgledu na swojego wuja,
nadal pozostaje urocze, czyste i uporzadkowane,
to jednak — w przeciwienstwie do Polski — nic sie
w nim nie zmienito. To bardzo ciekawe poréwnanie
dwdch krajow, ktore, z jednej strony, pokazuje wej-
Scie Polski w proces masowej konsumpcji, a z dru-
giej — jej cywilizacyjne zapoznienie (przede wszyst-

kim w wymiarze opieki medycznej i socjalnej).

Przejdzmy teraz do dezorientujacych i intensyw-
nych doswiadczen narratorki, bedacych markera-
mi narastajacego potencjatu trajektoryjnego (a by¢
moze juz nawet proba utrzymania chwiejnej row-
nowagi), ktére wynikaja z hipertrofii obowiazkow
zawodowych i zwigzanej z nimi odpowiedzialno-
$ci. W tym miejscu niezbedny wydaje si¢ komentarz
dotyczacy specyficznego momentu biograficznego,
w jakim wywiad z Hanng zostal przeprowadzony,
a ktéry w duzym stopniu wptynaé¢ mégt na sposéb
doswiadczania wlasnego zycia*. Otéz w tym cza-
sie przygotowywala si¢ ona do Panistwowego Eg-
zaminu Specjalizacyjnego, ktory w peini wylaczyt
ja z zycia zawodowego i ktory catkowicie organi-
zowal jej rutyny zycia codziennego. Mozna zatem
przypuszcza¢, ze niektore sposoby przedstawiania
rzeczywistosci sa nazbyt wyolbrzymione czy , prze-

jaskrawione”. Niemniej jednak nadal istniejg empi-

¥ Badacze improwizowanych autobiografii zwracajg uwage na
fakt, ze kazda opowies¢ o zyciu jest wytworem interakcji mie-
dzy informantem/narratorem a badaczem/stuchaczem, ktoéra
musi zostac¢ poddana refleksji w czasie analizy — w tym przede
wszystkim nalezy wzia¢ pod uwage: ,,co podmiot powiedziat
tego konkretnie dnia do tej wtasnie osoby” (Bertaux 2012: 315).
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ryczne dowody tekstowe na to, ze w jej zycie wtar-
gnal chaos i cierpienie oraz ze wkiada ona ogromny
wysitek w proby opanowania beztadu w sytuacji
skrajnego obciazenia obowiazkami zawodowymi,
co dodatkowo , wyczerpuje energie jednostki” (Rie-
mann, Schiitze 2012: 408) i prowadzi do utraty kon-
troli nad codziennym $wiatem zycia. Przywolam tu
dtugi fragment wypowiedzi narratorki, ktéry zo-
stanie podzielony na dwie czesci: pierwsza bowiem
odnosi si¢ do (dez)organizacji nawarstwiajacych sie
zobowigzan wobec réznych miejsc pracy, druga —
do utraty kontroli nad wlasnymi emocjami w inte-
rakcji z pacjentami. Obie wskazuja na trajektoryjny

charakter jej Owczesnych doswiadczen.

Pierwszy alarmujacy sygnat Swiadczacy o narasta-
jacym chaosie i pojawieniu si¢ zawodowej putapki
znajdziemy w narracyjnej rekonstrukcji sytuacji,
w ktérej Hanna zaktada wlasna dziatalnosc i kumu-
luje prace w réznych miejscach, wiedzac, ze w cza-
sie przygotowan do egzaminu specjalizacyjnego
bedzie musiata skoncentrowac si¢ wylacznie na na-
uce. Doswiadczenie to opisuje jako: taki maraton, zZe
faktycznie troche na takich granicach juz wytrzymatosci.
Z jej kalkulacji wynika bowiem, ze w pierwszym
miesigcu przepracowata 500 godzin. Dalej wyjasnia,

jak wygladala wowczas organizacja jej obowigzkow:

Bo to jest tak, ze wlasciwie tak siedziato si¢ dyzur noc-
ny tam gdzies w takim NPL-u [nocna pomoc lekarska
— przyp. KW], potem si¢ jechato do poradni, potem
z tej poradni si¢ jechato do kolejnego NPL-u, z tamtego
NPL-u do nastgpnej poradni. I tak wlasciwie jakbym
miata wyliczy¢, no to miatam prace w dwdch porad-
niach w A., w dwoch takich NPL-ach, jeden w miejsco-

wosci W, drugi w miejscowosci D., jeszcze jezdzitam

do poradni do S. i dyzurowatam u siebie w szpitalu na
dyzurach. I to jest w sumie sze$¢ miejsc pracy, z czego
tam jeszcze cze$(, jedna poradnia w N. to sie traktu-
je jako jedna, ale fizycznie bytam w dwdch miejscach,
wiec w sumie to trzy miejsca w A. No tak dochodzito
do tego, ze faktycznie z tym grafikiem to mozna byto
sie troche pogubi¢, bo bez kalendarza w ogoéle ani rusz.
I zdarzylo mi si¢ raz przez te pare miesiecy takiej ostrej
pracy, zeby ulozy¢ sobie dwa dyzury [naraz — przyp.
KW]. Bylam przygotowana, Zze mam i8¢ do siebie do
szpitala na dyzur na dwudziestg, wiec korzystalam
z krétkiego momentu pobytu w mieszkaniu, wiec tak
jak wesztam, to po prostu zasnefam momentalnie. No
i nagle do mnie dzwoni telefon, godzina osiemnasta
czterdziesci, z miasteczka W. Odbieram, mowie: ,,O co
chodzi?”, ,, No a gdzie ja jestem?”, mowie: ,W domu,
a gdzie mam by¢?”. , No tutaj, bo wszyscy na mnie cze-
kaja”. Mowie: ,Jak to w miejscowosci W.? Przeciez ja
dzisiaj mam [dyzur — przyp. KW] w szpitalu, absolut-
nie nie wchodzi w gre”. Otwieram kalendarz, mowie:
»Absolutnie mam wpisane, ze mam by¢ w szpitalu”.
Otwieram grafik szpitalny, no jestem w szpitalu, zna-
czy sig, ze oni si¢ musieli pomyli¢. No a potem co$ mnie
tkneto, sprawdzitam smsa sprzed miesigca. Mowie:
,No nie, jednak faktycznie mam tez dyzur w miejsco-
wosci W.” W tej W. to bylo ciezko, bo tam nas pracuja
trzy osoby na zmiang. Tam jest jeden lekarz na dyzu-
rze, nikt nie jest z miasteczka W., wszyscy dojezdzajg
z A. No wiec zaczetam obdzwania¢ ludzi do szpitala.
No i w konicu mi sie udato znalez¢ kogos na zastepstwo
do szpitala i pojechatam sp6zniona do tego W. Tak ze
no to, to juz takie rzeczy niesympatyczne. Ale raz mi
sie tak zdarzyto, potem si¢ bardzo pilnowatam, zeby za
kazdym razem wszystko sprawdzac po dwa, trzy razy.
Ale nie chciatabym juz do tego wracac, bo () no to juz

jest takie troche powyzej sil. [...] Natomiast, no mowie,
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ani to nie jest dobre tak pod wzgledem jakby zdrowot-
nym moim, ani to nie jest takie dobre pod wzgledem
tych pacjentow. Bo no wiadomo, jezeli si¢ pracuje non
stop, to si¢ nie jest w stanie tak na sto procent skupic

uwagi, pomimo naprawde duzych staran.

Widzimy tu wyraznie, ze narratorka przestata
panowac¢ nad planem swoich zaje¢ i zobowigzan
w réznych miejscach pracy. Zwroémy najpierw
uwage na sposob, w jaki opowiada ona o sytuacji,
w ktorej natozyly sie jej dyzury w dwdch roznych,
oddalonych od siebie placowkach — jest ona ujeta
w forme dialogu zywo i szczegdétowo rekonstruuja-
cego to, co si¢ wowczas wydarzylo. Oznacza to, ze
Hanna naprawde gleboko doswiadczyta utraty kon-
troli nad swoim zyciem i natychmiast podjeta pro-
by przeciwdzialania, to jest wzmozyta nadzor nad
swoim terminarzem: potem si¢ bardzo pilnowatam,
zeby za kazdym razem wszystko sprawdzac po dwa, trzy
razy i dodatkowo zapowiada, Ze nie chce mie¢ juz
do czynienia z takq organizacja pracy (wielo$¢ roz-
proszonych miejsc, wyczerpujace dyzury, itp.). Pod-
kresli¢ tu nalezy, ze wprowadzona przez narratorke
strategia, majaca na celu opanowanie chaosu w jej
codziennym doswiadczeniu, nie polegata na rezy-
gnacji z nadmiaru obowigzkéw zawodowych, ale
intensyfikacji kontroli nad ich rozktadem, co w isto-
cie nie eliminowalo potencjatu trajektoryjnego, lecz
moglo go spotegowac. Szczesliwie byt to przejscio-
wy okres w jej zyciu, z czego z pewnoscig zdawata
sobie sprawe, podejmujac probe opanowania trajek-
torii przez wprowadzenie instytucjonalnego wzor-

ca przebiegu zycia.

Jest w tym fragmencie jeszcze jeden bardzo inter-

sujacy wskaznik jezykowy, ktéry pozwala nam
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potwierdzi¢ deklaracje narratorki dotyczaca jej
preferowanego miejsca pracy, ktérym jest szpital,
i jednoczesnie nieche¢ wobec pracy w przychodni®.
Ot6z na wstepie cytowanej tu wypowiedzi Han-
na uzywa, w odniesieniu do tej ostatniej aktyw-
nosci zawodowej, formy bezosobowej: , pracowato
si¢”, ,sie jechato”, ktéra sygnalizuje dystans wobec
i automatyzm wykonywanych czynnosci. Mozna
by rzec, ze prace te wykonywata ,0d niechcenia”
i rzeczywiscie ta fraza dobrze uchwytuje stosunek
narratorki do dyzuréw w réznego typu poradniach
- sama zreszta przyznaje, ze jej gfowna motywa-
cja bylo tu gromadzenie zasobéw finansowych (na
przewidywany okres bezrobocia przed egzaminem
specjalizacyjnym, wakacyjne wyjazdy zagraniczne,
wyjazdy na narty, spfata kredytu mieszkaniowego
itp.). Tymczasem mdwiac o pracy na oddziale szpi-
talnym, méwi juz w pierwszej osobie liczby poje-
dynczej, na przyktad dyzurowatam, co wyraza iden-
tyfikacje z tym miejscem, poglebiona jedynie w ko-
lejnym sformutowaniu: u siebie w szpitalu. Te for-
malne cechy wypowiedzi w doniesieniu do dwdch
roznych sposobdéw praktykowania zawodu lekarza

znajdziemy zreszta w calym wywiadzie.

Drugi znaczacy marker trajektorii pojawia si¢ bez-
posrednio po cytowanym wyzej opisie rezimow
pracy. Hanna pokazuje tu w sposdb ogélny ano-
mieg interakcyjng miedzy nia (lekarzem) a pewnym
typem pacjentow. Opis ten w duzym stopniu wy-

jasnia przyczyny wyraznego naruszania podstaw

9 Moéwi ona np. tak: Bo praca poradniana znajdzie si¢ zawsze, ale,
(.) ale nie jest to rzecz, o ktorej marze, i zdecydowanie praca szpitalna
bardziej mi pasuje, ja tam sig bardziej spetniam, jest taka bardziej |...]
rozwojowa. Jest wiekszy przekroj przypadkow, jest ten przeglad przez
pacjentow wiekszy — mozna obserwowaé przypadki kolegéw [...] za-
wsze sig mozna czegos nauczyc.
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kooperacyjnej wzajemnosci w kontekscie insty-
tucjonalnym nocnej pomocy lekarskiej: z jednej
strony pacjenci przychodza do lekarza z totalny-
mi bzdurami czy nieuprawnionymi roszczeniami,
a z drugiej strony — ona sama jako lekarz jest na
skraju fizycznego wyczerpania i tego typu posta-
Wy sprawiaja, ze fatwo sie irytuje. W rezultacie nie
jest w stanie juz diuzej kontrolowa¢ swojego za-
chowania i zaczyna na nich krzycze¢. Przyjrzyjmy

si¢ jej wypowiedzi blizej:

No ale i podejscie tez do ludzi / potrafiag irytowac
strasznie na pewnym etapie. Znaczy to, to tez jest inna
kwestia, ze () no ludzie tez majq troche dziwne podej-
$cie do tych réznych placowek zdrowia. Wiec ja mam
zawsze / jestem taka spokojna osoba i tak jak mi tez
mowili ludzie, ktdrzy ze mna pracowali / znaczy pie-
legniarki, z ktorymi si¢ pracuje czy tam ratownicy, ze
ja sie mato irytuje i jestem bardzo spokojna. Ale no po-
trafig przyjs¢ ludzie tacy, no tak zupetnie nie zastana-
wiajac si¢ nad tym, bo akurat przechodza, bo wracaja
z imprezy czy z imienin. O godzinie drugiej w nocy
przychodza bez skruputéw, budzac pielegniarke i le-
karza, bo na przyktad maja podejrzenie kleszcza [.. ],
setki razy sie okazywalo, ze ten kleszcz podejrzany
to jest na przyklad pieprzyk. Tylko dlaczego ja mam
to weryfikowac o godzinie drugiej w nocy i w ogole
dlaczego ma to lekarz robi¢, skoro / jeszcze powiedz-
my, ze rozumiem osobe starsza, jaka$ zniedotezniala,
ktéra niedowidzi. Ale to czesto przychodzili ludzie
tacy po dwadziescia pare lat [...] takie osoby przycho-
dza po prostu absolutnie ze wszystkim. [...] [Nawet
na przezigbienie nie biora nic bez decyzji lekarskiej —
przyp. KW]. A te osoby z tych takich starszych rocz-
nikéw no przychodza w momencie, kiedy faktycznie

potrzebuja pomocy. I to nie mam wtedy nic do zarzu-

cenia. O ktdrej godzinie by nie przyszli, prosze bar-
dzo, no w sumie po to si¢ tam jest. Natomiast niestety
potrafi sie straci¢ duzo zapatu i checi, i serca do / przez
tysigce wiasnie takich osob, ktore przychodza z total-
nymi bzdurami. I przychodza zupetnie niepotrzebnie
[...]. Albo na przyktad po przepisanie lekow w srodku
nocy, czego si¢ absolutnie nie robi tez w pomocach le-
karskich. Ale no to, to sa takie rzeczy, ktére po prostu
irytuja straszne. I wlasnie na tym etapie juz takiego /
takich juz po paru latach pracy w tym, w tym NPL-u
i przy intensywnej pracy to juz, to juz mi si¢ zdarza-
fo krzyczec na takie osoby. [...] Zawsze mieliSmy taka
polityke, ze nie przepisuje si¢ lekow przyjmowanych
na state, bo to nalezy do POZ-etu [podstawowa opie-
ka zdrowotna — przyp. KW], wiec si¢ odmawia. Jeze-
li kto$ przychodzit po przedtuzenie lekéw w srodku
nocy, to oprdcz tego, ze miat odmowione, to jeszcze

miat nakrzyczane, no niestety.

By¢ moze zachowanie lekarza, ktory krzyczy na
swoich pacjentéw, nie budzi szczegdlnego zdziwie-
nia, lecz dla samej Hanny jest zaskakujace i dziwne.
Nie rozpoznaje w nim samej siebie, tym bardziej
ze —jak pokazuje w rekonstrukcji swojego ja-przed-
miotowego w sensie G. H. Meada (1975) — wsrod
nizszego personelu medycznego uchodzi za osobe
spokojng i opanowana. Skumulowany nietad i wy-
obcowanie wobec siebie samej, z ktorymi mamy tu
do czynienia, ,stanowia — jak pokazuje Fritz Schiit-
ze — gléwne aspekty biograficznej trajektorii cierpie-

nia” (Schiitze 2012a: 148).

Jak widzimy zatem, réwniez Hanna doswiadcza
w swoim zyciu napiec¢ i paradokséw, ktore w duzej
mierze wynikaja z wzajemnego odziatywania i ko-

nieczno$ci godzenia ze soba regut wyniesionych ze
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$wiata rodzicow i logik rzadzacych kapitalistycz-
nym rynkiem. W tym bezladzie wspolczesnego
$wiata, ktorego doswiadcza Hanna, nadal stabilng
instytucja zapewniajaca poczucie bezpieczenstwa

zostaje rodzina.

Wreszcie dochodzimy do momentu, kiedy catos¢
tych doswiadczent mozemy odnies¢ do przytoczonej
wczesniej w charakterze motta wypowiedzi Han-
ny: [...] to chyba tak psychicznie tez wykaricza, Ze sie tak
nagle uswiadamia, ze wpadto sie w co$ takiego, co bedzie
trwato wtasciwie tak do korica, ktéra stanowi gtowna
zasade organizujaca jej zycie i orientacje biograficz-
na w momencie wywiadu. Ujawnia si¢ w niej bodaj
najdobitniej poczucie bycia usidlonym w putapce,
narastajacego zniechecenia i beznadziejnosci aktu-
alnego polozenia narratorki. Sq to doswiadczenia
typowe dla procesu trajektorii, ktéra, dodajmy za
Riemannem i Schiitzem (2012: 401), charakteryzu-
je sie¢ rdwniez tym, ze: ,nawet w tych fazach cier-
pienia, ktére nie majq charakteru dramatycznych,
kraricowych sytuacji, egzystencjalny swiat osoby
cierpiacej bedzie wykazywat tendencje do kurcze-
nia si¢, zanikania”. Zwrdéémy uwage, ze przytoczo-
na wyzej smutna konstatacja narratorki jest wyni-
kiem jej pracy biograficznej, w ktorej odnosi ona,
po pierwsze, swoje profesjonalne doswiadczenia
do przebiegu pracy i zycia swoich rodzicow-leka-
rzy i, po drugie, poréwnuje organizacje polskiego
i zachodniego systemu zdrowia i opieki spotecz-
nej. W tym pierwszym przypadku narratorka zdaje
sobie sprawe, ze, z jednej strony, mimo relatywnie
gorszych warunkow pracy i mniejszych dochodow
oraz majac dwojke dzieci, jej rodzice ,dali rade”,
podczas gdy ona jest na granicy fizycznego i emo-

cjonalnego wyczerpania juz teraz; a z drugiej — wi-
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dzi, ze — cho¢ sa juz na emeryturze — musza nadal
ciezko pracowad, co sugeruje, ze jej meki na granicy
wytrzymatosci nigdy sie nie skoncza. To daje jej po-
czucie staniecia pod $ciang. W drugim porowna-
niu na plan pierwszy wysuwa si¢ nadal ogromna
przepas¢ (mimo nieustannego technologicznego
postepu) w systemie organizacji opieki medycz-
nej miedzy Polska a Zachodem, ktéra uswiadamia
narratorce, ze szanse na wyréwnanie standardow
pozwalajacych dobrze i godnie pracowac lekarzowi
sa nikte. To wzmaga jej frustracje, a wraz z przeko-
naniem, ze za granica nie ma szansy si¢ odnalez¢,

poteguje poczucie usidlenia.

Na koniec raz jeszcze trzeba zaznaczy¢, ze w wybra-
nych do analizy przypadkach mamy przede wszyst-
kim do czynienia ze wstepnym stadium przebiegu
procesu trajektoryjnego, to jest gromadzeniem sie
potencjatéow bezladu i cierpienia. Co wiegcej, nale-
zy pamiegta¢, ze doswiadczenia narratorek moga
miec charakter przejSciowy i zmieni¢ swoj sens pod
wplywem nowych okolicznosci zyciowych, ktore
przearanzuja aktualne hierarchie istotnosci i syste-
my odniesienia, usuwajac w cien presje zewnetrz-

nych oczekiwan i przymusow.

Podsumowujac, warto podkresli¢, ze w obu przy-
padkach mamy do czynienia ze zmiang, jaka zaszta
miedzy wzorami zycia narratorek a ich rodzicow.
Swiat pracy, ktéry w obu relacjach (podobnie jak
i u rodzicow) wysuwa si¢ na pierwszy plan, prze-
stania lub wyklucza mozliwos¢ tworzenia trwatych
relacji intymnych (np. zwiazkow partnerskich, mal-
Zenstwa czy posiadania dzieci). By¢ moze sfera ta
zostala przesunigeta w czasie, a by¢ moze w ogole

nie ma dla niej miejsca w takiej formie, jaka usilnie
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utrzymywali (przy pomocy babek) rodzice. Oczy-
wiscie wpadnigcie w wir pracy moze by¢ zaréwno
przyczyna, jak i skutkiem braku czasu na tworzenie
wspolnych ukladow zyciowych. Rozstrzygniecie tej

kwestii pozostawiam otwarte.

Obie historie zycia pokazaly rowniez zasoby ogrom-
nych potencjatéw cierpienia, ktdre kryja sie za ,nie-
przystawalnosciq” oferowanych przez rodzicow
wzordéw postepowania (zakorzenionych w pewnym
systemie wartosci i biograficznych oczekiwan typo-
wych dla nowoczesnosci) do wspodlczesnej zmien-
nej, epizodycznej, niepewnej neoliberalnej rzeczy-
wistosci. Ponadto, niezwykle krucha i famliwa wy-
daje si¢ w obu przypadkach aranzacja r6znych ,sys-
temow” i miejsc pracy — u Ingi wynika to przede
wszystkim z prekarnosci wykonywanego zawodu,
u Hanny z koniecznej wielo$ci form zatrudnienia.
Utrzymywanie zarowno psychicznej, jak i fizycznej
rownowagi w tej sferze jest niezwykle wyczerpujace
i moze prowadzi¢ do niekontrolowanych ,wstrza-
sow” biograficznych (zatamania si¢ organizacji wia-
snego zycia). Paradoksalnie — wydawac by si¢ mogto
— to wlasnie rodzina jest jedyna sprawnie dzialajaca

i wspierajaca instytucja spoteczna.

Wreszcie, poréwnujac doswiadczenia Ingi i Hanny
z Europa, warto zwroci¢ uwage na rézne konse-
kwencje, jakie one ze soba niosa. Dla Ingi taczenie
polskiego i holenderskiego Swiata sztuki wydaje
si¢ otwiera¢ nowe przestrzenie dla artystycznej
wspotpracy i mozliwosci dzialania. Nawet jesli
przyjezdzajacych z Zachodu artystow wabi raczej
peryferyjnos¢ czy kulturowa odmiennos¢ Europy
Srodkowej, to nadal mozna tu dostrzec pole do

owocnej wspotpracy, a przede wszystkim pracy

posredniczacej (Hughes 1972: 303 i nast.). Dla Han-
ny cywilizacyjne osiggniecia Zachodu pod wzgle-
dem opieki nad pacjentem i ludzmi starszymi (Da-
nia) czy pod wzgledem warunkow pracy i wyna-
grodzen lekarza (Anglia) stanowiq nieosiagalny
ideat kontrastujacy z modernizacyjno-socjalnymi
zapdznieniami Polski nadal prébujacej nadrobic¢
straty po wielu latach komunizmu. Tym samym
Europa jako przestrzenn mentalna pozawala Indze
na opanowane trajektorii przez zainicjowanie bio-
graficznego schematu dziatania i realizacje wta-
snych planow zyciowych polegajacych na ,lacze-
niu swiatow” w sferze artystycznej, podczas gdy
dla Hanny stanowi przyklad modelowego, lecz
nieosiggalnego w Polsce, systemu opieki zdrowot-
nej, co poteguje jej frustracje i rozgoryczenie. Wie-
le wskazuje zatem na to, ze przynajmniej w tym
momencie swojej biografii Hanna jest w stanie
opanowac¢ gromadzacy si¢ potencjal trajektoryjny
jedynie przez wprowadzenie instytucjonalnego
wzorca oczekiwan i $cislejszej kontroli nad zawo-

dowymi zobowigzaniami.

Zakonczenie

Fritz Schiitze omawiajac koncepcje trajektorii, po-
kazatl, ze daje ona , mozliwos¢ analitycznego i sys-
tematycznego oswietlenia nocnej, ciemnej stro-
ny rzeczywistosci spotecznej” (2012c: 452), ktéra
zostaje zaniedbana, a czesto nawet lekcewazona
w obszarze socjologii (réwniez tej zwigzanej z pa-
radygmatem interpretatywnym). Podazajac za tym
przekonaniem, celem moim bylo zwrécenie uwagi
i uwrazliwienie na ,nieracjonalistyczne i niezo-
rientowane na normatywna pewnos¢ oczekiwan

koncepcje interakcji, sytuacji, biografii i tozsamosci,
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dzialania [...] $wiatow spotecznych i procesow ogol-

nospotecznej zmiany” (Schiitze 2012c: 453).

Omawiane tu wywiady pokazaly pewne tropy
analityczne, ktére warto raz jeszcze przedstawic.
W obu narracjach ukazany zostat szczegoélny kon-
tekst spoteczno-historyczny zwiazany z dyna-
micznymi przeobrazeniami wzoréw kulturowych
bedacych wynikiem powiazanych ze soba proce-
sow, takich jak transformacja ustrojowa, wejscie
w struktury Unii Europejskiej, intensywna moder-
nizacja, globalizacja czy wreszcie rozwdj kapitali-
zmu i neoliberalnej ideologii w powiazaniu ze spe-
cyficznym kontekstem biograficznym charaktery-
zujacym sie bardzo silnymi relacjami rodzinnymi
i osadzeniem w inteligenckim Srodowisku socja-
lizacyjnym. Konfiguracja tych ukladéw spotecz-
nych, jak moglismy sie przekona¢, moze prowa-
dzi¢ w indywidualnej biografii do wylonienia sie
potencjatow trajektoryjnych, ktére jednak zostaja
opanowane, po pierwsze, dzigki gwarantowane-
mu przez rodzine poczuciu bezpieczenstwa finan-
sowego, fizycznego i psychicznego oraz, po drugie,
w przypadku Ingi, dzigeki europejskiej przestrzeni
mentalnej pozwalajacej na realizowanie wtasnych
planéw zyciowych i artystycznych, a w przypad-
ku Hanny, dzieki pozwalajagcemu na opanowanie
chaosu i ponowne ustrukturalizowanie biografii

instytucjonalnemu wzorcowi oczekiwan.

Ponadto, analizujac doswiadczenia narratorek, mo-
glisSmy zobaczy¢, w jaki sposéb neoliberalne me-
chanizmy promujace czy wrecz wymuszajace nie-
ustanny (samo)rozwoj, racjonalnos¢ podejmowa-
nych decyzji, odpowiedzialnos¢ za wilasne czyny

systematycznie wytwarzaja sytuacje biograficznej
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putapki i beztadu w codziennym zyciu (por. Czy-
zewski 2013: 22). Stato si¢ jasne, ze w okreslonych
ramach spotecznych i biograficznych koniecznos¢
sprostania presji bycia samodzielnym, sprawczym,
kreatywnym i efektywnym moze uruchomié pro-
ces trajektorii cierpienia. W czasie jej przebiegu,
rzec by mozna w uproszczeniu, wszelkie neoli-
beralne ,warto$ci” zamieniajg si¢ w swoje przeci-
wienistwo i przybieraja posta¢ ,,antycnot”. I tak na
przyklad poczucie sprawczos¢ zamienia si¢ w bier-
nos¢, aktywnosc w apatie, kreatywnos¢ w niemoc
czy paraliz, racjonalnos¢ w irracjonalnos¢, zarad-
nos¢, bezradnos¢, autonomia w poczucie zalezno-
$ci od nieokreslonych zewnetrznych sit, zaufanie
w lek i poczucie, ze nie mozna juz dtuzej polegac
na sobie samym, elastyczno$¢ w poczucie kurcza-
cego sie Swiata i ograniczonych mozliwosci dziata-

nia, otwarto$¢ w izolacje i tym podobne.

Ciekawe w tym kontekscie wydaje si¢ pytanie (wy-
magajace dalszych poszukiwan i poréwnania z na-
dal zbieranym materialem empirycznym), jakie
inne ramowe warunki (poza neoliberalng ideologia)
inicjuja gromadzenie si¢ potencjatu trajektoryjne-
go oraz co i w jaki sposdb pozwala go opanowac.
By¢ moze w specyficznym ukfadzie warunkow
spoteczno-biograficznych w indywidualnym do-
swiadczeniu spojnos¢ przekazoéw edukacyjnych,
instytucjonalnych i medialnych przedstawiajaca
wzér cztowieka bedacego , przedsigbiorca samego
siebie” (por. Czyzewski 2013: 19; Stachowiak 2013:
141-161) sprawia, ze wzor ten staje sie tak oczywisty,
ze — przy braku alternatywnych odniesien — zostaje
przyjety bezwarunkowo jako prawomocny? Jakie
znaczenie ma zatem fakt, ze narratorki urodzity sie

w latach osiemdziesiatych ubieglego stulecia i, co za
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tym idzie, ich biografia jest umiejscowiona w szcze-
golnych fazach procesu przemian spotecznych,
ekonomicznych, historycznych i kulturowych? Czy
w zwiazku z tym do$wiadczenia osob urodzonych
w innych dekadach ukladajg si¢ inaczej i dlaczego?
Jakie sa ich zasoby interpretacyjne, hierarchie istot-
nosci czy systemy orientacji? Czy sytuacja rodzinna
i wartosci wyniesione z domu pozwalaja na kry-
tyczna refleksje nad doswiadczang rzeczywistoscia
spoleczng — przynajmniej przez zestawienie i po-
rownanie odmiennych koncepcji $wiata, wzorow
zycia i bazowych regul postepowania? Te pytania
wyznaczaja linie moich i Zespotu dalszych badaw-

czych poszukiwan.

Powtorzy¢ wypada na koniec raz jeszcze, ze podjeta
w tym tekscie niepetna i ukierunkowana tematycz-
nie analiza dwoch wywiadéw autobiograficznych
ma stanowi¢ zaledwie przyczynek do rozwazan nad

kondycja wspolczesnego spoteczenstwa, uwiktane-
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Potentials of Disorder and Suffering in the Biographies of Two Young Women Entering
the World of Medicine and Art

Abstract: This paper, based on the analysis of autobiographical renderings of two women (a medicine doctor and an artist) being in
their thirties, aims at outlining certain analytical dimensions connected with the narrators’ need to meet both expectations of their
parents and significantly different requirements of a free-market economy in Poland. It is important to note that the informants
belong to the generation that entered their adolescence and early adulthood period (and at the same time—labour market) in a very
specific socio-cultural context, framed by the dynamics of interrelated processes of political transformation, joining the European
Union, vibrant modernization, globalization, and, last but not least, development of neoliberal ideology. Consequently, special at-
tention is paid to the potentials of disorder and chaos embedded, on the one hand, in the traditional family and, on the other hand,
in the world of work governed by the capitalist rules of the game. Moreover, it will be discussed here how neoliberal mechanisms
promoting such attributes as creativity, rationality, agency, responsibility, et cetera are in fact a biographical trap that may initiate
the processes of the trajectory of suffering. This is characterized by the neoliberal anti-values: powerlessness, irrationality, helpless-

ness, and self-alienation.

Keywords: Trajectory Potential, Political Transformation, Neoliberalism, European Mental Space, World of Work, Family
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ost-socialist transformation was a complex pro-
Pcess of partly spontaneous and partly designed
changes of operational principles and institutions
that occurred mainly in the domains of politics
and economics of Central-Eastern European and
post-Soviet countries during the 1990s (Materski
and Zelichowski 2010). It also had a significant im-
pact on collectively shared values of society mem-
bers. By now it is already a phenomenon of recent
past. It still does influence the present, but in a more

indirect way.

One of the factors providing for the indirect influ-

ence of the very recent historic past on the present

Lawyering in Transition. Post-Socialist Transformations in Autobiographical Narratives of Polish and Russian Lawyers

are biographic experiences and related “frames of
social orientation” (Bohnsack 2010) of those mem-
bers of a society who lived during the state-socialist
era and then became active participants of the trans-
formation. Narrated first-hand experiences from the
period of the system change might be a crucial or
at least an important component, and hence a par-
ticularly effective indicator, of present-day “frames
of social orientation” found in individuals who
consciously lived through the post-socialist trans-
formation. Their previously developed “frames”
often became obsolete at the time of fundamental,
multi-dimensional and rapid social changes. As
a consequence, new “frames” have emerged (Miller,

Humprey, and Zdravomyslova 2003).

Law and the administration of justice were in the
very center of post-socialist transformations. “Law-

771

based state”' was one of the major declared goals
(Feldbrugge 1992). Beyond that, changes of fun-
damental legal norms regulating property rights,
economic, political and civic activities were the key
instruments of post-socialist reforms (Podgorecki
1996; Solomon and Foglesong 2000). While law in
socialism was subordinated, although not entirely,
to the power of the party-state and its ruling elite
(“dual state” [Sharlet 1977] or “rule by law” [Gins-
burg and Moustafa 2008]), it was envisioned as the
supreme form of normative regulation for post-so-
cialist societies. As a consequence, there was an ex-
pectation that the importance of legal professionals
would significantly increase in the course of the

post-socialist transformation (Fogelklou 1992).

! This is Harold Berman’s (1992) translation for the Russian
term “pravovoe gosudarstvo” and for its Polish equivalent
“panistwo prawa”.

The core of lawyering is normative interpretation
of the social reality in general and of situations of
(potential) social conflict in particular. “Frames of
social orientation” of lawyers are of particular in-
terest for social scientists because members of this
internally diversified occupational group are key
actors in processes of normative regulation. Their
understandings of how their society works influ-
ence their judgements and actions which in turn
have consequences for other members of the soci-
ety who rely on their adjudication, representation,
advice or assistance (Weyrauch 1964; Morison and
Leith 1992; Trubek and Nelson 1992). Hence, a study
of how legal professionals experienced the period
of post-socialist transformation and how they inte-
grate their biographic experiences into their “frames
of social orientation” promises insights into their
habitualized agency patterns that are relevant for

their present-day practice.

In this paper, I summarize preliminary findings on
narrated first-hand experiences from the period of
post-socialist transformation and on related narra-
tive constructs of agency found in autobiographical
interviews with practicing lawyers from Poland and
Russia. These two countries are the most contras-
tive cases of post-socialist transformation. Russia,
the core of the Soviet Union, was the cradle of the
state socialist order which was accepted by a signifi-
cant part of the population for most of the time. The
Polish version of state socialism came into being as
a consequence of Soviet occupation at the end of
WW2 and it met the most constant opposition from
significant parts of the country’s population in the
four decades of its duration. However, a far-reaching

change of the Polish society had taken place under
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the banner of “building communism”—even if the
outcomes of this change were very different from
the proclaimed goals. During the state-socialist pe-
riod, Poland had been transformed from a predom-
inantly rural country into an industrial and urban
society with a significant middle stratum. An anal-
ogous socio-structural change had also taken place
in the USSR. But, in Poland, many members of these
newly emerged social macro-groups—industrial
workers and “socialist intelligentsia”—had become
key supporters of the large-scale protest movement
“Solidarnos¢” that facilitated, within a decade, the

systemic change of 1989 (Kwasniewicz 2003).

Polish and Soviet legal systems differed from each
other despite the model character that the latter was
supposed to have for other countries of the Soviet
bloc (Westen 1988; Litynski 2005; 2010). Last but not
least, Polish and Russian legal professions devel-
oped in very different directions during the post-so-
cialist period as regards their institutionalization.
In Poland, strong regimes of professional self-reg-
ulation (samorzqd zawodowy) emerged and became
the model for the institutional professionalization
of other occupational groups (Antkowiak 2012). The
organizations of the Soviet Bar (advokatura) de fac-
to lost their self-regulatory power in the early 1990s
and the reign of “free market” had begun (Mrow-
czynski 2012; 2014; in press).

Data and Method

To answer the research question outlined in the in-
troduction, I used narrative autobiographical inter-
views conducted between June 2010 and June 2015

in three different regions of Poland and in three dif-
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ferent parts of the Russian Federation for a still-on-
going research project “Societal Transformation,
Changing Legal Systems and Professional Habitus

of Polish and Russian Lawyers.”?

The sampling strategy followed the principle of
maximal structural variation (Kleining 1982), but el-
ements of “theoretical sampling” (Glaser and Strauss
1967; Charmaz 2006) were included at a later stage
of data gathering. The structural sampling criteria
beside country and region were gender, age cohort,
forms of professional practice and content-related
specialization. This sampling outline was opera-
tionalized as a procedure of multiple-snowballing,
that is, search for interviewees through several in-
stitutional access points and interpersonal networks

in different segments of the respective juridical field.

Two structural sampling criteria are of particu-
lar relevance for the topic of this paper: age cohort
and form of practice. I interviewed lawyers from

two broad age groups: (i) those born in the 1940s

2 The extensive interviewing was made possible by a generous
five-year stipend from the German Academic Exchange Service
(PKZ 10/01216). During this time, the author of the paper was
affiliated as Assistant Professor at the Department of Sociology
of the National Research University Higher School of Econom-
ics in Moscow, Russia. The Russian part of the study was fund-
ed by the “Academic Fund Program” of the Higher School of
Economics in 2012-2014 (research grant No. 12-01-0142). The field
research in Poland was made possible by a four-month visiting
fellowship at the Institute of Sociology of the University of War-
saw, Poland in 2013. I am also much obliged to Kaja Kazmierska,
Katarzyna Waniek and their research team at the University of
Lodz, Poland for repeated opportunities to discuss with them
my primary data from the Polish sub-sample. Similar opportu-
nities of joint Russian-transcript analysis were offered to me by
Elena Rozhdestvenskaia and Viktoriia Semenova at the Institute
of Sociology of the Russian Academy of Sciences in Moscow, as
well as by Elena Bogdanova, Kseniia Brailovskaia and Aleksan-
dr Kondakov at the Center for Independent Social Research in
St. Petersburg, Russia. Last but not least, two anonymous re-
viewers for the journal Przeglgd Socjologii Jakosciowej deserve the
credit for sharing with me their invaluable comments.
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and 1950s (including a few “outliers” born in the
1930s) and (ii) those born in 1970s and early 1980s.
As regards the type of legal practice, I exclusively
focused on lawyers who represent and consult cli-
ents (either individuals or organizations). I did not
interview active judges and prosecutors, although
several research participants worked as judge or
prosecutor (or even as both) in the past. This focus
on “representing lawyers” is motivated by four con-
siderations: (i) these lawyers constitute the most nu-
merous segment of the profession in both countries;
(ii) their activities were subjected to particularly
far-reaching changes during the post-socialist trans-
formation; (iii) one of the groups among these law-
yers, the advocates, were an organized and partly
self-regulated “proto-profession” with a significant
degree of collective autonomy already at the time of
state socialism in both countries; (iv) Russian judg-
es and prosecutors constitute closed, even secretive
occupational groups which are difficult to access for

a foreign researcher.

The interviewing technique followed the modi-
fied recommendations by Schiitze (1977; 1983) and
Rosenthal (2005). I focused my initial narrative
stimulus on occupational biographies. Neverthe-
less, many interviewees expanded their storytelling
to other, mainly private, aspects of their lives. My
follow-up questions aimed at obtaining additional

extensive and more detailed narratives.

A total of 95 interviews (41 in Poland and 54 in Rus-
sia) were conducted. 47 of these interviews have
been already transcribed by native speakers of the
respective language. I coded these transcripts using

a combination of “sensitizing concepts” (Glaser and

Strauss 1967; Blumer 1998) operationalized as initial
codes and the open-coding procedure (Strauss and
Corbin 2008). Two main sets of sensitizing concepts
are represented in the code list: biographic codes
which refer to different life-history periods or events

i

like “higher education,” “post-graduate professional
training,” “biographic changes” and inter alia “im-
pact of the post-socialist transformation.” The other
set of sensitizing concept is inspired by the literature
on sociology of (legal) professions and sociology
of law. The second set of codes is of no immediate
relevance for the topic of this paper. The addition-
al group of codes is based on Schiitze’s (1983; 2007)
typology of modes of speaking: narrating, reporting
and argumentation. Here, I also accounted for the

distinction between argumentation and evaluation

proposed by Nohl (2009).

In the process of analysis done for this paper, I com-
pared segments of transcripts focused on the impact
of the post-socialist transformation on interviewees’
own professional activities. My main interest was
the narrative representation of interviewees” agen-
cy (or of the lack thereof) as indicated by the domi-
nance of particular “biographic process structures”
(Schiitze 1981; 2007) in the thematically relevant

pieces of storytelling.

It turned out that not all of the coded transcripts in-
clude explicit references to the post-socialist transfor-
mation as a process that influenced the interviewee’s
own life. In particular, many interviews with persons
from the younger cohort include no such data seg-
ments at all. Other research participants who were
born in the 1970s or in the early 1980s mention the

time of post-socialist transformations only briefly,
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usually when talking about their reasoning behind
the selection of the major for their tertiary education
(in both countries, economics and law were the most
popular specializations among high-school gradu-
ates during the 1990s [Lojko 1999; Turturica 2006]).
All extensive narratives about the impact of post-so-
cialist transformation on their lives were told by old-
er interviewees who had already practiced law be-
fore the system change. The following findings are
based on this subsample of 25 interview transcripts:

15 Polish and 10 Russian cases.

The six types of narratives presented below were
constructed step-by-step in a series of case compari-
sons based on the criteria outlined above and on the
relevant transcript segments, that is those referring
to the interviewee’s professional life at the time of
post-socialist transformation. An important inter-
mediate step was an extensive memo® that summa-
rized each case (i.e., each individual set of narrated
first-hand experiences from the period of system
change) in content-related and in narrative-structur-
al terms. The latter means the way in which an au-
tobiographical story is told, especially what are con-
stellations of narrator’s agency vis-a-vis structural
conditions of his or her actions. Narratives charac-
terized by similar structural features of storytelling

were then used to construct each of the six types.
Findings: Narratives of Transformation

Polish and Russian legal practitioners narrate their

experiences of post-socialist transformations in six

* For memo-writing as a pivotal analytical technique in
“Grounded Theory” see: Glazer and Strauss (1967) and Strauss
and Corbin (2008).
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different ways. In the following subsections, I will
describe each of these six types. Every type descrip-
tion includes exemplary case summaries that illus-
trate the respective type characteristics. I will more
extensively present the first type (“trailblazer nar-
ratives”), because it gives the overview of (perceiv-
able) possibilities which opened during the time of
post-socialist transformations. Descriptions of other

types build in part on this overview.

Trailblazer Narratives

Some research participants present themselves
in their autobiographical stories as trailblazers of
post-socialist transformation in the domain of their
professional practice. The period of system change
appears in these narratives as the time of great op-
portunities to start something new. They tell ex-
tensive stories about their early ventures into new
fields of legal practice, about new clients (mainly
businesspeople and private companies) for whom
they started working in the early days of the nascent
market economy and, last but not least, about their
pioneering activities that transformed the organiza-

tional forms of the professional practice.

These stories are dominated by “biographical action
schemes,” the narrative representation of proactive
agency. The respective interviewee always seems to
be the epicenter of all events. He or she is embedded
in structural conditions, but not strictly determined
by them. He or she identifies new opportunities that
emerge as the structural conditions start to change.
The key characteristic of trailblazer narratives is
that actions undertaken by the respective storyteller

have the power to change structures (at least a little
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bit), that is to create new institutional settings and
to introduce novel practices. Narrators of this type
present themselves as those who create new trails as

they move into unchartered territories.

Most of these narratives focus on three major aspects
of the post-socialist transformation: (1) changing or-
ganizational forms of practice; (2) changing contents
of practice in combination with winning new cate-
gories of clients; (3) expanding one’s activities into
new domains beyond the jurisdictional boundaries

of lawyering.

The practice of law was confined to two major orga-
nizational forms during the state-socialist period in
both countries. Most in-house lawyers were salaried
employees of state organizations (production facto-
ries, governmental offices, etc.). Very few of them
worked for private companies that operated in Po-
land under strict state regulations. Advocates, one
of the very few free professions that existed within
the state-socialist order, were obligated to practice in
legal consultation offices (LCOs; zespoty adwokackie,
iuridicheskie konsul'tatsii) that existed under the um-
brella of regional Bar organizations (Okregowe Izby
Adwokackie, Kollegii Advokatov). LCOs were officially
considered to be “collectivist” settings compatible
with “socialist principles”, but in fact most of them
operated as conglomerates of solo practitioners who
shared office space. The degree of centralized coor-
dination within LCOs was higher in the USSR than

in Poland.

As the state-socialist system began to disintegrate
and first reforms were introduced, research partic-

ipants who tell “trailblazer stories” saw a window

of opportunity opening. Some Polish advocates
decided to leave their LCOs at this early time and
started either solo practice or established partner-
ship law firms with their colleagues. It was possi-
ble in Poland even during the late-socialist period
to practice as a sole advocate without an LCO affil-
iation, but this option required special permission
from the minister of justice. Such permissions were

issued very rarely before the end of the 1980s.

Interviewee0l, a male advocate who practiced in
an LCO in one of the big Polish cities, used his per-
sonal ties to a high-ranking ministerial official in
the first reformist government (they used to ski to-
gether) and obtained permission for his solo prac-
titioner’s office (kancelaria indywidualna). Interview-
ee(04, another male advocate who practiced in the
same city, but in a different LCO, lacked interper-
sonal networks within the new political elite. He
transformed the organizational form of his prac-
tice step-by-step. First he established a partnership
(spotka) with a colleague from his LCO without of-
ficially leaving his previous setting. He severed his
ties to the LCO only, when it had become clear for
him that market and democratic reforms were re-
ally taking roots in Poland. Interviewee04 used the
potential of the new legislation on private business
activities and on corporate legal entities. Inter-
viewee(01 based the transition of his organizational
form of practice on an exceptional regulation that
existed in the 1982 Statute on the Bar (Ustawa Prawo

o Adwokaturze), and on his social capital.

Soviet/Russian advocates had no option to launch
solo practice at the beginning of the transformation

without losing their Bar membership. But, Interview-
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ee(7, a male advocate who practices in one of the big-
gest Russian cities, successfully transformed the LCO
that he headed by the end of the 1980s into the report-
edly first “advocates” bureau” (advokatskoe biuro) in
the entire country. It was a peculiar Russian form of
partnership law firm. First he used his extensive in-
terpersonal networks within the federal government
to convince a deputy minister of justice to grant him
permission for such an “experiment.” Then he con-
vinced the head of the local “College of the Bar” (kol-
legiia advokatov) to provide him with the maximum of
financial autonomy. Finally, he averted an attempt by
the Tax Inspection to subject his new organization to
corporate taxation. His vast social capital is present-

ed as the crucial factor for his success:

So I was defending these prosecutors in a civil trial.
And the brother of the {high-ranking} prosecutor {...}
was f{executive position in} the legal department at
the ministry of treasury. And I said to him: call them
{i.e., tax inspectors} and tell them so they quit going
after me. What does it mean that I run a firm? I do run
a firm, but we have no profits! (4) These guys at the
ministry of treasury were thinking really hard what
to do in this situation. {...} I said: Listen, do all these
problems occur only due to the word firm? So how
would it be if it was not named a firm {firma} but just
an office {kontora} of some kind? Would you still re-
quire me to pay {corporate} taxes? So you are running
an office? Yes. Well, we would claim no taxes from you
in this case. Fine. Let’s postpone our conversation for
a week. {...}] We quickly changed the paperwork and
re-registered {the law firm}. {...} We were not called
‘Iname} advocates’ firm” {advokatskaia firma} anymore.
We were called “{name} advocates’” bureau’ {advokatskoe

biuro}. {...} And after one week I came again {to the
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ministry of treasury} (1) And again, I met the top ex-
ecs there. I said to the deputy minister, listen {...} we
are not a firm. We are a bureau. {...} Oh really!? Why
do we waste our time then? It is so great to interact
with such a pleasant and smart guy! That’s how our
paths have parted. And thereafter everybody knew in
{city}: if you want to be independent, you should es-
tablish a bureau and not a firm. That’s how advocates’

bureaus came into being. [07:3859-3894]

The most remarkable thing in this strongest of all
trailblazer narratives is the fact that Interviewee07
never presents himself as a petitioner who asks
those in power for a favor. Instead, he appears as
the great mastermind who always finds a way to
exert pressure on other players and comes up with

innovative ideas.

This story also exemplifies a key feature of the
post-socialist transformation: its imitative creativi-
ty. Interviewee(07’s declared goal was to establish
a partnership law firm emulating the model of US
law firms. But, confronted with the reality of early
post-socialist society dominated by excessive reg-
ulation, bureaucratic red tape and informal net-
works, he had to create an organizational setting
that is distinct from the envisioned model. For ex-
ample, all advocates in an “advocates” bureau” are
officially “partners.” There are no salaried associ-
ates. Otherwise the legislation that bars advocates
from employment relations would be violated and
the organization itself would be subject to corpo-

rate taxation.

Some in-house lawyers also created trails that led

them to new organizational forms of their profes-
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sional practice. Polish legal counsellors (radcowie
prawni) referred to the new legislation on private
business activities and to the 1934 Commercial
Code (Kodeks Handlowy) which had been partially
left in force throughout the state-socialist period.
Interviewee”1 and interviewee72, both female legal
counsellors in one of the big Polish cities, established
a partnership law firm after they realized that there
were many potential new clients around—mainly
people in the process of starting their businesses.
Initially these interviewees serviced such clients as
subcontractors of an advocate. At this time each of
them was still employed in a total of 1.5 full-time
positions (na péttora etatu) in two different state or-
ganizations. Legal counsellors were allowed, under
the socialist legislation, to work for several organi-
zations simultaneously as long as the total of their
job positions did not exceed 1.5 full-time positions.
Interviewee71 and Interviewee72 discontinued their
full-time employment, as they established their law
firm, but they still remained in their 0.5 positions.
Hence their transition from salaried to fee-for-ser-
vice practice was gradual. Another important detail
in their narratives (obtained in separate interviews)
was the transformation of their previous employ-
ment contracts into long-term servicing contracts
with fixed monthly fees. I denote this new form of
practice as “external in-house lawyering.” It has be-
come quite popular not only with Polish legal coun-
sellors but also with Polish and Russian advocates,
because it offers a combination of relative financial

stability with more autonomy vis-a-vis clients.

Trailblazer narratives also can be built around nar-
rator’s pioneering practice for new categories of

clients in emerging fields of law. In both countries,

the most important trend at the time of the early
transformation was the rise of entrepreneurship.
Hence, the rapidly increasing demand for legal ex-
pertise came mainly from business clients. Several
Polish interviewees report that the 1934 Commercial
Code—for decades a marginal piece of legislation
which was barely mentioned in law schools at the
time when they studied—moved into the very cen-
ter of their practice after the bill on private business
activities had been passed by the end of 1988. A viv-

id example here is a story told by the Interviewee(4:

I remember setting up the first joint-stock company
{spotka akcyjna}. {...} The commercial division {of
the court} was in {street} /Juhm/ {...}.  appeared there
with an application to set up {...} a joint-stock com-
pany. <<laughing>> They looked goggle-eyed at me:
But sir, nobody has ever established a company in
here. <<laughing>> And how do we know what to
do? {...} This section of the code prevailed {...} of the
commercial code from the time before WW2. /mhm/
And we well... we made use of it and I went to buy...
{...}] And I bought Allerhand’s legal commentary
on the commercial code somewhere. I don’t know
where. I made a photocopy of it and I brought it with
me to the court to have the company registered and
for them to read it through /mhm/ <<laughing> to
learn from the commentary whether they can reg-
ister or not.> And so they would register. And af-
terwards to be honest afterwards registrations were

rather serial. [04:1108-1143]

In this data segment, the interviewee explicitly
presents himself as the person who was able to
find a way to do something that judges in charge of

company registrations had never done before. His
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activities appear as pioneering. Later this kind of
practice became routine. This is the key feature of

a “trailblazer narrative.”

Tax law was another marginal field of legal practice
in the socialist period when most of the economic
organizations were state-owned. Interviewee74, at
the time of the interview, the main owner of a thriv-
ing “boutique law firm” (dispute settlements) in one
of Poland’s biggest cities, learned this legislation
already in the second half of the 1980s, when he
worked as in-house lawyer for private companies
with “Polish émigré capital” (firmy polonijne). At this
time this field of law was quite underdeveloped and
allowed for a lot of “creative lawyering.” As a conse-
quence, he entered the period of post-socialist trans-
formation with specialist legal expertise that was

highly demanded in the nascent market economy.

In Russia, the legislation regulating private business
activity was entirely new. The bill on “cooperatives”
re-introduced private enterprise to the Soviet so-
ciety for the first time since the NEP period of the
1920s. The interest in this new law and the practice
for clients who started to operate under it are among

the core themes of Russian trailblazer narratives.

The third major theme of trailblazer narratives is the
expansion of interviewees’ activities into other fields
than practicing of law. This process is presented as
a free choice of the narrator and as an enrichment of
his or her biography. In other words, it appears as
something intended and not as a result of external
social forces interfering with research participant’s
biography as it is the case in “narratives of volatili-

ty” (see below). Interviewee68, a female legal coun-
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sellor who practiced in a city in Western Poland,
was appointed as a member of several supervisory
boards of sole-shareholder companies of the State
Treasury (jednoosobowe spotki skarbu panstwa) and
she even headed one of them. She became eligible
for such positions after she graduated from a special
training program at the very beginning of the 1990s.
Her participation was funded by her then-employer

organization which was due for privatization soon.

Follower Narratives

Follower narratives have a lot in common with trail-
blazer narratives. Those who tell them also present
the post-socialist transformation as a period of new,
attractive opportunities. The same changes of the
legislation, of the client base and as regards orga-
nizational forms of their practice are mentioned in
this context. The crucial difference is that “follow-
ers” started to pursue these opportunities later than
“trailblazers.” They moved along already existing

paths presented by “trailblazers” as their creations.

“Biographic action schemes” are still the dominant
“biographic process structure” of these narratives,
but the content is less dramatic and less spectacu-
lar as compared to trailblazer stories. The themes of
fighting for one’s envisioned goals, risk-taking and
uncertainty are absent. Narrator’s embeddedness in
social networks strikes out as the dominant factor
that made the post-socialist transition of his or her

practice possible and rather smooth.

The story told by Intervieweel(, a female advocate
who practices for corporate entities in one of the

biggest Russian cities, has some commonality with
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trailblazer narratives as regards the major shiftin her
professional interests. In the late 1980s, she gained
her first experiences in new domains of lawyering
when she consulted a German-Israeli joint-venture
firm and several domestic “cooperatives.” But, she
did this work still as a member of her LCO. She
remained in the Soviet-style practice setting well
into the first half of the 1990s. In 1993, she joined
an “advocates’ bureau” established by a friend of
hers who was one of the most prominent members
of the profession at this time. They knew each other
since Intervieweel(Q’s apprenticeship (stazhirovka) at
the very beginning of the 1980s. She kept working at
this law firm until 2001 when its founder decided to
discontinue his active Bar membership and became
a public servant. Soon thereafter, Intervieweel( es-
tablished her own small law firm together with her
twin daughters who earned law degrees and ap-
prenticed at the law firm where their mother was
one of the partners. This is how she presents the
change in her professional life during the post-so-

cialist transformation:

[I]n the LCO, everybody practiced on his or her own.
But, then the time had come in Russia, in the USSR
when...well, let’s say it is very difficult for a single
person to work on a big project, for example, the foun-
dation of a new joint-venture company (...) It means,
it had become clear that a cooperation with other ad-
vocates would create opportunities to provide legal
assistance of a better quality, to do it faster and at
a higher level of professionalism. And this makes you
more competitive. And I received an invitation from
a very famous advocate... he already had his {advo-
cates’} bureau... an invitation to join him as a partner.

[10:659-676]

The narrator presents herself as someone who iden-
tified and used the opportunities opened by the
post-socialist transformation, but she does not ad-
vance the claim that she was among the first law-
yers who moved in this direction. She left her LCO
at a time when the trend towards new forms of prac-
tice was clearly discernable and the corresponding
organizational structures had been already estab-
lished by others. IntervieweelQ’s friend is by the
way another Russian lawyer who claims to be the
creator of the very first “advocates” bureau” in the
country. “Trailblazers” tend to compete with each
other by presenting themselves as the real spear-
head of change. “Followers” do not get involved in

this kind of symbolic competition.
Narratives of Volatility

Narratives of this type are built around changes not
intended by the research participant as his or her
long-term strategy. The volatility results from the
interaction between events resulting from post-so-
cialist changes and interviewees” attempts to adapt
to them. The “trajectory” frequently occurs, but it is
not the only “biographic process structure” present
in these stories. “Biographic action schemes” also
appear in them as representations of narrator’s re-

active agency.

The reported volatility of occupational careers
can either take place within the juridical field or
it can result in a (temporary) transition into jobs
only indirectly related or entirely unrelated to the
practice of law. Since all research participants were
selected on the basis of the fact that they worked as

some kind of lawyers at the time of the interview,
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all departures from law-related occupations had to
be temporary in their cases. Individuals who were
lawyers in the past, changed into a different occu-
pational field and never returned to the practice
of law, were not interviewed, because they did not

meet the most fundamental sampling criterion.

Interviewee24, a male advocate who practices in
a big Russian city, was a judge in the second half of
the 1980s. Before that he worked as a prosecutorial
investigator (sledovatel” prokuratury) and this earlier
job is described by him as his most favorite one. He
decided to become a judge, because he assumed that
it would be easier to get a one-family apartment as
a member of the judiciary. Improving the housing
conditions of his family was his top objective at this
time. But, he realized quite soon that his hopes were
unfounded and then an additional conflict with his

principals emerged.

I resigned from the bench, but at this time, it was
also very difficult to be admitted to the BAR. /mhm/
There were some SPECIFIC DIFFICULTIES here. And
I became (2) a FREELANCER. {...} In eighty-eight, the
bill on cooperatives had been passed. It allowed the
establishment of cooperatives. I contacted the {name}
cooperative, but these guys were not interested in
new members. I contacted a second one. {...} I vis-
ited them and said: Look, I used to work as a judge
and so on. I would like to get involved in this kind
of business. Yes, yes, yes, you are welcome. We have
a shortage of personnel right now. You can start to-
day, right now. I stayed, clients contacted me and
I advised them. I got the money. It was instantly half
the monthly salary of a judge. /Juhm/ This was one

thing. Another thing that surprised me, was the fact
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that this cooperative {name}... Well, it turned out that
one founder of the cooperative {...} was a trade-union
official. He had no education in law. And the second
guy was a physician. And they were running this co-
operative {name} and I was the only judge there. To
cut a long story short (2) I consulted a few clients and
I decided to set up, together with a friend, my own
cooperative. Someone offered us office space, but the
premises required renovation. Eventually we ditched
the idea. Simultaneously, some other problems oc-
curred. And (0.5) an acquaintance of mine called me
and said: Forget about this hare-brained idea. They
need a lawyer at {a municipal company} in {name’s}
office. I can recommend you if you want. I answered:
Fine, let’s do it. I left everything behind me and I went
to {name} for an in-house job in the legal department.

[24:2815-2854]

“Juridical cooperatives” were quasi-law firms estab-
lished by individuals who were not advocates (Bar
members). Some of these people had experience in
practicing law as prosecutors, in-house lawyers or
police officers who are considered to be legal pro-
fessionals in Russia if they hold a higher-education
degree (e.g., from a police academy usually attended
in the night-school mode [vechernee obuchenie]). Oth-
ers ran their “juridical cooperatives” without hav-
ing any professional credentials as it was the case
here. Interviewee24 earned there more than at the
judiciary, but he must have been dissatisfied with
this form of practice because he first went for an in-
house job and soon thereafter he accepted another
offer coming from one of his friends who started
a timber business. As a consequence, he quit prac-
ticing law at all for about two years. However, he

found out quite soon that he “is not made for busi-
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ness,” because he worried more about salaries for
his lumberjacks than about profits of his company.
His income was very unstable and his wife who
was a poorly paid teacher at this time convinced
him to apply for the Bar membership. Interviewee24
passed the Bar exam in 1993 and since then he has
practiced as an advocate. Initially he was a member
in a Soviet-style LCO. After the 2002 Statute on the
Bar (Zakon ob advokature i advokatskoi deiatel'nosti) had
come into force, he established a solo-practitioner’s
office (advokatskii kabinet). He is not very enthusiastic
about the type of work that he has done as advocate
for two decades. He characterizes it as a “boring
routine” and regrets that he quit his job as prosecu-

torial investigator in the mid-1980s.

The character of the story told by interviewee24 is
different from “trailblazer” and “follower narra-
tives” despite some similarities. On the one hand,
it is also a narrative about a far-reaching biographic
transition; its author presents himself as someone
who actively searched for new options. But, on the
other hand, his story lacks a clear focus on a new
career goal. There is neither a vision of doing some-
thing entirely new nor an idea of following a clearly
defined path in it. Instead, it is an open-ended pro-
cess of searching by trial and error for a new profes-
sional role in an uncertain social environment. This
volatile process is determined by both, structural
conditions (e.g., the “social closure” of the Bar), as

well as the narrator’s preference-driven agency.
Narratives of Continuity

Narratives of continuity often do not appear to be

narratives about the period of post-socialist trans-

formation at all. Sometimes these life stories are
even told in a way that makes it difficult to identify
any chronology; they are collections of case narra-
tives which can hardly be located within a historic
frame. The explicit statement about the continuity
between the socialist and the post-socialist period
of the narrator’s life is usually elicited by the inter-

viewer’s targeted questions.

Interviewees who present this type of story usu-
ally specialize in criminal defense or in civil-law
practice for individuals, they do divorces and wills.
Or they are still generalists. The latter implies that
they focus on cases brought by individual clients.
It is hardly surprising because these fields of legal
practice have changed less significantly at the time
of the transformation than the domain of corporate

and business law.

Interviewee73, a male advocate practicing in one of
the big Polish cities, has spent almost his entire pro-
fessional life since the late 1950s in the same office.
For more than three decades he was a member of
the LCO located there. When the LCO was officially
dissolved by its members in 1992, he became a solo
practitioner from the legal point of view (kancelar-
ia indywidualna), but he remained with several col-
leagues—also newborn solo practitioners and for-
mer LCO members—in the same premises. He men-
tions his initial plans to transform the LCO team
into a “strong law firm” (“mocna kancelaria”), but he
admits that they never materialized, because his
colleagues were very eager to practice on their own.
He characterizes the true nature of his LCO during
the socialist period as a “cluster of solo practitioner’s

offices” (zespot kancelarii indywidualnych) and he uses
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exactly the same expression when speaking about
his practice setting at the time of the interview. The

profile of his practice did not change either.

I have been a generalist all the time and I am a gen-
eralist today. I mean it as regards to the categories of
cases. I handle very different types of cases. /Juhm/
I don't hesitate to accept any kind of cases. /uhm/ Well,
maybe (1) working for business companies is some-
thing that implies too much specialization /uhm/ (0.5)
I'would have to cooperate with an accountant. Can’t do

it. [73:5960-5968]

The impression of continuity that bridges the so-
cio-economic rift of 1989 is emphasized in this data
segment by the interviewee’s backpedaling from his
initial self-characterization as generalist practitioner.
He admits that, in fact, there is a category of clients
and cases which are outside the domain of his pro-
fessional practice. These are exactly those clients and
cases which came into being during the post-social-
ist transformation. They represent the changed social

world around his unchanged way of practicing law.

There is also a peculiar subtype of narratives of con-
tinuity presented by interviewees who transformed
their professional practice long before the begin-
ning of the system change. For this reason, they do
not perceive transitions in their professional lives at
the beginning of the 1990s as real changes. When
asked explicit questions about it, they deny that the
post-socialist transformation had had any impact on

their biographies.

Interviewee37 practiced at the time of the interview

as advocate in a city in the Urals. In the 1970s, he
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worked as in-house lawyer for the social-security
department of the Regional Executive Committee
(oblispolkom). Then at the beginning of the 1980s he
was “invited,” as he puts it, to join the regional Bar
by the then-head of the Regional College of the Bar.
It is a remarkable detail, because the access to the
Soviet Bar was very difficult and most applicants
had to wait for years before they were admitted
(Jordan 2005). After becoming an advocate, he was
immediately appointed as the head of a newly es-
tablished quasi-LCO whose members specialized
in pension-related litigation on behalf of social-se-
curity departments of District Executive Commit-
tees (raiispolkomy). These municipal units reported
to the social-security department at the regional
level where Interviewee37 had worked for several
years. In other words, he had made the transition
to an “external in-house lawyer” long before the
post-socialist transformation started. There is some
evidence in the transcript that he actively sought the
“invitation” to the Bar. He mentions two talks that
he gave at annual conventions of the regional Bar on
the topic of pension-related litigation when he was

still working in-house.

The legal foundations for the litigation that he had
been doing during the 1980s abruptly disappeared
when the Civil Code (Grazhdanskii kodeks) was
amended in the early 1990s. But, for him it was not
a problem because he instantly found a new long-
term client. It was the newly established Pension
Fund of the Russian Federation that took over a part
of the responsibilities from the dismantled execu-
tive committees. The regional office of the Pension
Fund had no in-house lawyers at all in its initial

years and Interviewee37 did this job. In this capac-
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ity, he was involved in some pioneering litigation.
He also trained and mentored an entire cohort of
Fund’s in-house lawyers before he withdrew from

this field of practice in the mid-2000s.

Despite discernable changes in his professional life
around 1991, Interviewee37 answered to my explicit
question that the post-socialist transformation had
no impact on his professional biography. In a sense,
he was right, because he had been working on pen-
sion-related cases for three decades that span like

a bridge over the historic watershed of 1991.

Interviewee37’s biography could have been told
as a trailblazer narrative. Elements of this type of
storytelling are discernable in those data segments
where the narrator speaks about his specialized
LCO, that is about a period even before Gorbachev’s
“perestroika.” This case demonstrates that there is
a discrepancy between the “objective” life-course
events and their evaluation in an autobiographical

narrative.

Latecomer Narratives

The major theme in latecomer narratives is the al-
leged fact that the interviewee arrived with a cru-
cial delay in a position which could have become
a launch pad for a successful post-socialist career if
he or she reached it earlier. The dominant “biograph-
ic process structure” is clearly the “downward tra-
jectory” that is the emphasis of structural factors
which made it impossible for the narrating individ-
ual to benefit from the opportunities offered by the
post-socialist transitions. Narrator’s agency is docu-

mented (in Mannheim’s [1952] sense) as passive.

Interviewee66, a female advocate who practices in
a small Polish town, started her professional career
as prosecutor in the same location in the mid-1970s.
She quit this job about a decade later. She names two
reasons for this decision: (i) the persecution of her
brother, a military pilot, whose friend, also an avia-
tor, escaped to a Western country taking the airplane
with him; (ii) a lost criminal trial which made her

subject to severe criticism by her principals.

After leaving the Prosecutor’s Office, Interviewee66
made an attempt to become an advocate, but she had
been unable to find a free spot in an LCO for four to
five years. She started to practice as advocate at the

beginning of the 1990s.

I: But finally you were able, well, how to say, you were
able to start practicing law {as an advocate}?

N: It was a bit too late.

I: Yes, yes. But how were you able to achieve this? What
were you doing beyond the fact that your application
form was in the pipeline {at the regional Bar Chamber}?
N: Well, the application form was in the pipeline. I was
already paying my membership fees and I was wait-
ing. I was patiently waiting (1) until a free spot was
found and then I came here. But, it was too late, I think
so. /mhm/ Somehow... Well, I was younger,  had more
motivation to do this work and the situation was some-
how different. There were companies, there were more
requests from clients. It was a different time. If I start-
ed earlier, my professional life would have developed
differently. But, it was too late, I think. TOO LATE!
[66:1408-1424]

An extreme passivity is documented in this part

of her narrative. Stories told by other interviewees
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including her colleague in the same LCO (Inter-
viewee56) about their processes of Bar admission
are different. These lawyers frequently visited the
leadership of their future Chamber of the Bar and
informally talked to members of LCOs. They of-
ten use the Polish word “wychodzitem” in this
context. It means roughly: “I got it done by coming
again and again.” Interviewee56 even mentions an
attempt by Chamber and LCO members to extort
bribes from him. In these stories, other options
than “waiting patiently” are mentioned, even if not

all of them were, strictly speaking, legal.

Interviewee66 claims that her late admission to
the Bar severely limited the opportunities she had
during the period of post-socialist transformation.
This claim is not convincing, because she became
an LCO member in 1990 or 1991. It was still an ear-
ly stage of the transformation especially in a small
town. If there was a structural factor that imped-
ed her professional advancement, it was rather the
provincial location with limited opportunities for
business activities. However, as the Polish market
economy developed, Interviewee66’s town became
an important logistic hub. But, shipping companies
are not among her clients. She caters to private in-
dividuals. The general impression emerging from
the transcript is that Interviewee66 has been as
passive in her fee-for-service practice as she was in

the process of her admission to the Bar.
Narratives of Social Decay
In narratives of this type, the impact of the post-so-

cialist transformation on interviewee’s profes-

sional life is embedded in the bigger picture: the
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general situation in the country. The end of state
socialism is presented as a great catastrophe that
undermined the super-power status of the USSR,
destroyed the socialist economy and propelled
the vast majority of the population into poverty.
The practice of law has been fundamentally trans-
formed by these massive social changes too. It be-
came devoid of its true ends related to the ideal of
justice and either it degenerated into a mere instru-
ment used by powerful groups for ruthless pursuit
of their particularistic goals or it turned into a des-
perate survival strategy of professionals balancing
on the edge of poverty. It is hardly surprising that
interviewees who present this type of narrative
explicitly characterize themselves as supporters or
even “big fans” of the Soviet order. At the same
time, they do not buy Putin’s recent attempts to re-

vive some elements of the Soviet tradition.

Interviewee36, a female pensioner at the time of
the interview, spent most of her professional life
working as in-house lawyer (iuriskonsul’t) in a big
Russian city. However, she started her work biog-
raphy as a manual worker in a textile factory and
earned a degree in law from a night-school pro-
gram (vechernee obuchenie) by the end of the 1980s.
Then she worked at a state-owned dairy plantin an
in-house position until the beginning of the 1990s,
when she lost this job due to the crisis-induced lay-
offs. Before leaving her employer organization, she
was allocated a one-family apartment. She negoti-
ated this deal as a severity payment in kind. Her

professional career became volatile at the time of

* I was able to identify this type of narrative only in autobi-
ographical accounts of Russian lawyers.
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the Soviet Union’s collapse, but not for very long.
After about two years in a poorly paid in-house
job at a municipal housing administration, she was
able to find a position in the legal department of
a regional bank. She had been working there as lit-
igator for about seventeen years until 2010. Her last
job before retirement was an in-house position in
a construction company which she characterized

as “the hotbed of capitalism.”

As I said, I ended up in the hotbed of capitalism. It
is so horrible! /mhm/ My working life ended in the
HOTBED OF CAPITALISM! /mhm/ It would have
been so much better if I left my post under SOCIAL-
ISM. [36:3205-3208]

Interviewee36’s professional career does not look
as volatile as many others. But, she presents the
post-socialist period as a time of total chaos and
decay due to her strong (possibly ex-post) identifi-
cation with the Soviet order. The key components
of her general frame of social orientation are a glo-
rification of industrial manufacturing and a deep
skepticism as regards to non-industrial business
activities like financial services. She emphasizes
several times that she had tried to “hold onto the
factory’s smokestack” (“derzhat’sia zavodskoi truby”)
as long as possible. This idea was incepted in her
mind by a supervisor at the time when she was
still working in a manual job at the textile facto-
ry. According to her words, an in-house lawyer in
a “productive” socialist organization played a posi-
tive role by supporting contractual cooperative ties
with other manufacturers and retailers. The task
of an in-house lawyer in a capitalist organization

like a bank was a very different one: he or she was

supposed to assist his or her employer in cheating
other people. But, she does not specify how this

“cheating” entered her own professional practice.

A segment of the transcript suggests that Interview-
ee36’s “narrative of social decay” is an ex-post con-
struct, at least in part. This is how she recollects the

period of “perestroika”:

All of us were ENTHUSIASTIC! The perestroika has
started in our country. It is impossible to buy a copy
of the Ogonyok weekly magazine {one of the most
reformist-minded periodicals at this time; RM}. Our
Supreme Soviet utters thoughtful words. We will leap
forward. We will... ALL of us were inebriated by all
of this. It’s eighty-five /mhm/ Gorbachev is talking
directly to simple folks on the street (3) and then...
What did we really know as the Soviet Union was fall-
ing apart? Only now we are told that THREE DRUNK
DUDES () El'tsin () and Belorussia and Ukraine con-
vened and DECIDED everything. But, who knew
about it at that time? Who knew that the destruction
of the Soviet UNION will produce these outcomes?
[36:2048-2059]

The narrative recollection of the interviewee’s past
enthusiasm sparked by Gorbachev’s promise of
political and social reforms is superseded by the
negative evaluation rooted in her present-day per-
ception of these events. The crucial act of post-so-
cialist transformation, the dissolution of the USSR,
is presented as a decision made by three alleged-

ly intoxicated heads of the core Soviet republics.®

®Itis, by the way, remarkable that she is able to recollect only the
name of Boris El'tsin of Russia, but not the names of Stanislav
Shushkevich of Belorussia and Leonid Kravchuk of Ukraine.
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Interviewee36’s understanding of the post-socialist
transformation has two key aspects and they are
documented in this data segment: (i) it was a pro-
cess driven by personal decisions of the insane
political elite; (ii) this process was hidden from
the gaze of the Soviet population including the in-
terviewee. Hence, neither she nor any other rank-
and-file Soviet citizen bears any responsibility for
what happened afterwards. She presents herself as
anaive and helpless victim of “three drunk dudes”
who wiped the Soviet Union off with three strokes
of their pens. But, the recollection of her initial
support for Gorbachev’s reform program suggests
that she was less enthusiastic about the late-Soviet
social order at the time when she still lived in it.
Otherwise she would not have been positive about

the idea of “reconstructing” the Soviet system.

Discussion and Conclusions

Trailblazer and follower narratives can be interpret-
ed as representations of a proactive agency. Also the
perceived continuity, as the case of Interviewee37
suggests, can result from narrator’s strategic actions
which predated the transformation, but turned out
to be in line with the direction of the future system-
ic changes. All these interviewees emphasize that
they acquired and even co-created new resources—
in particular new legal expertise (“creative lawyer-
ing” and “pioneering litigation”). At the same time
their autobiographical stories demonstrate that new
opportunities were pursued using resources accu-
mulated under the state-socialist regime and that
the embeddedness in older institutional settings
like LCOs or salaried jobs provided safety nets for

narrators’ risk-taking activities.
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Another interesting phenomenon present in “trail-
blazer narratives” is something I referred to as
“imitative creativity.” Actors who spearheaded the
post-socialist transformation often framed their
actions as imitations of patterns of “normal life”
which they perceived as the time-tested operation-
al principles in Western European and Northern
American societies. Only because of this fertile
ground were so many Western transition consul-
tants able to successfully offer their advice across
the post-socialist region. But, these imitative ac-
tivities went far beyond a mere replication and be-
came creative as they confronted socio-structural
conditions of late-socialist countries. The analysis
of “trailblazer narratives”—not only from the do-
main of the practice of law—can enrich the qual-
itative social research on post-socialist transfor-
mations by offering empirically grounded insights
into the socio-constructivist aspects of “imitative

creativity.”

The type of agency documented in narratives of
volatility, but also in narratives of social decay is
reactive in its character. Narrator’s actions are pre-
sented as adaptive responses to or as coping with
structural changes. Resources accumulated during
the socialist period are crucial for these practices,
but they become partially depleted (e.g., due to
interruptions of the practice of law). As regards
those who tell latecomer stories, one is inclined to
suppose that the extreme passivity is overstated
to a certain degree. It is difficult to imagine that
someone as passive as Interviewee66 (according
to her self-presentation) would be able to survive
in a fee-for-service practice for more than two de-

cades. But, the attitude documented in this type
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of autobiographical storytelling seems to explain,
at least in part, why these narrators” post-socialist

practices are far from thriving.

It is an interesting finding that narratives of conti-
nuity are told only by advocates, that is those legal
professionals who worked in fee-for-service practice
already during the state-socialist period. As far as
some advocates continued to do what they did be-
fore the transformation (criminal defense, divorces,
child custody, etc.), they were able to avoid radical
changes without losing their stable professional po-
sitions. Salaried practice of in-house lawyers was
subjected in any case to significant changes: either it
was given up for the sake of fee-for-service practice,
or it was modified by finding more lucrative em-
ployment options (in most cases in private business
organizations) or it became volatile as state-owned
employer organizations entered the turbulent peri-

od of economic reforms.

There is one major difference between the Polish
and the Russian subsample. Narratives of social
decay were found only among Russian autobi-
ographical accounts, while Polish stories of failure
and trouble at the time of post-socialist transfor-
mation are presented as latecomer narratives. The
common feature of these two types of narratives
is the overwhelming power of structural chang-
es, but the normative-evaluative framing of the
post-socialist transformation is different. In nar-
ratives of social decay, the system change appears
as an evil force which destroys the interviewee’s
secure life as a happy Soviet citizen. This seems
to be a narrative ex-post representation of the rel-

ative acceptance of the state-socialist order in the

USSR. In latecomer narratives, the process of trans-
formation is not depicted as something bad per se.
The origins of interviewee’s adaptive problems are
identified in less general structural conditions: in
the case of Interviewee66 it was the “social clo-
sure” (Larson 1977; Parkin 2008) of the Polish Bar.
This difference can be explained in part by very
different framing of post-socialist transformations
in the respective public discourse. An additional
factor is probably the difference in depth and dura-

tion of the transformation crisis in both countries.

Strong representations of interviewees’ agency—ei-
ther in its proactive or in its reactive form—is what
most of the analyzed narratives about the period
of post-socialist transformation have in common.
This is not very surprising for two reasons: (i) Law-
yers act on behalf of others: they participate in for-
malized procedures of solving conflicts between
social actors (Wernet 1997). Hence, a strong reli-
ance on one’s own agency is a key aspect of their
professional habitus. (ii) Advocates were a fee-for-
service profession in both countries at the time of
state socialism, although they operated under strict
ministerial regulations. They constituted one of the
very few occupational groups that differed from
the dominant model of “state-dependent workers”
(Zaslavsky 1995). This peculiar occupational status
implied a more proactive attitude. And many in-
house lawyers, especially in Poland, started to em-
ulate the advocates’ form of practice as the transfor-

mation started (Mrowczynski 2014).

The nascent field of social-scientific studies on
biographic experiences from the period of post-so-

cialist transformation has been mostly focused on
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industrial workers so far (Mrozowicki 2011) al-
though businesspeople and managers were also
investigated (Domecka and Mrozowicki 2008).
Some findings presented in this paper suggest that
future research on this topic can benefit from in-
cluding members of highly skilled (professional

or proto-professional) groups in broader studies.
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Dzialalnos¢ prawnicza w okresie przemian: transformacje postsocjalistyczne
w narracjach autobiograficznych polskich i rosyjskich prawnikow

Abstrakt: Niniejszy tekst przedstawia pierwsze wyniki badan na temat doswiadczen z okresu transformacji postsocjalistycznej

inarratywnego konstruowania podmiotowosci w wywiadach autobiograficznych z poskimi i rosyjskimi prawnikami. Praca oparta

jest na 25 wywiadach z osobami urodzonymi w pdznych latach 30., 40. i 50. Opisuje ona szes¢ réznych typéw narracji: (i) narracje

przecierajacych szlaki (trailblazer narratives); (ii) narracje podazajacych nowymi drogami (follower narratives); (iii) narracje rozchwia-

ne (narratives of volatility); (iv) narracje ciaglosci (narratives of continuity); (v) narracje spéznionych (latecomer narratives); (vi) narracje

rozktadu spotecznego (narratives of social decay).

Stowa kluczowe: transformacje postsocjalistyczne, zawody prawnicze, badania biograficzne, Polska, Rosja
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Doswiadczenie biograficzne zycia w dwoch
kulturach. Studium biograficzne przypadku

Abstrakt Artykut skupia sie na studium przypadku dotyczacym osoby biograficznie do§wiadczajacej zycia

w dwdch kulturach, tym samym uksztattowanej przez zycie i wychowanie w dwdch panstwach,

w wyniku migracji rodzicow z PRL-u do Standéw Zjednoczonych na poczatku lat 80. Analiza oscy-

luje tutaj pomiedzy proba wpisania narracji rozméwcy w refleksyjnos¢ bliska koncepcji cztowie-

ka marginalnego a kwestig poszukiwania, definiowania, konstruowania i rekonstruowania przez

narratora jego tozsamosci. Tekst ma takze na celu dostarczenie kolejnego wgladu w problematyke

ztozonej tozsamosci migrantow.

Stowa kluczowe analiza biograficzna, konstruowanie tozsamosci, migracja, kondycja marginalna, produkcja kulturowa

Niniejszy tekst dotyczy analizy autobiograficz-
no-narracyjnej opowiesci bukasza, artysty,
zwiazanego zawodowo przede wszystkim z reali-

zacja filméw animowanych, ale réwniez szerszym
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wymiarem pracy w branzy produkcji filmowej'.
Analiza ta z jednej strony skupia sie na probie wpi-
sania narracji tukasza w koncepcje doswiadczenia
zycia w dwoch kulturach prezentowanego poprzez
teorie czlowieka marginalnego. Z drugiej za$ kon-
centruje si¢ na kwestii poszukiwania przez narra-
tora swojej tozsamosci, konstruowania i rekonstru-
owania jej w trakcie opowiadania swojej biografii.
Z tej perspektywy waznym aspektem jest proces
wlaczania przez tukasza do jego narracji abstrak-
cyjnych opisow i teoretycznych argumentacji na

swOj temat (self-theoretical argumentation). Zgodnie

! Omawiana narracja pochodzi z kolekcji wywiadéw autobio-
graficzo-narracyjnych zebranych w projekcie Doswiadczenie cza-
su transformacji w Polsce. Poréwnanie socjologiczne na podstawie ana-
lizy biograficznej, realizowanym w Katedrze Socjologii Kultury
UL. Opis projektu znajduje si¢ we wstepie do niniejszego tomu
,Przegladu Socjologii Jakosciowej”. Artykut powstat na podsta-
wie projektu ,Doswiadczenie procesu transformacji w Polsce.
Poréwnanie socjologiczne na podstawie analizy biograficznej”
sfinansowanego ze srodkéw Narodowego Centrum Nauki przy-
znanych na podstawie decyzji numer DEC-2013/09/B/HS6/03100.
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z zalozeniami analizy biograficznej Fritza Schiit-
zego narrator jest dzigki nim w stanie odnies¢ sie
do abstrakcyjnych cech wlasnej historii zycia jako
ogolnej catosci, nadto zyskuje umiejetnos¢ powaz-
nego spojrzenia w swoja biograficzng przysztos¢
(Schiitze 2012: 168-169). W opowiesci biograficznej
Lukasza mozna zauwazy¢, ze dominujacy proces
biograficzny sprawia, iz podaza on wytyczona dro-
ga do wyznaczonych celéw bez koniecznosci ich
rewizji. Istotny dla analizy jest przede wszystkim
sposob, w jaki buduje on definicje siebie i uzasadnia
swoje biograficzne wybory. Ta ostatnia kwestia ma
rowniez zwigzek z przemianami polityczno-ekono-
micznymi, ktére nastgpity w Polsce po 1989 roku.
Mimo iz w samym wywiadzie Lukasz nie odwotu-
je sie bezposrednio i refleksyjnie do transformaciji
systemowej, zmiany, ktore wowczas miaty miejsce,
stanowia wazny kontekst kariery zawodowej narra-
tora. Jako osoba posiadajaca w swoim doswiadcze-
niu biograficznym (w tym zawodowym) wieloletnie
pobyty w Polsce i Stanach Zjednoczonych charak-
teryzuje te dwa swiaty jako bardzo od siebie rdzne
i odrebne, jednoczesnie z zadnym z nich w pelni si¢

nie utozsamiajac.

Jak wskazuje Fritz Schiitze:

Podstawowgq zaleta wywiadu autobiograficzno-nar-
racyjnego jest, zgodnie z zalozeniami teoretyczno-
-metodologicznymi, mozliwos¢ odtworzenia przez
narratora w opowiadaniu doswiadczanych przez nie-
go znaczacych proceséw biograficznych, ktére ksztal-
towaly jego zycie w kolejnych fazach biografii, do-
$wiadczonych sytuacji i ram spotecznych, w ktérych
przebiegaly jego procesy biograficzne. Znaczacym

zrodtem poznania jest tu zgodnos¢ miedzy sekwen-

cyjna strukturg organizacji improwizowanej opowie-
Sci biograficznej i biograficznego nawarstwienia do-
$wiadczen i przezy¢ w kontekscie biograficzno-histo-
rycznej konstelacji wydarzen. (Kazmierska, Schiitze

2013: 131)

Relacja pomiedzy indywidualng biografia a zbioro-
wymi procesami i mechanizmami kolektywnego
oddziatywania jest zatem kluczowa dla przepro-
wadzenia poglebionej analizy przypadku. Ponad-
to — zakladajac, Ze relacja ta stanowi napiecie po-
miedzy standaryzacja czasu zyciowego (poprzez
instytucjonalizacje przebiegu zycia) a dazeniami
podmiotu do samodzielnego rozwoju i kierowania
wlasnym zyciem (czyli napigecie miedzy procesami
socjalizacji z jednej strony i procesami indywidu-
alizacji z drugiej) — analiza wybranego przypadku
pozwala réwniez pokazac¢ korelacje miedzy ste-
rowaniem przebiegiem wlasnego zycia a podle-
ganiem przymusom s$wiata zewnetrznego (Roku-

szewska-Pawelek 1996: 41).

Jak zwracaja uwage Neval Giiltekin, Lena Inowlocki
i Helma Lutz (2012: 660) w swoim tekscie dotycza-
cym analizy wywiadu biograficznego z Hiilya — tu-
recka robotnica w Niemczech, wiasciwa podstawa
generalizacji teoretycznej pojedynczego przypadku
opiera si¢ na rozumieniu tego przypadku w ramach
jego spotecznego i historycznego kontekstu. Tym sa-
mym, poddajac interpretacji wybrang w niniejszym
tek$cie do analizy opowies¢ biograficzna, nalezy
ja rozpatrywac jako jedna z relacji biograficznych
odzwierciedlajagcych pewne procesy biograficzne
i spofeczne, nie zapominajac o kontekscie spotecz-
no-polityczno-historycznym ram czasowych, w ja-

kich owa relacja ma miejsce.
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Uzasadniajac wybor przypadku Lukasza, nalezy
podkresli¢, ze zwigzany jest on z kilkoma aspekta-
mi. Po pierwsze, mamy tu do czynienia z prezen-
tacja i rekonstrukcja indywidualnych doswiadczen
biograficznych wpisujacych si¢ w szersza perspek-
tywe proceséw spoleczno-historycznych, takich
jak: emigracja, kwestia ,innosci”, mobilnos¢ rodzi-
cow (rozumiana jako zmiana w wymiarze zawo-
dowym, jak i klasowym). Dodatkowo relacja fuka-
sza jest szczegoOlnie interesujaca ze wzgledu na do-
$wiadczenie kariery zawodowej w dwdch (bardzo
odlegtych w sensie geograficznym i przynajmniej
w pewnym wymiarze kulturowym) krajach. Po
drugie, w narracji tej nie natrafiamy na bezposred-
nie doswiadczenie czasu transformacji w Polsce, nie
ma go takze w opowiesci o rodzicach, co mogtoby
przektada¢ si¢ na redefinicje tego doswiadczenia
w opowiesci narratora. Niemniej Lukasz podejmuje
si¢ zbudowania narracji na ten temat. Jej zaleta jest
pozycja opowiadajacego jako ,kogos$ z zewnatrz”,
kogos, kto opisuje spoteczenistwo polskie i amery-
kanskie, bedac gdzies ,pomiedzy” nimi i poszu-
kujac stale okreslent swojego miejsca w obu tych
$wiatach i ich granicach. W tym wymiarze Lukasz
wpisuje sie w koncepcje cztowieka marginalnego,
odwotlujac si¢ do wymiaru zdolnosci zdystansowa-
nej refleksji wobec dwoéch kultur, dwdch swiatdw,
w ktorych trwa. Stonequist zauwaza, ze czlowiek
marginalny moze sta¢ si¢ przenikliwym obserwa-
torem zdolnym do podjecia krytycznej refleksji na
temat Swiatow spolecznych, w ktorych sie znajduje.
Dzieje sie tak przede wszystkim wtasnie ze wzgledu
na mozliwos¢ konstruowania swoich opinii, bedac
wewnatrz opisywanej rzeczywistosci, interpretujac
ja, ale dokonujac tych sadoéw z pozycji krytycznego

obserwatora, wcigz majacego w pamieci perspek-
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tywe poréwnawczg tego drugiego $wiata, drugiej
kultury, réwnolegle obecnej (Stonequist 1937: 155).
Po trzecie, opowies¢ Lukasza mozna zinterpretowac
jako poszukiwanie przez narratora swojej tozsamo-
$ci, punktu centralnego, definicji siebie. Napotyka-
my tu wiele konstruktow tozsamosciowych, ktérych
narrator uzywa, ktdre konstruuje lub rekonstruuje

i ktorymi gra w zaleznosci od sytuaciji.
Opis historii Lukasza

Lukasz urodzit si¢ pod koniec lat 70. Wczesne dzie-
cinstwo spedzil w matej miejscowosci w zachodniej
czesci Polski w domu dziadkéw od strony mamy.
Na poczatku lat 80. jego tata wyemigrowat do Sta-
now Zjednoczonych w poszukiwaniu spetnienia
,amerykanskiego snu”. Trzy lata pozniej dotaczyli
do niego Lukasz i jego mama. Z poczatku rodzin-
ne doswiadczenie emigracji zdominowaty: poczu-
cie obcosci, samotnosci, doswiadczenie ubdstwa
i przepracowania. Mlody tukasz, podczas gdy
rodzice pracowali cale dnie, czesto na trzech eta-
tach, probowat odnalez¢ si¢ w nowej codziennosci,
wsérdéd nowych réowiesnikéw, zardwno w szkole,
jak i poza nig. Adaptacja do nowego otoczenia nie
byta dla niego tatwa. Po kilku miesigcach jego ro-
dzice uznali, Ze w tej czesci Stanéw Zjednoczonych,
do ktdrej przyjechali, ciezko im bedzie wies¢ dobre
zycie. Omawiajac dwie inne destynacje, zdali si¢ na
los — rzut monetq — aby zdecydowad, gdzie sprébuja
znalez¢ nowy dom. Gdy decyzja zapadta, ruszyli na
poludniowy zachod, do miejsca, ktdre dla taty Lu-
kasza wyrazato prawdziwa kwintesencje jego ma-
rzen o zyciu na Zachodzie. Zamieszkali w jednym
z wigkszych miast na Zachodnim Wybrzezu. Sytu-

acja materialna rodziny poprawiata si¢ powoli, cho¢
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nadal kosztem podejmowania przez rodzicéw Lu-
kasza pracy na kilku etatach jednoczesnie. Atutem
nowej lokalizacji byli ciekawi sasiedzi, artysci, dzie-
ki czemu zaréwno Lukasz, jak i jego rodzice mieli

okazje poznania wielu interesujacych ludzi.

Po czterech latach rodzina przeprowadzila si¢ do
innego miasta, gdzie Lukasz podjat i zakonczylt na-
uke w gimnazjum oraz poszedt do liceum. W mie-
dzyczasie tata Lukasza otrzymal korzystng oferte
pracy w innym stanie. W zwiazku z kolejng prze-
prowadzka Lukasz zmienit liceum i ponownie akli-
matyzowat si¢ w nowym otoczeniu. Tym razem
zmiana miejsca zamieszkania okazala si¢ bardzo
korzystna dla nastoletniego wdwczas narratora.
W nowej szkole zyskal mozliwo$¢ rozwijania swo-
ich artystycznych zainteresowan. Uczeszczat na
zajecia teatralne, fotografie oraz wideoprodukgcje.
Poznat takze wielu nowych przyjaciot. Odpowiadat
mu réwniez klimat miasta, w ktorym zamieszkat
z rodzicami, oraz duza roznorodnos$¢ etniczno-ra-
sowa i kulturowa mieszkancow. Mial mozliwos¢
obcowania jednoczesnie z mistyka plemion indian-
skich zamieszkujacych te tereny, enklawami hippi-
sOw i artystow, jak rowniez poznania specyfiki tak
zwanych biker gangs. Ta wielokulturowos¢ i rézno-
rodno$¢ otoczenia wptynely réwniez na tozsamos¢
Lukasza. Wreszcie nie czul si¢ obco, wreszcie gdzies
pasowal. W lepszej kondycji byli tez jego rodzice,
ktorzy z poziomu biednych emigrantow awanso-
wali do amerykanskiej klasy $redniej. Awans ten
przekladat si¢ nie tylko na lepiej ptatng prace, ale
przede wszystkim na mozliwos¢ podjecia tylko jed-
nego etatu i posiadania czasu wolnego, co wczesniej
- przy zatrudnieniu w kliku miejscach naraz — byto

dla nich niemozliwe.

Mimo magii i urokliwos$ci tego miejsca w ostatniej
klasie liceum tukasz wrécit z rodzicami do duze-
go miasta na Zachodnim Wybrzezu Stanéw Zjed-
noczonych, tego samego, w ktorym po pamietnym
rzucie monetg mieszkali przez cztery lata. Decyzje
o powrocie tam rodzice Lukasza podjeli, kierujac
si¢ poprawq ich sytuacji materialnej i mozliwoscia
zalozenia w niedalekiej przyszltosci wlasnej dzia-
falnosci gospodarczej. W duzym miescie widzieli
wieksze szanse na powodzenie tego projektu niz
w zamieszkiwanym przez nich w tamtym momen-
cie mniejszym miescie oddalonym od Zachodniego
Wybrzeza o setki kilometrow. Ostatecznie plany na
wlasny biznes zrealizowali w jeszcze innej lokali-
zacji, ale rowniez w pasie wybrzeza zachodniego.
Tam mieszkaja i prowadza swoja dziatalnos¢ po dzis
dzieni, wiodac —jak to okresla Lukasz -, bardzo do-
bre zycie”. On sam ostatnig klase liceum traktowat
juz dos¢ formalnie, nie przejmowat si¢ ponowng
przeprowadzka, wiedzac, ze doswiadczenie nabyte
w poprzedniej szkole dato mu mozliwos¢ podjecia
edukacji na dwoch réznych uczelniach wyzszych,
z ktorych pierwsza to jedna z najlepszych akademii
sztuk pieknych w catych Stanach, a druga to reno-
mowany uniwersytet. W poprzednim liceum w go-
dzinach pozalekcyjnych zrealizowal krotki film
animowany i najego podstawie oraz ze wzgledu na
dobre artystyczne portfolio (fotografie, rysunki) zo-
stat przyjety do znanej szkoty zajmujacej si¢ filmem
animowanym i otrzymat stypendium. Druga pro-
pozycje otrzymat z uczelni wyzszej mieszczacej si¢
w pierwszej dziesigtce najlepszych uniwersytetow.
Tutaj rowniez doceniono jego artystyczne zdolno-
$ci oraz dobre wyniki w nauce. Wybrat szkote fil-
mowa. W tej sytuacji dla dopetnienia warunkow

rozpoczecia studiéw potrzebowat jedynie dyplomu
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ukonczenia szkoty $redniej. Jego droga byla juz na-
kreslona, najtrudniejsze na tamten moment biogra-
ficzny decyzje zostaty juz podjete. W wieku 18 lat
Lukasz rozpoczat studia. Tym razem przeprowa-

dzil si¢ sam do innego miasta.

Nalezy w tym miejscu doda¢, ze mimo emigracji do
Stanéw Lukasz co roku lub co dwa lata wracat do
Polski na wakacje i spedzat je z dziadkami w swo-
jej rodzinnej miejscowosci. Byt bardzo przywia-
zany do tych wyjazddéw i powrotéw do ojczyzny.
Obserwowal zmiany zachodzace w miescie, ktére
kojarzylo mu sie z beztroskim dzieciristwem, ko-
lekcjonowat opowiesci dziadkdw, nakreslajace mu,
w jakim momencie historycznym i w jakim kraju
sie urodzit oraz do jakiego kraju powraca co jakis$
czas ze Standéw. Miat otwarty umyst na poznawanie
swojej przesztosci i z checia zglebiat historie Pol-
ski, ktorej tak niewiele doswiadczyt w amerykan-
skich szkotach. Dom dziadkéw traktowat jako ten
najlepszy z domoéw, w jakich przyszio mu miesz-
kac¢ i funkcjonowac — arkadie — przestrzen wrecz
idylliczna, z ktéra byl zwiazany emocjonalnie.
W momencie opowiadania swojej biografii silnie
podkreslal t¢ waznos$¢ wiezi z domem dziadkow.
Twierdzil, Ze nadal, mimo $mierci dziadkdw, jest to
miejsce wyjatkowe w jego wspomnieniach, symbo-
liczne i wiecznie obecne. Co wigcej, dorosty juz Lu-
kasz nawiazat tez wigkszy kontakt z babcia — mama
taty, ktoéra uswiadomita mu, ze pochodzi w jednej
drugiej z rodziny zydowskiej. Z tata Lukasz o tym
o do tej pory nie rozmawial, prawdopodobnie dla-
tego, ze ten nie lubil rozmawia¢ o swoim pochodze-
niu, o Polsce — byt to $wiat, z ktérego swiadomie
uciekt, wyjechat i do ktérego nigdy nie planowat

powracac. Dlatego rozmowy odbyte po wielu la-
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tach amerykanskiej emigracji z babcig roztoczyty
przed Eukaszem kolejne wazne punkty najego ma-
pie miejsc pochodzenia. Od babci dowiedzial sig
takze wiecej na temat dziadka — taty jego taty, ktory
podobnie jak tukasz byt artysta, a ze wzgledu na
zydowskie korzenie po wojnie zmienil nazwisko.
Babcia wprowadzita w $wiat Lukasza nowy kon-
tekst, ktéry inspirowal go do kolejnych historycz-
nych poszukiwan i odwiedzenia miasta, w ktérym
rodzice taty mieszkali w pierwszych latach po woj-
nie. Zydowsko-polskie korzenie sa dzi$ dla Lukasza
konstruktem jego tozsamosci, ktdry postrzega jako
istotny. Opowiadajac o sobie i rekonstruujac siebie
biograficznie, bardzo swiadomie wpisuje ten watek
w okres odkrywania siebie, poszukiwania swojej

tozsamosci.

Wracajac za$ do czasow studenckich tukasza,
wspomnianym wczesniej zwigzkiem z domem ro-
dzinnym dziadkéw mozna po czesci ttumaczy¢ de-
cyzje, jaka Lukasz podjat po ukoniczeniu pierwsze-
go roku studidw. Mimo bardzo dobrego poziomu
nauczania, mnogosci zaje¢ praktycznych i mozliwo-
$ci rozwoju artystycznego wsrod jednych z najlep-
szych w branzy animacji nauczycieli Lukasz zwat-
pit w swoje umiejetnosci oraz w realne szanse za-
istnienia jako filmowiec w Stanach Zjednoczonych
i postanowit zdawac do szkoly filmowej w jednym
z duzych polskich miast. Te decyzje, w momencie
opowiesci biograficznej, ttumaczyt takze wyborem
bezpiecznego rozwigzania, wiedzial, ze zdajac na
uczelnie w Polsce, nadal byl studentem drugiego
roku w Stanach i ewentualne niepowodzenie na
egzaminach nie bedzie miato dla niego powaznych
konsekwencji. Na tamten czas chcial po prostu

sprébowac innej drogi ze wzgledu na upadek wia-

Doswiadczenie biograficzne zycia w dwdch kulturach. Studium biograficzne przypadku

ry w swoje mozliwosci. Od podjecia decyzji o pozo-
staniu na polskiej uczelni odwiodta go ostatecznie
mama, ttumaczac, ze studiuje juz w bardzo dobrej
szkole i zeby przemyslal, czy naprawde chce z niej
zrezygnowac na rzecz pewnej fanaberii, a nie lep-
szej szansy. W tym przypadku rada mamy okazata
sig stuszna. Dalsza droga artystyczna Lukasza i tak
zwiazata go z Polskim Instytutem Filmowym, ale
wlasnie dzieki jego osiagnieciom z czasow uczel-
ni amerykanskiej. Lukasz wraca zatem do Stanow
i konczy studia. Wspomina je naprawde dobrze,
doceniajac warsztat i wiedze merytoryczna, jakimi

dzi$ moze sie pochwalic.

Pod koniec studiéw Lukasz zrealizowat film animo-
wany, ktdry byl wyswietlany na kilku festiwalach
filmowych w Stanach Zjednoczonych i w Europie,
i dzieki ktéremu zaistniat pod swoim nazwiskiem
dla szerszej publicznosci filmowcédw i krytykow.
Film zdobyl réwniez nagrody, jednak sukces ten nie
przelozy? si¢ na wazne dla kariery Lukasza propo-
zycje. Planujac stworzenie kolejnego filmu i koszty,
jakie wiaza sie z jego realizacja, Lukasz podjal de-
cyzje o zdobyciu jakiejkolwiek pracy i uzbieraniu
pieniedzy. Przypadek sprawit, ze trafil na bardzo
korzystng oferte zwiazang z branzg modowa. Przez
niecate dwa lata pracowat w firmie specjalizujacej
si¢ w sprzedazy wysokiej jakosci tkanin wykorzy-
stywanych do szycia obuwia jako asystent kierow-
niczki. W tym czasie znajoma przekazata mu infor-
macje o konkursie na krotkometrazowa animacje,
odbywajacym si¢ w Polsce w jednym ze studiow
filmowych. Zaoszczedzone pieniadze oraz spora
ilos¢ czasu wolnego po pracy sprawity, ze Lukasz
potraktowal te szanse powaznie. Zrealizowany

film wystat na wspomniany konkurs. Zajat w nim

pierwsze miejsce i zostal zaproszony przez organi-
zatorow do wspotpracy w ramach dziatan filmo-
wych ich studia. Tym samym w 2010 roku przy-
jechat do Polski i podjat tu prace. Od tego czasu
mieszka w jednym z wigkszych miast w Polsce, re-
alizujac roéwniez autorskie projekty. Co roku jednak
wraca na miesiac lub dtuzej do Stanéw, by odwie-
dzi¢ rodzicoéw, ale réwniez rozwazajac dalsza reali-
zacje swojej kariery artystycznej wtasnie tam. Jego
,bycie” mozna okresli¢ wlasnie jako , bycie pomie-
dzy”, pomiedzy swiatem polskim i amerykanskim,
pomiedzy tutejszym i tamtejszym doswiadczeniem
artystycznym, pomiedzy dwiema tozsamos$ciami
narodowymi i wéroéd dualnosci kontekstow tozsa-

mosciowych, jakimi siebie okresla.

Konstruowanie, rekonstruowanie siebie
w narracji. Tozsamos¢ narodowa Lukasza

W tym miejscu, w celu uzyskania szerszej per-
spektywy porownawczej, mozna przywotac¢ bada-
nia ankietowe Danuty Mostwin przeprowadzone
na poczatku lat 70., dotyczace loséw polskich po-
wojennych emigrantdw, ktérzy osiedlili si¢ w Sta-
nach Zjednoczonych?. Autorka uchwycila w nich
informacje, ktére pozwolily jej skonstruowac pro-
fil rodziny polskich emigrantéw do Stanéw Zjed-
noczonych po II wojnie Swiatowej oraz opisac ich
tozsamos¢ etniczng. Interesowaly ja rowniez zmia-
ny zachodzace w psychice emigranta wywotane

kryzysem oderwania od rodzimej kultury oraz

2 Badania te zostaty przeprowadzone w Stanach Zjednoczonych
i opisane w monografii pt. The Transplanted Family. A Study of Social
Adjustment of the Polish Immigrant Family to the United States After the
Second World War, New York, Arno Press, 1980 (powstatej na pod-
stawie rozprawy doktorskiej napisanej pod kierunkiem Margaret
Mead na Columbia University School of Social Work w 1971 roku).
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problemami z adaptacja do nowych warunkéw
(Mostwin 1999: 9). Emigracja powojenna byta
przede wszystkim emigracja niepodleglosciowa.
Jak pisze Mostwin: ,opuszczenie ojczyzny uwazali
za zto konieczne. Jechali do Ameryki, aby stad glo-
si¢ prawde o Polsce, kontynuowac walke o niepod-
legtos¢ kraju. Wyjazdy do komunistycznej Polski
i przyjmowanie zaproszen na przyjecia do rezimo-
wej ambasady i konsulatéw réwnato si¢ zdradzie”
(Mostwin 1999: 18). Badania Mostwin wykazaty, ze
emigracja niepodleglosciowa odrzucata wartosci
kultury amerykanskiej, niemniej wiele z nich przyj-
mowata podswiadomie. 79% respondentéow zapy-
tanych o ocene wiasnej tozsamosci odpowiedziato,
ze czuje si¢ Polakami (Mostwin 1999: 21). Autorka
badan w opisie emigracji powojennej powotuje sie
na stowa profesora Stefana Mierzwy?, ktory w Sta-
nach Zjednoczonych przebywat od 1910 roku. Nale-
zat wiec do fali emigracyjnej poprzedzajacej o 30 lat
grupe emigrantéw interesujacq badaczke. Mierzwa
w rozmowie z Mostwin mowi: ,Nowoprzybyli. Tak
nas nazywali: nowoprzybyli. Czasami: nowi. Cza-
sem: Dipisi. Nigdy: Polacy. Rzadko kiedy: imigranci.
Nowoprzybylymi zostalismy na lata. My mdwili-
$my o sobie: Polacy. Czasem: emigranci. Nigdy: wy-

gnancy. Nigdy: uciekinierzy” (Mostwin 1999: 15).

Wsrod fali emigracyjnej przebadanej przez autor-
ke 70% badanych uwazato si¢ za emigrantow poli-
tycznych. Podrdz do Stanéw Zjednoczonych taczyli
znadzieja otrzymania pracy, mieszkania i rozpocze-
cia zycia w nowym kraju. Jak podkresla badaczka,

emigracja niepodleglosciowa oczekiwata, Ze starsi

* Profesor Stefan Mierzwa (1982-1971) — ekonomista i publi-
cysta, dziatacz polonijny, twérca Fundacji Kosciuszkowskiej
w Nowym Yorku.
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emigranci zjednocza si¢ z nimi w wysitku glosze-
nia prawdy o ojczyznie (Polsce), oni zas, majac na
uwadze tragedie swego kraju pochodzenia, czuli sig
przede wszystkim Amerykanami. Mostwin analize
problematyki tozsamosci etnicznej polskich emi-
grantow w Stanach Zjednoczonych kontynuowata
w dalszych sze$ciu badaniach (1976, 1977, 1978, 1984,
1987 1 1994). Na ich podstawie zauwazyta, ze w poz-
niejszych falach emigracyjnych: ,emigrant nie od-
rzuca swego polskiego dziedzictwa, a legitymujac
si¢ Polish-American, zaznacza jego waznosc. Jest
to wypowiedziane przez trzecia wartos¢, ktora nie
jest oznaka podwdjnosci, ale rezultatem interakcji
czynnikow, ktére dadzg wynik inny niz suma ich
oddzielnych dziatan” (Mostwin 1999: 22). Pojecie
trzeciej wartosci Mostwin zapozyczyta od Jana tu-
kaszewicza, wybitnego logika XX wieku. Autorka

podkresla, ze:

trzecia wartosc jest energia wytworzona na skutek
konfrontacji jednostki (i jej wartosci) z nowym ukta-
dem. [..] W rezultacie prowadzi to do innego, bogat-
szego sposobu myslenia, zwigkszonej niezaleznosci
i Swiadomosci wlasnego rozwoju. Ta $wiadomos¢ to
,trzecia wartos¢”. Nie ogranicza sie [ona] do sytuacji
emigranta. Rozwina¢ si¢ moze w warunkach, w kto-
rych jednostka znajduje si¢ w konfrontacji z inna,
obcg, a nawet wroga dla niej cywilizacja, struktura

spoteczna lub filozofig. (Mostwin 1995: 235-236)

Chodzi tu wiec o optymalna kondycje duchowa
osoby przebywajacej na obczyznie, posrednia for-
me miedzy identyfikacjqa z krajem pochodzenia
a krajem osiedlenia. Przypadek Lukasza zdaje si¢
wpisywac w tak rozumiang tozsamos¢ emigranta.

Dalsza czes¢ tego podrozdziatu ukazuje podwojna
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polsko-amerykanska lini¢ identyfikacji, jaka narra-
tor wytycza, definiujac siebie wlasnie w kraju po-
chodzenia i kraju osiedlenia oraz pomiedzy tymi

$wiatami.

W kontek$cie badan Mostwin oraz dokonywanej
w niniejszym artykule analizy przypadku Lukasza
mozna odnies¢ sie rowniez do pojecia walencji kul-
turowej autorstwa Antoniny Kloskowskiej. Walen-
cja kulturowa oznacza: ,poczucie zwiazku z kul-
turg etniczng lub narodowa uznawang za witasna,
stanowiaca dziedzictwo kulturowe wtasnej grupy”
(Kloskowska 1996: 162). Kloskowska wyprowa-
dza cztery typy walencji kulturowej, czyli inaczej
cztery typy przyswojenia kultury narodowej: uni-
walencja, biwalencja, ambiwalencja, poliwalencja.
Analizowany przypadek biograficzny, co potwier-
dza dalsze rozwazania, mozna umiesci¢ w polu bi-
walencji, inaczej dwoistosci kulturowej. Jednostki
biwalentne bowiem wspdtuczestnicza w dwoch
kulturach i moga aktywizowac¢ poszczegolne ele-
menty tych kultur w zaleznosci od spotecznej i kul-

turowej sytuacji (Kltoskowska 1996: 163).

Doswiadczenie biograficzne Lukasza wpisuje sie
takze w zakres znaczeniowy takich poje¢, jak ,0b-
cos¢” i ,swojskos¢”. Andrzej Zajaczkowski (1973:
284) stwierdza, ze: ,nie ma mowy o swiadomym
samookresleniu si¢ w kategoriach kulturowych,
o utozsamieniu siebie z pewnym systemem war-
tosci dotad, dopoki jestesmy «sami swoi». Dopiero
obecno$¢ obcego pozwala nam na okreslenie sie-
bie, a to nastepuje w wyniku krytycznej obserwa-
cji obcego”. Za Simmelem (2005: 207) za$ mozna
tu wspomnie¢ kategorie , obiektywnosci sytuacji

obcego”, czyli mozliwos$ci zajmowania przez niego

postawy obiektywnej ,,wobec pewnych elementéw
lub tendencji grupy, ktéra nie oznacza po prostu
dystansu ani braku uczestnictwa, ale jest swoistym
potaczeniem bliskosci i dystansu, obojetnosci i za-
angazowania”. ,Obiektywnos¢ sytuacji obcego”
mozna w biografii Lukasza odczytac z jednej strony
w jego doswiadczeniu emigracji. Lukasz adaptuje
si¢ do zycia w nowych warunkach spoteczno-kul-
turowych, pozostajac jednoczesnie krytycznym in-
terpretatorem nowej rzeczywistosci. Z drugiej stro-
ny ,obiektywnos¢” te wida¢ w odniesieniu do jego
doswiadczenia zycia w kraju pochodzenia, gdzie
wyidealizowana wizja dziecifistwa w ojczyznie nie
przestania narratorowi perspektywy poréwnaw-
czej, ktora sklania go do podejmowania odczaro-

wanej refleksji na temat rodzimej rzeczywistosci.

Interpretacja historii Lukasza

W biografii Lukasza bardzo duzo miejsca zajmuje
opowie$¢ o jego pochodzeniu, polsko-zydowskich
korzeniach i domu rodzinnym dziadkow, gléwnie
tych od strony mamy. Poszukujac siebie w narracj,
swojej tozsamosci, Lukasz czesto powraca pamie-
cia do swojej przesztosci. Na podstawie fragmen-
tow pochodzacych z jego biograficznej opowiesci
mozna zauwazy¢, ze jest on zakorzeniony w histo-
rii. Dom dziadkéw charakteryzuje jako idylliczna
przestrzen, a czas spedzony z nimi w dziecinstwie
rozpatruje jako istotny element jego dzisiejszej toz-

samosci.

Opowies¢ o domu rodzinnym tukasz wprowadza
do swojej biografii najpierw w postaci ogolnego za-
rysu, zaznaczajac punkty, do ktoérych pdzniej po-

wrdci szczegotowor:
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No i ten, no i tak naprawde, co ci moge opowiedziec¢
— pochodze z takiej troche dziwnej, troche dziw-
nej rodziny, bo bylem wychowywany przez matke
i dziadkéw, poniewaz moj ojciec, kiedy miatem tam
trzy czy cztery latka, musiat wyjechac z Polski. I ten,
i kiedy on wyjechat, to tak naprawde ja si¢ wprowa-
dzilem przez trzy lata z matka do dziadkéw. I to byta
rodzina dos¢ dobrze polozona. Nikt nie byl komuni-
sta, ale dziadek byt dyrektorem duzych zaktadéw P.
na to miasto i na obszary. Co jeszcze powiedzie¢ ()
no i tak naprawde bardziej si¢ wychowalem w rodzi-
nie matki, poniewaz rodzina ojca byta albo po woj-
nie rozpylona po Polsce, albo po swiecie. A ci, ktérzy
zostali, to mieszkali albo w C. [duze miasto w Polsce
- przyp. JW]ibyli bardzo oddaleni od mojej rodziny.
A ci, ktérzy nie byli oddaleni, jak na przyktad babcia,
wujkowie i ciocia, to byli w A. [mate miasto w Pol-
sce — przyp. JW]. Bo po wojnie moja babcia wyjechata
do A., myslac, ze tam bedzie spokojniejsze zycie niz
w C. I tak naprawde pytatas mnie o jakies pierwsze
wspomnienia. Trudno powiedzie¢, chyba pierwsze
wspomnienie to bylo tak w kinie na jakiej$ bajce, mdj
dziadek mnie wziat na jaki$ taki/ bajke. To byto cos
zwiazane z Alibaba. I to bylo w ogdle takie kino w re-
mizie, takie letnie. Bo byty chyba dwa kina w mie-
Scie, ale tez remiza robita takie pokazy sobotnie dla
dzieci. No i tak naprawde to wszystko, jesli chodzi

0 poczatek.

Lukasz, opowiadajac o swoim pochodzeniu, pod-
kresla dwa wazne elementy jego tozsamosci: pol-
skos¢, bycie Polakiem (najczesciej przywotywane
poprzez odniesienie si¢ do doswiadczenia zycia
w Stanach) oraz polsko-zydowskie korzenie, ktdre
odkrywa w okresie pdznej adolescencji. Kontekst

polsko-zydowski, wniesiony w jego biografie przez
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babcie — matke ojca — wptywa réwniez na rekon-
strukcje przesztych doswiadczen, pozwala zrozu-
mie¢, czemu jego tata niezbyt chetnie méwit o histo-
rii swojej rodziny, o jej przeszitosci. Wczesne dzie-
cinstwo spedzone w matym miesécie w zachodniej
czesci Polski oraz poézniejsze wakacyjne powroty
do domu dziadkéw rozbudzaja w Lukaszu zainte-
resowanie historig Polski, przesztoscia dziadkow
i przede wszystkim poczucie potrzeby powracania

do ojczystego kraju.

Bylem bardzo szczesliwy, ze bylem z dziadkami i by-
fem w A. [mate miasto w zachodniej czesci Polski —
przyp. JW], co ja zawsze widziatem jak moj dom. Ja
nigdy si¢ nie sklimatyzowatem do Ameryki ani si¢
nie zamerykanizowatem. Co na przyktad duzo ludzi
dziwilo, szczegolnie, ze wyjechatem tak mtodo. Ale
zawsze trzymatem taki, taki ptomien zywy dla Pol-

ski, a szczegdlnie dla miasta A.

Bardzo wazna postaciag w opowiesci na temat czasu
dziecinstwa jest dla Lukasza przyjaciel jego dziad-
ka, ktérego sam narrator okresla mianem , przyszy-
wanego dziadka”. To gldwnie on zaszczepia w Lu-
kaszu wspomniana che¢ poznawania i zglebiania
historycznej przesztosci Polski. W swojej biografii
tukasz podkresla waznos¢ obcowania z pokole-
niem dziadkéw, z pokoleniem, ktdre przezylo woj-
ne. Niezwyklos¢ tej relacji ttumaczy poprzez moz-
liwos¢ poznania ich doswiadczen, podkreslajac
ogromna wage miedzypokoleniowej komunikacji

i oralnego przekazu.

N: To byt taki mdj, to byt taki moj przyszywany dzia-
dek, ktory jednoczesnie byt najblizszy, ktorego kiedy-

kolwiek miatem, naprawde. Bylismy bardzo blisko do
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momentu jego smierci. I ten, zawsze mielismy, ten, i on
na przykfad zawsze na przyklad pokazat mi, na czym
polega mie¢ pasje do tematdw, ktérymi sie zajmujesz.
I on na przykfad byl/ pamietasz ten film ,, Mdj wujek™?
I: Tak.

N: Doktadnie taka postaé. Taki, wiesz, taka fajecz-
ka, taki papieros na takiej fajeczce filmoéwce. Taki
charakterystyczny krok. I wiesz, on zawsze mnie,
on zawsze uczyt taka moja mitos¢ do niskiej i wyso-
kiej kultury. Zeby na przyklad zna¢ sie na dobrym,
takim, okropnym Zzarcie, a jednoczesnie wiedzie¢,
wiesz, ktéra dynastia byta po ktérej. I dlaczego na
przyktad Kochanowski jest bardzo waznym pisa-
rzem. Wiesz o co chodzi.

I: Uhm.

N: I tak, i to byto fajne, bo kiedykolwiek bylem u nie-
go, a bytem zawsze u niego. On zawsze sprowadzat
swoich kolegdéw profesorow do siebie i na przyktad
pili wédke, pili herbate, grali w karty i palili fajki. I to
mnie niesamowicie tak obczajato z tymi gosémi, bo
po prostu tam si¢ uczylem, nauczytem si¢ od tych lu-
dzi tak klnaé. I jednoczesnie to byli tacy ludzie, kto-
rzy, wiesz, no, tez mieli swoje historie. Wigc wiesz,
to bylo niesamowite, bo w zadnym kraju nie masz/
czy na przyklad nasze pokolenie nie miato okazji
spotkac takiego pokolenia, ktére naprawde cos takie-
go widziato. Wiesz, oczywiscie w Stanach jest duzo
ludzi, ktérych dziadkowie walczyli w drugiej wojnie
Swiatowej i takie rzeczy. Ale zaden z nich na przy-
ktad nie siedzial w baraku z synem Stalina, nie. To
juz jest totalnie inna bajka, nie. Albo na przyktad by¢
powstaricem w Warszawie. Zeby zobaczy¢, jak twdj
caty $wiat do tego czasu idzie w gruz. To nie jest to
samo, ze ci¢ gdzie$ wysylaja, zebys strzelat do kogos,

* Lukasz méwi o francusko-wloskim filmie ,Mdj wujaszek”,
rez. Jacques Tati, 1958 rok.

nie. Chociaz tez nie zmniejszam tego doswiadczenia,
bo to tez musi by¢ totalny odlot, psychoza.

I: Ale, czyli ty miale$ taka okazje, jako dzieciak,
stucha¢ takich opowiesci dos¢ czesto?

N: Tak, tak. No.

I: Ale to fajnie, bo tez to pewnie w tobie co$ uksztal-
towalo, jakas taka otwartos¢, nie wiem, na pozna-
nie przede wszystkim tej przeszlosci. Tak mysle.

N: Bardzo. Bardzo.

Dom rodzinny dziadkéw odgrywa dosc istotng role
réwniez we wspomnieniach tukasza z pierwszych
miesiecy spedzonych w Stanach Zjednoczonych,
na emigracji. Narrator zwraca uwage na trudnosci
towarzyszace jego rodzinie w adaptacji do nowego
otoczenia. Wprowadza do procesu konstruowania
swojej tozsamosci narodowej aspekt tozsamosci imi-
granta oraz kwesti¢ poczucia ,,obcosci”, ,innosci”.
W momencie opowiadania swojej biografii interpre-
tuje tamten czas jako ciezkie doswiadczenie biogra-
ficzne, wymagajace podjecia przez niego i rodzicow
pracy biograficznej nad uporzadkowaniem i umiej-

scowieniem ,,siebie” w nowej, obcej rzeczywistosci.

Co bylo okropne, poniewaz w Polsce moje zycie
byto idealne. Mialem swoich dziadkéw wokot? siebie,
uwielbiatem ich. Uwielbialem miasto A. Miatem bar-
dzo fajny taki wiesz, taki wiesz, taki system, miatem
swdj swiat. I mdj $wiat byl pelen takich rzeczy, jak,
wiesz co, stuchanie o takich rzeczach, o historii i co
mnie naprawde fascynowato, i to bylo takie dziecin-
stwo pelne takich komfortéw. I no wtasnie pod ko-
niec tego osiemdziesigtego piatego roku to wszystko
zostalo przewrodcone na tyl, poniewaz, wiesz, no, wy-
jechalismy do D. [nawa stanu — przyp. JW], gdzie by-

lismy totalnymi emigrantami. Wiesz, i, i zaczely sie/
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() bardzo diugi okres bardzo cigzkich czaséw, ponie-
waz nie tylko musieli$my si¢ zaaklimatyzowac do no-
wej rzeczywistosci, ale jednoczesnie rodzice, ktorzy
wtedy mieli dwadziescia pare lat, musieli tak napraw-
de pracowac na skutek pewnej decyzji, ktdrg zrobili,
ale na skutek decyzji, ktéra zrobili totalnie w ciemno.
Bo wtedy byto tak, ze tak naprawde nie wiedziates,
co jest po drugiej stronie. Mogtes sobie wyobrazic,
ale prawdopodobnie, wiesz co, wtedy kiedy si¢ wy-
jezdzato z jakichkolwiek powoddw, to nie bylo jak te-
raz, ze mozesz teraz zgarna¢ wiele, wiele informacji,
nie. Tam wtedy to, to byto po prostu tak, ze jechales
w ciemno, no i wiesz, telefon do Polski wtedy kosz-
towat dolar tam pietnascie za minute, co byto bardzo
duzo pienigdzy, nie. Bo dolar pigtnascie wtedy no to
byto co$ takiego jak cztery i pdt czy pie¢ dolaréw, nie.
A szczegolnie jak, jak patrzysz z perspektywy jakby
sytuacji politycznej, to nie wiedziates, czy bedziesz
miat w ogdle opcje wrocic.

Wiec tak naprawde, nie wiem, tak naprawde to byt
taki wielki szok. Bo szczegolnie, ze nie wyjechalismy
gdzies, gdzie byly takie, wiesz co, jakby takie grupy,
ktore troche moga cie zaintegrowac, nie. Bo nie wy-
jechalismy na przyktad do Nowego Jorku, gdzie jest
duzo Polakéw, Zydéw, Rosjaninéw i tak dalej. Ani do
Chicago, gdzie jest duzo Polakéw i Zydéw. My wyje-
chalismy do D. Wiesz, gdzie po prostu to jest/ to byt
totalnie taki skok, moim zdaniem totalnie nie w tym

kierunku, gdzie powinno sig is¢.

Sytuacje Lukasza w analizowanej fazie jego biogra-
fii mozna wpisa¢ w koncepcje liminalnosci Turnera.
Liminalnos¢ rozumiana jest tu jako stan, ktory wy-
myka sie albo przeslizguje przez sie¢ klasyfikaciji.
Osoba znajdujaca si¢ w stanie liminalnym znajduje

sie¢ w danym momencie poza spoteczna struktura.
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W przypadku fazy liminalnej rozumianej klasycz-
nie —jako kluczowy element rytuatu przejscia —jest
to moment, w ktérym ksztattuje si¢ nowa tozsamos¢
inicjowanego. Ulega ona dezintegracji, by zostac
odtworzong zgodnie z nowym miejscem, ktore jed-
nostka zajmie w strukturze spotecznej (Turner 2004:
240-266). Za poczatek fazy liminalnej uznaje si¢ mo-
ment, w ktérym rozpoczyna si¢ spoleczna dezinte-
gracja, na przyktad decyzja o opuszczeniu kraju po-
chodzenia. Kres liminalnosci nastepuje wtedy, gdy
tozsamos¢ migranta zostanie odbudowana (Mach
1998: 8). W przypadku Lukasza koniec fazy liminal-

nosci przypada na okres ukonczenia studiow.

W jego biografii, w miejscu poprzedzajacym koniec
fazy liminalnej, opowiadajac o otrzymaniu propo-
zycji studiowania na jednej z najlepszych uczelni
filmowych w Stanach Zjednoczonych, tukasz po-
nownie przywotuje kontekst bycia imigrantem,
podkreslajac, Ze mimo iz zamieszkal w Stanach
Zjednoczonych jako Polak, majac silne poczucie
bycia Polakiem, to przede wszystkim czut si¢ imi-
grantem. Nie stal si¢ Amerykaninem, cho¢ na pew-
no do pewnego stopnia zasymilowat si¢ z kultura
amerykanska, nie mogt tez uczestniczy¢ w petni w
kulturze polskiej oraz nie przynalezal do spotecz-
nosci Polonii w Stanach. Z tych wzgledow “bycie
imigrantem” postrzega jako charakteryzujace jego
tozsamos¢ narodowa w czasie lat dzieciecych i na-

stoletnich spedzonych w innym kraju.

Bo w ogdle, tak w ogole sie nie wydawalo realne,
wiesz, tak bedac, wiesz, takim chlopakiem ze $red-
niej klasy, ktéry jest dos¢ swiezy w klasie sredniej.
Zawsze bylem imigrantem, w takiej nizszej klasie ro-

boczej, to teraz, wiesz, dostajesz stypendium do jakis
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Swietnych uczelni, nie, za to, ze zrobites jakis$ film,
nie. Bo kiedy zrobitem ten film, to totalnie nie wie-

dziatem, co z tego bedzie.

Wymiar tozsamosci imigranta zanika w tukaszu
dopiero w momencie pdjsécia na studia. Ten moment
w jego biografii jest juz wolny od opisu doswiad-
czen ,innosci”, ,,obcosci”. Narrator odkrywa w sobie
bowiem kolejny aspekt swojej tozsamosci, zaczyna
czuc sie artysta, filmowcem. Zaczyna wnikac w oto-
czenie podobnych mu 0s6b, na nowo - jak wtedy,
gdy byl maty i mieszkatl z dziadkami — tworzy swdj

,system”, swoj ,$wiat”, w ktorym sie odnajduje.

Podsumowujac ten watek w biografii Eukasza, moz-
na stwierdzi¢, ze dla konstruowania obrazu jego
tozsamosci narodowej najbardziej kluczowe sa nie
tylko lata spedzone w Polsce przed wyjazdem do
Stanéw Zjednoczonych, ale przede wszystkim owe
wakacyjne powroty do miejscowosci A., do dziad-
kow, powroty do tego, co znajome. Dom dziadkow
jest istotna figura retoryczna w dyskursie, ktory Lu-

kasz buduje na temat swojej przesztosci.

Podobnie istotna role odgrywa w biografii Lukasza
babcia od strony taty, dzigki ktorej narrator dowia-
duje si¢ o swoim polsko-zydowskim pochodze-
niu. Ten nowy wymiar jego tozsamosci narodowej
przyjmuje z zaciekawieniem i tym samym zapeinia
luke w opowiesci na temat przesztosci jego rodzi-
ny, ktora pozostawata pusta ze wzgledu na nieche¢
jego taty do podejmowania refleksji na temat prze-
sztosci. Lukasz, rekonstruujac obraz siebie w sensie
tozsamosci narodowej, podkresla, ze wywodzi sie
z ,mieszanego domu”, z rodziny polsko-zydow-

skiej, rabinistycznej.

I wtedy tak mialem 18 lat, to moja babcia mi powie-
dziata o pochodzeniu moim. Bo ona wtedy nie chcia-
ta zbyt bardzo o tym gadad. No i wiesz, tak otworzyla
takie pudeteczko. I si¢ dowiedziatem, ze na przyktad
pochodze z rodziny rabinistycznej. Ze moja rodzina
byla we Lwowie i w C. [duze miasto w Polsce — przyp.
JW]. Ze jej ojciec byt przedsiebiorca, ze strony dziad-
ka tez byli jacy$ biznesmeni, ale to byta bardziej taka
rodzina nie ortodoksyczna, ale teologiczna. Czyli re-
formowani Zydzi, juz asymilowani. I tak naprawde
moja rodzina tak si¢ mieszata pomiedzy Lwowem,
aten, a C,, nie, poprzez biznes. No i ten, to tez tak spo-
wodowalo, ze tez tak zaczatem mojego ojca rozumiec
totalnie inaczej, bo zawsze mdj tata wydawatl mi sie
bardzo dziwny. () Miat takie rzeczy, ktére wyniost
z domu, ktore tak totalnie jakby nie rozumiatem. No
i wiesz, wiec zawsze byty takie rzeczy, ktére moj tata
wynidst z domu, i zawsze byta taka cicha jakby regu-
fa, Ze nie mowimy nic o tacie, bo tata nie lubi gadac
o swojej przesztosci. Wiec wiesz, wiec bo tata tez kie-
dy wyjechal do Standw, to on tak totalnie chcial sie
odcia¢ od wszystkiego. Ja zawsze bylem dzieckiem
takiego mieszanego domu.

Tak, chociaz wiesz, on nigdy [tata — przyp. JW] od swo-
jej jakby ten, od pochodzenia nie uciekat. On po prostu
o tym nie méwil, on nie lubit méwic. I kiedy babcia mi
to wszystko powiedziata, bo tak, wiesz, duzo rzeczy
zaczeto wpadad, wszystkie rzeczy, ktore tak wisialy
w mojej Swiadomosci, w powietrzu zaczety odnajdy-
wac swoje kolki. Wiesz te kolki zaczely wpadac¢ do
tych pobranych dziurek i caly obraz zaczyna si¢ poka-
zywag, nie. Czyli na przyktad, ze nasza rodzina jest tak
genetycznie pot na pét. Ze wszyscy jestesmy podobni,
ale na przyktad mdj kuzyn to jestem ja, ale z czarnymi
kreconymi wlosami i oliwkowa skoéra. I wiesz, () a ja

na przyklad jestem ten, bladsza, rudsza wersja jego,
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wiesz, o co chodzi. I tak jest cate pokolenie jakby mo-
jego ojca tez rozpowiezone. Ze wszyscy sa albo czarni
i kudtaci, albo wielcy i rudzi, i wiesz, mus jest dziwny,

ale tak jesteSmy po $rodku podzieleni.

Babcia uzupetnila jego portret rodzinny o osobe
dziadka, ktéry byt Zydem i ktérego Fukasz nigdy
nie poznal. W narracji tukasz wspomina, ze dzia-
dek byl muzykiem, widdt ciekawe zycie. W latach
60. zmienit nazwisko na polskojezyczne ze wzgle-
déw politycznych. Ten polsko-zydowski kontekst
ma dla Lukasza znaczenie podczas definiowania
jego tozsamosci narodowej. Narrator okresla siebie
jako niezamerykanizowanego Polaka o polsko-zy-
dowskim pochodzeniu, zauwazajac jednak, jak sie
okaze w toku pdzniejszej analizy, jak bardzo bywa

rowniez amerykanski, mieszkajac dtuzej w Polsce.
,Przettumaczenie si¢” na inna kulture

Na koniec tej czesci niniejszego tekstu warto wspo-
mniec¢ inng opowies¢ biograficzna, ktdrej narratorka
- pisarka i dziennikarka — Eva Hoffman, majac 13 lat,
wyemigrowala z rodzicami do Kanady, po czym
przeniosta si¢ do Stanéw Zjednoczonych. Hoffman
urodzita si¢ w Krakowie w 1945 roku. Swoje biogra-
ficzne doswiadczenie transformacji zapisata w po-
staci ksiazki Zagubione w przektadzie, w ktdrej opisuje
wewnetrzny proces ,przettumaczenia si¢” na inna
kulture i inny jezyk. Ksiazka stanowi wnikliwe stu-
dium do$wiadczenia emigracji, trudnego kontaktu
z nowa kultura i rzeczywistoscig spoteczna. Przy-
padkowi Lukasza szczegolnie bliskie wydaje sie by¢
wspomnienie Hoffman z lat mfodzienczych, nasto-
letnich, stanowiace pierwsza refleksje po opuszcze-

niu domu rodzinnego.
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Jest kwiecien 1959 roku. Stoje przy barierce na géornym
poktadzie , Batorego” i czuje, ze moje zycie si¢ konczy.
Patrze na zgromadzony na nabrzezu ttum, jak zawsze
obserwujacy wyijscie statku z Gdyni — ttum, ktéry na-
gle i nieodwracalnie znalazt si¢ po drugiej stronie —
i mam ochote wyrwac si¢ stad, pobiec z powrotem,
w kierunku wygladajacych tak swojsko, podnieco-
nych, machajacych rekami i wznoszacych okrzyki lu-
dzi. Nie moge uwierzy¢, ze wszystko to zostawiamy
za sobg, ale tak jest. Mam trzynascie lat, a my uda-
jemy sie na emigracje. Pojecie to jest dla mnie miaz-
dzaco nieodwolalne, jakby oznaczato koniec swiata.

(Hoffman 1995: 7)

Pisarka w swojej historii zycia czesto wraca do tego
wspomnienia, podkreslajac gleboka swiadomos¢
straty, jaka towarzyszyta jej w pierwszych miesia-
cach po przybyciu do Kanady. Pisze, ze poprzez
adaptacje do nowej rzeczywistosci zgubila gdzies
cze$¢ dawnej siebie i swoj jezyk wewnetrzny, tak
przynajmniej czula. W przeciwienistwie do tuka-
sza Hoffmann nie powraca co roku lub co dwa lata
do rodzinnego domu dziadkéw. Polski dom zosta-
wia za soba, probujac odnalez¢ sie w Vancouver,
ktore jest dla niej ,, zamglonym swiatem, po ktérym
chodzi z szumem wizualnej dezorientacji w glo-
wie” (Hoffman 1995: 132). Z biegiem lat pisarka
przenosi si¢ do Stanow Zjednoczonych, gdzie stu-
diuje, a nastepnie wyktada literature na Harvard
University, gdzie otrzymuje rowniez tytut dokto-
ra. Wkrotce zostaje rowniez redaktorka ,,The New
York Times Book Review”. Mimo odniesionych
sukcesow co jakis czas przywotuje kontekst tozsa-
mosci imigranta, zauwazajac, ze jej , przettumacze-
nie si¢” na inna kulture to nie jest kameleonizm,

ze nie mozna tak po prostu przyjac ,teraz jestem
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Amerykanka i koniec”. Opowiada, ze chciata za-
wsze zachowac jaki$s watek siebie w tym proce-
sie: ,,By¢ moze imigrant, ktéry odniost sukces, jest
przerysowang wersja tubylca. Od tej pory bede jak
mozaika; bede sie sktadac¢ z fragmentow. Tylko ta
zabarwiona zmystem obserwacyjnym swiadomos¢
sprawia, Ze pozostaje, mimo wszystko, imigrant-

ka” (Hoffman 1995: 161).

Postrzeganie siebie przez pryzmat doswiadczenia
emigracji jest u Hoffman duzo silniejsze niz u Luka-
sza, ktéry w momencie opowiadania swojej historii
zycia nie podejmuje watku tozsamosci imigranta
jako waznego elementu jego obecnego obrazu toz-
samosci. Dodatkowo pisarka w swojej ksigzce stara
sie¢ powiedzie¢, ze potrzebuje stalego miejsca, takie-
go, ktére nazwie domem. Pisze o podrézy zamiast
o wedrdéwce, wnioskowa¢ mozna, ze dzieje si¢ tak
ze wzgledu na utknigcie w nieskonczonym poszuki-
waniu, jakie niesie za sobg doswiadczenie wedrow-
ki. W latach 90. Hoffman zamieszkata w Londynie,

gdzie przybywa rowniez obecnie.

Taka refleksja jest bliska réwniez biograficznej
opowiesci Lukasza, ktéry pomimo mozliwosci by-
cia nomada, jaka daje mu zawdd artysty, sklania
si¢ w strone posiadania swojego miejsca zaréwno

w polskiej, jak i amerykanskiej rzeczywistosci.
Refleksja czlowieka marginalnego

Tak naprawde, co tak naprawde definiuje moja pol-
sko$¢ i moja amerykanskos¢ jest to, ze i ta strona
spowodowata, ze widze tamtq strone inaczej. I tamta
strona spowodowala, Ze ta strone tutaj w Polsce wie-

dze, odbieram totalnie inaczej. Ale jednoczesnie jako

Polak, jako osoba, ktdra jest dumna, Ze jest z tego kra-
ju. A jednoczes$nie totalnie inne perspektywy troche.

[fragment transkrypcji wywiadu z Lukaszem]
Stonequist zauwaza, ze:

jezeli réznice rasowe i kulturowe pomiedzy dwiema
grupami nie sa odczuwane jako nieprzekraczalne,
typowa forma reakcji jest asymilacja w grupie do-
minujacej. Jest tak zwlaszcza w populacjach imi-
grantow nieodrdzniajacych sie szczegdlnie w kate-
goriach rasy albo kultury. Sam fakt, ze przeniesli
sie i zamieszkali w nowym kraju wskazuje na to, ze
podjeli pierwszy krok w kierunku kulturowego do-

pasowania. (2012a: 84)

Robert E. Park (1950: 375-376) stwierdza natomiast,
ze czlowiek marginalny posiadajacy doswiadcze-
nie ,bycia” w dwdch kulturach posiada zdolnos¢
budowania indywidualnych, zdystansowanych
i rozbudowanych opinii na ich temat, wyprowa-
dzajac je z pozycji zdystansowanego, racjonalnego
komentatora i interpretatora obu swiatow, ktérych
doswiadcza kulturowo. Analizujac przypadek Lu-
kasza w ramach koncepcji czlowieka marginalne-
go wyprowadzonej przez Parka i rozwinietej przez
Stonequista, niniejszy tekst skupia si¢ jedynie na
wymiarze ,zdystansowanej” pozycji czlowieka
marginalnego w stosunku do dwdch kultur, w kto-
rych trwa, i jego zdolnosci do konstruowania kry-
tycznych komentarzy oraz wyrazania opinii wobec

swojej tozsamosci w obu tych swiatach.

’

® Pojecie ,,zdystansowania”, ,,zdystansowanej” pozycji czy tez
refleksji rozumiane jest tutaj w perspektywie ogladu jednej
kultury przez pryzmat systemu kulturowego drugiej. Przeja-
wia si¢ w mozliwosci objecia stanowiska obserwatora kazdej
z nich, interpretacji ich z pozycji dalszej.

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 181



Joanna Wygnanska

Analiza ta nie dotyka problemu przystosowywa-
nia si¢ czlowieka marginalnego w — jak to ujmuje
Stonequist — kulturze lub grupie dominujacej. Nie
chodzi tu réwniez o analize cyklu zZycia czlowie-
ka marginalnego i studium psychicznych konflik-
tow zwiazanych z podawaniem si¢ za cztonka in-
nej rasy (Stonequist 2012b: 98-101). W omawianym
przypadku nie napotykamy réwniez na rozdzwiek
miedzy pozorna tozsamoscia spoteczng a rzeczywi-
sta tozsamoscia spoteczng warunkujacy pojawienie
si¢ pietna, atrybutu, ktdry ,dotkliwie dyskredytu-
je” i sprawia, ze jednostki ponosza spoteczne i psy-
chologiczne koszty spotecznej niejednoznacznosci
(Goffman 2007: 32). Majac zatem na uwadze wielo-
watkowos¢ pojecia marginalnosci, jego rozumienie
w kontekscie konfliktu miedzy grupami i konfliktu
wewnetrznego jednostki, niniejsza analiza odczy-
tuje biografie Lukasza w ramach koncepcji czto-
wieka marginalnego jedynie ze wzgledu na jego
wyjatkowa pozycje jako narratora i interpretatora
wlasnej biografii, gdzie kontekst polski i amerykan-
ski sg tym, co wptywa na definiowanie przez niego
kultur, w ktorych sie socjalizowal, oraz tego, w jaki
sposob wptynety one na jego narodowa i spoteczna

tozsamosc.

Stany Zjednoczone - uwagi czlowieka

marginalnego

W poprzednim podrozdziale niniejszego tekstu
stwierdzono, ze najwazniejszym dla Lukasza ele-
mentem jego tozsamosci narodowej, tym, co zbudo-
wato w nim poczucie polskosci i dzigki czemu pozo-
stal niezamerykanizowanym Polakiem, jest pamigc¢
o0 domu rodzinnym, o dziadkach i spedzone z nimi

dziecinstwo. Niemniej do Standéw Zjednoczonych
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Lukasz wyjechat z rodzicami nastawionymi na od-
nalezienie tam nowego domu, nowej tozsamosci.
Lata spedzone w Stanach od poczatku cechowat
pewien dualizm, ktory bezposrednio wptywal na
interpretacje i przyswajanie nowej kultury i rzeczy-
wistosci spotecznej przez Lukasza. Dualizm ten wy-
nikat z postaw jego rodzicéw wobec Stanéw i tego,
co amerykanskie oraz z cigglego kontaktu z polska
kultura, jezykiem, historia za sprawa dziadkow.
Tata bukasza swiadomie podjat sie zrekonstru-
owania swojej tozsamosci z polskiej na amerykan-
ska, zauwazajac wielokrotnie wyzszosc¢ tej drugiej,
afirmujac ja. Mama Lukasza, cho¢ bardzo dobrze
zasymilowala si¢ w nowej kulturze, zachowywata
ostroznos¢ w przyjmowaniu jej bezkrytycznie jako
nowej, lepszej rzeczywistosci. Lukasz w swojej bio-
grafii wyraZnie podkresla te dychotomie w procesie
amerykanizacji jego rodzicow. Znacznie bardziej
przychyla sie do uwag zdystansowanej mamy niz
zachtysnietego ,amerykanskim snem” taty. Moz-
na zatozy¢, ze dorastanie w poczuciu tej dualnosci
perspektyw na temat nowego miejsca, w ktorym
zamieszkal, umocnionym poprzez silny kontakt
z dziadkami, ktérych odwiedzal, wptyneto na jego
krytyczna postawe wobec procesu amerykanizacji.
W biografii tukasza odnajdujemy dtuzszy ustep
poswiegcony owej dychotomii perspektyw rodzicow

wobec Stanow Zjednoczonych.

N: Moj ojciec totalnie byt zakochany w Stanach i total-
nie kupowat tq taka iluzje, ze jesli mozesz wymarzyc,
to mozesz to zrobi¢, nie. Takie rzeczy, nie. On byt jed-
nak zawsze taka osoba, ktdra byta bardzo pozytywna
iw swoim sensie moj ojciec zawsze byt takim niesamo-
witym geniuszem, bo cokolwiek by on nie robit, on byt

Swietny w tym. Co, wiesz, jest ironiczne, ze nie chce
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gadac o swojej przesztosci. A tak naprawde jego prze-
sztos¢ powoduje, ze on jest Swietny we wszystkim. I to
jest wlasnie $mieszne, bo na przyktad mdj ojciec total-
nie byl taki/ wiesz, chcial mnie zamerykanizowac i tak
dalej, a moja matka totalnie byta taka nie antyamery-
kanska, ale totalnie patrzyta na Ameryke i na ten caty
system jako totalna Sciema, wiesz, o co chodzi.

I: Uhm.

N: Na przyktad mdj tata moéwil: zobacz, co oni wybu-
dowali, zobacz jak, jak/ co moze na przyklad, wiesz,
intencja i ambicja ludzkosci zrobi¢, kiedy jest nie-
ograniczona. A moja matka zawsze byla tym gto-
sem, ktory mowit, wiesz co, odczep sig! To wszystko jest
wybudowane na plecach, wiesz, biednych ludzi, ktérzy
byli z Afryki przywiezieni. To jest totalna Sciema impe-
rialistyczna, nie.

Wiec wiesz, to byto dziwne, bo zawsze, nie wiem,
byla taka/ taki podziat wlasnie w tym domu, nie.
Wiasnie tej, tej perspektywy na Ameryke i czym
ona jest. Moja mama w to totalnie nie wierzyta, méj
ojciec totalnie to kupit, nie. Wiec to tez bylto bardzo
ciekawe, bo to byto cos$ takiego, co spowodowalto, ze
caly czas bytem $wiadom tego dualizmu, nie. To jest
tak samo jak tutaj, kiedy méwisz komus, A, wycho-
watem sig wStanach, to oni/ jest na przyktad dwa ro-
dzaje ludzi. Jedna osoba, ktéra mowi, O, wychowates
sie w Stanach, ok, cokolwiek to moze znaczy¢. A jest
druga osoba w Polsce, ktdra zareaguje totalng zawi-
$cia, poniewaz ta osoba zaczyna budowac¢ na pod-
stawie tego jednego zdania cata moja historie, moje
zycie. I zawsze wyobrazaja sobie najlepsza wersje

dla mnie, czyli najgorsza dla nich.

W ciekawy sposob Lukasz buduje rowniez narracje
na temat czasow swojej edukacji w Stanach. Do-

strzega duza warto$¢ obcowania z niejednolitym

$wiatem kulturowym, ze $wiatem réznym w sen-
sie rasowym, etnicznym, spotecznym. To doswiad-
czenie obdarza go perspektywa poznawcza, ktdra
w bezposredni sposdb polemizuje z magia amery-

kanskiej rzeczywistosci wyktadang mu przez tate.

I zauwazylem, jak jest niesamowita wartos¢ w pu-
blicznej edukacji. Ze to, co mi na przyktad przeszka-
dzato w chodzeniu do tej [wczesniejszej, katolickiej
— przyp. JW] szkoty byto to, ze czutem si¢ jak outsider
inie mialem Zadnego kontaktu z moimi réwiesnika-
mi, poniewaz oni tam wszyscy byli bogaci i wszyscy
byli tacy po prostu biali. Ja pochodzitem z takiego
Swiata, gdzie Swiat jest multikolorowy. I tak napraw-
de czasami sig je przy tym samym stole z osoba, ktd-
ra ma dready i gada si¢ 0 Gombrowiczu. Wiesz, o co
chodzi, takie rzeczy.

I: No tak.

N: Wiec ja miatem zero kontaktu z tymi ludzmi. I mo-
ment kiedy poszediem do J. [nazwa miasta w Stanach
Zjednoczonych — przyp. JW] do publicznej szkoty, tam
gdzie, wiesz, idziesz holem i na przykiad czujesz tra-
we, ze ktos pali trawe w ubikacji. To tak powoduje, ze
tak zaczynasz wchtania¢ swiat w totalnie inny spo-
sob. I tam sa na przyktad ludzie biednych ludzi i ludzi
starych artystow, wiesz, o co chodzi. Tak réznie.

I: Miks.

N: Miks. I tez byt wlasnie taki mix edukacyjny. Bo
w takich katolickich szkotach, pomimo tego, ze po-
ziom byl wysoki, to byto bardzo takie tradycyjne, nie.
I ironiczne bylo to, ze pomimo tego, ze to byta kato-
licka szkota, wiekszos¢ nauczycieli, wiekszos¢ ludzi,
ktérzy tam chodzili, nie byli katolikami. Bo wszyscy
katolicy to byli Meksykanie albo emigranci, byli bied-
ni, nie mogli i$¢ do tej szkoty. Czyli chodzili do tych
publicznych.
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Noina przyktad w tej publicznej szkole byto niesamo-
wicie, bo tak naprawde bylto oprécz takich standardo-
wych Kklas, ktore sie¢ miato w liceum ogolnoksztalca-
cym, to tam jeszcze byty takie klasy, jak na przyktad
socjologia albo na przyktad teatr, albo fotografia, albo
wideoprodukgcja. I to powodowato, Zze tak naprawde
mogtes si¢ tak naprawde rozszerzy¢ horyzonty. I ja sie
w ogole zainteresowatem teatrem i fotografia i tam
robitem rézne rzeczy. I byto naprawde fajnie. Tak, tak
na pewno, na pewno co to spowodowato, ze pozna-
fem bardzo interesujacych ludzi, ludzi, ktérych bar-

dzo lubitem.

Zaréwno doswiadczenie edukacji, jak i dualnosci
perspektyw rodzicéw przektada si¢ zatem na biogra-
ficznie zdystansowana postawe wobec doswiadcze-
nia zycia w Stanach Zjednoczonych. Nie umniejsza
to jednak duzej roli, jaka odegraly i odgrywaja one
w jego biografii. Swiadomos¢ ukornczenia prestizo-
wej uczelni zwigzanej z branza filmowa, zdobyte na
niej doswiadczenie i wypracowany przez lata warsz-
tat daja Lukaszowi mozliwos¢ posiadania wyboru,
w ktérym z dwodch zamieszkiwanych przez niego
krajow bedzie zyl i pracowat. Moze réwniez spraw-
nie korzystac z obu tych konstruktow tozsamoscio-
wych, bedac amerykanskim filmowcem w Polsce
lub filmowcem polsko-zydowskiego pochodzenia w
Stanach. Swiat Fukasza nie jest zatem czarno-bialy,
nie zawiera si¢ w tylko jednej ,kliszy”. Narrator ma
$wiadomos¢ wywotywania kolejnych uje¢ swojej
tozsamosci w odpowiednich kontekstach. Posiadajac
uksztattowane poczucie tozsamosci narodowej oraz
poczucie pomyslnej asymilacji w kulturze amery-
kanskiej, zachowujac tak wazna dla niego krytyczna
postawe, Lukasz nie okresla jednoznacznie, w kto-

rym z tych dwodch krajow pragnie zy¢. Pozostaje
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marginalny nie dlatego, ze ,nigdzie nie pasuje”, ale
ze wzgledu na korzystanie z mozliwosci funkcjono-
wania w obu tych $wiatach, nie zapuszczajac w zad-

nym z nich ,ostatecznych” korzeni.

Z tych czynnikow wynika jego postrzeganie Sta-
now Zjednoczonych i Polski, postrzeganie, ktore po-
szukuje pozytywnych cech tych swiatéw poprzez
krytyczne spojrzenie. Bennett (1993: 21) zauwaza,
ze jest to postawa konstruktywnie wyksztalcona
przez cztowieka marginesu jako indywiduum inter-
pretujace rzeczywistosci spoteczne, w ktoérych zyje,
z pozycji cztonka kazdej z nich, ale jednoczesnie
zewnetrznego obserwatora (dual status of being both
inside participant and outside observer). W biografii tu-
kasza najbardziej odzwierciedlajacy te perspekty-
we fragment dotyczy jego refleksji na temat Stanow
Zjednoczonych wyprowadzonej wobec stereotypo-

wych wyobrazen tego kraju:

A prawda jest taka, ze Stany Zjednoczone to nie jest
tylko, wiesz, czerwono, niebiesko, biali, tylko jest wie-
le odcieniow Ameryki. I Ameryka jest bardzo wiel-
kim krajem, ktéry tak samo jest niesamowicie bardzo
bezlitosny. I tam nie jest fatwo, to tez nie jest taka
rzeczywistos¢, jak na przyklad byla w zachodnich
Niemczech, gdzie wszystko bylo mniejsze, czyli bar-
dziej do wygospodarowania. I wszystko byto bardzo
poukladane. Ze kiedykolwiek kto$ wyjezdzat z Polski
do Niemiec Zachodnich tak widziat ten kapitalizm,
ale w takim uporzadkowaniu niemieckim, ktdre jed-
noczesnie miato socjalistyczng jakby podktadke, nie.
A jeslijechales do takich krajow jak Stany, to, to mniej
przypomina tak poukiadany, bogaty system, a bar-
dziej niz taki burdelo-cyrk. Wiesz, wszystko sie dzie-

jenaraz.
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Lukasz zdaje sobie spraweg, ze wielu ludzi postrzega
Stany Zjednoczone w podobny sposob jak jego tata.
Dzieki obcowaniu z wielokulturowoscia w Stanach
i z kultura polska widzi swiat w sposob wieloznacz-
ny. W biografii jest skory do poszukiwania perspek-
tyw poréwnawczych dla wyglaszanych opinii. Na
czesto wielowatkowe i plastyczne opisy rzeczy-
wistosci wplywa zapewne réwniez artystyczne
wyksztalcenie Lukasza i jego pasja do kreowania
swiatow filmowych. Dla niniejszej analizy najistot-
niejsza jednak jest krytyczna, ,zdystansowana” re-
fleksja, jakiej podejmuje sie narrator, opowiadajac

swoja biografie.

Polska — uwagi czlowieka marginalnego

Wprowadzajac szerzej watek polski do swojej nar-
racji, Lukasz nie tylko odwotuje si¢ do pamieci
o dziadkach i cyklicznych przyjazdach do ojczy-
stego kraju. Dzigki podjeciu decyzji o powrocie do
Polski i podjeciu wspotpracy z jednym ze studiow
filmowych narrator mieszka w Polsce cztery lata
(od 2010 roku do 2014 — chwila przeprowadzania
wywiadu), odwiedzajac co jakis$ czas dom rodzinny
i przyjaciot w Stanach Zjednoczonych. Te cztery lata
spedzone w ojczyznie oraz wczesniejsze doswiad-
czenie polskosci przekladaja si¢ w biografii Luka-
sza na podjecie wiasnie krytycznej, zdystansowanej
postawy wobec doswiadczenia zycia w Polsce, ale
rowniez na wyprowadzenie wnioskdw o niemoz-
nosci zaprzestania dokonywania tej krytyki gtow-
nie ze wzgledu na posiadane doswiadczenie zycia
w Stanach Zjednoczonych. Dodatkowo tukasz,
nie podejmujac bezposrednio tematu transformacji
w Polsce, nie konstruujac swojej opinii w tej kwe-

stii, wlasnie ze wzgledu na fakt zmiany systemowej,

moze z powodzeniem istnie¢ jako indywidualista,
tworca na rynku filmowym w Polsce. Zapytany
w biografii o jego postrzeganie zmian, jakie zaszly
w Polsce od czasu, kiedy ja pierwszy raz opuscit
jako dziecko, najwiecej miejsca w odpowiedzi na
to pytanie po$wieca opisowi przemian ekonomicz-
nych i topograficznych, jakie zaszly w miescie A.,

z ktérego pochodzi. Dodatkowo dodaje:

Wiesz, to jest, to kazdy mdéwi, jak w Polsce bylo ciez-
ko. Jako dziecko ja nie pamietam, Zeby bylo ciez-
ko. Bo te male miasta nie byly dotykane przez to,
przynajmniej na zachodzie Polski. Nie wiem, jak na
wschodzie, ale na wschodzie do dzisiaj jest srednio,
z tego co stysze.

I: Uhm.

N: No tak pocatowane wiatrem Rosji, nie. Zachdd
jest tak pocatowany wiatrem Niemiec. Wiec tak na
przyktad pamietam, ze bylo tak smutno czasami, ale
wiesz, kiedy styszato sie w miescie dzwonek fabry-
ki, to kazdy wracat do domu o pigtnastej. Kazdy byt
zadowolony, kazdy znat swoich rodzicéw, bo rodzi-
ce pracowali tam siedem godzin dziennie. Nie byto
widac¢ biedy nigdzie, tylko byli ci dwaj czy cztery pi-
jacy, ktorzy tak, Oni, wiesz, caty czas pijg, nie. To byto
takie cos, ze w parku zawsze siedza. I ja mysle, ze
przez to, ze ja nie mialem Zadnego poczucia tego. Bo
kiedykolwiek kto$ méwi tak, O, to w Polsce musiates
mie¢ zle. To mowie, Nie, nie miatem zle. Miatem bardzo

dobrze.

Z takiej pozycji buduje réwniez pod koniec narracji
wypowiedz na temat perspektywy ewentualnego
pozostania w Polsce w dziecinstwie i faktycznego
opuszczenia kraju ze wzgledu na wyjazd do Sta-

now Zjednoczonych. Méwi:
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No mysle, ze po prostu moj tata tak wyskoczyt, bo
moégl. Moja mama wyskoczyta za moim ojcem, bo
chciata, zebym mial ojca, i tez kochata mojego tate.
Ale, nie, my nie wyjechaliémy, bo mieliSmy twardo.
Jamysle, ze bym miat nawet lepsze zycie, gdybym na-
dal byt w Polsce. Na pewno mniej stresowe. Na pew-
no nie bytbym rezyserem, ale co$ bym robit. Ale nie
wiem, mysle, Ze na pewno moje zycie by sie inaczej
potoczylo w miescie A. Za to jestem bardzo szczesli-
wy, ze wyjechalismy, bo to jakos$ dato mi niesamowita
przesztoéé. Ze mam takie opowiesci, ze na przyktad
niektérzy przyjaciele nie chca wierzy¢ mi, bo mysla,
Ze to jest zmyslone. Ale wiesz co, ja moge powiedzie¢,

takich rzeczy sig nie zmysla.

Doswiadczenie zycia w Stanach Zjednoczonych
najbardziej wybija si¢ we fragmencie narracji tu-
kasza, w ktérym podejmuje si¢ on oceny Polski po
czterech latach mieszkania w tym kraju. Wida¢ tu
nachodzenie na siebie obu kontekstow kulturo-
wych, jakie zna i w ktdrych biograficznie funkcjo-
nuje. Narrator przyznaje, ze dopdki nie zamiesz-
kat na dtuzej w Polsce, nie miat swiadomosci, ze
w pewnych wymiarach zycia jest juz dos¢ mocno
przyzwyczajony do logiki amerykanskiej. Mimo
dystansu wobec przyjmowania calkowicie tamtej
kultury i mimo mozliwosci podejmowania krytyki
Standéw Zjednoczonych, ktdra daje mu pozycja insi-
dera i outsidera zarazem, Lukasz nie jest w stanie
zrezygnowac z doswiadczenia czlonka spoteczno-
$ci amerykanskiej podczas odnajdywania siebie we
wspolczesnym spoleczenstwie polskim i polskiej

rzeczywistosci.

Poniewaz jako$ () moim zdaniem, ja bardzo Polske

lubie, lubig Polakéw, lubig¢ bardzo ten fakt, ze Polacy
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sq bardzo inteligentni. Ale przez te czasami cztery
lata zauwazylem, ze na przyklad Polacy dysponujg
najgorszymi cechami ludzkosci i jednoczesnie naj-
lepszymi. Ale to jest wrecz szokujace jak, z jaka fa-
twoscigq wlasnie maja te najgorsze cechy. I to sa cechy,
ktore nie pochodza na przyklad od bycia biednym,
tylko po prostu trzeba by¢ zlaq osoba. I to jest cos,
co troche tak zrozumiatem, pomimo ze bron Boze
nie chce generalizowad, ze wszyscy. Ale jest staty-
stycznie wiecej tego w Polsce niz nawet w Stanach,
statystycznie. Jesli bys$ wzigta, wiesz, procenty. Albo
moze po prostu jest wigcej ludzi w Stanach i tych
ludzi nie widaé. Ale ten, ale to mnie bardzo zacze-
o martwi¢, kiedy zaczalem to obserwowac tutaj. Bo
ja zawsze bytem bardzo za Polska, ale jednoczesnie
po czterech latach w Lodzi zauwazylem, ze pomi-
mo tego, ze bardzo za Polska tesknie i bardzo Polske
kocham, dzisiejsza Polska nie jest ta Polska, ktorg
kocham i Polska, za ktora tesknitem. Najbardziej te-
sknitem za na przyktad dziadkami, ten swiat, ktéry
byt tam. I swiat mojego dziecinistwa, ktéry zawsze
sie dla kazdego wydaje lepszy. W jakims$ sensie albo
drugim. Tak troche zaczalem si¢ czuc tak yyy, ze nie
jestem w, ze tak, nie wiem, Ze te cztery lata w Polsce
bym ci powiedzial, ze bardzo uswiadomity mi, jak
bardzo amerykanski jestem. Co w ogole nie mialem
tego $wiadomos¢. I tak bardzo, tak bardzo amery-
kanski jestem. I to bylo takie szokujace. Wiesz, to
bylo co$ takiego, ze jak tak patrzysz na ludzi, moé-
wisz, Wow, ja myslatem, Ze wszystko jest tak, a wszystko
tak naprawde jest tak. Nie. () I to jest takie przedziwne,
bo te rzeczy, ktére mnie spotkaty w X. [duze miasto
w Polsce — przyp. JW], totalnie jakby wedlug mojego
myslenia nie majg logiki, zeby si¢ wydarzy¢. Wiesz
co, jest dostownie jakby niektérzy ludzie tutaj tak

dziatajq na takiej samej podstawie, jakbys, nie wiem,
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byla na jakiejs$ takiej safari i by$ widziata jak zebra

zjada Iwa. I tak moéwisz ok, ale to nie ma racji bytu.

W powyzszym fragmencie narrator zaznacza, ze
cztery lata spedzone w Polsce do chwili przepro-
wadzenia wywiadu ,uswiadomity mu, jak bardzo
jest amerykanski”. Znajac catos¢ opowiesci Luka-
sza, nalezy wyjasni¢, ze chodzi mu z jednej strony
o kontakt z instytucjami takimi jak urzedy, stuzba
zdrowia, banki, a z drugiej o strukture organiza-
cji jego zawodu w Polsce. Lukasz zauwaza miedzy
innymi brak profesjonalizmu i zorganizowania
w strukturach funkcjonowania wymienionych in-
stytucji. Natomiast polski rynek produkcji filmowej,
cho¢ niezwykle mocno docenia, krytykuje gléwnie
ze wzgledu na trudne warunki do realizacji autor-
skich projektow (np. debiut filmowy). Uzyta przez
niego metafora safari, na ktérym , zebra zjada lwa”,
odnosi si¢ do sytuacji, w ktérych znajomy mu sys-
tem funkcjonowania struktur spolecznych zostaje
zachwiany. W pozniejszej czesci wywiadu mowi
w tym kontekscie miedzy innymi o inwestowa-
niu pieniedzy w twoércow filmowych, ktorzy jako
debiut pelnometrazowy zrealizowali film bardzo
nisko oceniony przez publicznos¢ i krytykow, lub
tez niekompetencji wiedzy po stronie przedstawi-
cieli stuzby zdrowia. Odwroécona logike relacji we-
wnatrz roéznych struktur spotecznych tukasz ana-
lizuje w odniesieniu do porzadku amerykanskiego,

stad fraza ,jak bardzo amerykanski jestem”.

Ta perspektywa poréwnawcza doswiadczenia
zycia w Stanach i w Polsce jest bardzo widoczna
w trzeciej cze$ci wywiadu z Lukaszem, gdy zostaje
zapytany o to, czy planuje zosta¢ w Polsce i tu da-

lej tworzy¢. Narrator jest bowiem w specyficznym

momencie swojej biografii — po sukcesie z krotka
forma i w trakcie przygotowan do realizacji de-
biutu pelnometrazowego filmu animowanego. Po
wczesniejszych komentarzach dotyczacych , pol-
skosci” i ,tego, co amerykanskie”, podobnie w tym
miejscu wskazuje na zalety bycia w obu tych $wia-

tach i trudnos¢ w dokonaniu wyboru.

Bo jednak decyzja, jednak juz jest czas powiedzie¢,
gdzie spedze wigkszo$¢ mojego zycia. I pomimo
tego, wiesz, o czym mowimy, mysle, ze Polska jest
naprawde niesamowitego potencjalu. Ma swiet-
ne w ogdle takie, w ogole Polacy, wiesz, jest bar-
dzo fajnie mieszkac¢ wokot Polakéw, w Polsce. I jest
naprawde, to jest takie ciekawe zycie, jest bogate
w pewnych doznaniach. I Polska tez umozliwia, ze
niektére rzeczy sa de facto latwiejsze, inne trud-
niejsze. Ale to juz jest kwestia rzeczywistosci da-
nego kraju, nie. Nie wszystko jest tak samo wsze-
dzie. Na przyktad w Stanach jest o wiele trudniej
zrobi¢ debiut, w Polsce jest o wiele tatwiej. W Sta-
nach jest o wiele trudniej, o wiele fatwiej zrobi¢
co$, ale o wiele trudniej to jest zrobi¢ w Polsce. To
jest wymienne, nie. Wiec tak naprawde, szczerze
powiedziawszy, to w Polsce, co mi odpowiada, to
sq na przyktad wszystkie te plusy. A te minusy to
do korica mnie nie dotycza. Bo ja zaczynam mysle¢,
ze te minusy sa tak naprawde czysto subiektywna
sprawa. Wiesz, o co chodzi, a jednoczesnie tak, nie
wiem, jestem po prostu w takiej sytuacji, gdzie tak
musze zadecydowad, czy rzeczywiscie z Polski wy-
jezdzam. I tak, wiesz, tak po prostu mowig, ok, ten
rozdzial jest zamkniety, wracam do siebie i tak zro-
bi¢, czy rzeczywiscie zostaje. I tak, mdéwie, dobra,
tamten rozdziat jest zamkniety, jestem w Europie,

tutaj najprawdopodobniej umre, nie.
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Zakonczenie

Analiza przypadku Lukasza pozwolita przyjrzec
si¢ blizej biografii osoby z wyboru pozostajacej
w dwoch kulturach, dwéch swiatach. Lukasz, opo-
wiadajac historie swojego zycia, poszukuje okreslen
siebie, wyznacznikéw swojej tozsamosci. W sen-
sie tozsamosci narodowej jest Polakiem o polsko-
-zydowskich korzeniach, ktéry ma dom rodzinny
w Polsce i w Stanach Zjednoczonych. Z perspekty-
wy zawodowej jest zaréwno filmowcem o polsko-
-zydowskim pochodzeniu tworzacym w Stanach,
jak i filmowcem wychowanym w amerykanskiej
kulturze i wyksztalconym na amerykanskiej uczel-
ni artystycznej, ktory aktualnie tworzy, pracuje,
funkcjonuje w Polsce. Te dwa konteksty — polski
i amerykanski — sa w jego biografii wspolzalezne,
rownolegle, czasem nakladajace si¢ na siebie. Nie
ma tu jednak grubych linii graficznych, ostateczne-
go odcigcia si¢ od jednej kultury na rzecz tej dru-
giej. Narrator istnieje w obu tych swiatach, ale tez
pomiedzy nimi, co daje mu owa marginalna osobo-
wos¢, pozycje zewnetrzna wobec kultury, w ktorej
zyje, podczas jej oceniania, interpretowania, cha-

rakteryzowania.

W podsumowaniu rozwazan nalezy réwniez za-
znaczy¢, ze biografia Lukasza portretuje takze bio-
graficzne doswiadczenie pracy w polu produkgji
kulturowej. Mimo iz niniejszy tekst nie skupia sie
na szczegdlach pracy zawodowej Lukasza, waz-
na, w nawigzaniu do jego opowiesci biograficznej,
wydaje sie by¢ refleksja Marcina Adamczaka opi-
sujacego spoleczny kontekst realizacji pierwszych
filméw Andrzeja Wajdy. Mimo réznic spoteczno-hi-

storycznych pomiedzy okresem debiutowania Waj-
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dy w $wiecie polskiej produkcji filmowej i wspol-
czesnym doswiadczeniem zawodowym bukasza
w Polsce w tym samym polu cze$ciowo aktualna

wydaje si¢ teza o rozumieniu kina jako:

fenomenu ,nieczystego” pozostajacego w relacjach
z mnogoscia czynnikdéw politycznych, ekonomicz-
nych, spotecznych i technologicznych. [...] Autor, na-
wet jesli wcigz utozsamiany z rezyserem, okazuje sie
figura odlegla od wyobrazen geniusza tworczego za-
korzenionych jeszcze w romantycznej filozofii sztuki,
nie jest mocng figura demiurga, ale jawi si¢ bardziej
jako koordynator sieci wspotpracownikéw, podmiot
nawigujacy posrod tekstow, dyskursow, spotecznych
przemian, szans i zagrozen z nich wynikajacych,
ktory tka swoj utwdr, wybierajac watki i motywy
z innych tekstow swojego czasu, wspodlczesnych so-
bie warto$ci oraz wizji rzeczywistosci. W wigkszym
stopniu przyzna¢ mu mozna $ciéle estetyczna kontro-
le nad dzietem, w aspekcie idei i przekazu nie jawi sie
juz jednak jako kto$ daleko ,madrzejszy od swojego

czasu”. (Adamczak 2013: 86)

Doswiadczenie biograficzne Lukasza wpisuje si¢ we
wspomniany w cytowanym fragmencie obraz auto-
ra filmowego jako indywidualnego podmiotu, ktéry
w powyzszym ujeciu traci wiele z wlasnej autono-
mii. Nalezy jednak podkresli¢, Ze wymiary utraty
owej autonomii nie sa w przypadku Lukasza i twor-
cdw okresu PRL-u ze sobg kompatybilne. W przy-
padku btukasza, reprezentujacego wspolczesny wy-
miar pracy w polu produkgji kulturowej, widzimy
tworce filmu bedacego wytworem jego autorskiej
wyobrazni, ale réwniez dzieta sztuki wymagajace-
go zaawansowanej technologii oraz szczegdlnego

typu produktu wytwarzanego w ramach instytucji

Doswiadczenie biograficzne zycia w dwdch kulturach. Studium biograficzne przypadku

filmowych przez wysoce wyspecjalizowane zespo-

ty (Hendrykowski 2013: 108).

Poza perspektywa pola produkgcji kulturowej, w ra-
mach sumaryzacji wnioskéw, nalezy podkresli¢
fakt usytuowania tukasza w dwoch kulturach. Jak
stwierdza Joanna Zator-Peljan za Bartholdem C.

Witte’em:

w celu zachowania wlasnej tozsamosci oraz ustalenia
granic pomiedzy dwoma kulturami nalezy odpowie-
dzie¢ sobie na pytanie, co rozumiemy pod pojeciem
ojczyzny i jaka role odgrywa ona w naszym zyciu.
Proces ten powinien utatwi¢ obiektywny sposéb po-
strzegania oraz wytyczenie odpowiednich miedzy-

kulturowych granic. (2014: 36)
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Biographical Experience of Living in Two Cultures. Biographical Case Study

Abstract: The article is focused on the case study concerning the person biographically experiencing living in two cultures, in that

process formed by living and bringing up in two countries, as a result of the migration of parents from the People’s Republic of

Poland to the United States at the beginning of the 80s. The analysis oscillates here between an attempt to write down this narration

into the reflectiveness close to the concept of marginal man and the issue of seeking, defining, constructing, and reconstructing the

narrator’s identity. The text also aims to provide further insight into the complex issues migrants’ identity.

Keywords: Biographical Analysis, Constructing Identity, Migration, Marginal Condition, Cultural Production
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Urzednik kontra menadzer — przemiany roli
kierownika instytucji kultury

Abstrakt Artykut prezentuje sylwetki dyrektoréw jednej instytucji kultury — zatrudnionego w latach 80.
organizatora placowki i jego nastepcy — wytaniajace sie z ustrukturyzowanych wywiaddéw. Ich wy-
powiedzi szkicujg obraz przemian, jakie dotknety tego typu placowki w wyniku transformacji
ustrojowej i gospodarczej, zwiazanych miedzy innymi z reforma samorzadowa i decentralizacja

polityki kulturalnej po 1989 roku.

Pierwsza cze$¢ artykulu zawiera opis zatozen i metodologii projektu, z ktédrego pochodza oma-
wiane wywiady oraz opis materiatu empirycznego. Poréwnawcze zestawienie wypowiedzi obu
dyrektoréw poprzedzaja krétkie metryki. Prezentacja mikronarracji podzielona jest na 4 obszary
tematyczne: analize przebiegu karier zawodowych obu narratoréw (droga do instytucji), wizje in-
stytucji rekonstruujaca sposéb ujmowania przez badanych roli osrodkéw kultury i przypisanych
im zadan, funkcjonowanie instytucji i potencjalne przeszkody w jej dziatalnosci oraz obraz odbior-
céw kulturalnej oferty. Cato$¢ zamyka analiza zestawiajaca najbardziej interesujace watki, ktore
pojawily sie w wypowiedziach obu dyrektoréw, pomagajace odpowiedzie¢ na pytania zwigzane
z charakterem transformacji instytucji kultury. Jednym z wazniejszych jest to, w jaki sposob obec-
ny ksztatt tego typu osrodkéw jest wypadkowa istniejacych juz struktur zderzonych z nowymi
wymaganiami stawianymi przed zinstytucjonalizowana kultura, a zwigzanymi z takimi obsza-
rami, jak funkcjonowanie spoteczenstwa obywatelskiego czy nastawienie na rozwdj przemystow

kreatywnych.

Stowa kluczowe przemiany instytucji, polityka kulturalna, nowomowa, instytucje kultury, transformacja ustrojowa
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Wprowadzenie do kontekstow badania

Instytucje kultury i ich przemiany nie sg gfowny-
mi przedmiotami zainteresowania badaczy — nie
tylko socjologow kultury czy kulturoznawcow, ale
takze osob zajmujacych si¢ przemianami instytu-
cji publicznych czy szerzej — socjologia organizaciji.
Uwaga skupiona jest na kietkujacych inicjatywach
oddolnych, kulturze w obiegach nieformalnych,
uwolnionej tworczosci, perspektywach kultury
cyfrowej czy badaniach potencjaléw przemystow
kreatywnych. Chociaz w ostatnich latach przyby-
wa jakosciowych badan tego sektora, wciaz brakuje
dogtebnych studiow nad transformacja instytucji
kultury, ktore zamiast siegga¢ po zestawienia sta-
tystyczne dajace niepelny i utomny obraz kultury
zinstytucjonalizowanej, czerpalyby z wypowiedzi
samych pracownikéw tego typu osrodkow. I choé
badacze coraz cze$ciej wyruszaja do miasteczek
i wsi w poszukiwaniu wartosciowego materiatu,
nadal istnieje wiele tematéw wartych uzupetnienia
przy zastosowaniu nowych narzedzi, miedzy inny-

mi metody biograficzne;j.

Sektor kultury w szczegdlny sposob doswiadczyt
transformacji ustrojowej i gospodarczej. Dotknety
go zwlaszcza przemiany zwigzane z reforma sa-
morzadowa i decentralizacja polityki kulturalnej po
1989 roku. Dzisiaj wytyczne dla dziatalnosci insty-
tucji kultury powstaja na styku kompetencji gmin
i powiatow jako lokalne odmiany polityki kultural-
nej formutowane w odpowiedzi na wytyczne wtadz
centralnych. Jednoczesnie praktyka dzialania insty-
tucji funkcjonuje w klinczu migedzy nieefektywnymi
politykami publicznymi a niska aktywnoscig kul-

turalna i spoteczng mieszkanicdw. Zmianie ulegaja

nie tylko prawne ramy funkcjonowania instytucji,
stawiane im cele, ale takze kariery zawodowe two-
rzacych je pracownikow — przeksztatcaja sie formy
zatrudnienia, ale tez aspiracje. Niskie zarobki loku-
ja zas$ pracownikow sektora gdzies pomiedzy misja
a frustracja, sprzyjajac w ostatnich latach samoorga-

nizacji tego srodowiska.

Tym bardziej warto doceni¢ indywidualng perspek-
tywe narratoréw, niejednokrotnie czynnych uczest-
nikéw zachodzacych przemian. Niniejszy artykut
jest proba pojedynczego studium przypadku bazuja-
cego na wypowiedziach dwdch dyrektoréw osrodka
kultury, z ktoérych pierwszy jest jej organizatorem,
a drugi jego nastepca. Mikronarracje obu badanych
pomagaja odpowiedzie¢ na pytania zwigzane z cha-
rakterem transformacji instytucji kultury — jednym
z wazniejszych jest to, w jaki sposob obecny ksztatt
tego typu osrodkow jest wypadkowa istniejacych
juz struktur zderzonych z nowymi wymaganiami
stawianymi przed zinstytucjonalizowana kultura,
zwiazanymi z takimi obszarami, jak miedzy innymi

funkcjonowanie spoteczenstwa obywatelskiego.
Specyfika materialu empirycznego

Omawiany material stanowia dwa ustrukturyzo-
wane wywiady poglebione zrealizowane w oparciu
o stalq liste dyspozycji. Choc nie sa to klasyczne wy-
wiady narracyjne, wypowiedzi badanych pozwala-
ja zrekonstruowac mininarracje na interesujace ba-

daczy tematy:.

Wywiady te stanowia czes¢ kolekgji, ktora powsta-
fa w ramach projektu ,Ekskluzja w dyskursie pra-

cownikéw instytucji kultury”, dofinansowanego
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w ramach programu Ministerstwa Kultury i Dzie-
dzictwa Narodowego — Obserwatorium Kultury.
Mial on na celu przede wszystkim rekonstrukcje
obrazow wykluczenia i wykluczonych na podsta-
wie wlasnych definicji pracownikéw sektora kul-
tury. Projekt ten realizowany byt w 2013 roku na
terenie wojewodztwa tddzkiego, we wszystkich
jego powiatach. Na potrzeby analiz przeprowadzo-
no 146 wywiadow poglebionych z ustalong lista
dyspozycji i wywiadow kwestionariuszowych z ta
sama grupa badanych. Dane zebrane przez ankiete-
row dotyczyly miedzy innymi poziomu satysfakcji
z obecnie wykonywanej pracy, poziomu aktywno-
sci obywatelskiej i kulturalnej, ogolnej wizji syste-
mu spolecznego i politycznego czy ogolnej wizji
kultury zinstytucjonalizowanej. Stanowity one jed-
nak jedynie tfo dla opowiesci narratorow skupionej
na ich karierach zawodowych: drodze do instytucji
kultury i petnionych w niej rolach, opisie dziatan
podejmowanych przez instytucje, profilu jej odbior-
cow, wspotpracy z innymi placowkami, a takze opi-
nii badanych na temat lokalnych probleméw spo-
fecznych i dostepu do kultury oraz opinii na temat

zjawiska wykluczenia'.

Badani byli pracownikami instytucji kultury repre-
zentujacymi przede wszystkim dwa typy takich
placdwek, najbardziej rozpowszechnionych zaréw-
no na terenie Polski, jak i wojewddztwa 16dzkiego:
biblioteki i osrodki biblioteczne oraz domy i osrodki
kultury. Do badania wytypowano po dwie gminy

w kazdym powiecie: klucz doboru stanowit odsetek

! Wiecej na temat przeprowadzonych badan i ich wynikow
oraz narzedzi badawczych w publikacjach: Ekskluzja w dyskur-
sie instytucji kultury (Rokicka, Kruczkowska 2013a) oraz Oblicza
ekskluzji. Praktyka dziatania instytucji kultury a przetamywanie ba-
rier dostepu (Rokicka, Kruczkowska 2013b).
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obywateli korzystajacych ze swiadczen udzielanych
w ramach systemu pomocy spotecznej. Wybierano
wiec kontrastujace ze soba gminy, w ktorych z tego
rodzaju wsparcia korzystat najwigkszy i najmniej-
szy odsetek mieszkanicéw. W kazdej z tych gmin ba-
dacz terenowy docierat do instytucji kultury, w kto-
rej, jezeli bylo to mozliwe, przeprowadzal badanie
z trzema pracownikami: kierownikiem placéwki,
osobg o relatywnie najdtuzszym i najkrotszym sta-
zu pracy w badanej placowce. Na podstawie zebra-
nego materiatu i jego analiz stworzono scenariusze
zogniskowanych wywiadow grupowych, w kto-
rych wzieli udziat badani reprezentujacy skrajnie
rozne $rodowiska i poglady ujawnione w trakcie
I fazy badan. Trzy takie spotkania z 19 uczestnika-
mi pozwolily na poglebienie analiz i rozszerzenie
watkow, ktore zidentyfikowano na wczesniejszych
etapach badania. Wnioski i analizy ze wszystkich
faz projektu zostaly ujete w raporcie, ktdry nastep-
nie poddano pod dyskusje ekspertdw, celem wypra-

cowania rekomendacji.

Opublikowane juz wyniki nie wyczerpuja jednak
wszystkich watkéw tematycznych podejmowanych
przez narratoréw. Ponizszy tekst jest proba dalszej
eksploracji tego bogatego i r6znorodnego materiatu
empirycznego. Jest on poswigcony dwdm narrato-
rom — dyrektorom jednego gminnego osrodka kul-
tury. Jest to o tyle ciekawa dla badacza sytuacja, ze
pracownik o najdiuzszym stazu pracy w badanej
instytucji — zatrudniony w latach 80. u schytku Pol-
skiej Rzeczpospolitej Ludowej — jest jednoczesnie
bylym dyrektorem tej placowki, co pozwala po-
rownywac jego narracje z wypowiedziami nastep-
cy: obecnego kierownika instytucji zatrudnionego

w 2011 roku. Tym samym, w sposob niezalozony
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w pierwotnym projekcie badawczym, uzyskujemy
wglad w histori¢ instytucji opowiedzianej przez
jej wspoltworcow od momentu jej powstania az do

chwili przeprowadzenia wywiaddw.
Prezentacja narratorow

Dane zebrane w zestandaryzowanym kwestiona-
riuszu wywiadu (zawierajagcym 206 zmiennych)
stanowia metryke dla udzielonego ustrukturyzo-
wanego wywiadu poglebionego i daja wglad — cho¢
niepelny — w sytuacje spoteczno-ekonomiczng nar-
ratora mierzong rozmaitymi wskaznikami. Pozwa-
laja miedzy innymi okresli¢ poziom wyksztalcenia
rodzicow badanego, zasobnos¢ jego gospodarstwa
domowego czy zakresy podejmowanych przez
niego aktywnosci kulturalnych i obywatelskich.
W kwestionariuszu wywiadu zbierano takze infor-
macje na temat poziomu zgodnosci opinii respon-
denta z paleta rozmaitych stwierdzen dotyczacych
réznych modeli organizacji sektora kultury i ogol-
nej wizji systemu politycznego. Dane te — podobnie
jak notatki badaczy terenowych czy dane pozyska-
ne z innych Zrédel, jak strona internetowa placow-
ki — stanowily jedynie tto dla analiz mikronarracji
zawartych w wywiadach pogtebionych, w ktérych
badani mieli zdecydowanie wigksza swobode wy-
powiedzi. Najwazniejsze z tych informacji zostaty

zebrane w ponizsze skrotowe sylwetki narratorow.

Narrator 1 to urodzony w pdznych latach 40. byty
dyrektor placéwki. Obecnie jest zatrudniony jako
glowny specjalista, legitymizujacy sie¢ wyzszym
wyksztalceniem, co jest znacznym awansem w sto-
sunku do rodzicéw, ktorzy zakonczyli edukacje

na poziomie szkoty podstawowej. W swoim zyciu

zawodowym przepracowal 45 lat, z czego ponad
30 w badanej instytucji. Poprzednie jego doswiad-
czenia rowniez zwiazane sa z pracq w instytucjach
publicznych — urzedach. Obecnie nie jest czlonkiem
zadnych stowarzyszen, zwiazkéw zawodowych,
partii politycznych czy cial wybieralnych, jak na
przyklad rada osiedla. Nie wykazuje tez znaczacej
dzialalnosci na rzecz lokalnej spotecznosci. Swoja
obecna prace ocenia jako zdecydowanie satysfak-
cjonujacy, przyznajac jej najwyzsza note w 5-stop-
niowej skali subiektywnego poczucia zadowolenia.
Jesli mowa o korzystaniu z oferty kulturalnej — jest
stosunkowo aktywny: czyta czasopisma w wyda-
niu papierowym, odwiedza serwisy internetowe,
sigga po ksigzki w wydaniu papierowym, stucha
muzyki na réznych nosnikach, ale tez bierze udziat
w dzialalnosci grup artystycznych. Mimo to jego
ulubiong aktywnoscia kulturalna (czym nie rdézni
si¢ od statystycznego Polaka) jest ogladanie telewi-
zji. Korzysta gléwnie z oferty domu kultury i biblio-

teki, z rzadka zaglada do muzeum lub filharmonii.

Model kultury, ktory preferuje narrator 1, nie jest
prosty do zrekonstruowania: nie zgadza sie ze
stwierdzeniami przypisywanymi zwolennikom
ekskluzywnego, elitarystycznego modelu kultury,
takimi jak: ,aby w pelni korzysta¢ z oferty insty-
tucji kultury, nalezy dysponowaé¢ odpowiednimi
kompetencjami” czy ,instytucje powinny promo-
wac tylko kulture wysoka”. Jest jednak przeciwni-
kiem bezptatnego wstepu na wydarzenia organizo-
wane przez instytucje kultury, a wykluczenie z kul-
tury uwaza za sztuczny problem. Dostrzega, Ze rolg
instytucji kultury moze by¢ tez edukacja, a takze iz
jest to przestrzen do dyskusji o lokalnych proble-

mach spotecznych. Zgadza si¢ ze stwierdzeniem, ze
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program osrodkéw kultury powinien by¢ niezalez-
ny od wytycznych samorzadowych czy rzadowych,
ale jednoczes$nie jest przeciwny wybieraniu dyrek-
torow tych placowek przez srodowisko artystyczne,

a nie przez wladze samorzadowe.

Obecny dyrektor placowki urodzit sie we wcze-
snych latach 70. Ukoniczyl studia magisterskie i po-
dyplomowe (jego rodzice posiadali wyksztalcenie
srednie zawodowe). W momencie przeprowadzania
wywiadu posiadat 18-letnie doswiadczenie zawo-
dowe, cho¢ przed objeciem dyrektorskiego fotela
nie pracowal w tego typu placéwce — byt miedzy
innymi dziennikarzem. Swoje obecne stanowisko
piastuje od 1,5 roku i prace ocenia jako satysfakcjo-
nujaca (4 w 5-stopniowej skali). Jest cztonkiem orga-
nizacji pozarzadowej, podejmuje liczne aktywnosci
na rzecz lokalnej spotecznosci (m.in. pisat petycje,
przekazywal pieniadze na lokalne inicjatywy spo-
feczne, brat udzial w konsultacjach spotecznych,
wykonywat nieodptatne prace na rzecz miejsca za-

mieszkania).

Jest czytelnikiem czasopism i serwisow interneto-
wych, takze ksigzek na réznych nosnikach. Chet-
nie oglada filmy i stucha muzyki — szczegdlnie za
posrednictwem Internetu, a przede wszystkim ra-
dia. Korzysta z oferty instytucji kultury (bibliotek,
domu kultury) érednio raz w miesigcu. Z taka sama
czestotliwosdcia odwiedza kina, kluby muzyczne

czy ksiegarnie.

Deklaruje, ze organizacje pozarzadowe sg bardziej
efektywne w zarzadzaniu kulturg niz instytu-
cje. Tak jak narrator 1 jest przeciwny bezplatnemu

wstepowi na wydarzenia organizowane przez pu-
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bliczne instytucje kultury, ale nie jest zwolennikiem
promowania jedynie kultury wysokiej czy koniecz-
nosci posiadania odpowiednich kompetencji do od-
bioru kultury. Instytucje kultury powinny, w jego
opinii, wspdtpracowac z lokalna pomoca spoteczna
i by¢ miejscem dyskusji na temat spotecznych pro-

bleméw.

W kolejnej czesci artykutu zebrane zostaty wy-
powiedzi narratoréw odnoszace si¢ do ich karier
zawodowych, wizji prowadzonych przez nich in-
stytucji i przeszkod w ich funkcjonowaniu oraz
kwestii zwigzanych z projektowanymi odbiorcami
kulturalnej oferty. Ponizsze zestawienia maja za
zadanie pokaza¢, w jaki sposob, siegajac do dwdch,
pozornie odmiennych dyskursoéw, narratorzy kon-
struuja swoje wyobrazenia na temat rzeczywistosci

spotecznej i instytucjonalnej.
Droga do instytucji

Kazdy z narratorow przeszed! inny rodzaj sciezki
zatrudnienia, co zwiazane jest z przemianami sek-
tora kultury. Narrator 1 otrzymat nominacje i zostat
oddelegowany do pelnienia nowej roli jako sprawny
urzednik, by¢ moze w uznaniu dotychczasowych
zastug (mimo niskich uposazen réwniez i dzisiaj
praca w instytucji budzetowej, jaka jest osrodek
kultury — zwlaszcza na stanowisku kierowniczym
— jest atrakcyjna, szczegoélnie w matych miejsco-
wosciach). Prawdopodobnie — mimo ze narrator 1
o tym nie wspomina na zadnym etapie badania,
byt cztonkiem partii (PZPR lub ZSL zwazywszy na
wiejski charakter terenu, w ktérym dziatat). Trudne
zadanie powolania nowej instytucji to mozliwos¢

,wykazania si¢”, za co nagroda bedzie stabilna po-
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sada na dtugie lata oraz swoboda w ksztaltowaniu
instytucji i panujacych w niej zasad (o ile nie beda
one staly w sprzecznosci z przychodzacymi z ze-

wnatrz dyrektywami).

Narrator 2 otrzymuje — prawdopodobnie od wy-
branych kilka miesiecy wczesniej przedstawicieli
lokalnych wiadz samorzadowych — propozycje zto-
zenia oferty w konkursie na stanowisko dyrektora
placéwki, mimo Ze nie miat on wczesniej tego typu
doswiadczen zawodowych (co za$ moze wskazy-
waé¢ na mato transparentne zasady owego kon-
kursu, ktéry w zatozeniu ma wyloni¢ kandydatow
o najwyzszych kompetencjach i najwigkszym do-
$wiadczeniu oraz ,towic talenty” — umozliwia¢ na-
pltyw nowych pomystéw, a nie tylko petryfikowac
istniejace uktady). Przedstawi¢ ma miedzy innymi
program dziatania instytucji, a nagroda za jego sta-
rania bedzie nie dozywotnia funkcja, ale kilkuletni
kontrakt menadzerski. Taka formula zatrudnienia
ma zmusza¢ do wiekszej efektywnosci, niejedno-
krotnie takze uzaleznia dyrektorow od wilodarzy
i innych podmiotéw sprawujacych nadzér nad in-

stytucja.

Narrator 1 byt dyrektorem osrodka od poczatku
jego istnienia. Wczesniej pracowat jako urzednik
(ukonczyt studia na kierunku administracja pu-
bliczna), ostatecznie zajmowat stanowisko sekre-
tarza w lokalnym urzedzie. W 1982 roku otrzymat
zadanie wykonania zalecen pokontrolnych Urzedu
Wojewddzkiego — likwidacji biatej plamy, jesli mowa
o instytucjach kultury w gminie. Trzy istniejace na
tym terenie kluby nie spetniaty bowiem w opinii
kontroleréw — i samego narratora — swoich funkcji,

cho¢ nie zostato przez badanego doprecyzowane,

co do jakich konkretnie niezrealizowanych zadan
zgtaszano obiekcje. Narrator 1 podkresla swoja role
W procesie powstawania placowki, jednoczesnie za-

rysowujac polityczny kontekst jej genezy:

Wigc ja zdecydowatem sie¢ na taki krok, w uzgod-
nieniu z naszym Komitetem Partyjnym [...], to byty
lata, kiedy jeszcze obowigzywatly Komitety Gmin-
nego PZPR [...] i wéwczas naczelnik, naczelnicy, bo
nie bylo jeszcze wdjtdw, naczelnik gminy méwi tak:
,Ten temat — jakby to mozna bylto rozwigzac?”. [...]
Podjalem taka decyzje, no nieszablonowa dosyc¢ tego,
bo moéwie sekretarzowi na ktoryms spotkaniu Komi-
tetu i naczelnikowi: ,Stuchajcie, mozemy zrobic taka
rzecz”. [...] Tu byt drewniany budynek po szkole pod-
stawowej [...]. ,,Adaptujmy go, sprobujmy porozma-
wiag, ja sie zdecyduje. Ja jako ja. Taka wam przedsta-
wiam inicjatywe. Zrezygnuje jako sekretarz urzedu

i zajme sie kulturg w gminie”.

Ostateczng decyzje w tej sprawie podjeto po nara-
dzie przedstawicieli wltadz wojewodzkich w 1983
roku: I zaczatem w tym tkwic. I tkwie do dzisiaj.
Przepracowatem jako dyrektor trzydziesci lat” — ko-
mentuje narrator, ktéry w chwili przeprowadzania
wywiadu pracuje na stanowisku specjalisty odpo-
wiedzialnego miedzy innymi za kwestie gospodar-
cze. Funkcje t¢ ma pelni¢ do momentu osiggniecia
wieku emerytalnego za 11 miesiecy. To przesuniecie
przedstawia jako nagrode za lata intensywnej pra-
cy (,Wladze samorzadowe daly mi troszke odpo-
cza¢”), mimo ze jest to raczej degradacja — poczekal-
nia przed emerytura — wiazaca si¢ z odsunigeciem
od podejmowania decyzji i koniecznoscia podpo-
rzadkowania si¢ nowemu dyrektorowi, bardziej

odpowiadajacemu biezacym zapotrzebowaniom,
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takim jak skutecznos$¢ w pozyskiwaniu srodkéw ze-

wnetrznych w ramach konkurséw grantowych.

Odmienna jest historia zatrudnienia obecnego dy-
rektora —narratora 2. Z wyksztalcenia historyk, pra-
cowat jako nauczyciel, dziennikarz, redaktor i orga-
nizator imprez kulturalnych (,,Dzisiaj to si¢ nazywa
projektami jakby eventowymi, organizowaniem
eventow” — dookresla). Jak wskazuje lokalna prasa,
pokonat 25 innych kandydatéw. Cho¢ jednoczesnie
podkresla sie, ze w tym samym czasie stanowisko
sekretarza gminy obejmuje jego krajan (narrator 2
w trakcie wywiadu zaznacza, ze aktualnie wciaz
mieszka w dawnym miescie wojewddzkim, a nie
w gminie, w ktorej pracuje), co moze — cho¢ nie
musi — mie¢ zwigzek z jego zatrudnieniem. Udziela-
jac wypowiedzi dla lokalnej prasy, wdjt tak kwituje
wybor tego kandydata: ,,Zna srodowisko, wykazat

sie znajomoscia tematu i dobrymi pomystami®”.

Nominacj¢ na stanowisko nowy dyrektor otrzymat

w drodze konkursu:

Nie powiem, ze to byt jaki$ tam przypadek. Nigdy
nie myslatem, po czesci zostalem troszeczke jakby
namoéwiony do udziatu, wystartowaniu w konkur-
sie na dyrektora tej placowki, dlatego ze jakby jestem
stad, z tej gminy, bytem zwigzany nawet w mlodosci
po studiach, tez tutaj prowadzitem pewne takie za-
jecia, znam specyfike, specyfike... gminy, znam pro-
blemy zwiazane z dziataniami pewnymi kulturalny-

mi, ktére tutaj wystepowaty iii... zdecydowatem sie

2 Podanie zrodta cytatu umozliwitoby identyfikacje obu roz-
méwcow. Wypowiedz pochodzi z lokalnego portalu infor-
macyjnego, komentujacego zmiany na stanowisku dyrektora
instytucji.
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podja¢ pewne takie... mmm... no mozna powiedzie¢
wyzwanie, zeby tutaj wroci¢. Jakby moja koncepcja,
trzeba bylo przedstawi¢ jakas$ koncepcje dziatania
i rozwoju tego osrodka kultury. Yyy okazata sig, no
zdaniem wtadz gminy, najlepsza i otrzymatem pro-
pozycje podpisania umowy czy kontraktu®, bo dzisiaj

podpisuje sie nie umowy, a kontrakty.

Zmiana dotyczy nie tylko form i zasad zatrudnia-
nia w instytucjach. Narrator wyjasnia réwniez, na
czym polega rola dyrektora w tego typu placow-
ce, jak zobaczymy — obecnie silnie zakorzenionej

w dyskursie menadzerskim:

[...] Jabym to okreslit co$ pomiedzy byciem menadze-
rem, kierownikiem czy dyrektorem [...]. Bo nie chcial-
bym by¢ panem [...], ktdry siedzi za biurkiem. [...] Ja
pojmuje moja funkcje dzisiaj w taki sposéb: bycia me-
nadzerem i animatorem w jednym. Yyy nie yyy biu-
rokratg, urzednikiem. Zdecydowanie jakby odrzu-
cam tag, ta, ta, ta forme bycia urzednikiem. Natomiast
wydaje mi si¢, ze cztowiek kierujacy dzisiaj instytucja
kultury [...] to menadzer i animator. Cztowiek, ktéry,
lider, ktdry... pobudza do dzialania i swoich pracow-
nikéw czy zespdl, jakbysmy powiedzieli [...] zespot
réwniez animatorow. Nie instruktorow, ale anima-
torow iii... yyy... z lokalng spolecznoscig, prawda?
Czyli taki, ktéry inspiruje, ktéry moze czasami po-
kazuje, podpowiada iii... nie zawsze jest w centrum

zainteresowania, ale gdzies czesto z boku.

* Nowelizacja ustawy o organizowaniu i prowadzeniu dziatal-
nosci kulturalnej z 2012 roku zaleca organizatorowi instytu-
cji kultury przeprowadzenie procedury konkursowej majacej
wytoni¢ osobe zarzadzajaca taka placowka. Przewiduje takze
mozliwo$¢ zatrudniania na podstawie kontraktu menadzer-
skiego, ale nie jest to juz wytaczna forma umowy o zarzadza-
niu instytucja kultury.

Urzednik kontra menadzer — przemiany roli kierownika instytucji kultury

Pozornie zmienia si¢ tez sama instytucja: poczatki
to , dyrektor i sprzataczka”, jak wspomina narrator
1, obecnie o$rodek wspodtpracuje z grupa animato-
row. Z reguly —jak pokazaty inne przyktady zebra-
ne w trakcie realizacji projektu badawczego — nie sa
to jednak pracownicy etatowi, a wspotpracownicy
zatrudniani na nisko optacanych umowach cywil-
no-prawnych. Tym samym w gminnych osrodkach
kultury sktad osobowy to wtasnie dwa etaty lub etat
i jego czesci przypisane sprzataczce czy ksieggowe;j.
Warty zaznaczenia jest tutaj prekarny aspekt pra-
cy w omawianym sektorze oraz problemy, z jakimi
zmagaja si¢ instytucje w matych osrodkach, gdzie
zatrudnienie jest mniejsze, a wielkos¢ i liczba biuro-
kratycznych zadan taka sama jak w miastach (por.

Koztowski i in. 2014).
Wizja instytucji

Narrator 1 jako najwazniejsze zadanie instytucji
wskazuje jak najszerszy dostep do mieszkancow.
Jest to zadanie — jak podkresla — wymienione tak-
ze w statucie instytucji: ,instytucja ma za zadanie
podstawowe dostepnosé, to to robi”. Owo ,pozyski-

wanie dostepu” (por. Klosowski 2011) definiuje na-

stepujaco:

[...] robienie wszystkiego, czyli przygotowywanie
bazy, poszerzanie tej bazy i dostepnos¢, stwarzanie
warunkow dostepnosci ludzi i spoteczenstwa — zarow-
no dorostego, a szczegdlnie miodziezy, tej mlodszej,
czyli dzieci i tej, tej wigkszej, do uczestnictwa w zyciu
kulturalnym. [...] Musiatem wejs¢, to byto niezbedne
dla mnie wowczas, wejs¢ we wspotprace ze szkotg i na
bazie, zal6zmy, nauczycieli, ktorych zatrudniatem jako

instruktoréw godzinowych — muzyka plastyka [...],

magistréw, ktorzy, ktdrzy mieli ta sama $wiadomosc
i byli do tego przygotowani. I rozwija¢ te formy. I po
prostu i forma plastyczna, forma teatralna, forma mu-
zyczna [...]. I dzieci przychodzity. Ludzie kupowali in-

strumenty i tak dalej. I ta dostepnosc¢ zesmy robili.

Narrator 1 widzi dwie formy dziatalnosci instytucji
— formy state, czyli oferte zaje¢ powigkszang przez
obecnego dyrektora, i imprezy, ktérych — jak pod-
kresla — nie organizowano zbyt wiele w trakcie jego
kadencji. Instytucja ma wspierac folklor i lokalne ta-
lenty, ale podstawq jest tu che¢ uczestnictwa poten-
cjalnych odbiorcow. Jak komentuje Narrator 1: ,[...]
nikogo si¢ nie zmusi i nie wszyscy maja talent do
tego (do uczestniczenia — przyp. PK)”. Zaznacza tez,
ze z racji zmiany pokoleniowej trudno obecnie roz-
wija¢ dziatalnos$¢ zwiazang z folklorem, na przyktad
podtrzymywac ludowa kapele. Wydaje si¢ tez scep-
tycznie nastawiony do planéw obecnego dyrektora,
ktdéry, w jego opinii, zbyt duza wage przywiazuje
do organizacji licznych imprez — kulturalnych wy-
darzen, chociaz docenia role tego typu dziatalnosci

w przycigganiu dorostych odbiorcow.

Narrator 2 to zwolennik modelu centrum aktyw-
nosci lokalnej (zob. Dabrowski i in. 2013). Zajecia
z instruktorem to dla niego instytucjonalna sztam-
pa — interesuja go innego rodzaju dziatania kultu-
ralne i spoteczne. Podkresla znaczenie wspdtpracy
z innymi podmiotami, ,wytwarzania synergii” po-
miedzy instytucjami. Rola animatora to dla niego
,pobudzanie do dziatania” i ,wskazywanie drogi”,
stad poza wspdtpraca z waznymi lokalnie organi-
zacjami, takimi jak ochotnicza straz czy kolo go-
spodyn wiejskich, buduje wolontariat i dziatania

z osrodkiem pomocy spolecznej. Osrodek kultury
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powinien, w jego opinii, stuzy¢ wsparciem instytu-

cjonalnym:

[...] doprowadzimy do tego, znaczy chcemy, zeby
miejsce albo miejsca, w ktérych dziatamy, byty taki-
mi, gdzie ludzie chca przychodzi¢. Nie tylko na za-
jecia, ale chociazby spedzi¢ wolny czas. Czy pograc
tutaj, czy skorzystac z naszego terenu, pogra¢ w pil-
ke, pobawi¢ sie, zorganizowac jaka$ impreze, zorga-
nizowac jakie$ spotkania, podzieli¢ si¢ problemami,
zapytac, co majq robi¢, jak sie zachowac¢ w pewnych
sytuacjach, jakby... no my pomagamy. Tym bardziej,
ze w takich matych spotecznosciach wiejskich, gdzie
jest mato na przyktad organizacji pozytku publiczne-
go pracujacych na rzecz demokracji lokalnej, gdzie lu-
dzie czasami nie wiedza, gdzie sie zwrdci¢ z prostym
problemem, jak chodby [...] gdzie zanies¢ deklaracje
dotyczaca nowej ustawy $mieciowej. Oni zaczynaja
tu do nas przychodzi¢ i my nie odsytamy ich z kwit-

kiem, tylko staramy sie im pomagac.

Przed instytucjami stawia si¢ nie tylko nowe zada-
nia, ale postuluje si¢ nowe funkcje, zwigzane z roz-
wojem spoteczenstwa obywatelskiego, ktérego pro-
motorami maja by¢ miedzy innymi osrodki kultury.
Osrodek kultury, biblioteka to miejsce spolecznego
kontaktu, budowania nie tylko kompetencji kultu-
rowych, ale i wzmacniania innych rodzajow kapi-
taléw, miedzy innymi spotecznych (zob. Kowalik
i in. 2013). Tego typu placéwki staja si¢ — szczegdl-
nie w matych miejscowosciach — znaczacymi dla
budowania lokalnej wspdlnoty, doganiajac w tym
wzgledzie szkoly i parafie. Warto tutaj wymienic
chociazby programy szkoleniowe z zakresu rzecz-
nictwa (advocacy) w instytucjach kultury, w ktérych

to pracownicy o$rodkéw moga stac sie rzecznikami

200 ©2016 PSJ Tom XII Numer 2

intereséw i wyrazicielami probleméw odbiorcow
kultury oraz szerzej — mieszkanicow miejscowosci,
szczegolnie grup nieuprzywilejowanych, o ograni-
czonych mozliwosciach wyrazania swoich pogla-
déw w ramach narzedzi demokracji bezposredniej

(zob. Borowska i in. 2012).

Novum w dziatalnosci instytucjonalnej jest praca
w systemie projektow i udzial w konkursach gran-
towych. Projekty, ktore prowadzit narrator 2, doty-
czyly miedzy innymi lokalnej historii, kuchni regio-
nalnej, organizacji warsztatow etnograficznych czy
zbierania narracji w ramach dzialan zwiazanych
z historiag méwiong. Praca w tym trybie ma jednak,
wedtug narratora 2, swoje znaczace ograniczenia —
gdy konczy sie dofinansowanie, skorficzy¢ musi sie
i projekt: ,My chcemy ten projekt kontynuowac,
mimo Ze juz nie mamy na niego pieniedzy, bo pro-

jekt zostat zakonczony, prawda?”.

Oferta stata zaje¢ w osrodku zostala rozszerzona
o dziatania interdyscyplinarne i multimedialne. Ze-
spot pracownikow placdwki organizuje takze wy-
darzenia (,propozycja taka eventowa dla szerszego
grona odbiorcéw”) w i poza gming, przy czym lo-
kalne wladze — i nie jest to przypadek odosobniony
- scedowaty na instytucje zadnia dotyczace promo-
cji samej gminy, glownie jej atrakcji turystycznych.
Jak podkresla narrator 2: ,[...] przez pottora roku

wypracowaliSmy sobie pewna takq marke”.

Funkcjonowanie instytucji i potencjalne
przeszkody w jej dziatalnosci

Narrator 1 jako ograniczenia pracy instytucji wska-

zuje stabe wyposazenie i state koszty zatrudnienia

Urzednik kontra menadzer — przemiany roli kierownika instytucji kultury

,[...] baza i warunki pracy. [...] A warunki musza
by¢ lokalowe i sprzetowe” (por. Nowinski 2011).
Byty dyrektor, analizujac 30 lat swojej pracy, stwier-
dza, ze cho¢ poprawily si¢ warunki funkcjonowa-
nia sektora kultury, to — w jego odczuciu - stracit on
na znaczeniu i nie jest przez wtadze samorzadowe
traktowany priorytetowo. Sytuacja taka ma miejsce
wedtug narratora 1 w wielu gminach, co oznacza
cigcia w wydatkach, zwlaszcza inwestycyjnych,
oraz niskie ptace, ktére utrudniaja zatrudnianie
specjalistow. Podkresla tez role nieformalnych kon-
taktow, ktore umozliwily mu doposazanie instytu-

cji w latach przetomu:

Ja zastalem puste mury. Podpisatem i ten... odbior bu-
dynku i pusto. [...] I to jest osiemdziesiaty dziewiaty
rok, osiemdziesiaty dziewiaty rok. Rakowski wypro-
wadza sztandar PZPR, to ja wszystkim powtarzam,
a u nas jeszcze jest wnetrze do, do wyposazenia.
I Urzad Wojewddzki mowi tak [...]: ,Jezeli w przecia-
gu pol roku nie skonczycie, panie [X], to, to zostanie
szkielet i bedzie stato, bo nie ma pieniedzy”. Bo si¢ wte-
dy wszystko walifo. Solidarnosc i te wszystkie rzeczy,
potki sklepowe puste, wszystko, kartki, inne rzeczy,
co to byt za okres [...] i ja musialem i jak ja tworzylem
woweczas tego — skad fotele, skad to? Takie rzeczy [...]
ja z instytucji [X] dostawatem. [...] co to byt za zakup,

7

to: ,Dajcie mi”, ,No dajcie mi”. Dobrze, przekazano.

Wedle narratora 1 niedofinansowane instytucje
moga liczy¢ tylko na siebie — tworzac nieformalne
sieci wspotpracy, w ramach ktorych organizuje sie
wspolne wydarzenia niewielkim kosztem oraz wy-
mienia wiedza na temat na przyklad dynamicznie
zmieniajacych sie przepiséw (narrator 1 wspomina

dwie takie zasadnicze zmiany — przejécie z formu-

ly zaktadow budzetowych na jednostki budzetowe,
a nastepnie na samodzielne instytucje kultury).
Rozwigzaniem wedtug niego nie s tez konkursy
grantowe — jest zniechecony probami, ktore skon-
czyly si¢ niepowodzeniem (,,Do tych, ktérzy takie
wnioski po prostu... tam gdzies oceniaja, w War-
szawie czy gdziekolwiek tego, to wlasnie mam pre-
tensje i bede miat pretensje, bo jak diugo bede zyt,
bo po prostu jest jakas niesprawiedliwos¢ w tych
srodkach, w tym podziale tych srodkow”). Choc
narrator 1 jest oszczedny w ocenach wspodtpracy
z wladzami samorzadowymi, raczej pozytywnie
ocenia komunikacje z wladzami wojewodzkimi —
wymienia niewielkie, ale jednak, wsparcie finan-
sowe, badania etnograficzne folkloru i wsparcie
szkoleniowe oferowane przez placéwki ulokowane
w stolicy wojewddztwa. Wskazuje jednak, ze refor-
ma samorzadowa wptyneta negatywnie na mozli-
wosci negocjacyjne instytucji kultury — szczegdlnie
faczenie wojewodztw: ,[...] ja w skali tych trzydzie-
stu lat jakbym chciat poréwnywac zalézmy tego, to,
to bym powiedzial, Ze sytuacja jest taka: kiedy byto
wojewodztwo [x], to dla mnie byla szostka. A w tej
chwili, kiedy zalézmy jest wojewddztwo [y], to dla

mnie tam jest, zaktadajac, trzy plus, cztery”.

Narrator 2 pracuje obecnie nad strategia dziatania
instytucji — wczesniej praca opierata si¢ gldwnie na
statucie jednostki, ktéry badany uwaza za nieprzy-
stajacy do dzisiejszych zadan instytucji i ogranicza-
jacy jej funkcjonowanie (,O$rodek prowadzi wie-
lokulturowq dziatalno$¢ dostosowanag do potrzeb
i oczekiwan spolecznych oraz wtasnych mozliwosci
kadrowych, bazowych i finansowych. Takie masto
maslane to jest. Ale kto$ to kiedys przyjat i zatwier-

dzit, prawda? I przeglosowat”).
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Zaznacza takze, ze zbytnie przywigzanie do for-

malnosci hamuje rozwoj organizaciji:

[...] po co ja mam to zapisywac? No tak, jak ja sobie
zapisze, nie wiem no, to pdzniej, gdy bede jakims tam
biuralista, formalista czy urzednikiem, to wezme
ten statut wkleje — Aha, tutaj moze by$my zrobili co$
takiego jak... nie wiem... spotkanie milosnikow...
,Gwiezdnych wojen”, prawda? Nie mamy tego w sta-
tucie, nie moge tego zrobi¢. A mogtaby by¢ fajna im-

preza.

Korzystajac z wiedzy, jaka zyskal na szkoleniach
i kursach, zamierza przeprowadzi¢ diagnoze po-
trzeb kulturalnych i spotecznych mieszkancow
gminy. Wnioski chce wykorzystywac do profilowa-
nia dziatan instytucji, co — w jego ocenie — pozwoli
dostosowac oferte do potrzeb mieszkanicdw i unik-
nac dziatan sztampowych. Zdobyte informacje beda
tez przydatne przy pisaniu wnioskow w konkur-
sach na dofinansowania ministerialne i struktural-
ne. Aby zrealizowac te cele, korzysta ze szkolen ofe-
rowanych przez instytucje w stolicy wojewddztwa,
opiekuna merytorycznego, cho¢ nie wyklucza takze
zlecania pewnych zadan podmiotom zewnetrznym
(,Najlepiej bytoby zleci¢ podmiotom, fachowcom
pewne rzeczy do zrobienia. Natomiast nie ma na to

pieniedzy”).

Braki, ktére niekiedy paralizujg dziatania instytucji,
to skromne warunki lokalowe i brak sprzetu. Tym
samym narrator ujawnia lata zaniedban w instytu-
cji, ale i wspotczesne zmiany zwigzane z nowymi
zadaniami dedykowanymi placowkom kultury, jak
na przykfad przeciwdzialanie wykluczeniu cyfro-

wemu, organizacja centréw aktywnosci lokalnej
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czy wzrost udziatu dochodéw wtasnych w budze-
cie instytucji (ktorego skutkiem jest wynajmowanie

przestrzeni na dziatania komercyjne):

No chcieliby$my, zeby tu bylo fajnie wyposazone, jak-
by sala komputerowa czy multimedialna. No i przede
wszystkim budynek, ktory byl, byt ocieplony. Zacze-
lismy jakie$ tam remonty w ubiegtym roku. Wymie-
nilismy czes¢ okien. Tu wszystko to jest do zrobienia.
Moze nie tyle od nowa, co do od$wiezenia, facznie
z instalacjg cieplownicza, facznie z dociepleniem
budynku, z rozbudowa by¢ moze i jakby innym uto-
zeniem pomieszczen. Zebysmy mieli sale do... sale
edukacyjne, sale wyktadowe... Czesto organizujemy
czy jakby wynajmujemy tutaj pomieszczenia na szko-
lenia jakies. No to wszystko, utozenie grafiku i pogo-
dzenie pewnych rzeczy yyy... jest trudne. Dlatego Ze
operujemy tak naprawde jedna sala, ktéra nazywa sie

,,sala wielofunkcyjng”.

Narrator 2 uwaza, ze o$rodki kultury powinny pro-
wadzi¢ dziatania z zakresu edukacji kulturalnej, ale
zaznacza, iz obecna formutla oferty zajec sie wyczer-
pata. Zamierza wprowadzad zajecia interdyscypli-
narne, bez podziatéw wiekowych, tak by zachecié
do aktywnosci takze rodzicow dzieci, ktére korzy-
staja z propozycji placowki. Dostrzega jednak zale-
ty korzystania z tradycyjnych srodkéw komunikacji
- zaznacza, ze Internet nie jest najbardziej skutecz-
nym forum informacyjnym na terenach wiejskich.
Zamierza wiec wspolpracowac z lokalnym probosz-

czem, cho¢ na razie bezskutecznie.

Kolejnym zadaniem dla instytucji jest wedtug nar-
ratora 2 przyciggniecie senioréw. W tym celu chce

realizowa¢ we wspolpracy z uczelniami kursy
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i wyktady dla dojrzatych mieszkanicow w formule
uniwersytetu trzeciego wieku czy ,uniwersytetu
ludowego”. Ta oferta mialaby zosta¢ poszerzona
rowniez o spotkania nastawione na praktyczne roz-
wigzywanie problemoéw senioréow, a prowadzone

miedzy innymi przez prawnikow czy lekarzy.

Narrator 2 podkresla réwniez znaczenie nieformal-
nej sieci wspotpracy, ktéra pozwala na wspodlne or-
ganizowanie wydarzen, na przyktad z osrodkiem
pomocy spotecznej, wymiane doswiadczen czy mi-
krosponsoring. Szczegdlnie ta ostatnia sfera jest dla
narratora wazna, bo dotacja statutowa jest w jego
ocenie glodowa, brak tez wsparcia w kwestiach for-
malno-prawnych. Dodatkowo wladze gminy ocze-
kuja od instytucji dziatari promocyjnych — uczest-
nictwa w jarmarkach i targach. Narrator 2 podkre-
$la, ze udziat w zadaniach niejako dodatkowych
moze mie¢ tez pozytywny wpltyw na dziatanie in-
stytucji — pozwala na przyktad uczestniczy¢ w pra-
cach nad strategia gminy, tym samym umozliwiajac
reprezentowanie interesow osrodka w tym procesie
oraz monitorowanie dziatan wtadz (,[...] tez chce-
my wiedzie¢ jakby [...] u zrédia, co kto$ przygoto-
wuje i nie stang przed... w... takiej sytuacji, ze ktos$
cos zaplanuje bez nas, a bedzie kazal nam to reali-

zowac pdzniej”).
Projektowani odbiorcy oferty kulturalnej

Narrator 1 uwaza, ze oferta instytucji kultury spel-
nia oczekiwania wszystkich potencjalnych odbior-
cow i grup wiekowych, szczegdlnie iz — w jego
opinii — jest uzupetniana przez propozycje innych
osrodkow powiatu, do ktorych dojazd nie jest

utrudniony. Podkredla, ze instytucja organizuje tez

wyjazdy rekreacyjne do innych miasteczek regionu
oraz prowadzi nieodpltatne lub nisko ptatne zajecia.
Zaznacza jednak, Ze instytucje rzadziej odwiedzaja
osoby starsze, jednoczesnie rysujac obraz stopnio-
wego upadku miejscowosci, ktora obecnie charakte-
ryzuje si¢ najwieksza liczbg klientéw pomocy spo-

fecznej w powiecie:

Z osobami starszymi zawsze jest problem. To jest tak,
ludzie pracujg, tak? Kiedy$ gospodarstwo to bylo,
bo to jest wies, ktéra generalnie jest chlopo-robotni-
cza, czyli wiekszos¢ w fabrykach [pobliska byta sto-
lica wojewddztwa — przyp. PK] pracowala, a reszte
w domu i tego. Jak przyjechal z [pobliska byta stoli-
ca wojewddztwa — przyp. PK], to brat sie i tego, a nie
zeby jeszcze do domu kultury przychodzi¢. [...] To
byty jednostki i to, i to tez nie ma sie czemu dziwic.
No dzisiaj to moze jest inaczej, bo tak: ten zaktad padt,
ten zaklad padt, ten zaktad padl, widzimy, Ze nastep-
ny i ci ludzie teraz siedza albo na kuroniéwkach, albo

zagonu tam tego pilnujg, co maja, tak?

Wine za taki stan rzeczy lokuje jednak po stronie
potencjalnych odbiorcow. W jego ocenie nie korzy-
staja oni ani z oferty wiejskiego o$rodka, ani pro-
pozycji miejskich instytucji z braku checi. Instytu-
cja ma jedynie , da¢ mozliwo$¢ uczestnictwa”, a juz
tylko od jednostki zalezy, czy z tej oferty skorzysta:
»Jezeli sie to spetni [da mozliwos$¢ bezposredniego
uczestnictwa w zyciu kulturalnym — przyp. PK], to
cztowiek powinien mie¢ spokojna po prostu, spo-
kojne sumienie, ze ja dalem — «Chcesz? Prosze bar-
dzo. Chcesz? Chciej! Tylko chciej!»”. W ocenie narra-
tora 1, dyrektor nie zaniesie dzis kultury kazdemu
do domu”, a edukacja w tym zakresie powinni zaj-

mowac sie rodzice.
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Pytany wprost o zjawisko wykluczenia spoteczne-
go, nie dostrzega takiego problemu, cho¢ jako naj-
wigkszy problem spoleczny powiatu wskazuje bez-

robocie (por. Tarkowska 2013):

Ja takich rzeczy nie widzeg. [...] dzisiaj nie ma po pro-
stu zadnej degradacji. Szczegolnie w naszej gminie ja
nie zauwazytem. Od siedemdziesigtego 6smego roku
tu mieszkam. I [...] nie zauwazylem, Zeby kto$ w jakis
sposob tego. Chcesz dzisiaj spolecznie dziata¢, to jest
pole do popisu dla czlowieka, ze jest glowa mata. [...]
Nikt cie nie wyklucza. Wszyscy maja tutaj mozliwo-

$ci, prawda?

Aktywne uczestnictwo w zyciu spolecznym - tak
jak i w aktywnosciach kulturalnych, to jedynie
kwestia indywidualnych motywacji, a nie na przy-
ktad uzyskiwanych lub dziedziczonych kompeten-
cji. Identyfikacja i rozwijaniem pasji u dzieci zajmu-
ja sie instytucje edukacyjne (przedszkole, szkota),
a w przypadku problemow osob dorostych dzialaja
za$ — wedle narratora — organizacje spoteczne. Kwe-
stie tworzenia polityk publicznych w tym zakresie
pozostawia odpowiednim organom witadzy (,[...]
to sie nazywa komisja, ona dziata na zasadzie prze-
pisow prawa. Bo to jest specjalny przepis prawny.
Ijest przyporzadkowany instytucji. GOPS-owi, czy-
li Gminny Osrodek Pomocy Spotecznej. Tam jest jej
miejsce, nie przy Gminnym Osrodku Kultury”). Nie
widzi tez specjalnej roli w tym procesie dla instytu-

qji kultury.

Narrator 2 jako potencjalne bariery dostepu, szcze-
golnie dla dzieci z terenow wiejskich, wskazuje
problemy z dojazdem, brak srodkéw finansowych,

brak czasu i checi rodzicow, ktérzy — co w jego
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ocenie jest paradoksalne — czesto chetnie wspdl-
organizujag wydarzenia szkolne, ale w instytucji
kultury sie nie pojawiaja. Uznaje, ze jest to kwestia

,mentalnosci na wsi”:

Nie ma nawyku uczestniczenia w pewnych wyda-
rzeniach, za ktdre trzeba zaptaci¢. No bo mozna by
byto tak oczywiscie uproscic i dla tych ludzi, zreszta
to sie sprawdzi — jakas impreza, piknik czy majowa
z zespotem disco polo i pewnie... wszyscy tutaj by
byli szczesliwi. Jeszcze zeby piwo z kega bylo po trzy,
a nie po szes¢ ztotych i zeby ten zespol disco polo grat

co dwa tygodnie, prawda?

Poza seniorami, w jego ocenie, trudno dostepna gru-
pa sa mieszkancy w wieku produkcyjnym. Proble-
mem jest tu brak czasu 0sob pracujacych, ale tez, jak
przyznaje narrator 2 — brak interesujacej oferty dla
tej grupy potencjalnych odbiorcow. W zmianie tej
sytuacji ma pomoc diagnoza potrzeb mieszkancow.
Obecny dyrektor osrodka uwaza, ze bariery doste-
pu do kultury znikaja, ale nadal wies jest defawory-
zowana w stosunku do miasta. W jego ocenie, aby
aktywnie korzystac z kultury, potrzebne sa Srodki
finansowe i ich brak moze by¢ znaczacym utrud-
nieniem. Uwaza takze, ze czes¢ mieszkancéw moze
nie wykazywac potrzeb kulturalnych. Problemem
w jego odczuciu jest takze nastawienie decydentdw,
ktorzy nie widza potrzeby sponsorowania kultural-

nych wydarzen.

Co do wykluczenia spotecznego, to jako podsta-
wowa jego przyczyne wskazuje biede oraz ,nie-
poradnos¢ spoteczng”. W jego ocenie bieda moze
powodowac apatig, atrofie dziatania, rezygnacje

nie tylko z aktywnosci kulturalnych, ale wycofa-

Urzednik kontra menadzer — przemiany roli kierownika instytucji kultury

nie sie z zycia spolecznego. Te dos¢ liczng w gmi-
nie grupe osob biernych nazywa , permanentnymi

malkontentami”:

To nie sa ludzie, ktérych by mozna w jakis tam target
zamkna¢, prawda? No bo to jakby wynika, jakby...
sa to czesto problemy wielopokoleniowe. To sg, to sa
jakby problemy, ktére wynikaja [...] z pewnych wzor-
cow, wydaje mi sig, rodzinnych, prawda? ,Moj ojciec
tak robil, ja tak bede robi¢, pewnie moje dzieci tez”,
tak? Mysle, ze szkota tez si¢ boryka z takimi, z ta-
kimi sytuacjami, gdzie od pokolen si¢ mowi o tym,
ze, ze rodzina jest wielopokoleniowo bezrobotna
i jedni bezrobotni prawdopodobnie beda [wychowy-
wac — przyp. PK] drugich bezrobotnych i, i mysle, ze
w dalszym ciggu tutaj na tym terenie, naszym terenie

z czyms$ takim sie spotykamy.

Odpowiedzig na ten problem spoteczny moze by¢
powotanie centrum aktywnosci lokalnej, wspot-
pracujacego Scisle z innymi instytucjami, takimi
jak szkota czy osrodek pomocy spotecznej. Wy-
kluczenie spoteczne laczy si¢ w opinii narrato-
ra 2 z wykluczeniem z kultury — przejawiajac sie
biernoscia, niewyrobionym gustem estetycznym
i brakiem aspiracji w tym zakresie. Narrator $le-
dzi powstawanie strategii regionalnych i polityk
centralnych w zakresie dziatan kulturalnych i spo-
fecznych. Zaznacza jednak, Ze czesto tego typu
dokumenty sgq uchwalane na poziomie gmin tylko
dlatego, iz istnieje taki obowiazek prawny — braku-
je realnych narzedzi rozwigzywania konkretnych
probleméw, z jakimi borykaja si¢ miedzy innymi
organizacje pozarzadowe, ktérych na terenie sa-
mej gminy brakuje. Narrator 2 rozwaza powotanie

stowarzyszenia, ktére wspieraloby w dziataniach

instytucje kultury, ttumaczac ten pomyst nastepu-

jaco (por. Adamiak i in. 2013):

[...] instytucji jakby ciezej jest rozwigzywac takie pro-
blemy zwigzane z wykluczeniem czy problemy spo-
teczne. A zdecydowanie fatwiej to robi¢ organizacjom
tego sektora pozarzadowego, pozainstytucjonalne-
go. Tak mi sie wydaje. Z réznych powoddw, pewnie
réowniez zaufania do... yy... ludzi, do takich rzeczy.
Wszystko to, co... czy... czy... jakby takich ram for-
malno-prawnych yyy... na wigcej moze pozwoli¢ so-
bie stowarzyszenie, wiecej mozliwosci ma stowarzy-

szenia niz na przyktad instytucja.

Tego rodzaju hybrydy to stosunkowo nowa for-
ma pracy, niejednokrotnie bedaca proba obejscia
przypiséw, ktore z jednej strony naktadaja znaczne
zobowigzania biurokratyczne na instytucje, z dru-
giej faworyzuja organizacje pozarzadowe lepiej
dostosowane do logiki pracy projektowej i granto-
wej (m.in. poprzez niskie koszty state dziatalnosci).
Stowarzyszenia maja, w opinii narratora, pobudzac
rozwoj spoleczenistwa obywatelskiego, realizowac
dziatania oddolne. Jednoczes$nie badany wydaje sie
nie dostrzega¢ problemu delegowania przez organa
wladzy coraz wigkszej liczby obowigzkéw dotych-
czas realizowanych przez instytucje na organizacje

pozarzadowe.
Glowne wnioski z analizy porownawczej

Podstawowa rdéznica miedzy narratorami tkwi
w jezyku ich wypowiedzi, ktory ilustruje przemia-
ny, jakie zaszly w mysleniu o instytucjach kultury
w przeciagu ostatnich 30 lat. Obydwaj dyrekto-
rzy — byly i obecny - postuguja sie jednak swoista
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nowomowy*, jezykiem ,obstugujacym” okreslo-
ne ideologie, ktory sugeruje i formatuje okreslone

sposoby ttumaczenia rzeczywistosci.

Narrator 1 to podkreslajacy swoja sprawczosc¢ czto-
nek rad i komitetéw (,samoczynnie przeszedtem
indywidualnie z mojej inicjatywy”), wyksztatcony
urzednik przywiazany do przyjetych rozwiagzan
formalnych, ktory otrzymat zadanie likwidacji in-
stytucjonalnej luki. Powotal do Zzycia nowy osro-
dek, co wymagato od niego duzej operatywnosci
i sprawnosci w kontaktach z innymi instytucjami
i przedstawicielami wiladzy. Te kontakty owoco-
waty przy realizacji kolejnych zadan — wyposaza-
nia jednostki, czyli budowy bazy, oraz zbudowania
oferty programowej, w jezyku narratora — form
dziatania. Ramy jego funkcjonowania sa sztywne
— okreslaja je istniejace juz rozwigzania zapisane
w statucie, do ktérego zawsze mozna si¢ odwo-
ta¢. Jego sposob myslenia nie ulega zmianie nawet
w momencie transformacji systemu. Gdy relacjo-
nuje badaczowi narady naczelnikow nad mozli-
wosciami ,,zagospodarowania srodkow unijnych”,

jezyk opisu nie rézni si¢ znaczaco od sprawoz-

* Przypomnijmy, ze wg definicji Michata Gtowinskiego
z konca lat 70. dla terminu zaczerpnigtego przez niego z Or-
wellowskiej powiesci, nowomowa (newspeak) jest jezykiem
jednowartosciowym - polaryzujacym, zwiazanym z nie-
podwazalng ocena; charakteryzuje ja tez ograniczajaca
pragmatycznos¢ wypowiedzi rytualnos¢ — ,, swojego rodza-
ju wiernos¢ sobie i wlasnym tradycjom”, jak pisze Glowinski
(2009: 13), oraz magiczno$¢ — raczej stwarzanie niz opisy-
wanie rzeczywistosci, a takze arbitralno$¢. Ten quasi-jezyk
ma tez ambicje do uniwersalnosci — penetruje rézne obszary
jezykowe, przez co nie jest tylko spotecznym stylem funk-
cjonalnym. Realizujac to dazenie, jednoczesnie dewastuje
on — wedle Glowinskiego (2009) — zastane sposoby komuni-
kacji. Wydaje sie, ze jezyk obydwu narratoréow spetnia wy-
mienione powyzej kryteria stworzone do analizy zrodzone-
go w PRL-u zjawiska. Ciekawym kontekstem analizy tego
rodzaju nowomowy moze by¢ takze analiza neoliberalnego
zargonu zaproponowana przez Alaina Bihra (2008).
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dawczo$ci przed sekretarzem komitetu. Pewne
elementy w jego narracji pozostaja niezmienne —
zaznacza, ze instytucje zarowno wczoraj, jak i dzi$
sq pozostawione same sobie, musza ukladac sie
z wladza, od ktorej zaleza, a wykonywanie zadan
statutowych przy zawsze ograniczonym budzecie
wymaga wytezonej pracy opartej o prywatne kon-
takty. Staty jest tez obraz potencjalnego odbiorcy
dziatan instytucji — mimo Ze narrator 1 dostrzega
upadek lokalnego rynku pracy, nie wigze tego fak-
tu ze zmiang ewentualnych potrzeb mieszkancow.
W jego opinii instytucja stwarza liczne mozliwo-
$ci korzystania z kulturalnej oferty, a ewentualny
niski poziom uczestnictwa wynika z blizej nie-
dookreslonego braku motywacji mieszkancéow do
podjecia aktywnosci. W tej perspektywie odbiorca
kultury jest petentem, zgtaszajacym sie do instytu-
cji jak do kazdego innego urzedu. Rola organizacji
jest pozostac stabilng mimo zmieniajacych sie oko-
licznosci oraz chroni¢ to, co warte podtrzymania:
lokalny folklor, indywidualne zainteresowania —

w przewidzianych przez instytucje ,formach”.

Narrator 1 dostrzega podstawowe problemy sektora
kultury, ktore od lat pozostaja niezmienne, a wiec
brak inwestycji w infrastrukture i niskie ptace.
Udowadnia jednak, ze wszystko dziala jak nalezy
- instytucja wywiazuje si¢ z przypisanych jej za-
dan. Jego optymizmowi przeczy stan infrastruktu-
ry, o ktérym wspomina z kolei narrator 2 i ktorego
$wiadkiem jest badacz terenowy: jedna ,sala wie-
lofunkcyjna”, wymagajace natychmiastowych na-
praw instalacje, brak ocieplenia budynku. Postawa
dawnego operatora nie jest wiec jedynie strategia
dobrej autoprezentaciji, ale rodzajem wytwarzania

rzeczywistosci, w ktérej nikt (a w szczegdlnosci
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przedstawiciele wtadzy) nie moze dyrektorowi nic
zarzuci¢. Narrator 1 dostrzega niedofinansowanie
sektora, podkresla swoja operatywnos¢, jednak bu-
dynek przez lata nie byl remontowany. By¢ moze
nagroda za brak nalegan w tej sprawie byta mozli-
wos$¢ wieloletniego piastowania stanowiska i sze-
rzej — utrzymania instytucji (szczegodlnie po refor-
mie samorzadowej takie obcigzenie dla lokalnego
budzetu moglto by¢ ucigzliwe). Jednoczesnie ta sy-
tuacja moze by¢ jedna z przyczyn odwotania daw-
nego dyrektora — na jego miejsce przychodzi nowy
menadzer, ktéry zaczyna remonty i planuje kolej-
ne dziatania, w oparciu takze o $rodki zewnetrzne

pozyskiwane w ramach grantow i dotacji.

Byly dyrektor, oczekujacy na emeryture po ,,wyko-
naniu zadania”, to zarzadca, ktéry sprawuje piecze
nad swoim zakladem, tak jakby robit to w przedsie-
biorstwie panstwowym przed 1989 rokiem. Mimo
iz zostal juz odsunigty na boczny tor, wcigz wyka-
zuje si¢ instytucjonalng lojalnoscia. Podobnie nie
zmienia si¢ jego opinia o mieszkancach miejsco-
wosci — by¢ moze dotknelo ich zwigzane z trans-
formacja gospodarcza bezrobocie, ale lokalnej
spotecznosci, w optyce narratora 1, nie dosiegnety
problemy spoteczne. Dla wszystkich bowiem roz-
maite instytucje edukacyjne, kulturalne i pomoco-
we stworzyly takie same mozliwosci rozwoju. Jesli
za$ nie znajduja w nich rozwiazan dla swoich pro-
blemdéw, w opinii bylego dyrektora, zawsze moga
zglosic sie do przedstawicieli wtadzy, ktérzy odpo-
wiedza na spoteczne zapotrzebowanie. Poniewaz
narrator 1 porusza si¢ w zapoznanych, ustalonych
i niezmiennych ramach dziatania, brakuje mu dzis
wyobrazni, ktéra napedzala jego poszukiwania

rozwiazan dla problemdw, jakie napotykat, reali-

zujac odgorne dyrektywy. Jego nawyki dziatania
nie przystaja do zastanej, obecnej rzeczywistosci
spoteczno-instytucjonalnej. Sie¢ zaleznosci, ktdra
jeszcze bardziej sie skomplikowala, przestaje by¢

dla niego czytelna.

Z kolei jego nastepca — narrator 2 — to ,menadzer”
zatrudniony ,na kontrakcie” dzigki konkursowi,
posiadajacy doswiadczenie w realizacji , eventéw”
(,/[...] dzisiaj to si¢ nazywa projektami jakby even-
towymi”) oraz kompetencje z zakresu zarzadzania
projektami i wnioskowania o granty. Na licznych
szkoleniach i kursach przyswoit jezyk, ktéry do
profesjonalizujacych sie instytucji kultury prze-
niknal ze wspodlczesnego stownika zarzadzania
(,musi by¢ taka tutaj ta synergia; wypracowaliSmy
sobie pewna taka marke; to tez jest propozycja taka
eventowa; bierzemy pod uwage ten wirusowy za-
sieg; my robimy taki research”). Ten kultywowa-
ny w sektorze prywatnym jezyk przeniknal do
dyskursu organizacji pozarzadowych i kolonizuje
obecnie takze inne swiaty — na przyktad akademic-

ki czy kultury.

Narrator 2 przedstawia swoj sposdb widzenia
dziatalnosci kulturalnej, pozornie bedacy nie
tylko radykalnym zerwaniem z poprzednim sys-
temem administrowania organizacja (realizacja
zleconych wytycznych w duchu zbiurokratyzo-
wanej buchalterii), ale tez opisem nowego ksztal-
tu rzeczywistosci instytucjonalnej. W jego opinii
zespoly rownorzednych partneréw wypraco-
wuja dzi$ w ramach projektéw ,kulturalny kon-
tent” dla sprofilowanego — dzigki prowadzeniu
diagnoz i tworzeniu strategii — ,targetu”. Narra-

tor 2 prezentuje siebie jako osobe kompetentna,
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wyposazona w odpowiednie narzedzia do realiza-
cji nakreslonego na nowo celu — budowy centrum
aktywnosci lokalnej, ktore wspieraé bedzie rozwdj
spoleczenstwa obywatelskiego (,,[...] w takich ma-
tych spotecznosciach wiejskich, gdzie jest mato na
przykiad organizacji pozytku publicznego pracu-
jacych na rzecz demokracji lokalnej [...]”). Reali-
zacja tego zadania wymaga jednak nowego, , mul-
timedialnego” i ,interdyscyplinarnego” zaple-
cza. Nowoczesnych srodkow, gdzie nowoczesne
jest zaprzeczeniem niezmodernizowanego stanu
obecnego. Kierownik instytucji, w opinii narrato-
ra 2, to juz nie biurokrata ograniczony statutem,
a rzutki animator tworzacy i realizujacy skrojo-
ne na miare (najlepiej przez fachowe, zewnetrzne
podmioty w ramach kulturalnego outsourcingu)
strategie. Dodatkowo, w celu zwiekszania efek-
tywnosci prowadzonych dzialan, instytucja po-
winna delegowac czes¢ aktywnosci na powolane
do tego celu stowarzyszenie. Taki zabieg ma po-
moc skutecznie oming¢ biurokratyczne mielizny
i siegnac po srodki w konkursach przeznaczonych
dla napedzanych entuzjazmem animatorow sek-
tora pozarzadowego. Snujac te plany, dyrektor jed-
noczes$nie dywersyfikuje wptywy do budzetu in-
stytucji poprzez wynajem przestrzeni ,sali wielo-
funkcyjnej” na potrzeby zaje¢ komercyjnych i firm

szkoleniowych.

Dzialalnos¢ osrodka kultury jest wiec czyms,
czym mozna elastycznie sterowaé, w zaleznosci
od potrzeb uzywajac parasola instytucji, tozsamo-
$ci komercyjnego operatora lub preznego stowa-
rzyszenia. Mimo ze narrator 2 jest zorientowany
w obecnych trendach i badaniach, uwrazliwio-

ny na spoteczne problemy, nie podejmuje jednak
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analizy wlasnych uwarunkowan, wrecz przeciw-
nie — jest entuzjasta zachodzacych przemian. Jest
w stanie opisa¢ i nazwac zachodzace wokdt niego
spoteczne zjawiska, takie jak wielopokoleniowa
bieda, chce im przeciwdziala¢, ale nie dostrzega,
w jaki sposdb jezyk, ktérym sie postuguje, moze
sprzyja¢ petryfikowaniu istniejacych i powstawa-
niu nowych nieréwnosci. W jego perspektywie
rekomendowane rozwiazania, z ktérymi zapoznat
si¢ w trakcie swojej bogatej kariery edukacyjnej,
niezmiennie musza doprowadzi¢ do progresu tak

mieszkancéw, jak i samej instytuciji.

W jaki sposob jednak omawiane przypadki odno-
sza sie do przemian, jakie zaszly w instytucjach
kultury po 1989 roku? Wypowiedzi narratora 1 ob-
razuja wiele z utfomnosci pozostawionych w spad-
ku przez PRL-owski system rozwiazan: centrali-
zacje, nieprzystosowanie oferty do spotecznych
oczekiwan, rozbudowana biurokratyzacje, brak
dtugofalowego planowania, zbytnie przywiazanie
do etatow, ,uwlaszczanie si¢” na przestrzeni i in-
frastrukturze, nieracjonalne finanse i w koncu — ni-
ski poziom uczestnictwa w zinstytucjonalizowa-
nej kulturze (Nowinski 2011). Te wszystkie zarzu-
ty uwzgledniano w kolejnych projektach reform
sektora, z ktérych najbolesniejsza byla decentra-
lizacja. W zalozZeniu majaca przynies¢ autonomie
instytucji kultury, zwigkszylta tylko ich zaleznos¢
od niewydolnych finansowo samorzaddéw, ktdre
przejety takze inne, bardziej pilne obowiazki. Tym
samym instytucje, szczegolnie te w matych osrod-
kach, zostaly skazane na wegetacje i zaleznos¢ od
lokalnych ukladéw politycznych. Jednoczesnie
jeszcze bardziej watpliwa stata sie atrakcyjnosc

dotychczasowej, sztampowej oferty, ktorej wyrosli
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nowi konkurenci w walce o uwage potencjalnych

odbiorcow.

Kolejne zmiany miaty wprowadzi¢ do instytucji
nowe kadry — wyksztalconych specjalistow, kompe-
tentnych menadzerdw, ktérzy jesli nie zmienig nie-
atrakcyjnego, niedoinwestowanego oblicza instytu-
gji kultury, to przynajmniej zminimalizujg koszty
funkcjonowania tychze, odcigzajac nieco samorza-
dowe budzety. Definiowaniem celow dziatalnosci
instytucji oraz tego, jakich kompetencji oczekuje sie
od nowych dyrektoréw, znéw zajeli si¢ przedsta-
wiciele lokalnych wtadz. Pojawiajaca si¢ mozliwos¢
siegania po $rodki unijne pozostala niedostepna dla
matych osrodkéw zajetych lokalna gra polityczna
albo tez zostata spozytkowana na modernizacje in-

frastruktury, ale juz nie inwestycje w kadry.

Koncowym produktem tych przemian jest perspek-
tywa prezentowana przez narratora 2. Instytucje
maja coraz bardziej upodabnia¢ si¢ do organiza-
cji pozarzadowych, realizujac oddolne inicjatywy
w ramach pracy projektowej. Srodki na dziatalnoéé
powinny zdobywaé¢ same w ramach konkursow
grantowych. Powstawanie narosli nad instytucjami
w postaci instrumentalnie wykorzystywanych orga-
nizacji pozarzadowych jest z perspektywy samorza-
déw rozwigzaniem korzystnym, bo zwalniajacym
z kosztownego obowigzku organizatora instytucji.
Dyrektorzy placéwek upatruja w tym szalupy ratun-
kowej w niesprzyjajacych warunkach ciaglego nie-
dofinansowania i silnej konkurencji w grantowych
konkursach. W tym samym czasie reliktowych, nie-
efektywnych instruktoréw zastapi¢ maja gotowi do
pracy u podstaw animatorzy, ktdrzy za niewielkie

wynagrodzenie gotowi sa do pracy na prowingji.

Podsumowanie

Przedstawione narracje obrazuja dwie logiki mo-
dernizacji w sektorze kultury i przypisane im in-
stytucjonalne ramy dziatania wraz z wpisang w nie
koncepcja roli kierownika placéwki. Pierwsza to mo-
dernizacja socjalistyczna, zwiazana z likwidacja in-
stytucjonalnych brakéw, walka z analfabetyzmem,
szerzeniem dostepu do kultury dla pracujacych
ludzi na wsiach i w matych miasteczkach poprzez
zagospodarowanie ich czasu wolnego. Druga to
modernizacja zwigzana z rozwojem spoleczenstwa
obywatelskiego, ale i tak zwanego spoleczenstwa
opartego na wiedzy, w ktérym jednostki maja usta-
wicznie zwigkszac swoje kompetencje, a dziatalnos¢
kulturalna jest rozpatrywana przez pryzmat prze-
mystow kreatywnych przynoszacych ekonomicz-
ne zyski. Likwidacja luk dotyczy tu niedoborow
technologicznych i wdrazania nowych narzedzi
spotecznego nacisku, dozwolonego w ramach me-
chanizméw demokracji bezposredniej. Dzigki in-
stytucjom kultury nowe kompetencje maja zyskac
mieszkancy nieuprzywilejowanych peryferii, a czas
nieproduktywnych jednostek (bezrobotni, wyklu-
czeni spotecznie, seniorzy) zostaje zagospodarowa-
ny przez animatoréw wdrazajacych do zycia w no-
woczesnym spoteczenstwie. Obie te logiki — widocz-
ne w prezentowanych dwoch narracjach dyrektorow
instytucji — obrazuja, w jaki sposob instytucje kultu-
ry zajmuja swoje miejsce w procesach sprawowania
kontroli. Jednoczesnie praktyka dziatania pokazuje,
jak fasadowa bywa realizacja tak zakrojonych wy-
tycznych. Obaj dyrektorzy paradoksalnie realizuja
bowiem podobne cele i mierzg si¢ z tymi samymi
problemami — infrastrukturalnymi, kadrowymi, fi-

nansowymi i w koricu — politycznymi.
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Official vs. Manager—Transformations of the Role of Supervisor in Cultural Institution

Abstract: The article presents the silhouettes of directors of one cultural institution—its organizer and his successor. Their state-
ments reflect the changes that have affected this type of facilities and resulted from political and economic transformation. These
changes were related to the reform of local government and decentralization of cultural policy after 1989.

The first part of the article contains a description of the assumptions and methodology of the project from which the interviews
at hand derive, as well as a description of empirical material. A comparative summary of both directors’” statements is preceded
by their short metrics. The presentation of micro-narratives is divided into four thematic areas: the careers of both narrators, the
vision of the institution (the role of cultural centers and their assigned tasks in respondents” opinions), the principles of opera-
tion and potential obstacles to institutional activities, anticipated recipients of the cultural offer. Overall, the analysis of the most
interesting topics that appeared in the statements of the two directors, which may be helpful to answer questions related to the
nature of the transformation of cultural institutions, closes the whole study. One of the most important points is how the current
shape of the centers of this type results from the clash of existing structures with new requirements posed to institutionalized

culture, and the functioning of civil society, as well as the development of creative industries, related to the areas at hand.

Keywords: Transformation of Institutions, Cultural Policy, Newspeak, Cultural Organizations, Political Transformation
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yrazenie Matka Polka na odleglos¢ to jed-
Wnoczeénie tytut ksigzki Sylwii Urbanskiej
oraz kategoria, ktorej uzywa ona w swojej pracy
na okreslenie wszelkich form, jakie przyjmuje nie-
rezydencjalne macierzynstwo. W konserwatywnej
wizji macierzynstwa postrzeganej przez pryzmat
stereotypowo okreslonych rdl plciowych , macie-
rzynstwo na odlegtos¢” to oksymoron. Matka ma
by¢ blisko dziecka i rodziny, gotowa do poswiecen
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o macierzynstwie sprowadza wszelkie odstepstwa
od tego modelu do dewiacji. Tymczasem Sylwii
Urbanskiej udato sie zdiagnozowac zjawisko, kto-
re jak dotad w dyskursie eksperckim i medialnym
definiowane byto jako ,patologia” i ,dewiacja”

i okreslane mianem ,eurosieroctwa”.

Ksigzka Urbanskiej wykracza poza przyjete w pol-
skiej literaturze podejscie do problemu macierzyn-
stwa na odleglos¢ i dynamiki przemian zachodza-
cych w klasie ludowej w czasie transformacji. Sylwia
Urbaniska w swojej pracy skupia si¢ na dwoch zagad-
nieniach: konstruowaniu relacji macierzynstwa na
odlegtos¢ wsrdd emigrantek z klasy ludowej (cho¢
pojawiaja sie tu réwniez przypadki z klasy sredniej
czy nizszej klasy $redniej) oraz mozliwosciach do-
konania dzieki wyjazdowi nieustrukturyzowanego
przejscia statusowego (nieugruntowanego w do-
swiadczeniu spotecznym, a przez to pozbawione-
go wzordw, do ktorych mozna si¢ odwotac), jakim
jest odejscie od meza, zycie w oddzieleniu od nie-
go i finalnie wzigcie rozwodu. Autorka nie stara sie¢

gloryfikowa¢ macierzynstwa poprzez pomijanie in-

Recenzja ksigzki: Sylwia Urbariska (2015) Matka Polka na odlegtos¢. Z doswiadczern migracyjnych robotnic 1989-2010.

nych wymiaréw tozsamosci badanych przez siebie
kobiet. Zwraca ona uwage na wplyw wyjazdu za
granice na mozliwo$¢ poszerzenia swojej swobody,
w tym uzyskania mozliwosci przerwania malzen-

stwa i nawigzania nowego zwiazku.

Urbanska postuguje sie pojeciem , postmoderniza-
cji ubogich”, by pokaza¢, ze klasa ludowa, stereo-
typowo postrzegana jako ostoja tradycjonalizmu
i przywiazania do patriarchalnego wzorca rodzin-
nosci, de facto od ponad dwoch dekad doswiadcza
ponowoczesnych przemian intymnosci, co przeja-
wia sie cho¢by w tworzeniu i utrzymywaniu rela-
¢ji rodzinnych ,na odleglo$¢”. Mobilnos¢ kobiet,
nierzadko wymuszona na nich przez takie okolicz-
nosci jak deprywacja ekonomiczna czy przemoc
domowa, stanowi dla niektdrych strategie ucieczki
z opresyjnego ukladu rodzinnego i spotecznego
czy tez uzyskania wiekszej swobody seksualnej
(np. mozliwosci tworzenia nowych zwigzkéw in-
tymnych w wieku, ktory na polskiej wsi uznawany
jest juz za ,postseksualny”). Autorka pokazuje, ze
analiza takich zagadnien jak podziat pracy domo-
wej (w tym pracy reprodukcyjnej) oraz kontrakt
plci nie powinna ogranicza¢ sie do badania rela-
cji w ramach gospodarstwa domowego. Zjawiska
te, cho¢ przewaznie analizowane w ramach badan
nad praktykami codziennosci i socjologii zycia
prywatnego, wprzegniete s3 w mechanizmy no-
woczesnego kapitalizmu, ktory drenuje peryferia
z sity roboczej i opieki, w zamian oferujac niskiej
jakosci swiadczenia. W Matce Polce na odlegtos¢ au-
torka ukazuje, ze takie zjawiska jak opisywany
przez Anne Titkow (1995) ,,menedzerski matriar-
chat” czy odejscie/ucieczka kobiet z domu od meza

czy w ogole od rodziny przyjmuja zréznicowane

Torun: Wydawnictwo Uniwersytetu Mikotaja Kopernika

formy i nie powinny by¢ analizowane w oderwa-
niu od kontekstu klasowego czy geograficznego

(w wymiarze spotecznym i prawnym).

Sylwia Urbanska zwraca rowniez uwage na nie-
efektywnos$¢ instytucji spotecznych we wspieraniu
kobiet chcacych wyjs¢ z przemocowych zwiazkow
z mezczyznami na drodze rozwodu. Rozmowczy-
nie Sylwii Urbanskiej wielokrotnie przytaczaty sy-
tuacje, w ktdérych policjant czy prawnik, proszeni
o porade i pomoc przez kobiety, doradzaja rozwdd,
lecz w zaden sposdéb nie oferuja wsparcia. Cho¢
z zalozenia prawo traktuje wszystkich réwno,
a kazdy ma prawo do sadu (w tym mozliwosci wy-
stapienia o rozwod), okazuje sig, ze praktyka insty-
tucjonalna i spoleczna czesto zaprzecza idealowi
rownosci. Analiza Sylwii Urbanskiej potwierdza
stuszno$c¢ przyjmowania w badaniach (a takze przy
ocenianiu polityk publicznych) tak zwanej per-
spektywy street-level bureaucracy (zob. Lipsky 1980),
ktéra zwraca uwage na to, w jaki sposdb prawo
zostaje zaaplikowane w konkretnych sytuacjach
zycia codziennego. Badacze stosujacy to podejscie
zwracaja uwage na to, ze nie nalezy poprzestawac
na analizie tresci prawa, poniewaz o skutecznosci
jego dzialania w duzej mierze decyduje wiasnie
ow ,poziom ulicy”, to jest poziom bezposredniego
kontaktu obywatela z przedstawicielami wiadzy.
Sylwia Urbanska pokazuje, ze przynaleznos¢ do
klasy ludowej, a takze pte¢ (kobieca) przez pierw-
sze kilkanascie lat polskiej transformacji (akcesja
Polski do Unii Europejskiej w pewnym stopniu
zmienila te sytuacje) byty czynnikami wlasciwie
wykluczajacymi grupe obywatelek posiadajacych
wspomniane cechy spod ochrony prawa. Sytuacje

opisywane przez rozmdéwczynie Sylwii Urbanskiej
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udowadniaja, ze panstwo za posrednictwem swo-
ich funkcjonariuszy wielokrotnie zrzekato si¢ swo-
ich obowigzkéw wzgledem obywateli, na przyktad
poprzez doradzanie ofierze przemocy domowej
ucieczke za granice (zwlaszcza w sytuacji nielegal-
nosci tego rodzaju wyjazdu), nie oferujac jej zad-
nego systemowego wsparcia na miejscu. To ofiara

musiata ucieka¢, a nie jej oprawca.

Sylwia Urbanska w swojej pracy podejmuje rowniez
trudny temat przemocy wystepujacej w rodzinach,
w tym przemocy miedzy kobietami. Ukazuje ona,
w jaki sposdb w ramach rodzin funkcjonuja ,ko-
alicje przemocy”, do ktérych naleza (obok mezczy-
zny-meza) nierzadko jego matka, ojciec, siostry i tak
dalej. Czesto biora oni czynny udzial w stosowaniu
przemocy wobec kobiety-zony-matki, wykorzy-
stujac je ekonomicznie i przyzwalajac na przemoc
domowa. Problem przemocy miedzy osobami nale-
zacymi do grup mniejszos$ciowych czy —jak w przy-
padku kobiet — dysponujacych przewaznie mniejsza
wladza ekonomiczna, symboliczng i mniejsza sitq
fizyczna jest trudny do badania ze wzgledu na trud-
nosci zwiazane z dostepem do danych, jak i nieche¢
wobec ukazywania przedstawicieli wspomnianych
grup jako sprawcédw przemocy. W polskiej literatu-
rze socjologicznej (a takze kryminologicznej czy an-
tropologicznej) wciaz brak studiow poswieconych

temu zagadnieniu.

Praca Sylwii Urbanskiej jest rowniez godna uwagi
ze wzgledu na charakter zastosowanych przez au-
torke metod gromadzenia i analizy danych oraz za-
kres jej badan. Sylwia Urbanska zrealizowata bada-
nie jakosciowe, ktore nie ograniczyto sie¢ do przepro-

wadzenia wywiadéw, lecz uwzgledniato szerszy
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kontekst interakcji miedzy badaczka a jej rozmow-
czyniami oraz ich ugruntowanie w $wiatach spo-
fecznych. Tego rodzaju dbatos¢ o wielowymiarowe
ujecie przedmiotu badania wyroéznia prace Sylwii
Urbaniskiej na tle polskiej socjologii jakosciowej,
ktora wciaz zbyt czesto metode obserwacji uczest-
niczacej traktuje jako domene etnologii i ogranicza
sie do przeprowadzania wywiadéw lub prowadze-
nia analiz niezmuszajacych do tak angazujacej kon-
frontacji z badanym swiatem spotecznym jak meto-
da etnograficzna. Sylwia Urbanska, zamieszczajac
w ksigzce obszerne fragmenty wywiadow kaz-
dorazowo opatrzone poglebionym komentarzem
analitycznym (uwzgledniajacym czesto obserwacje
etnograficzne badaczki), z jednej strony pozwala
czytelnikowi sledzi¢ tok rozwijania si¢ argumenta-
cji narratorek, z drugiej zas nie poprzestaje na jakze
czesto postulowanym ,,oddaniu glosu” grupie zde-
faworyzowanej. Badaczka angazuje zaprojektowany
przez siebie aparat analityczny do ukazania relacji
sit ksztaltujacych sytuacje badanych, rekonstruuje
strategie argumentacyjne badanych stuzace im do
autoprezentacji wobec badaczki i innych audyto-
riow spotecznych. Sylwia Urbanska w swojej pracy
uprawia bowiem - jesli uzyjemy definicji Michaela
Burawoya (2005) - socjologie krytyczna, dostarcza-
jac wiedze refleksyjna publicznosci akademickiej.
Autorka przyznaje w swojej ksiazce (i w rozmowach
jej poswieconych), ze inspiracja dla jej badan byty jej
wlasne doswiadczenia biograficzne (bycie corka mi-
grantki ekonomicznej). Jednoczesnie jednak udato
sie jej unikna¢ skoncentrowania na sobie i wlasnym
doswiadczeniu (czy do$wiadczeniu swojej matki).
Matka na odleglos¢é, miedzy innymi dzieki umiejet-
nemu polaczeniu przez badaczke zaangazowania

z konsekwentna poglebiona analiza danych, wpisu-

Recenzja ksigzki: Sylwia Urbariska (2015) Matka Polka na odlegtos¢. Z doswiadczern migracyjnych robotnic 1989-2010.

je sie tu réwniez w nurt socjologii zaangazowanej,

nie tracac jednak swego naukowego wymiaru.

Tym, czego brakuje w Matce Polce na odlegtos¢, jest
wigksze uwzglednienie perspektywy mezczyzn —
chocby tych, z ktérymi autorka przeprowadzita wy-
wiady (o ktorych wspomina we fragmencie poswie-
conym charakterystyce materiatu). Doswiadczenia
mezczyzn moglyby okazac sie o tyle warto$ciowe
dla catosci analizy, ze mogtaby ukazac, w jaki spo-
sOb przemiany spoteczno-ekonomiczne okresu
polskiej transformacji oddzialywaty takze na nich

i wplywaty na ksztatt rodziny w klasie ludowej.

Wielka zaleta Matki Polki na odlegtos¢ jest pokazanie,
ze wiejskie i matomiasteczkowe gospodarstwo do-
mowe wlaczone jest w globalna gospodarke i glo-
balne tancuchy wymian w stopniu nie mniejszym
niz, jak mogtoby sie wydawaé, gospodarstwa do-
mowe klasy sredniej czy wyzszej. Wspomniane go-
spodarstwa domowe wysytaja pracownice do wy-
konywania ciezkiej pracy fizycznej, czesto bez zad-
nych zabezpieczen prawnych i socjalnych, za stawki
duzo nizsze od tych ptaconych obywatelom danego
kraju. Transferowi ludzi i pracy z podlaskiej wsi do
Belgii (i z wielu innych polskich wsi i miasteczek)
towarzyszy przeplyw pieniedzy, rzeczy i jedzenia
odbywajacy si¢ w druga strong: matki i zony ,na
odlegtos¢” wysylaja rodzinom znaczng czes$¢ zaro-
bionych przez siebie pieniedzy, nierzadko zaopatru-
jac je rowniez w positki i przedmioty niedostepne
w Polsce (co, jak mozna przypuszczad, byto duzo
bardziej powszechne w latach 90. niZ obecnie). Tym
samym analiza Sylwii Urbanskiej pozostaje niezwy-
kle blisko teoretycznej propozycji Immanuela Wal-

lersteina, ktory nie dos¢, ze zaleca badanie nie jed-
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nostek, lecz wlasnie gospodarstw domowych (Wal-
lerstein 2007), to jeszcze wlacza gospodarstwa do-
mowe w logike kapitalistycznej gospodarki-swiata
(Wallerstein 2012). Sylwia Urbanska wyraznie zwra-
ca uwage na istotne znaczenie owych transferow
pienieznych i rzeczowych zaréwno dla rodzin, jak
i dla systemu polskiej gospodarki w trakcie trans-

formagji.

Niewatpliwie praca Sylwii Urbanskiej stanowic
moze podstawe do dyskusji o tym, w jaki sposob
faczy¢ analize plciowego i klasowego wymiaru
nieréwnosci oraz jak interpretowaé okreslone zja-
wiska spoteczne (np. backlash [zob. np. Faludi 1991],
o ktéorym wspomina sama autorka) w odniesieniu
do tak zroznicowanych kategorii aktorow spotecz-
nych. Mozna by zarzuci¢ w tym miejscu Urbanskiej,
ze nie prezentuje ona w swojej pracy rozbudowa-
nej teorii klasy, jaka przyjeta, dokonujac operacjo-
nalizacji swojego problemu badawczego. Migracja
w przestrzeni geograficznej czesto pociaga za soba
mobilnos¢ pionowa, przy czym, jak wynika z ana-
liz Sylwii Urbanskiej, splot warunkéw spotecznych,
ekonomicznych i prawnych moze dawac zupetnie
nieprzewidziane rezultaty. Wiekszo$¢ badanych
nalezata do klasy ludowej, jedna z rozméwczyn au-
torki byla przedstawicielkq klasy sredniej (wykony-
wata w Polsce zawdd urzedniczki). W jej przypadku
wyjazd wiazat si¢ z deklasacja, podczas gdy w in-
nych przypadkach mozna méwi¢ o mniejszym lub
wiekszym ruchu w goére w strukturze spoteczne;j.
Ksigzka Sylwii Urbanskiej nie udziela wprawdzie
odpowiedzi na pytanie, w jaki sposob teoretycznie
ujmowac przemiany klasowe zachodzace w prze-
strzeni transnarodowej, w ktorej aktorzy spoteczni

nabywaja nowe tozsamosci i musza usytuowac sie

Przeglad Socjologii Jako$ciowej ® www.przegladsocjologiijakosciowej.org 215



Katarzyna Debska

strukturalnie wobec klas wyzszych w panstwie
pochodzenia i w panstwie przyjmujacym, jednak
otwiera przestrzen do dyskusji o przemianach za-
chodzacych w klasie ludowej w zwigzku z global-

nymi przeptywami robotnic i robotnikéw.

Praca Sylwii Urbanskiej stanowi swietny przyktad

zaangazowanej socjologii jakosciowej. Jest to nie-
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Malgorzata Glowacka-Grajper, dr, socjolog uropa Srodkowa drugiej potowy XX wieku
i antropolog spoteczny, adiunkt w Instytucie Socjologii JJ Eto zatem nie tylko Europa zamordowanych,
Uniwersytetu Warszawskiego. Zajmuje sie przede wszyst- ale rowniez przesiedlonych; Europa utraconych bli-
kim badaniami mniejszo$ciowych grup etnicznych ze skich i wspdtobywateli, ale rowniez utraconych do-
szczegblnym uwzglednieniem ich dziatar zmierzajacych mow i ojczyzn” (s. 9) stwierdza we wstepie do swej
do zachowania wtasnej kultury, wspétczesnymi przemia- ksiazki Anna Wylegata. Przesiedlenia to temat dtu-
nami tozsamosci narodowej i etnicznej, a takze kwestiami go pozostajacy w Polsce, podobnie jak na Ukrainie,
pamieci spotecznej i tradycji. Opublikowata dwie ksigzki na marginesie pamieci zbiorowej. Utrata rodzinne-
oraz kilkanascie artykuléw dotyczacych problematyki go domu, miejsca pochodzenia oraz przeniesienie
szkolnictwa mniejszosci etnicznych w Polsce, Polakéw si¢ w zupelnie inne miejsce bez mozliwosci powro-
z krajéw bytego ZSRR emigrujacych do Polski oraz prace tu do dawnego swiata to doswiadczenie milionéw
na temat problemdéw tozsamosciowych i kwestii kulturo- Europejczykow, ale tez sfera zbiorowej niepamieci
wego przetrwania mniejszosci etnicznych, ktdére oparte milionéw innych oséb. Cho¢ rosnie liczba publi-
byty na badaniach terenowych prowadzonych w Polsce, kacji dotyczacych tej problematyki, to wcigz wiele
na Litwie, Stowacji i w syberyjskiej czesci Rosji. tematow wymaga przeprowadzenia poglebionych
badan. Ksigzka Anny Wylegaty sumiennie wypel-
Adres kontaktowy: nia te luke, gdyz stanowi szczegdtowe studium em-
Instytut Socjologii piryczne pamieci w rodzinach oséb przesiedlonych
Uniwersytet Warszawski — Polakéw z dawnych Kreséw Wschodnich, ktérzy
ul. Karowa 18, 00-927 Warszawa znalezli sie na ziemiach poniemieckich i Ukraincéw

e-mail: glowackam@is.uw.edu.pl z réznych stron, najczesciej ze wschodu Ukrainy,
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Recenzja ksiazki: Anna Wylegata (2014) Przesiedlenia a pamieé. Studium (nie)pamieci spotecznej na przyktadzie ukrainskiej Galicji

i polskich ,, Ziem odzyskanych”. Torun: Wydawnictwo Naukowe Uniwersytetu Mikotaja Kopernika

ktorzy po II wojnie Swiatowej zostali przesiedleni
na tereny nalezace w okresie miedzywojennym do
Polski i zamieszkane wtedy gltéwnie przez ludnos¢
pochodzenia zydowskiego i polskiego. Autorka
wraz z polskimi i ukrainskimi wspdtpracownikami
prowadzita wywiady w dwoch miejscowosciach —
Z6tkwi znajdujacej sie od zakoniczenia wojny na za-
chodniej Ukrainie i w Krzyzu — miejscowosci ponie-
mieckiej wchodzacej obecnie w sktad wojewddztwa
wielkopolskiego. Analizy przedstawione w ksigz-
ce Przesiedlenia a pamigé opieraja si¢ na bogatym
materiale empirycznym — ponad 150. wywiadach
z przedstawicielami czterech pokoleri mieszkancow
obydwu miejscowosci. Rozmowy przeprowadzano
z cztonkami tych samych rodzin, uzyskujac w ten
sposob wywiady w cyklach pokoleniowych (cho¢
nie zawsze udawalo si¢ uzyskac pelny, czteropoko-

leniowy cykl).

Tytut Przesiedlenia a pamie¢ bardzo dobrze oddaje
zamyst calej ksigzki. Nie chodzi w niej bowiem
jedynie o pokazanie, jak w roéznych pokoleniach
ksztaltuje si¢ pamie¢ o przesiedleniu, czyli o co
najmniej trzech aspektach doswiadczenia prze-
siedlonych: utracie lokalnej ojczyzny traktowa-
nej jako miejsce pochodzenia rodziny, drodze na
nowe miejsce oraz o procesie adaptacji do nowe-
go miejsca. Rownie duzo uwagi poswieca autorka
ksztattowaniu si¢ pamieci o przeszio$ci miejsca, do
ktorego przybyli przesiedlency. Fakt podwdjnego
przesiedlenia — po pierwsze, wyjazdu (lub $mier-
ci) przedwojennych mieszkancéow danego miasta,
a po drugie, przybycia nowych ludzi, ktérzy sami
doswiadczyli przesiedlenia — sprawia, ze ludzie
zyja w swoistej ,pamigciowej pustce”. Pierwsze

pokolenie nie ma wspomnien zwigzanych z miej-

scem, w ktérym mieszka, a ich pamig¢ przeszto-
$ci dotyczy takich miejsc, w ktorych nie tylko nie
mieszkaja, ale tez ktérych nie moga odwiedzi¢. Ich
przekaz o przesztosci dotyczy terendw, ktdrych nie
znaja ich potomkowie, a ci z kolei, chcac dowie-
dzie¢ si¢ czegos o przeszlosci wlasnego miasta, nie
moga liczy¢ na przekaz rodzinny. Przesiedlenia
kreuja zatem liczne problemy dotyczace tozsamo-
$ci, pamieci i jej transmisji. Ksigzka Anny Wylega-
ty doskonale je po kolei identyfikuje i szczegdtowo

analizuje.

Autorka pokazuje kilka ,$wiatéw przezywanych”,
ktére odnosza si¢ do przeszlosci. Z jednej strony
jest to przeszlo$¢ najstarszego pokolenia zwigzana
z przesiedleniami i przyzwyczajaniem si¢ do no-
wego miejsca oraz z pamiecia o dawnej, utraconej
ojczyznie, ktéra w réznym stopniu przenika do ko-
lejnych pokolen. Z drugiej za$ strony jest to pamiec¢
o przeszlosci miejsca, w ktérym sie zyje — zrdézni-
cowane co do tresci i emocji uswiadamianie sobie
tego, jak wygladato Zycie w danej miejscowosci
przed wojna i w jej trakcie. Poniewaz obydwie miej-
scowosci zostaly naznaczone wlasnie przez prze-
siedlenia (ale takze, co okresla przede wszystkim
Z6tkiew, Holocaust i lokalne etniczne czystki), jest
to przede wszystkim pamie¢ o nieobecnych. I dla-
tego tez pamieci o Niemcach w Krzyzu oraz o Zy—
dach i Polakach w Zétkwi po$wiecone jest w ksiaz-
ce wiele miejsca. Ostatnie rozdziaty dotycza relacji
miedzy pamiecig lokalng a narodowa, ksztaltowa-
na w duzym stopniu przez panstwo. Skupiajg sie
na kanonie bohateréw i antybohateréw, jaki funk-
cjonuje wsrod mieszkanicdw obydwu miejscowosci
oraz postrzeganiu przez nich ksztattowanej przez

wladze przestrzeni symbolicznej, ktéra ich otacza.
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Ksiazka jest niezwykle inspirujaca zaréwno na po-
ziomie badan spotecznych partykularnych grup,
regionow i zjawisk, jak i na poziomie refleksji nad
teoria pamieci zbiorowej. Zmusza do stawiania
kolejnych pytan o spoteczne uwarunkowania spo-
sobOow postrzegania przesziosci oraz ich wptyw
na procesy transmisji pamieci. Ponadto obszernie
cytowany material empiryczny daje czytelnikowi
mozliwos¢ wejscia w narracje rozmoéwcow i poszu-
kiwania wlasnych interpretacji sposobow moéwienia

o przeszlosci w obydwu miejscowosciach.

Cho¢ autorka nie pisze o tym wprost, dla mnie
szczegolnie istotne jest rozroznienie na pamiec
o przesiedleniu i miejscu pochodzenia oraz na pa-
miec o przeszlosci miejsca, do ktorego przesiedlen-
cy przybyli. Tym, co je od siebie odroéznia, jest spo-
sOb uzyskiwania przez poszczegdlne osoby dostepu
do przekazu o przesztosci. Poniewaz badania byty
prowadzone w obrebie rodzin, opowiesci o prze-
siedleniu to relacje pochodzace od najblizszych —
dziadkéw i rodzicow. Tym samym sa to opowiesci
dotyczace pochodzenia danej rodziny, a zatem tak-
ze tozsamosci jej czlonkdéw. Uzyskiwane sa od oséb,
z ktérymi odbiorcy sg zwiazani emocjonalnie, co
wzmacnia poczucie autentycznosci przekazu i jego
istotnosci. Inaczej ksztattuje sie przekaz o przeszio-
éci miejsca. Krzyz i Zotkiew istotnie si¢ pod tym
wzgledem réznia, gdyz w Krzyzu nie ma obecnie
przedwojennych mieszkancéw lub ich potomkdw,
podczas gdy w Zoétkwi wciaz sa osoby, ktére pa-
mietaja przedwojenne Zycie w tym miescie, choc¢
stanowia mniejszos¢. Réznica ta nie jest szczegoto-
wo omawiana w ksigzce i problematyzowana jako
kwestia teorii pamieci spotecznej, lecz jest doskona-

le widoczna w przeprowadzanych analizach. Zesta-
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wienie ze sobg Krzyza i Z6tkwi moze sie okazaé na
pierwszy rzut oka ryzykownym przedsiewzieciem,
lecz efekt rownolegle prowadzonej analizy doty-
czacej tych dwoch miejscowosci okazal si¢ bardzo
ciekawy. Uderzajace sa podobienstwa w narracjach
o przesiedleniach — sposobie, w jaki si¢ 0 nich méwi
i jak sie¢ pamieta stare zycie i poczatki nowego — ale
takze roznice, jakie pojawiaja sie, gdy mieszkancy
zaczynaja mowic o przesziosci swoich rodzin i miej-
scach swego obecnego zycia. Kazdy z empirycznych
rozdziatéw mozna czyta¢ osobno, jako catos¢ opi-
sujaca konkretny watek pamieci zbiorowej, i zaden
z nich nie traci przez to swej poznawczej warto-
Sci. Lektura catosci pracy pozwala jednak dostrzec
przyczyny réznic w zakresie tego, co pamietane,
a co pozostaje na obrzezach spotecznej niepamieci

w obydwu miejscowosciach.

Anna Wylegala posiada umiejetnos¢ systematycz-
nego porzadkowania materialu empirycznego, na-
wet tak obszernego, i jasnego analitycznego roz-
dzielania poszczegdlnych watkow. Taka dyscyplina
w prowadzeniu analizy sprawita, Ze chociaz opiera
si¢ ona na ponad 150. obszernych, biograficznych
wywiadach, jest poglebiona i wyczerpujaca. Udato
sie dzieki niej pokazad, jakie tresci — watki, obrazy,
stereotypy i wizje przeszlosci — sq zawarte w pa-
mieci zbiorowej mieszkancéw obydwu miast, ale
takze, jak tresci te rdznia si¢ w kolejnych pokole-
niach. Wazne jest jednak tez pytanie o to, jakie sa
zrodta takiego ksztattu pamieci — jak jest ona ksztal-
towana, co wplywa na to, ze pewne motywy, wy-
darzenia, postaci i grupy sa w niej obecne, a inne
nie, skad ludzie biora systemy interpretacyjne, ktére
pozwalaja im wyjasnia¢ wydarzenia z przeszfosci.

W ksiazce niemal nie ma analiz dokonywanych

Recenzja ksiazki: Anna Wylegata (2014) Przesiedlenia a pamieé. Studium (nie)pamieci spotecznej na przyktadzie ukrainskiej Galicji

i polskich ,, Ziem odzyskanych”. Torun: Wydawnictwo Naukowe Uniwersytetu Mikotaja Kopernika

w obrebie cykli pokoleniowych — nie pokazuje sie,
w jakich relacjach pozostaja do siebie narracje osob
z réznych generacji tej samej rodziny, a zatem jak
wizje przeszlosci, ktdre maja najstarsi cztonkowie
danej rodziny, wptywaja na to, jak mowia o prze-
sztosci ich dzieci, wnuki czy prawnuki. Autorka za-
proponowata jednak inne sposoby okreslenia zré-
det tresci pamieci zbiorowej. Po pierwsze, analizuje
réznice w narracjach przedstawicieli réznych poko-
lern — 0s6b o réznych doswiadczeniach zyciowych.
Dzigki temu moze pokaza¢, jak doswiadczenia te
(np. zycie w réznych systemach polityczno-spolecz-
nych, utrata rodzinnego domu, mieszkanie cate zy-
cie w jednej miejscowosci) wptywaja na indywidu-
alne interpretacje przeszlosci. Po drugie zas, zesta-
wia ze soba tresci narracji z obydwu miejscowosci.
Dzigki temu na poszczegolnych przyktadach moze
pokazad, jak réznie prowadzona polityka historycz-
na w obydwu krajach i w réznych systemach poli-
tycznych wplywa na to, co ludzie pamigtaja, a co
pozostaje w sferze niepamieci. Ciekawa kwestia jest
przy tym, na ile pamiec ta jest zjawiskiem ksztalto-
wanym lokalnie, a na ile jest warunkowana bardziej
uniwersalnymi wzorami, chociazby narodowymi,
przekazywanymi przez system edukacji czy media.
Warto przy tym zapyta¢, na ile pamie¢ o dawnych
mieszkancach danego miasta jest w ogole istotna
i czemu stuzy —jakie ma funkcje spoteczne i dlacze-
go dla jednych osob ma znaczenie tozsamos$ciowe,

a dla innych nie.

W ksigzce znajduje si¢ peten opis procesu projek-
towania badania i procedury badawczej. W kontek-
Scie szczegotowo prowadzonych analiz warto by
jednak, moim zdaniem, poswigci¢ wiecej miejsca

analizie przebiegu wywiadow i reakcji rozmowcow.

Przydatoby sie takze szersze wyjasnienie, czemu
niektore wywiady nie zostaly wziete pod uwage
— jakie ich cechy sprawily, Ze nie zostaly uwzgled-
nione w analizie i co moglo spowodowac, ze okaza-
ty si¢ ,nieudane” (czy, zdaniem autorki, wynikato
to z emocji rozmoéwcy; strachu lub niecheci do sa-
mego tematu; gdzie takich odrzuconych rozmoéw
byto wigcej i dlaczego). Interesujaca bytaby tu tez
bardziej szczegdtowa analiza ,niemego wskazni-
ka” ujawniajacego si¢ w trakcie zbierania materia-
tu badawczego — co, zdaniem Wylegaty, ktora jest
badaczka empiryczna o ogromnym doswiadczeniu,
moglo decydowac¢ o odmowie udziatu w badaniu
lub skrétowosci wywiadow i jak rozkfadatly sie te
przyczyny geograficznie, pokoleniowo i spolecznie
(ze wzgledu na narodowos¢, wyznanie czy pocho-

dzenie spoteczne).

Zarowno w polskich naukach spotecznych, jak
i poza naszym krajem przeprowadzono bardzo wie-
le badan dotyczacych pamieci wojny i czaséw po-
wojennych, lecz kazde kolejne pokazuja, jak wiele
jeszcze pozostaje do zbadania, odczytania i zinter-
pretowania. Mozna wrecz powiedzie¢, ze ze swej
istoty badania nad pamiegcia zbiorowa nigdy sie nie
koncza, gdyz stale sa zasilane nowymi zjawiskami,
dzialaniami i tresciami. Procesy przekazu pamieci
weciaz wlaczaja w krag dziatan na rzecz interpretacji
przesztosci nowe pokolenia z ich nowymi doswiad-
czeniami. Wchodza one w relacje z tymi wydarze-
niami z przesztosci, ktére w danym momencie zdaja
sie by¢ szczegdlnie wazne i aktualne i tym samym
zyskuja na spotecznym znaczeniu. Problematyka
przesiedlen to w takim ujeciu delikatna i problema-
tyczna kwestia. Zjawisko to dotkneto niemal calaq
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jej ksztatt. Pytanie o ksztalt pamieci przesiedlen
nalezy zatem stale stawia¢ chociazby po to, by moc
stwierdzi¢, na ile jest ona potencjatem konfliktow,
a na ile wzajemnego zrozumienia wlasnej i cudzej
sytuacji przez rézne grupy. Przez wiele lat w Polsce
i na Ukrainie temat ten nie byl poruszany wilasnie
z obawy przed wywolywaniem resentymentow
i kwestionowaniem obecnego porzadku miedzyna-
rodowego ugruntowanego po II wojnie swiatowej
w tej czesci Swiata. Badania Anny Wylegaly poka-
zuja, ze pamie¢ o utraconych lokalnych ojczyznach
(a zatem o korzeniach poszczegdlnych rodzini grup
oraz zrddtach ich tozsamosci), a takze $wiadomosc
istnienia ludzi, ktérzy zostali przesiedleni z miejsc,
gdzie znalezli si¢ po wojnie nowi mieszkancy, prze-
nikaja przez kolejne pokolenia i moga by¢ wzmac-
niane przez dzialania spoleczne oraz wtadze lo-
kalne i panistwowe, kiedy uznaja to za uzyteczne.
Pokazuje jednoczesnie, jak duzy wptyw na sposdb
myslenia o przeszlosci (a przynajmniej mowienia
o niej) ma ideologiczna dziatalno$¢ wiadz, co dzieki
poréwnaniu ze soba Krzyza i Zétkwi doskonale wi-

da¢, a co autorka umiejetnie uwypukla.

Ksigzka jest warta polecenia nie tylko ze wzgledu

na duza wage podejmowanej w niej problematyki

Cytowanie

i sprawnie prowadzona analize wnoszaca bardzo
duzo do rozumienia $wiadomosciowych i tozsamo-
sciowych konsekwencji przesiedlen i ich zréznico-
wania w zaleznosci od warunkow spoleczno-poli-
tycznych, w jakich zyja przesiedlency i ich potom-
kowie w kolejnych generacjach. Jest tez po prostu
niezwykle ciekawa praca, zawierajaca duza ilo$¢
materialéw empirycznych, ktore autorka doskonale
i przekonywujaco interpretuje, ukazujac ich kulturo-
we, polityczne i ideologiczne konteksty. Trzeba przy
tym wspomnie¢ takze o jasnym i konkretnym jezy-
ku, ktorym napisana jest ksigzka. Czyta si¢ jq bardzo
dobrze, gdyz nie ma w niej zbednych zdan, a narracja
w kazdym miejscu jest konsekwentnie prowadzona.
Sadzeg, ze stanowi ona obowiazkowa lekture nie tyl-
ko dla osob zainteresowanych problematyka relacji
miedzy przesiedleniami a ksztaltem pamieci zbio-
rowej, lecz takze dla wszystkich chcacych zobaczyc,
jak nalezy budowac¢ w sposdéb przejrzysty strukture
wywodu, unikajac dygresji, lecz nie rezygnujac z po-
glebionej, szczegdtowej i wielowatkowej analizy, oraz
jak odnosi¢ materiat empiryczny z badan socjologicz-
nych do analiz historycznych, antropologicznych
i politologicznych, by ulatwia¢ czytelnikowi zrozu-
mienie $wiata przezywanego opisywanych przez

siebie uczestnikéw zycia spotecznego.
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,PS]” stworzyliSmy, aby umozliwi¢ swobodny przeptyw informaciji
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